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Piłka nożna. Zawisza imponuje formą. 
Jednak przed bydgoskim zespołem 
najważniejsze mecze w sezonie, które 
zdecydują o awansie do Betlic 2. Ligi str. 16

Węgrzy wybrali. Peter Magyar wielkim wygranym! 
Wynik Tiszy daje jej większość niezbędną do zmiany 

konstytucji i ustaw przyjętych przez rząd Orbana str. 7
                          FOT. EAST NEWS               

STREFA 
BIZNESU

Nowe przepisy mogą mieć wpływ na  
sytuację kadrową szpitali. Giełda zon-
dacrypto to tylko fragment proble-
mu. Co z naszymi kolejami? str. 11-13
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Grudziądz   
Schody z ratusza 
nad Wisłę zostaną 
zbudowane od nowa  
str. 8

Chełmno   
Starosta ma problem 
z głowy, a prezes sądu 
nowe możliwości   
str. 10

Toruń 
Archeolodzy 
dokopują się 
do korzeni miasta 
str. 9FO
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W biurach paszportowych w: Bydgosz-
czy, Toruniu, Włocławku, Grudziądzu 
i Inowrocławiu obsługa odbywa się 
na bieżąco. Można wcześniej umówić 
wizytę online lub telefonicznie i wtedy 
mamy gwarancję, że zostaniemy ob-
służeni o określonej godzinie.  Rezer-

wacja uruchamia się na 14 dni 
do przodu, o godz. 8. Możliwa jest w:  
a Bydgoszczy – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_bydgoszcz_paszporty – tu 
w ciągu najbliższych dwóch tygodni 
wolne są terminy: 22, 23, 24 i 27 kwietnia;  
a Toruniu – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_torun/Reservation – 
do 30 kwietnia brak wolnych terminów,  
a Włocławku – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_wloclawek/Reserva-
tion – wolne terminy: 20, 21, 22, 23, 24 
i 27 kwietnia.   

Czytelniczka z Bydgoszczy w ubie-
gły czwartek złożyła wniosek o pasz-
port. – Miałam przez internet umó-

wioną wizytę na określoną godzinę, 
więc nie musiałam czekać. Wszystko 
poszło szybko, sprawnie. Na korytarzu 
nie było kolejki – mówi. 

Na Pomorzu i Kujawach coraz wię-
cej mieszkańców wnioskuje o pasz-
port. W 2020 roku  wniosków złożono 
30 432. W 2021 roku było ich 28 648, 
w 2022 roku – 38 959,  2023 roku – 86 
785, w 2024 roku – 92 706, w 2025 roku 
– 86 707.  W tym roku w regionie 
w styczniu złożono  7077 wniosków. 
W lutym było ich  8063, a w marcu –              
7734. Opłaty się nie zmieniły. Paszport 
bez ulgi kosztuje 140 zł.  
Więcej czytaj na stronie 3

Małgorzata Stempinska
malgorzata.stempinska@polskapress.pl

Kto musi wyrobić sobie paszport, le-
piej niech nie zwleka. Na razie  w żad-
nym z pięciu biur paszportowych 
w regionie  nie ma kolejek.  Opłaty 
za nowy dokument się nie zmieniły. 

Od października 
dotacje na rozwój 
małych masarni 
i serowarni str. 4

Przez dziurawy system 
kontroli trafia do nas 
podejrzana żywność
Podejrzana żywność trafia do Europy przez 
niedopracowany system kontroli. – Sytuację 
mogłoby poprawić połączenie inspekcji  
– uważa poseł Jan Krzysztof Ardanowski str. 4
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Kategorie bikini były najliczniej reprezentowane podczas zawodów Grand Prix Grudziądza w Kulturystyce 
i Fitness, które zorganizowano w teatrze. Na zdjęciu: zwyciężczynie kategorii bikini weteranek (od lewej):  
Małgorzata Stroka (2. miejsce Stowarzyszenie Violetta Bydgoszcz), Marta Kucharska (1. msc. LKS 
Sandomierz),  Justyna Mierzejewska-Muniak (3. msc. Stowarzyszenie Violetta Bydgoszcz). Więcej na str. 8
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GRUDZIĄDZ 

Piękne i wysportowane zawodniczki fitness w teatrze

JEŚLI NIE MAMY ULGI, ZA DOKUMENT ZAPŁACIMY 140 ZŁDOKUMENTY

Po paszport jeszcze 
bez kolejki. Spiesz się!
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Jutro w „Pomorskiej” 
Strona Zdrowia

a Czy każdy może jeść czosnek? 
Przeciwwskazania mogą zaskoczyć 
a Nie tylko drżenie, ten objaw może być 
wczesnym sygnałem Parkinsona 

Raczej ciepło, ale pochmurnie i może przelotnie popadać

Dziś
Imieniny obchodzą 

Dziś: 
Justyna, Berenika, 

Justyn, Krzysztof 
Jutro: 

Anastazja, Maro, 
Piotr, Cezary

13°C 
7°C
Środa

15°C 
8°C

POGODA W REGIONIE 

Czwartek

16°C 
4°C

East Side Story. Kto się boi 
edukacji zdrowotnej. I seksualnej

Od września edukacja zdrowotna wejdzie – jako przed-
miot obowiązkowy – do planów lekcji. Edukacja seksu-
alna pozostanie komponentem nieobowiązkowym.  
Pytanie – dlaczego zdrowie zdrowiu będzie nierówne? 

Przedmiot poświęcony zdrowiu pojawił się w szkołach 
w roku szkolnym 2025/2026. Zajął miejsce wychowania do życia 
w rodzinie. Jednak nieobowiązkowo. A skoro nieobowiązkowo, 
wiadomym było, że nie spotka się z zainteresowaniem pobiera-
jących naukę. Od nowego roku szkolnego ma się to zmienić. Mi-
nistra edukacji Barbara Nowacka zapowiedziała już, że edukacja 
zdrowotna „wskoczy” między przedmioty obowiązkowe. 

To dobry ruch. Podobnie jak zapowiadany zakaz używania 
telefonów komórkowych w szkołach. W czasach, gdy palmę 
pierwsze ństwa przejmują właśnie komórki, laptopy i inne elek-
troniczne us trojstwa wiedza na temat równowagi – bo tak to 
można określać – nie tylko fizycznej, ale i psychicznej jest nie-
zwykle ważna. Są tacy, którzy będą się śmiać słysząc o uzależ-
nieniach (szeroko rozumianych, a nie tylko w sposób trady-
cyjny) czy depresji wśród młodych. Ale naprawdę nie ma w tym 
niczego śmiesznego. Jeśli przedmiot ma pomagać, ma mówić 
o problemach, zrobić może wiele dobrego w życiu tych, którzy 
często nie zdają sobie sprawy, że coś jest nie tak. 

Zresztą argumenty te podnoszą i nauczyciele, i specjaliści. 
Dlatego ruch ministry to ruch w dobrą stronę. 

Jednocześnie jednak nie idzie za nim kolejny, odważny krok. 
Tzw. komponent poświęcony edukacji seksualnej pozostanie 
komponentem nieobowiązkowym. Tu daje się słyszeć, że to za-
gadnienia, które budzą kontrowersje i wywołują napięcia wśród 
rodziców, nauczycieli i społeczności szkolnej. Z prawej strony 
sceny politycznej dawało się słyszeć mnóstwo bzdur, że ktoś 
chce seksualizować młodzież czy uczyć dzieci masturbacji. 

Można na pewne sprawy zamykać oczy. Tylko po co? Zapew-
niam państwa z prawicy, że nawet dzieci w przedszkolu wiedzą 
czym różni się chłopak od dziewczynki. Zabraniając nie uchro-
nicie nikogo przed byciem osobą heteroseksualną czy homosek-
sualną. To kwestia każdego z nas, a nie – jak mówicie – wyboru 
ideologii. I nikomu o tym decydować. Trzeba rozmawiać, trzeba 
edukować. Mamy XXI wiek. No, chyba że zatrzymaliście się 
na etapie, że dzieci przynosi bocian albo znajduje się je w kapu-
ście.

Andrzej Kłopotowski 
publicysta

Podczas spotkania w Ostasze-
wie w czwartek, 9 kwietnia pre-
mier Donald Tusk wskazał kon-
trakt Apatora z Grupą Enea jako 
modelowy przykład „poloniza-
cji gospodarki”.  

O jakiej transakcji mówimy? 
Mówimy o zamówieniu na 750 
tysięcy liczników dla Grupy 
Enea. To część większego kon-
traktu, który został podzielony 
między kilku europejskich do-
stawców wyłonionych w prze-
targu. W kolejnych latach Enea 
planuje instalację kilku milio-
nów liczników, więc liczymy 
na dalszy udział w tym proce-
sie. Równolegle rozwijamy 
współpracę z Energą Operato-
rem, która jest już bardzo za-
awansowana – w tym roku 
praktycznie zakończy wy-
mianę liczników na zdalnego 
odczytu w swojej sieci. 

Na czym polega innowacyj-
ność tych liczników, o której 
wspominał również minister 
aktywów państwowych Woj-
ciech Balczun? 

Podstawowe funkcje to oczy-
wiście pomiar energii, zdalne 
włączanie i wyłączanie oraz 
komunikacja. Natomiast na-
sze urządzenia idą dalej. To 
rozwiązania, które zbierają 
znacznie więcej danych – ana-
lizują parametry prądu, prze-
twarzają je i przekazują 
do systemów operatora. 
Dzięki temu można budować 
rozbudowany system infor-
macji o zużyciu energii i profi-
lach odbiorców. W praktyce to 
już nie jest tylko licznik, ale 
analizator prądu, który daje 
operatorowi narzędzia do pre-
cyzyjnego dopasowania 
oferty do konkretnych klien-
tów. 

W dzisiejszej sytuacji jeste-
ście zapewne konfrontowani 
z brutalną rzeczywistością: 

o ile taniej można wyprodu-
kować te urządzenia w Chi-
nach, w Shenzhen czy 
Wuhan? 
Zawsze można coś zrobić ta-
niej, ale pytanie, jakie są tego 
konsekwencje .W przypadku 
infrastruktury krytycznej nie 
chodzi wyłącznie o cenę. Te 
urządzenia mają bezpośredni 
wpływ na funkcjonowanie 
systemu energetycznego – 
mogą zdalnie zarządzać do-
stawą energii i przetwarzają 
ogromne ilości danych. W Pol-
sce mówimy o docelowo ok. 
19 mln punktów pomiaro-
wych. To oznacza, że liczniki 
będą obecne w każdym go-
spodarstwie domowym i fir-
mie. W takiej skali bezpie-
czeństwo technologiczne i cy-
berbezpieczeństwo są abso-
lutnie fundamentalne. 

Na ile jest to produkt „pol-
ski”? 
W 100 procentach jest to pro-
dukt opracowany w Polsce. 
Oczywiście część komponen-
tów pochodzi z globalnego 
łańcucha dostaw, natomiast 
najważniejsze elementy - 
czyli inteligencja urządzenia 
i system komunikacji - sta-
ramy się opierać na rozwiąza-
niach polskich lub europej-
skich. Współpracujemy m.in. 
z firmami francuskimi 
przy dostawach procesorów. 
Kluczowe jest jednak to, że 
cały produkt jest projekto-
wany i wytwarzany w na-
szych zakładach. Mamy pełną 
kontrolę nad procesem - 
od projektu, przez produkcję, 
po oprogramowanie. Firm-
ware i software są naszym au-
torstwem. 

Z punktu widzenia bezpie-
czeństwa tradycyjne urządze-
nia elektroniczne są ważne, 
ale jeszcze ważniejsze są 
drony, które również produ-
kujecie. 
Jesteśmy częścią konsorcjum, 
razem z firmami FlyFocus 
i Phoenix Systems. Każdy 
z partnerów odpowiada 
za inny obszar. W ubiegłym 
roku dostarczyliśmy pierwszą 
partię dronów dla wojska. 
Obecnie prowadzimy roz-
mowy dotyczące kolejnych 
zamówień oraz możliwości 
zastosowań dual-use, czyli  
zarówno wojskowych, jak  
i cywilnych.ą

Adam Willma
adam.willma@polskapress.pl

- Te urządzenia mają bezpo-
średni wpływ na funkcjono-
wanie systemu energetycz-
nego - mogą zdalnie zarzą-
dzać dostawą energii i prze-
twarzają ogromne ilości da-
nych - mówi Maciej Wycze-
sany, prezes zarządu Grupy 
Apator.
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Rząd chwali toruńską firmę za wielki 
kontrakt. Apator ograł konkurencję

Spośród około 8,9 mln osób, 
którym ZUS co miesiąc wypła-
ca świadczenia emerytalno 
-rentowe aż 7,2 mln otrzymuje 

je na konto bankowe. W woje-
wództwie kujawsko-pomor-
skim spośród 481 tys. świad-
czeń długoterminowych wy-
płacanych przez ZUS ponad 398 
tys. trafia bezpośrednio na ra-
chunki bankowe. 

Przelewy bankowe domi-
nują zwłaszcza przy wypłacie 
nowych świadczeń z ZUS. W lu-
tym 2026 r. ponad 87 proc. osób, 
którym przyznano emeryturę, 
rentę lub nauczycielskie świad-
czenie kompensacyjne, wska-
zało konto bankowe jako formę 
wypłaty. W województwie ku-
jawsko-pomorskim udział ta-

kich wypłat wyniósł blisko 88,3 
proc. 

- Posiadanie rachunku banko-
wego zapewnia szybki i wy-
godny dostęp do pieniędzy, tak-
że podczas wyjazdów czy po-
bytu w sanatorium. Emeryci i  
renciści, którym świadczenie 
wciąż przynosi listonosz, mogą 
w każdej chwili zdecydować się 
na jego przekazywanie na kon-
to. To rozwiązanie nie tylko wy-
godne, ale również bezpieczniej-
sze, ponieważ pieniądze nie są 
przechowywane w domu, co 
zmniejsza ryzyko kradzieży lub 
oszustwa - mówi Krystyna Mi-

chałek, regionalny rzecznik ZUS 
województwa kujawsko-pomor-
skiego. Jak dodaje, wiele ban-
ków oferuje bezpłatny podsta-
wowy rachunek płatniczy dla 
osób, które nie mają konta w  
żadnym banku. 

Jeśli świadczenie jest obec-
nie wypłacane gotówką za po-
średnictwem poczty, a klient 
chce otrzymywać je na konto, 
wystarczy złożyć formularz ZUS 
EZP. Wniosek można przekazać 
w placówce ZUS, wysłać pocztą 
lub złożyć elektronicznie za po-
średnictwem platformy eZUS.  
ą

Małgorzata Stempinska
malgorzata.stempinska@polskapress.pl

W lutym 2026 r. w Kujawsko 
-Pomorskiem prawie 88,3 
proc. osób, którym przyzna-
no emeryturę, rentę lub na-
uczycielskie świadczenie 
kompensacyjne, zdecydo-
wało się na wypłatę na konto 
bankowe. To więcej niż śred-
nia krajowa.

Coraz więcej seniorów otrzymuje emeryturę na konto

- Kluczowe jest to, że cały produkt jest projektowany 
i wytwarzany w naszych zakładach. Mamy pełną 
kontrolę nad procesem - mówi Maciej Wyczesany

Zamów prenumeratę
Gazeta Pomorska / 52 511 94 64

bok.prenumerata@polskapress.pl

prenumerata.pomorska.pl
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Nasza Czytelniczka z Bydgosz-
czy w ubiegły czwartek złożyła 
wniosek o paszport. - Miałam 
przez internet umówioną wi-
zytę na określoną godzinę, więc 
nie musiałam czekać. Wszystko 
poszło szybko, sprawnie. Na ko-
rytarzu nie było kolejki. Pewnie 
bliżej wakacji już tak dobrze nie 
będzie. Specjalnie wykorzysta-
łam na złożenie wniosku okres 
przed wakacjami, bo potem 
w biurach paszportowych  będą 
tłumy. W sierpniu lecimy na wa-
kacje do Egiptu. Mąż i dzieci 
mają jeszcze długo ważne do-
kumenty, a termin ważności 
mojego kończy się za miesiąc. 
Musiałam złożyć wniosek 
o nowy - słyszymy. 

Telefonicznie  
lub przez internet 
W biurach paszportowych 

na Pomorzu i Kujawach obsługa 
odbywa się na bieżąco. Można 

wcześniej umówić wizytę on-
line lub telefonicznie i wtedy 
mamy gwaranację, że zosta-
niemy obsłużeni o określonej 
godzinie.  Rezerwacja urucha-
mia się na 14 dni do przodu, 
o godz. 8. Możliwa jest w:  
a Bydgoszczy - ht-
tps://uw.bezkolejki.eu/kpuw_ 
bydgoszcz_paszporty - tu 
w ciągu najbliższych dwóch 
tygodni wolne są terminy 22, 
23, 24 i 27 kwietnia;  
a Toruniu - https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_torun/Reserva-
tion - do 30 kwietnia brak wol-
nych terminów,  
a Włocławku - https://uw.bez-
kolejki.eu/kpuw_ 
wloclawek/Reservation - 
wolne terminy: 20, 21, 22, 23, 
24 i 27 kwietnia. 

W punkcie paszportowym 
w Grudziądzu złożenie wnio-
sku paszportowego odbywa się 
za pomocą rezerwacji telefo-
nicznej pod nr tel. 56 46 26 747 
w godzinach pracy urzędu. 
Na środę, 22 kwietnia, zaplano-
wano przeniesienie tereno-
wego biura paszportowego 
do budynku, w którym mieści 
się Urząd Stanu Cywilnego zlo-
kalizowanego przy ul. Mickie-
wicza 28/30. 

Od 2 kwietnia 2025 roku 
do Inowrocławia wrócił Tere-

nowy Punkt Paszportowy. Zor-
ganizowano go w dawnej ratu-
szowej sali należącej do USC, po-
kój nr 14. Czynny jest w następu-
jących godzinach: poniedziałek 
7.30-14.45, wtorek 8-15.45, środa 
9-14.45, czwartek 7.30-14.45 
oraz piątek 7.30-14.45. 

Oczywiście można też 
przyjść do biura paszporto-
wego bez wcześniejszego umó-
wienia i w dniu wizyty pobrać 
bilet z biletomatu. - Należy jed-
nak mieć na względzie, że wy-
dawanie numerów z systemu 
kolejkowego zostanie zaprze-

stane, gdy przybliżony czas ob-
sługi osób, które pobrały już bi-
lety z systemu, nie pozwoli 
na obsługę kolejnych osób 
w godzinach pracy oddziału. 
W pierwszej kolejności obsłu-
giwane będą osoby, które wcze-
śniej zarezerwowały wizytę - 
zaznacza Natalia Szczerbińska, 
rzeczniczka wojewody kujaw-
sko-pomorskiego. 

Rekordowy 2024 rok 
Na Pomorzu i Kujawach co-

raz więcej mieszkańców wnio-
skuje o paszport. W 2020 roku 
liczba złożonych wniosków 
wyniosła 30 432. W 2021 roku 
było ich 28 648, w 2022 roku  
- 38 959,  2023 roku - 86 785, 
w 2024 roku - 92 706, w 2025 
roku - 86 707.  

W tym roku w regionie 
w styczniu złożono  7077 wnio-
sków o paszport. W lutym było 
ich  8063, a w marcu - 7734. 

Takie są opłaty 
za wydanie paszportu 
Opłata za wydanie paszportu 

wynosi 140 zł. Tyle płacą ci, któ-
rym nie przysługuje ulga. Tyle 
też trzeba zapłacić, jeśli się wy-
mienia dokument w związku ze 
zmianą nazwiska po ślubie.  

Skontaktowała się z nami 
pani Agnieszka z Inowrocławia.  

-  Mam paszport ważny jeszcze 
8 lat. Wyszłam za mąż, zmieni-
łam nazwisko na męża. Czy 
w związku z tym muszę wymie-
nić paszport na nowy? Jeśli tak, 
to czy zapłacę pełną opłatę? - 
pyta inowrocławianka. 

  Natalia Szczerbińska odpo-
wiada, że dokument paszpor-
towy traci ważność po upływie 
120 dni od zmiany nazwiska. - 
Jeśli  Czytelniczka chce podró-
żować, to oczywiście musi 
zmienić dokument. Nie ma 
na tę okoliczność żadnej ulgi, 
płaci pełną opłatę - mówi Nata-
lia Szczerbińska.  

Są osoby, które mogą liczyć 
na ulgę w opłacie paszporto-
wej. Połowę, czyli 70 zł, za-
płacą m.in. małoletni między 
12. a 18. rokiem życia oraz 
po udokumentowaniu ucznio-
wie i studenci między 18. a 26. 
rokiem życia, a także emeryci, 
renciści, osoby z orzeczeniem 
o niepełnosprawności oraz 
osoby mające zaświadczenie, 
że korzystają z pomocy spo-
łecznej w formie zasiłków sta-
łych.  

Opłata za wydanie pasz-
portu dziecku w wieku do 12. 
roku życia wynosi 30 zł. Jeśli 
dzieci posiadają ważną Kartę 
Dużej Rodziny, zapłacą 15 zł. 
ą

Małgorzata Stempinska
malgorzata.stempinska@polskapresss.pl

W naszym regionie paszport 
wyrobić możemy w pięciu 
miastach: Bydgoszczy, Toru-
niu, Włocławku, Grudziądzu 
i Inowrocławiu.  Obsługa od-
bywa się na bieżąco. Wizytę 
można wcześniej umówić. 

Urlop za granicą? Już teraz wyrób paszport

Opłata za wydanie paszportu wynosi 140 zł. Tyle płacą 
ci, którym nie przysługuje ulga
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Protestującego pracownika ka-
retka pogotowia zabrała około 
godz. 10. Według świadków było 
zagrożenie zdrowia i życia. 

- Są takie chwile, w których 
kończy się spór, a zaczyna dra-
mat człowieka. Dzisiejszy pora-
nek w Solino był właśnie taką 
chwilą (...). Dziś w Solino wyda-
rzyło się coś więcej niż kolejny 
dzień protestu. Dziś wydarzyło 
się bolesne przypomnienie, że 
obojętność ma swoją cenę. I tę 
cenę płacą ludzie własnym zdro-
wiem - uważa NSZZ „Solidar-
ność” przy Solino S.A.  

Związek zaapelował o na-
tychmiastowe, poważne i odpo-
wiedzialne działania. 

Protest w inowrocławskiej 
kopalni trwa od 15 marca. Straj-
kujący mówią o bierności władz 
publicznych, postępującej degra-
dacji krajowego kompleksu so-
dowo-solnego oraz infrastruk-
tury o znaczeniu strategicznym, 
a także zagrożeniu miejsc pracy 
w regionie i bezpieczeństwa su-

rowcowego, przemysłowego 
i energetycznego państwa. 

Do sprawy odniósł się m.in. 
wojewoda Michał Sztybel. Za-
znaczył, że wobec spółki IKS So-
lino nie jest prowadzone postę-
powania upadłościowe oraz nie 
jest takie planowane. Według 
jego informacji spółka nie prze-
widuje przeprowadzenia zwol-
nień grupowych oraz posiada 
plany inwestycyjne, o których 
będzie informować bezpośred-
nio PKN Orlen. Zaapelował o za-
kończenie protestu głodowego 
w formie niedopuszczalnej pre-
sji. Podtrzymał także gotowość 
do zwołania Wojewódzkiej Rady 
Dialogu Społecznego. 

Również spółka zajęła stano-
wisko. Z jej informacji wynika, że 
„S” jako jedyna z 5 organizacji 
związkowych działających w So-
lino od miesięcy ignorowała za-
proszenia do rozmów z zarzą-
dem, a protestujący nie przedsta-
wili postulatów ani podczas spo-
tkań dialogu społecznego, ani w  
formie oficjalnego pisma. O gło-
dówce spółka dowiedziała się po-
średnio, co uniemożliwiło jaką-
kolwiek merytoryczną reakcję. 

W proteście uczestniczyło do  
tej chwili ponad 15 osób, w tym 
przedstawiciele innych związ-
ków. Kolejne grupy pracowni-
ków zastępują się rotacyjnie. ą

(KR)
redakcja@polskapress.pl

Niedziela była 29. dniem pro-
testu głodowego w kopalni 
„Solino” w Inowrocławiu.  
Kolejnego strajkującego pra-
cownika zabrano do szpitala. 

Kolejny protestujący 
w Solino trafił do szpitala

Wracamy do sprawy postępo-
wania sądowego, które wyja-
śnia okoliczności tragicznego 
wypadku z udziałem pilota sa-
molotu MiG-29, do którego do-
szło w lipcu 2018 roku nieda-
leko miejscowości Pasłęk w  
Warmińsko-Mazurskiem. 

Na początku kwietnia infor-
mowaliśmy, że od września 
ubiegłego roku nie wyznacza-
no nowych terminów w spra-
wie.  

Sąd Rejonowy w Bydgosz-
czy odnosi się do naszych py-
tań, wyjaśniając, że przerwa 
spowodowana była półroczną 
nieobecnością sędzi Agnieszki 
Kalinowskiej-Sługockiej, uza-
sadnioną stanem jej zdrowia. 

Sędzia Karol Przybysz, wice-
prezes SR w Bydgoszczy, w prze-
słanej odpowiedzi wyjaśnia po-
nadto, że nowy termin rozpra-
wy został już wyznaczony na 8 
czerwca tego roku. 

Przypomnijmy, że chodzi 
o zdarzenie, do którego doszło 

w nocy z 5 na 6 lipca 2018 roku 
niedaleko miejscowości Pasłęk 
w Warmińsko-Mazurskiem.  

Zginął wówczas 33-letni kpt. 
Krzysztof Sobański, pilot, który 
zmuszony był katapultować się 
z samolotu MiG-29. System ka-
tapultujący nie zadziałał. 

O co oskarża 
prokuratura? 
W postępowaniu, które jest 

procedowane przed bydgoskim 
sądem, odpowiadają trzej byli 
pracownicy zakładów WZL nr 

2 w Bydgoszczy: Grzegorz K., 
Jerzy D. i Zbigniew S.  

Prokuratura Okręgowa w  
Gdańsku oskarża ich jako od-
powiedzianych za opracowa-
nie i wdrożenie do produkcji 
części zamiennej fotela lotni-
czego, zainstalowanego w sa-
molocie. 

- Pierścień powinien pęknąć 
i w ten sposób zwolnić, po eks-
plozji naboju, zagłówek fotela - 
mówił w sądzie biegły. - W  
przeciwnym razie nie dochodzi 
do otwarcia się spadochronu. 

Oskarżonym grozi do 5 lat 
pozbawienia wolności. Wśród 
zarzutów wymieniono również 
narażenie na utratę życia lub 
zdrowia innych pilotów. 

Wnioski komisji 
lotniczej 
Zaraz po wypadku postępo-

wanie wszczęła Komisja Bada-
nia Wypadków Lotniczych. 
W Dochodzenie zakończyło się 
sformułowaniem w 2019 roku 
raportu na temat okoliczności 
katastrofy MiG-a. Z ekspertyzy 
wynikało, ze przyczyną kata-
strofy była awaria fotela kata-
pultowego K-36. 

Autorzy raportu winą za to 
obarczają Wojskowe Zakłady 
Lotnicze nr 2 w Bydgoszczy, 
które - jak informował Onet.pl 
- „zmodyfikowały tzw. pier-
ścień ustalający w mechani-
zmie strzałowym, odpowiada-
jący za uwolnienie się spado-
chronu podczas katapultowa-
nia”. Inżynierowie bydgoskich 
WZL - według ekspertów - mieli 
dokonać modyfikacji „bez wie-
dzy, dokumentacji i współ-
pracy z rosyjskim producentem 
fotela.” 

W tej sprawie nie zapadł, jak 
dotąd żaden wyrok. Postępo-
wanie, które trwa w Sądzie Re-
jonowym w Bydgoszczy, to 
wciąż proces w pierwszej in-
stancji. ą

Maciej Czerniak
maciej.czerniak@polskapress.pl

Od tragicznego wypadku 
pod Pasłękiem, w którym 
zginął pilot samolotu woj-
skowego, minęło prawie  
8 lat. Proces, po półrocznej 
przerwie zostanie wzno-
wiony w czerwcu. 

Długa przerwa w procesie po katastrofie MiG-a 

Od katastrofy wojskowego samolotu w Warmińsko-
Mazurskiem minęło już wiele lat, do tej pory jednak 
w tej sprawie nie zapadł wyrok. Oskarżeni to trzej byli 
pracownicy bydgoskich WZL nr 2
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Według ustaleń Wirtualnej Pol-
ski, opublikowanych we wtorek, 
7 kwietnia, do szpitala w Aleksan-
drowie Kujawskim miał 15 marca 
przyjechać senator Tomasz Lenz 
wraz z małoletnim członkiem ro-
dziny. Jak wynika z relacji świad-
ków cytowanych przez portal, 
pacjent miał zostać przyjęty poza 
standardową procedurą – bez 
przejścia przez izbę przyjęć  i skie-
rowany bezpośrednio na oddział 
chirurgii. Na miejscu miał już cze-
kać personel, a zabieg był wcze-
śniej przygotowywany. 

W procedurze mieli uczestni-
czyć lekarze pełniący w tym cza-
sie dyżury na różnych oddzia-
łach. Wśród nich miał znaleźć się 
anestezjolog, który  zgodnie z gra-
fikiem powinien przebywać 
na oddziale intensywnej terapii. 
Dodatkowo, jak podawała Wirtu-
alna Polska, zabieg mógł zostać 
przeprowadzony bez wymaga-
nej dokumentacji medycznej, 
formalnej kwalifikacji oraz pi-
semnej zgody pacjenta. 

Do sprawy odniósł się dyrek-
tor szpitala, Mariusz Trojanow-
ski, który potwierdził wszczęcie 
wewnętrznego postępowania 
wyjaśniającego. W czwartek, 9 
kwietnia przekazał mediom, że 
wstępne ustalenia wskazują 
na poważne uchybienia, w tym 
brak dokumentacji dotyczącej za-

biegu. Podkreślił, że jej brak unie-
możliwia zarówno odtworzenie 
przebiegu zdarzeń, jak i rozlicze-
nie świadczenia w ramach Naro-
dowego Funduszu Zdrowia. 

Nowe ustalenia pojawiły się 
w poniedziałek, 13 kwietnia. Jak 
poinformowało RMF FM, powo-
łując się na wyniki wewnętrznej 
kontroli, do których dotarł repor-
ter Michał Dobrołowicz, w szpi-
talu faktycznie nie odnaleziono 
dokumentacji medycznej doty-
czącej opisywanego zabiegu. We-
dług tych informacji jest to jeden 
z kluczowych wniosków kon-
troli, której pełny raport ma zo-
stać przedstawiony w połowie ty-
godnia. 

Zupełnie inną wersję wyda-
rzeń przedstawia senator Tomasz 
Lenz. W oświadczeniu z 7 kwiet-
nia podkreślił, że zabieg dotyczył 
jego małoletniego syna i został 
przeprowadzony zgodnie z obo-
wiązującymi procedurami, przez 
lekarzy pełniących dyżur. Za-
przeczył również doniesieniom 
o braku dokumentacji oraz zgody 
na zabieg, wskazując, że sto-
sowne dokumenty znajdują się 
w posiadaniu rodziny. 

W kolejnych dniach polityk 
zapowiedział skierowanie zawia-
domienia do prokuratury, argu-
mentując, że publikacje me-
dialne naruszają dobra osobiste 
jego rodziny. W oświadczeniu 
podkreślono także, że sprawa do-
tyczy zdrowia dziecka i nie po-
winna być przedmiotem pu-
blicznych spekulacji. 

Równolegle swoje czynno-
ści prowadzi Narodowy Fun-
dusz Zdrowia, a sprawą może 
zająć się też Rzecznik Odpowie-
dzialności Zawodowej. ą

Oprac. Katarzyna Kucharczyk
katarzyna.kucharczyk@polskapress.pl

Sprawa domniemanych nie-
prawidłowości przy zabiegu  
w szpitalu w Aleksandrowie 
Kuj., w którą zamieszany ma 
być senator Koalicji Obywa-
telskiej, nabiera rozgłosu.

Zabieg pod lupą. Senator 
zapowiada kroki prawne

- Może nie jest to główne źródło 
dochodu, ale istotne – mówi Ja-
nusz Adamczyk, który prowa-
dzi gospodarstwo mleczne w  
Kosowie koło Świecia. 

Przetwórstwo to 
istotne źródło dochodu 
w gospodarstwie 
10 kwietnia 2026 roku za ki-

logram tucznika pierwszej kla-
sy kujawsko-pomorskie skupy 
płaciły rolnikom od 5 do 5,5 zło-
tych. A ile kosztuje kilogram 
kiełbasy? Nawet 40 złotych. To 
powód, dla którego coraz wię-
cej rolników stawia na prze-
twórstwo. 

- Jak zaczynaliśmy przygodę 
z robieniem serów, to było cie-
kawe hobby, ale po czasie klienci 
zaczęli dopytywać o nasze pro-
dukty i zrobiło się z tego może 
nie główne źródło dochodu, ale 

istotne – mówi Janusz Adam-
czyk, który prowadzi gospodar-
stwo mleczne w Kosowie koło 
Świecia. 

Dlatego samorząd rolniczy 
wystąpił do ministra rolnictwa 

o wsparcie przetwórstwa w go-
spodarstwach rolnych. 

- Obecna sytuacja ekono-
miczna, charakteryzująca się 
rosnącymi kosztami produk-
cji, niestabilnością cen surow-
ców oraz ograniczonym wpły-
wem producentów na osta-
teczną cenę produktów wy-
maga wdrożenia rozwiązań 
systemowych zwiększających 
dochodowość i konkurencyj-
ność rolników – argumentował 
Wiktor Szmulewicz, prezes 
Krajowej Rady Izb Rolniczych 
w piśmie do ministra rolnic-
twa. 

Gospodarka korzysta 
na rozwoju lokalnego 
przetwórstwa 
- Rozpoczynanie lub rozwi-

janie działalności przetwórczej 
pozwala ograniczyć wpływ sy-
tuacji, na które - jak słusznie 
wskazuje KRIR - producenci 
rolni mają niewielki lub żaden 
wpływ - zgodził się Stefan Kra-

jewski, Minister Rolnictwa 
i Rozwoju Wsi. 

Zaliczył do nich: 
a niestabilność cen surow-
ców, 
a rosnące koszty produkcji, 
a brak wpływu na ostateczne 
ceny produktów oferowanych 
w długim łańcuchu dostaw 
zdominowanym przez duże 
sieci handlowe. 

- Rozwój krótkich łańcu-
chów dostaw przynosi szereg 
korzyści gospodarczych i spo-
łecznych – dodał minister rol-
nictwa. - Zacieśnia relacje po-
między producentami a konsu-
mentami, wzmacnia lokalne 
rynki zbytu, ogranicza koszty 

transportu i wpływa korzystnie 
na środowisko. Umożliwia po-
nadto zachowanie tradycyj-
nych metod produkcji oraz 
zwiększenie rozpoznawalności 
produktów lokalnych, co w  
dłuższej perspektywie przyczy-
nia się do stabilizacji dochodów 
rolników – wyliczył Krajewski. 

51 mln euro do podziału 
Dlatego w Planie Strategicz-

nym WPR przewidziano wspar-
cie inwestycji służących skró-
ceniu i dywersyfikacji łańcucha 
dostaw produktów rolnych 
i spożywczych. Obejmują za-
równo inwestycje materialne, 
jak i niematerialne, związane 
z przetwarzaniem, sprzedażą 
/zbywaniem czy wytwarza-
niem produktów nierolnych. 

- Budżet wynosi 51 milio-
nów euro. Nabór wniosków od-
będzie się od 1 października do  
2 listopada 2026 roku - zapo-
wiada resort rolnictwa. 
ą

Agnieszka Romanowicz
agnieszka.romanowicz@polskapress.pl

Od 1 października 2026 r. 
mali producenci rolni będą 
mogli wnioskować o dotacje 
na rozwój przetwórstwa, 
które prowadzą w gospodar-
stwach.  

Przetwórstwo stabilizuje dochody. Będą dotacje na rozwój małych masarni, serowarni

Za kilogram tucznika 1 klasy kujawsko-pomorskie skupy 
płacą rolnikom od 5 do 5,5 zł. A ile kosztuje kilogram 
kiełbasy? Nawet 40 zł. To powód, dla którego coraz 
więcej rolników stawia na przetwórstwo 
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Komisja Rolnictwa i Rozwoju 
Wsi obradowała na temat bez-
pieczeństwa biologicznego pań-
stwa w obszarze rolnictwa. Jan 
Krzysztof Ardanowski, były mi-
nister rolnictwa z naszego regio-
nu, zwrócił uwagę na niebezpie-
czną żywność sprowadzaną do  
Polski. 

Ameryka Południowa 
kontroluje się sama 
- Spełniają się niestety wszy-

stkie nasze przewidywania zwią-
zane z umową Mercosur. Dowia-
dujemy się co kilka dni o tym, że 
w przesyłkach, które przychodzą 
z Ameryki, a będą tych przesyłek 
miliony, pojawiają się substancje 
niedozwolone w Europie. Nie-
dawno był hormon wzrostu - es-
tradiol. Ostatnio się dowiedzieli-
śmy o progesteronie, hormonie 
żeńskim, który nie powinien 
znajdować się w paszy czy w 
mięsie, które rozeszło się po Eu-
ropie. Część trafiła również do 
Polski. Prawdopodobnie tych sy-
tuacji będzie znacznie więcej  
- prognozował. 

Jego zdaniem wszystkie dzia-
łania, które podjął Parlament Eu-
ropejski „właściwie spełzły na ni-
czym”. 

- Ameryka Południowa nie 
zamierza stosować norm wy-
twarzania, które funkcjonują w 
Europie. Nadzór nad procedu-
rami produkcji żywności w 
Ameryce Południowej jest po-
wierzony firmom z Ameryki Po-
łudniowej. Nadzór nad sektorem 
drobiarskim, największym na 
świecie, w Brazylii, decyzją Ko-
misji Europejskiej będzie spra-
wowała jedna z instytucji brazy-
lijskich – wyliczył. 

Jedna agencja 
bezpieczeństwa 
żywności 
Przypomniał, że nad żywno-

ścią czuwa u nas kilka inspekcji: 
- Weterynaryjna, sanitarna, 

Inspekcja Ochrony Roślin i Na-
siennictwa, Inspekcja Jakości 
Handlowej Artykułów Rolno-
Spożywczych. Była sensowna 

próba kilka lat temu, podejmo-
wał ją mój poprzednik Krzysztof 
Jurgiel, żeby utworzyć wspólną 
inspekcję, agencję czy urząd bez-
pieczeństwa. Wtedy się nie uda-
ło tego uczynić, ponieważ związ-
ki zawodowe, przede wszystkim 
w sanepidzie i w weterynarii, 
zdecydowanie odmówiły wej-
ścia do wspólnej instytucji, która 
mogłaby zmniejszyć koszty ad-
ministracyjne, a jednocześnie za-
mknąć pewien system przez 
komplementarność swoich wy-
dzielonych komórek. 

Ardanowski podkreślił, że 
„współpraca między instytu-
cjami oczywiście istnieje, ale ona 
nigdy nie będzie, jeżeli to jest 
poza jedną instytucją, do końca 
szczelna i efektywna”. 

Zaznaczył, że wszystkie in-
spekcje wymagają wzmocnie-
nia.- Te inspekcje, do czasu połą-

czenia działające oddzielnie, mu-
szą - podkreślam - dać gwarancję 
konsumentom, że żywność, 
która w Polsce jest dostarczana 
przez sieci handlowe na nasze 
stoły, jest żywnością bezpieczną. 
Dlatego te służby, które za to od-
powiadają, muszą być - i to jest 
obowiązek państwa - sprawne, 
odpowiednio wyposażone, od-
powiednio liczebne, odpowied-
nio finansowane zarówno na po-
ziomie pracowników, jak i dopo-
sażenia laboratoriów. 

Będzie więcej 
inspektorów 
Małgorzata Gromadzka, se-

kretarz stanu w MRiRW nie od-
niosła się do koncepcji łączenia 
inspekcji, Przekazała, że Główna 
Inspekcja Jakości Handlowej Ar-
tykułów Rolno-Spożywczych 
uzyskała 16,5 mln zł z KPO na do-
posażenie laboratoriów. 

- Uzgodniliśmy z ministrem 
finansów i gospodarki, że dosta-
niemy środki na  88 etatów – do-
dała. - Wzmocnimy służby w te-
renie, żeby mogły efektywniej, 
jeszcze lepiej kontrolować pro-
dukty. Oprócz tego nowelizo-
wana ustawa o GIJHARS będzie 
będzie również dopuszczała 
możliwość uzyskania większej 
ilości informacji z Krajowej Ad-
ministracji Skarbowej i możli-
wość kontrolowania przetwo-
rzonych produktów rolno-spo-
żywczych. Będziemy mieli pełen 
wachlarz, który pozwoli nam na 
jeszcze skuteczniejsze działanie 
tych służb. 
ą

Agnieszka Romanowicz
agnieszka.romanowicz@polskapress.pl

Podejrzana żywność trafia 
do Europy przez niedopraco-
wany system kontroli. - Sytu-
ację mogłoby poprawić połą-
czenie inspekcji - uważa poseł 
Jan Krzysztof Ardanowski.

Poseł Ardanowski wraca 
do pomysłu łączenia inspekcji

WYDARZENIAA

- Dowiadujemy się co kilka dni o tym, że w przesyłkach, 
które przychodzą z Ameryki, a będą tych przesyłek 
miliony, pojawiają się substancje niedozwolone w 
Europie - alarmuje Jan Krzysztof Ardanowski
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- Budżet wynosi 51 milio-
nów euro. Nabór wnio-
sków odbędzie się od  
1 października do 2 listo-
pada 2026 roku - zapo-
wiada resort rolnictwa.
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Wygląda na to, że wstrzelił się 
pan swoim pomysłem w za-
potrzebowanie. Klasy dyplo-
matyczne przyciągają kolejne 
miasta 
Rzeczywiście. Zaczęło się 
od jednej klasy w toruńskim 
liceum. Dziś ten sam model 
wdrażają kolejne miasta, 
a w naborach liczba chętnych 
wyraźnie przekracza liczbę 
miejsc. 

Miał pan na koncie epizod sej-
mowy. Tam pan dostrzegł luki 
w dyplomacji? 
Dokładnie tak było! Obserwo-
wałem sposób prowadzenia 
debaty publicznej i to, co trafia 
do młodych ludzi z ekranów. 
Przyznam, że było to załamu-
jące. Uznałem, że jeśli chcemy 
zmiany, to trzeba zacząć 
wcześniej - na etapie edukacji. 
Najpierw myślałem o szko-
łach podstawowych, ale to  

byłoby trudne organizacyjnie. 
Liceum okazało się realnym 
poziomem, na którym można 
wprowadzić taki profil. 

Szkoła to zbiurokratyzowany 
twór. Od pomysłu do klasy 
w liceum droga wydaje się 
długa. 
W tym przypadku tak nie 
było. Przygotowałem wstępny 
zarys i przedstawiłem go pre-
zydentowi. Decyzja była 
szybka - miasto zgodziło się 
na pilotaż. Wybrano X LO 
i tam uruchomiliśmy pierwszą 
klasę o profilu dyplomatycz-
nym. Projekt realizowaliśmy 
od zera, bo nie mieliśmy żad-
nych gotowych wzorców. 

Jakie wnioski nadeszły 
po pierwszym naborze. 
Przede wszystkim zaskoczy-
ła nas skala zainteresowania. 
W pierwszym naborze zgło-
siło się tylu kandydatów,  
że można było utworzyć  
dwie klasy. Tylko ze wzglę-
dów finansowych powstała 
jedna. W kolejnym roku sytu-
acja się powtórzyła - znów 
nadwyżka chętnych była 
znacząca. Dziś w Toruniu 
funkcjonują już dwa roczniki, 
a obecnie Toruń stał się inspi-
racją dla innych. 

Zgłosiła się Bydgoszcz, kon-
kretnie II LO. Dyrekcja posta-
nowiła wdrożyć identyczny 
profil. Spotkaliśmy się, potem 
odbyły się rozmowy z wła-
dzami miasta i zapadła decy-
zja. W pierwszym naborze 
w Bydgoszczy również było 
więcej kandydatów niż 
miejsc. Model się sprawdza 
w praktyce. Dlatego kolejne 

miasta zaczęły się zgłaszać 
same. We wrześniu klasy ru-
szają w Lublinie i Włocławku  
- tam decyzje już zapadły. 
Równolegle są rozmowy z  
kolejnymi ośrodkami, m.in. 
Rzeszowem, Poznaniem, 
Wrocławiem i Katowicami. 

Na co mogą liczyć uczniowie 
w klasach o takim profilu? 

Na podstawę programową 
taką jak w każdym liceum,  
ale rozszerzoną o przedmioty 
związane z dyplomacją.  
To m.in. protokół dyploma-
tyczny, savoir-vivre, historia 
dyplomacji, rozszerzony 
WOS. Do tego języki - obo-
wiązkowo angielski i drugi ję-
zyk do wyboru, a dodatkowo 
możliwe są kolejne, w tym  
rosyjski czy francuski. 

Ale skąd specjaliści w takich 
dziedzinach? 
W części szkoły opierają się 
na własnej kadrze, ale zaję-
cia specjalistyczne często 
prowadzą doktoranci i oso-
by związane ze studiami 
międzynarodowymi. W To-
runiu program był tworzony 
od podstaw i w kolejnych  
latach był modyfikowany. 
W Toruniu i Bydgoszczy 
funkcjonują konsulaty, od-
bywają się wydarzenia mię-
dzynarodowe, kongresy. 
Uczniowie są na nie zapra-
szani, spotykają ambasado-
rów, uczestniczą w spotka-
niach. Zdarza się, że są póź-
niej zapraszani do ambasad. 
Muszę podkreślić, że dużej 
pomocy udzielili nam wszy-
scy konsulowie honorowi 
z Torunia. 

Jaka przyszłość rysuje pan 
uczniom, którzy decydują się 
na profil dyplomatyczny? Bo 
zapewne nie wszyscy zdołają 
zawodowo związać się z dy-
plomacją. 
To profil dla uczniów zainte-
resowanych językami i spra-
wami międzynarodowymi. 
Część zapewne pójdzie „w  
dyplomację”, ale inni trafią 
do biznesu, administracji czy 
organizacji międzynarodo-
wych. Ten profil daje kompe-
tencje, które można wykorzy-
stać w różnych ścieżkach. 

Na razie to idea, którą „obsłu-
guje” pan jednoosobowo. 
Na początku to był projekt 
miejski, potem wojewódzki 
i do tego momentu byłem 
w stanie jednoosobowo go 
wspierać. Teraz koncepcja 
wchodzi na poziom ogólnopol-
ski. To oznacza konieczność 
dojazdów, spotkań, konsultacji 
z kolejnymi szkołami i samo-
rządami. Na razie wszystko  
finansuję sam, bo sprawia mi 
to dużo radości i satysfakcji. 
Przy tej skali natłok obowiąz-
ków organizacyjnych zaczyna 
być wyzwaniem, dlatego roz-
ważam powołanie fundacji, 
która przejęłaby część zadań 
organizacyjnych. ą

Adam Willma
adam.willma@polskapress.pl

- Zaskoczyła nas przede 
wszystkim skala zaintere-
sowania - mówi Maciej Wy-
drzyński, konsul honorowy 
Peru w Toruniu, pomysło-
dawca profilu dyploma-
tycznego w liceach.

Klasy dyplomatyczne wyruszyły z Torunia w wielki świat

- To profil dla uczniów zainteresowanych językami 
i sprawami międzynarodowymi. Część zapewne pójdzie  
„w dyplomację”, ale inni trafią do biznesu, administracji czy 
organizacji międzynarodowych - mówi Maciej Wydrzyński
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Przypomnijmy, modernizacja 
linii kolejowej z Malborka do To-
runia kosztowała ponad pół mi-
liarda złotych. Nie przejedziesz 
nią jednak bezpośrednim pocią-
giem. Trzeba się przesiąść w Gru-
dziądzu.  

- Kiedyś takie połączenie 
funkcjonowało, potem ta droga 
kolejowa była w przebudowie 
i zostało to zawieszone. Później 
drogę otwarto, ja sam jechałem 
po remoncie pierwszym skła-
dem do Kwidzyna, ciesząc się, 
że to połączenie jest czynne  
- mówi nam Jan Tadeusz Wilk, 
wiceburmistrz Malborka. - Po-
szło masę pieniędzy na moder-
nizację linii kolejowej, ale jest 
jakieś wykluczenie społeczne, 
i to Malborka w mniejszym 
stopniu dotyczy, chociaż moim 
zdaniem dotyczy studiującej 
młodzieży. 

Władze Malborka napisały 
do władz samorządu woje-
wódzkiego w sprawie możliwo-
ści uruchomienia bezpośred-
niego połączenia kolejowego 
z Toruniem.  

Wicemarszałek Leszek Bon-
na przypomina, że zgodnie z  
przepisami o publicznym trans-
porcie zbiorowym wojewódz-
two jest organizatorem woje-

wódzkich przewozów pasażer-
skich w transporcie kolejowym.  

- Natomiast organizatorem 
międzywojewódzkich przewo-
zów jest minister infrastruk-
tury. Zatem to ten organ pozo-
staje właściwy w tym zakresie 
- podkreśla Leszek Bonna. 

Dlatego województwo po-
morskie jest organizatorem po-
łączeń na linii Malbork - Kwi-

dzyn - Grudziądz. Stacja krań-
cowa leży w odległości mniej-
szej niż 30 km od granicy Po-
morza. To istotne.  

- Należy zaznaczyć, że uru-
chomienie pociągów w relacji 
wykraczającej poza obszar 30 
km od granicy województwa 
wymaga zawarcia porozumie-
nia z województwem sąsiednim 
wraz z gwarancją jego finanso-

wania na terenie sąsiedniego 
województwa - dodaje Bonna. 

Samorząd pomorski jest w  
trakcie rozstrzygania przetargu 
na usługi przewozów kolejo-
wych na Pomorzu w nowej per-
spektywie 4-letniej, począwszy 
od grudnia 2026 roku.  

Przed rozpoczęciem proce-
dury UMWP w Gdańsku wystą-
pił do organizatorów przewo-
zów w ościennych wojewódz-
twach z prośbą o zajęcie stano-
wiska w kwestii organizacji 
przewozów na liniach stycz-
nych, tak jak w tym przypadku. 

- Województwo kujawsko 
-pomorskie poinformowało, że 
nie widzi możliwości zawarcia 
porozumienia na organizację 
przewozów - informuje Leszek 
Bonna.   

Może nie wszystko straco-
ne? Przed miesiącem pytaliśmy 
o to w UMWKP w Bydgoszczy. 
Odpowiedział Wiktor Plesiński, 
dyrektor Departamentu Trans-
portu. 

 - Bezpośrednie pociągi To-
ruń - Malbork funkcjonowały, 
kiedy tę trasę obsługiwał ope-
rator Arriva RP. Ich kursowanie 
zakończyło się, gdy obsługę po-
łączeń na pomorskim odcinku 
linii, czyli od Grudziądza do  
Malborka, wygrała spółka Pol-
regio.  Aktualnie nie został jesz-

cze rozstrzygnięty przetarg na  
obsługę połączeń kolejowych 
w województwie pomorskim. 
Jesteśmy jak najbardziej zain-
teresowani uruchamianiem 
bezpośrednich połączeń i kiedy 
już znany będzie operator linii 
od Grudziądza do Malborka, to 
z pewnością złożymy propozy-
cję współpracy - przekazał nam 
Wiktor Plesiński.  

Póki co, dla jeżdżących trasą 
207 z Malborka do Torunia i w  
przeciwnym kierunku pozo-
staje jazda z przesiadką. Orga-
nizatorzy przewozów zapew-
niają, że starają się, by pociągi 
na stacji Grudziądz były jak naj-
lepiej skomunikowane. Prawdą 
jest oczywiście, że bez bezpo-
średniego połączenia można 
żyć, jeśli nie trzeba zbyt długo 
czekać. Natomiast mieszkańcy 
Kwidzyna, miasta, które natu-
ralnie ciąży w stronę ponad 
100-tysięcznego Grudziądza, 
chcieliby więcej połączeń. Obec-
nie mają 4 pociągi regionalne, 
a oprócz nich 1 pociąg PKP  In-
tercity (TLK Flisak). 

Z odpowiedzi, którą otrzymał 
malborski magistrat, wynika, że 
UMWP w Gdańsku w kolejnym 
rozkładzie jazdy planuje zwięk-
szyć liczbę połączeń o jedną parę 
w relacji do Grudziądza. 
ą

Radosław Konczyński
redakcja@polskapress.pl

Nie zanosi się na to, żeby 
szybko (jeśli w ogóle) wróciło 
bezpośrednie połączenie ko-
lejowe Malborka z Toruniem. 
Większy problem mają Kwi-
dzynianie, którzy chcieliby 
więcej pociągów do Grudzią-
dza. Tutaj jest szansa na do-
datkowe pociągi. 

Relacje kolejowe i samorządowe na styku województw pomorskiego 
i kujawsko-pomorskiego. Z Malborka do Torunia tylko z przesiadką

Obecnie z Malborka do Kwidzyna jedzie dwanaście pociągów, z czego pięć kursuje 
dalej do Grudziądza

FO
T.

 R
A

D
O

SŁ
AW

 K
O

N
C

ZY
Ń

SK
I

eprasa.pl b142bf4b28



6 Gazeta Pomorska 
Wtorek, 14.04.2026

POLSKA 
i ŚWIAT

Opozycyjna partia TISZA, 
pod przewodnictwem Petera 
Magyara, zwyciężyła w wybo-
rach parlamentarnych na Wę-
grzech. Symbolicznym ruchem 
nowej władzy ma być wybór 
Warszawy jako celu pierwszej 
zagranicznej wizyty premiera 
Magyara. Ma to służyć przy-
wróceniu relacji opartych 
na wielowiekowej tradycji, 
które w ostatnich latach uległy 
znacznemu ochłodzeniu. 

W tym kontekście pojawia 
się jednak kontrowersyjny wą-
tek polityków PiS – Zbigniewa 
Ziobry i Marcina Romanow-
skiego – którzy otrzymali na  
Węgrzech azyl. Peter Magyar 
zapowiadał jego cofnięcie, co 
w rozmowie z „Dziennikiem 
Zachodnim” prof. Robert Raj-
czyk, politolog z Uniwersytetu 
Śląskiego, nazywa „paradok-
sem prawno-politycznym”.  
– Jeśli Magyar chce przywrócić 
niezależność sądownictwa, nie 
może jako premier nakazywać 
sądom konkretnych wyroków. 
Jeśli jednak były to decyzje  
polityczne MSW, ich zmiana 
będzie wymagała czasu i no-
wych ustaw – wyjaśnia polito-
log. 

Potwierdzają to też słowa 
Waldemara Żurka. Do sprawy 
Ziobry i Romanowskiego mini-
ster sprawiedliwości odniósł się 
w rozmowie z Onetem. – To jest 
scenariusz, który zmierza 
w bardzo dobrym kierunku, 
za taki wynik wyborów trzyma-
łem kciuki. Jednak wygrana 
opozycji na Węgrzech nie zna-
czy, że dziś albo jutro przedsta-
wiciele tego państwa stwier-
dzą: „Zabierajcie sobie panów 
Ziobrę i Romanowskiego”. Naj-
pierw węgierski rząd musi wy-
konać pewne ruchy – wskazał 
minister sprawiedliwości. 

– Dopóki nie będzie decyzji 
rządu na Węgrzech o uchyleniu 
obu panom azylu, nam pozo-
staje tylko czekać. A Ziobro i Ro-
manowski będą, jak sądzę, pró-

bować uciekać dalej, nie wiem, 
dokąd. To jest najgorsze wyj-
ście, ale oni, mając tzw. doku-
menty genewskie przyzna-
wane uchodźcom, którym za-
brano paszporty, będą podej-
mować takie próby, by dalej 
unikać polskiego wymiaru 
sprawiedliwości. W przypadku 
panów Ziobry i Romanow-
skiego ucieczka jest najgorszym 
rozwiązaniem — dodał Żurek. 

Pytany, z jakiego powodu 
warszawski sąd wciąż nie zajął 
się sprawą Europejskiego Na-
kazu Aresztowania wobec Zbi-
gniewa Ziobry (jest za nim wy-
dany list gończy, jednak w spra-
wie ENA decyzja wciąż nie za-
padła), Żurek stwierdził, „to 
trwa już jakieś dwa miesiące i ja 
nie rozumiem tej zwłoki”. 

O sytuację Ziobry i Roma-
nowskiego został też zapytany 
na poniedziałkowej konferencji 
prasowej kandydat PiS na pre-
miera Przemysław Czarnek.  
– To są kwestie prawne i pewnie 
prawnicy będą to rozstrzygać, 
nie moja sprawa – powiedział. 

Do wyników wyborów od-
niósł się na antenie Telewizji Re-
publika Marcin Romanowski, 
były wiceminister sprawiedli-
wości, który przebywa na Wę-
grzech w ramach azylu politycz-
nego. 

– Mamy do czynienia z tym, 
co wydarzyło się w 2023 r. także 
w Polsce. Ten huraganowy atak, 
szantaż finansowy. Polski przy-
kład być może niedostatecznie 
ich nauczył, że zmiana dla samej 
zmiany nie jest dobra. Myślę, że 
główny wniosek z porażki Fide-
szu i zwycięstwa „globalistów” 
jest taki, że Polska i Europa kon-
serwatywne straciły bardzo 
ważny bastion mówił w TV Re-
publika Marcin Romanowski. 

Nie chciał też powiedzieć, ja-
kie kroki podejmie po objęciu 
przez Petera Magyara urzędu 
premiera. 

– Nie będę ułatwiał szajce  
13 grudnia działania i nie będę 
zdradzał nowego adresu czy 
planu działania. Nowy rząd po-
wstanie za jakiś miesiąc. To nie 
rząd decyduje o wszystkim, jak 
Peter Magyar sugeruje. To nie 
on będzie odwoził nas w kaj-
dankach do Warszawy, tylko to 
decyduje sąd – mówił Roma-
nowski na antenie Republiki. 
PAP

Marcin Koziestański
Węgry

Czy azyl Zbigniewa Ziobry 
i Marcina Romanowskiego 
na Węgrzech jest zagrożony 
po zmianach politycznych 
w kraju? Zdecyduje nowy 
rząd.

Rośnie napięcie wokół 
Romanowskiego i Ziobry

Wczoraj podczas spotkania 
z koreańskim premierem szef 
polskiego rządu przekazał, że – 
zgodnie z ustaleniami – dwu-

stronne relacje, w szczególno-
ści gospodarcze, będą nieustan-
nie monitorowane – tak aby 
usuwać wszelkie przeszkody 
utrudniające ich rozwój. Tusk 
wyraził przekonanie, że celem 
powinno być maksymalne 
zrównoważenie dwustronnej 
współpracy gospodarczej. 
Obecnie Polska odnotowuje 
znaczny deficyt w handlu z Ko-
reą Płd. 

Premier zaznaczył również, 
że cieszy go deklaracja strony 
południowokoreańskiej o goto-

wości do radykalnego przyspie-
szenia procedur, jeśli chodzi 
o dostęp polskich produktów, 
w tym wołowiny, do rynku tego 
państwa. 

Polska jest jednym z czoło-
wych unijnych producentów 
i eksporterów wołowiny. Rynek 
południowokoreański pozo-
staje, mimo zabiegów Polski, za-
mknięty dla tego rodzaju mięsa. 

Premier podziękował też 
za deklarację Seulu dotyczącą 
wsparcia Polski w staraniach 
o stałe członkostwo w grupie 

najbogatszych gospodarek 
świata – G20. Przypomniał, że 
Polska została zaproszona 
na najbliższy szczyt grupy, 
który odbędzie się w grudniu 
tego roku w Miami. – Jesteśmy 
20.-21. gospodarką świata, 
państwem demokratycznym, 
spełniającym wszystkie stan-
dardy. Stałe członkostwo w  
G20 jest uzasadnioną ambicją 
– ocenił Tusk. 

Republika Korei będzie prze-
wodniczyć grupie G20 w 2028 r. 
PAP

Oprac. Karolina Wrońska
Korea Płd.

Premier złożył dwudniową 
wizytę w Seulu. Rozmawiał 
z prezydentem i przewodni-
czącym parlamentu. Spotkał 
się też z przedstawicielami 
koreańskich przedsiębiorstw 
i zrzeszeń biznesowych.

Premier Tusk w Korei Płd. Rozmawiał o współpracy 
gospodarczej i wsparciu ws. członkostwa w G20

Waldemar Żurek: Dopóki nie będzie decyzji rządu 
na Węgrzech o uchyleniu obu panom azylu, nam 
pozostaje tylko czekać
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MUZEUM KATYŃSKIE

Wczoraj w Muzeum Katyńskim w Warszawie prezydent Karol 
Nawrocki wziął udział w uroczystościach upamiętniających 
ofiary zbrodni katyńskiej. – Katyń jest symbolem zbrodni  
dokonanej przez Sowietów na Polakach, a także kłamstwa, 
które dominowało w Polsce po 1945 roku – powiedział.

KRÓTKO

Upamiętnili ofiary zbrodni
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Były pracownik domu dziecka 
w Ostrowie Kaliskim został 
oskarżony o znęcanie się 
nad dwojgiem wychowanków. 
Akt oskarżenia wpłynął 
do Sądu Rejonowego w Kali-
szu. To drugi pracownik z za-
rzutami w tej sprawie. 

64-letni mężczyzna, były 
wychowawca ośrodka opie-
kuńczego, usłyszał dwa za-
rzuty. Oskarżono go o kierowa-
nie gróźb uszkodzenia ciała 
wobec 13-letniego chłopca i na-
ruszenie nietykalności ciele-
snej jego oraz 11-letniej dziew-
czynki. Do zdarzeń miało do-

chodzić w 2024 r. Teraz męż-
czyźnie grozi do 3 lat więzienia. 

Wcześniej, bo pod koniec 
2025 r., do Sądu Rejonowego 
w Kaliszu prokurator skierował 
natomiast akt oskarżenia prze-
ciwko byłej wicedyrektorce 
placówki opiekuńczej. Kobieta 
miała poniżać i znieważać 
dzieci. Podejrzana nie przy-
znała się. Grozi jej do roku  
więzienia. 

Sprawa ujrzała światło 
dzienne po kontroli przepro-
wadzonej przez inspektorów 
Wielkopolskiego Urzędu  
Wojewódzkiego w Poznaniu.

Oskarżony o znęcanie się

PRZESTĘPSTWO

Na lotnisku w Gdańsku zatrzy-
mano 40-latka, który w żo-
łądku przemycał 89 kapsułek 
z kokainą.Został on skiero-
wany do rutynowej kontroli 
po przylocie z Londynu. Jego 
bagaż poddano szczegóło-
wemu sprawdzeniu z udzia-
łem psa służbowego Loli, prze-
szkolonego do wykrywania 
środków odurzających. Męż-
czyzna, obawiając się o swoje 

zdrowie i życie, przyznał, że 
połknął kapsułki z kokainą. 
Został przewieziony do szpi-
tala, gdzie badanie tomogra-
fem komputerowym potwier-
dziło obecność narkotyków 
w jego organizmie. Łącznie 
przemycał kokainę w 89 kap-
sułkach . 

Decyzją sądu mężczyzna 
został tymczasowo areszto-
wany na trzy miesiące.

Przemycał kokainę w żołądku

Dzięki zwycięstwu TISZY  
Petera Magyara będzie dużo łatwiej  
o odrodzenie się roli Węgier w NATO i UE
Władysław Kosiniak-Kamysz, wicepremier, minister obrony narodowej

W 2025 r. urzędy miast i gmin wydały zezwolenia na zorgani-
zowanie siedmiu tysięcy imprez masowych, o 1,9 procent wię-
cej niż w 2024 r. Najwięcej odbyło się ich w woj. śląskim (914), 
a najmniej w woj. lubuskim (133). Średnio w jednej imprezie 
masowej uczestniczyło 4,4 tys. osób. Najwyższą średniorocz-
ną liczbę uczestników odnotowano w woj. mazowieckim  
(5,8 tys.), a najniższą w woj. warmińsko-mazurskim (2,1 tys.).

IMPREZY MASOWE
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Wczorajsze wyniki Narodowe-
go Biura Wyborczego (NVI) dają 
TISZY 138 miejsc w 199-osobo-
wym parlamencie. Koalicja Fi-
desz-KDNP pod przewodnic-
twem premiera Viktora Orbana 
otrzymała w nich 55 mandatów. 
Do parlamentu wejdzie także 
skrajna prawica, Mi Hazank, 
która może liczyć na 6 miejsc. 

Wynik TISZY daje jej więk-
szość niezbędną do zmiany 
konstytucji oraz ustaw przyję-
tych przez rząd Orbana w ciągu 
ostatnich 16 lat jego nieprzer-
wanych rządów. 

W niedzielnych wyborach 
parlamentarnych odnotowano 
rekordową frekwencję – we-
dług najnowszych danych NVI 
zagłosowało w nich prawie 80  
procent wyborców, czyli nie-
mal 6 milionów osób. 

W przemówieniu do tysięcy 
zgromadzonych nad Dunajem 
zwolenników TISZY Magyar za-
znaczył, że „żadna inna partia 
nie otrzymała dotąd tak silnego 
mandatu, jak TISZA”. 

– Odzyskaliśmy nasze pań-
stwo, uwolniliśmy je. TISZA  
nie tylko wygrała, ale będzie 
mieć większość konstytucyjną 

dwóch trzecich. Mandat ten po-
zwoli nam przeprowadzić ła-
twą i pokojową transformację. 
Jesteśmy wdzięczni za wszyst-
kie oddane na nas głosy – po-
wiedział Magyar. 

Lider TISZY wezwał prezy-
denta Węgier i szefów instytu-
cji publicznych mianowanych 
przez parlament za rządów pre-
miera Orbana do opuszczenia 
stanowisk dobrowolnie. 

Odnosząc się do polityki za-
granicznej, Magyar podkreślił, 
że Węgry „ponownie będą sil-
nym i pewnym sojusznikiem 
Unii Europejskiej i NATO”. Po-
twierdził wcześniej zapowia-

dany zamiar udania się w pierw-
szą zagraniczną podróż w cha-
rakterze premiera do Warszawy, 
by „odbudować tysiącletnią 
przyjaźń polsko-węgierską”.  
– Potem udam się do Wiednia, 
a następnie do Brukseli, by przy-
wieźć unijne fundusze, które na-
leżą się Węgrom – oświadczył. 

Viktor Orban pogratulował 
już zwycięstwa swojemu rywa-
lowi. Gratulacje Magyarowi 
złożyli też m.in. prezydent Pol-
ski Dariusz Nawrocki, premier 
Polski Donald Tusk, kanclerz 
Niemiec Friedrich Merz, pre-
mier Portugalii Luis Montene-
gro, premier Wielkiej Brytanii 
Keir Starmer, premier Włoch 
Giorgia Meloni, premier Austra-
lii Anthony Albanese, prezy-
dent Ukrainy Wołodymyr Ze-
łenski i szefowa Komisji Euro-
pejskiej Ursula von der Leyen. 

Zwycięstwo opozycji świę-
towały na ulicach Budapesztu 
dziesiątki tysięcy osób. 

(KW, PAP)
redakcja@polskapress.pl

TISZA, ugrupowanie Petera 
Magyara – według wyników 
obliczonych na podstawie 
99 procent podliczonych  
głosów – może liczyć na  
138 mandatów w 199-oso-
bowym parlamencie.

Węgrzy wybrali. Peter Magyar 
zdeklasował Viktora Orbana

Takie informacje przekazała w  
poniedziałek agencja Reutera, 
powołując się na media z Iranu.  

Przedstawiciel armii zapo-
wiedział również, że Teheran 
wdroży „stały mechanizm” 
kontroli Cieśniny Ormuz w  
związku z groźbami USA doty-
czącymi zablokowania tego na-
turalnego przewężenia Zatoki 
Perskiej. 

Rzecznik dodał, że porty nad  
Zatoką muszą być dostępne 
albo dla wszystkich, albo dla ni-

kogo. Ostrzegł także, że żaden 
port – ani nad Zatoką Perską, ani 
nad Omańską – nie będzie bez-
pieczny, jeśli zagrożone będą 
porty irańskie. 

Wahid Ahmadi, deputo-
wany do irańskiego parlamentu 
i członek parlamentarnej komi-
sji bezpieczeństwa narodowe-
go, oświadczył zaś, że amery-
kański plan zablokowania irań-

skich portów jest dowodem 
na „brak właściwej i wykonal-
nej strategii”. Ocenił, że blo-
kada morska Republiki Islam-
skiej doprowadzi do poważ-
niejszego globalnego kryzysu 
energetycznego. – Pierwszym 
miejscem, które zaleje powódź, 
będzie gospodarka USA i Za-
chodu – oświadczył. 

Ahmadi wyraził przekona-
nie, że Stany Zjednoczone wie-
rzyły, iż przy stole negocjacyj-
nym uda im się osiągnąć przy-
najmniej część tego, czego nie 
udało im się osiągnąć w wojnie  
– przekazał emigracyjny, anty-
rządowy portal Iran Internatio-
nal. 

Zapowiedziana przez prezy-
denta Donalda Trumpa amery-
kańska blokada morska Cie-
śniny Ormuz miała rozpocząć 
się w poniedziałek o godz. 16. 
Centralne Dowództwo Sił 
Zbrojnych USA na Bliskim 

Wschodzie powiadomiło, że za-
blokowany zostanie ruch mor-
ski dla statków wpływających 
do portów irańskich i wypływa-
jących z nich – przypomniała 
agencja DPA. 

Wcześniej, w pierwszych 
dniach wojny rozpoczętej 28 lu-
tego amerykańsko-izraelskim 
atakiem na Iran, Teheran zablo-
kował ruch przez Cieśninę Or-
muz, którą eksportowane były 
ropa i gaz wydobywane w Za-
toce Perskiej. W rezultacie ceny 
tych surowców gwałtownie 
wzrosły. 

Cieśnina jest najwęższym 
punktem Zatoki Perskiej. Leży 
na wodach terytorialnych Iranu 
i Omanu. Zgodnie z prawem 
międzynarodowym jest trakto-
wana jako międzynarodowy 
szlak wodny, jednak Iran nie 
zgadza się z tą oceną i nigdy nie 
ratyfikował stosownych aktów 
prawnych.

(AM, PAP)
redakcja@polskapress.pl

– Amerykańskie ogranicze-
nia wobec Teheranu, doty-
czące statków poruszają-
cych się na wodach między-
narodowych, są nielegalne 
i stanowią akt piractwa  
– oświadczył wczoraj rzecz-
nik irańskich sił zbrojnych.

Irańskie siły zbrojne: amerykańska blokada  
morska jest nielegalna i stanowi akt piractwa

Objęcia urzędu premiera przez Petera Magyara należy oczekiwać najpóźniej w drugiej 
połowie maja - tak wynika z węgierskiej konstytucji i przepisów wyborczych
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Porty nad Zatoką Perską  
muszą być dostępne  
albo dla wszystkich, 
albo dla nikogo
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- Dziś się bawimy, a ju-
tro witamy nowe Wę-
gry, nasze Węgry - mó-
wili mieszkańcy Buda-
pesztu, którzy święto-
wali na ulicach stolicy.

Zgodnie z uzyskanymi danymi 
budowa aż siedmiu nowych wież 
dla systemów Pancyr rozpoczęła 
się tego samego dnia – 17 marca. 
Niektóre z nich są już wyposa-
żone w kompleksy rakietowe 
krótkiego zasięgu, zwykle mon-
towane na ciężarówkach Ural. 

Podobnie jak wieże z syste-
mami Pancyr wokół Moskwy, 
systemy obrony przeciwlotni-
czej w Wałdaju są rozmieszczo-
ne wokół rezydencji Putina 

w dwóch pierścieniach o dużej 
i małej średnicy. 

W rezydencji w Wałdaju, jak 
wcześniej ustalili dziennikarze 
projektu śledczego rosyjskiej 
sekcji Radio Swoboda „Sistema”, 
dużo czasu spędza Alina Kaba-
jewa z synami Putina, a dla sa-
mego prezydenta Rosji zbudo-
wano tam jedną z dokładnych 
kopii jego gabinetu w Kremlu. 

Kilka miesięcy temu Rosja 
oskarżyła Ukrainę o atak dro-
nami na rezydencję w Wałdaju, 
co szybko okazało się nieprawdą. 

Wcześniej Radio Swoboda od-
kryło również, że ponad 20 wież 
z karabinami maszynowymi du-
żego kalibru, a także kilka plat-
form z przeciwlotniczym kom-
pleksem rakietowym Pancyr zo-
stało zbudowanych na terenie 
i na obrzeżach specjalnej strefy 
ekonomicznej Ałabuga.

(GK, PAP)
redakcja@polskapress.pl

Wokół rezydencji prezyden-
ta Rosji Władimira Putina 
w Wałdaju wybudowano 
siedem nowych wież wypo-
sażonych w systemy obrony 
przeciwlotniczej Pancyr. 
Łącznie jest ich już aż 27.

Wokół rezydencji Putina 
zbudowano kolejne wieże 
z systemami rakietowymi

– Nie obawiam się administracji 
Trumpa – oświadczył Leon XIV.  
– Ja mówię o Ewangelii – podkre-
ślił papież. Dodał też, że będzie 
nadal głośno wypowiadał się 
przeciwko wojnie. 

Wyjaśnił też, odnosząc się 
do słów Trumpa, że nie zamierza 
wchodzić z nim w dyskusję. 

Prezydent USA ostro skryty-
kował w niedzielę głowę Ko-
ścioła katolickiego we wpisie 
na platformie Truth Social oraz 
podczas późniejszej rozmowy 
z dziennikarzami. 

„Papież Leon jest SŁABY 
w kwestii przestępczości i fatalny 
w polityce zagranicznej. Mówi 
o »strachu« przed administracją 
Trumpa, ale nie wspomina o  
STRACHU, który Kościół katolicki 
i wszystkie inne organizacje 
chrześcijańskie odczuwały pod-
czas pandemii Covid, kiedy 
aresztowano księży, duchow-
nych i wszystkich innych za od-
prawianie nabożeństw” – napisał 
Trump. 

„Nie chcę papieża, który 
uważa, że to w porządku, by Iran 
miał broń nuklearną. Nie chcę 
papieża, który uważa, że to 
straszne, że Ameryka zaatako-
wała Wenezuelę, kraj, który wy-
syłał ogromne ilości narkotyków 
do Stanów Zjednoczonych i, co 
gorsza, opróżniał więzienia, 
w tym morderców, handlarzy 
narkotyków i zabójców, wysyła-
jąc ich do naszego kraju” – napi-
sał prezydent USA. 

(AM, PAP)
redakcja@polskapress.pl

Papież Leon XIV powiedział 
w poniedziałek dziennika-
rzom w samolocie w czasie 
podróży do Algierii, że bę-
dzie dalej apelował o pokój 
i wypowiadał się przeciwko 
wojnie.

Papież: Ne obawiam się 
administracji Trumpa

Rezydencji Putina strzeże już blisko 30 wież 
z systemami rakietowymi Pancyr

   

ŚWIAT A
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To długo wyczekiwana inwe-
stycja, bo schody im. Juliusza 
Słowackiego to jeden z ważniej-
szych traktów komunikacyj-
nych i widokowych w Grudzią-
dzu, a ich stan od dawna był ka-
tastrofalny.  

 Remont obejmuje kom-
pleksową modernizację obiek-
tu. Prowadzona jest  ona pod  
nadzorem konserwatorskim, 
a także archeologicznym - teren 
ma bowiem duże znaczenie hi-
storyczne. Zgodnie z wytycz-
nymi, schody mają zostać od-
tworzone w możliwie wiernej, 
historycznej formie. 

W ramach prac nie tylko po-
prawi się bezpieczeństwo i funk-
cjonalność tego miejsca, ale rów-
nież jego estetyka. Planowane 
jest m.in. odtworzenie detali ar-
chitektonicznych, w tym bra-
mek wejściowych od strony ul. 
Spichrzowej. 

Do rozpoczęcia inwestycji ko-
nieczne było uzyskanie wszyst-
kich wymaganych uzgodnień 
konserwatorskich oraz przygo-
towanie projektu.  

Prace prowadzi grudziądzka 
firma Prasbet. 
ą

(PA,ŁS)
redakcja.grudziadz@pomorska.pl

Trwa generalny remont 
schodów prowadzących z ul. 
Ratuszowej nad Wisłę.  Pra-
ce prowadzi grudziądzka fir-
ma Prasbet. Mają zakończyć 
się w ciągu ośmiu miesięcy, 
a ich koszt to blisko 2 mln zł.

Zbudują nowe schody nad Wisłę  KRÓTKO

NA SYGNALE  
Wybryk motorowerzysty  
zakończył się odebraniem 
prawa jazdy  

Niebezpieczny popis 
na drodze publicznej zakoń-
czył się szybką reakcją policji. 
14-letni kierujący motorowe-
rem został zatrzymany 
po tym, jak jechał na jednym 
kole w podgrudziądzkim 
Świerkocinie. 

Do zdarzenia doszło w pią-
tek (10 kwietnia) w godzinach 
popołudniowych. Policjanci 
ruchu drogowego zauważyli 
chłopca, który wykonywał ry-
zykowny manewr, poruszając 
się motorowerem tylko na tyl-
nym kole. 

Funkcjonariusze natych-
miast przerwali niebez-
pieczną jazdę. Jak podkre-
ślają, tego typu zachowanie 
mogło doprowadzić do po-
ważnego zagrożenia - za-
równo dla samego kierują-
cego, jak i innych uczestników 
ruchu. 

- W wyniku podjętych dzia-
łań 14-latek stracił prawo 
jazdy na okres trzech mie-
sięcy. To jednak nie koniec 
konsekwencji. Za swoje za-
chowanie odpowie przed są-
dem rodzinnym, który podej-
mie decyzję o dalszych środ-
kach wychowawczych - mówi 
aspirant Łukasz Kowalczyk, 
Oficer Prasowy Komendanta 
Miejskiego Policji w Grudzią-
dzu. 

Policjanci przypominają, 
że od  marca bieżącego roku 
jazda na jednym kole po dro-
gach publicznych jest wprost 
zabroniona. Za takie wykro-
czenie grozi wysoka grzywna - 
od 1500 do nawet 5000 zło-
tych - oraz zatrzymanie 
uprawnień do kierowania. 

Mundurowi z Grudziądza 
podkreślają, że drogi pu-
bliczne nie są miejscem 
do wykonywania tego typu 
ewolucji i apelują o rozsądek 
na drodze.  
(ŁS)  

EDUKACJA 
Szkoły średnie będą  
kusiły ósmoklasistów  
W środę (15 kwietnia) w hali 
widowiskowo-sportowej 
Szkoły Podstawowej nr 21 
na osiedlu Lotnisko odbędą 
się XVII Ogólnomiejskie Targi 
Edukacyjne Szkół Ponadpod-
stawowych.  

Swoje stoiska na targach 
mieć będą licea, technika oraz 
szkoły branżowe działające 
w Grudziądzu. Placówki te za-
prezentują swoją ofertę edu-
kacyjną na nadchodzący rok 
szkolny.  

Dla tegorocznych ósmokla-
sistów targi będą okazją do po-
znania oferty edukacyjnej róż-
nych grudziądzkich placówek, 
bez konieczności odwiedza-
nia ich  podczas „drzwi otwar-
tych”.  

Środowe targi będą trwały 
od g. 9 i 14. Odwiedzić je mogą 
także rodzice, którzy wspie-
rają ósmoklasistów w dokona-
niu wyboru. (DX)

Blisko 90 zawodniczek i zawod-
ników z całej Polski wystąpiło 
podczas niedzielnych zawodów 
kulturystycznych i fitness w te-
atrze, w Grudziądzu. Przed po-

łudniem rywalizowali debiu-
tanci, a po południu bardziej do-
świadczone zawodniczki i za-
wodnicy.  Wśród debiutantów 
było czterech grudziądzan m.in.: 

Franciszek Głowacki (2. miejsce 
w kat. kulturystyka mężczyzn 
open) i Krystian Chachólski (2. 
miejsce w fitness plażowe męż-
czyzn - open).  

Zawody pod egidą Polskiego 
Związku Kulturystyki Fitness 
i Trójboju Siłowego zorganizo-
wała Elwira Lech. 
(PB)

Walczyli o Grand Prix 
Grudziądza 

Pokaz w kategorii fit model open. W różowej sukni wystąpiła triumfatorka Anita Madalińska z Warszawy
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Laureaci zawodów w kategorii kulturystyka mężczyzn open. Więcej na www.pomorska.pl/grudziadz
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Inez Gorońska-Rembowska z Warszawy zwyciężyła 
w kategorii bikini kobiet open
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Elwira Lech, organizatorka zawodów z Maciejem 
Glamowskim, prezydentem Grudziądza
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Stare schody zostały rozebrane do „zera” 
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GRUDZIĄDZA

eprasa.pl b142bf4b28



9Gazeta Pomorska 
Wtorek, 14.04.2026 WYDARZENIA A

W poprzedniej relacji infor-
mowaliśmy o odkrywanych 
przez archeologów pochów-
kach z początku XV wieku. 
Dość szczególnych, ponieważ 
ludzie, który zmarli najpraw-
dopodobniej w czasach wojny 
głodowej z 1414 roku, cho-
wani byli w gruzie. Grabarze 
musieli się  bardzo napraco-
wać, kopali groby w rumowi-
sku z potłuczonych dachó-
wek, cegieł i kamieni. Arche-
olodzy również nie mieli ła-
two. Wysiłek został nagrodzo-
ny, pod rumowiskiem znajdo-
wał się ogromny mur. 

- Udało nam się odsłonić re-
likty najstarszej architektury 
murowanej tej części zapo-
mnianego nabrzeża - mówi dr 
Ryszard Kaźmierczak z Insty-
tutu Archeologii UMK. - Czegoś 
takiego się nie spodziewaliśmy. 
Mury, które teraz odkrywamy 
mają przeszło 4,5 metra wyso-
kości, a wciąż jeszcze nie jeste-
śmy na poziomie gruntu z cza-
sów lokacji miasta. 

Patrzymy na wewnętrzne 
ściany wielkiego budynku, 
którego nie ma na żadnym ze 
znanych planów kompleksu 

Ducha Świętego. O tym, że są 
to ściany wewnętrzne świad-
czą np. nisze, w których sta-
wiano oświetlające pomiesz-
czenia świece bądź kaganki. 
Na jednej z nich wyraźnie wi-
dać ślady użycia. Jest też za-
murowane okno. Na ceglanych 
murach, które miały ponad 4,5 

metra wysokości, znajdowała 
się najprawdopodobniej ko-
lejna kondygnacja o konstruk-
cji szkieletowej, na niej nato-
miast znajdował się kryty da-
chówkami dach. 

Wygląda na to, że na począt-
ku XV wieku doszło tu do wiel-
kiego pożaru. Wnętrze szpitala, 
bo najprawdopodobniej mamy 
tu do czynienia z założonym 
w 1242 roku szpitalem, zostało 
zasypane gruzem. Później te-
ren ten został przyłączony do  
cmentarza przy kościele i kla-
sztorze, do którego w pierw-
szej połowie XV stulecia po-
wróciły benedyktynki. Za ich 

czasów kompleks został rozbu-
dowany, klasztor i szpital dzia-
łały aż do potopu, gdy na pole-
cenie szwedzkiego okupanta 
wszystko zostało zburzone. 

W dokładnym datowaniu 
najnowszego znaleziska po-
może znaleziony przez arche-
ologów drewniany pal wbity 
w ławę fundamentową.  

Dzięki badaniom dendro-
chronologicznym można usta-
lić rok, w którym zostało ścięte 
drzewo. Pytanie tylko, czy pal 
został wbity podczas budowy 
muru i czy sięga jego funda-
mentu. No i na jakiej głęboko-
ści podstawa tego fundamentu 
się znajduje. 

- To już nie powinno być 
głęboko - mówi Ryszard Kaź-
mierczak. - Z drugiej strony 
jednak, gdy zaczynaliśmy ba-
dania, też myśleliśmy, że nie 
będziemy musieli głęboko ko-
pać, a później z jednego metra 
zrobiły się dwa, z dwóch trzy 
i w końcu teraz jesteśmy na  
niemal siedmiu metrach głębo-
kości. 

Jest to prawdziwa podróż 
w głąb dziejów. Mur znika w  
północnej ścianie wykopu.  

Dalszy ciąg budowli znaj-
duje się pod fortecznym ogro-
dzeniem wzniesionych na po-
czątku XX wieku obiektów ga-
zowni. Za tym ogrodzeniem 
powinny się znajdować relikty 
jednego z najstarszych toruń-
skich kościołów. Niesamowity 
prezent robi Toruń badaczom 
na swoje 800. urodziny. 
ą

Szymon Spandowski
szymon.spandowski@polskapress.pl

Na terenie średniowieczne-
go kompleksu szpitalno-
klasztornego Ducha Święte-
go odkryto ogromny cegla-
ny mur wyższy od murów 
obronnych Torunia i starszy 
od poszukiwanego kościoła. 

Archeolodzy dokopują się 
nad Wisłą do korzeni miasta

Święto Szkoły w I LO w Toruniu 
to już tradycje. I choć kalenda-
rzowo wypada w lutym, obcho-
dy zawsze organizowane są wio-
sną, tak aby połączyć je od razu 
z drzwiami otwartymi. 

Podczas świętowania przed-
stawiciele toruńskiego magi-
stratu wręczyli gratulacyjne listy 
i drobne upominki, aby uhono-
rować jedną z ważniejszych pla-
cówek w naszym regionie.  

W uroczystości uczestniczył 
przewodniczący Rada Miasta 
Torunia, Łukasz Walkusz. W  
swoim wystąpieniu podkreślił 
rolę „Jedynki” w kształceniu ko-
lejnych pokoleń mieszkańców 
miasta. Dagmara Zielińska, za-

stępca prezydenta Torunia, 
przekazała natomiast patrona 
szkoły, tak aby mieć pewność, że 
zerkał on będzie na uczniów 
z każdego zaułka. - Toruńska 
„Jedynka” jest ważną placówką 
w naszym mieście, przyczynia 
się do podnoszenia poziomu na-
szych szkół, kształci wielu wy-
bitnych absolwentów i przede 
wszystkim jest naprawdę do-

brze zarządzana - mówiła Dag-
mara Zielińska.   

Toruńska „Jedynka” jest jed-
ną z najstarszych szkół w Polsce. 
Jej tradycje sięgają XVI wieku. 
Wywodzi się ze szkoły miejskiej 
działającej przy Katedrze Świę-
tych Janów w Toruniu, w której 
pod koniec XV wieku naukę po-
bierał Mikołaj Kopernik. W 1568 
r. szkoła została przekształcona 

w Scholę Thorunensis, a w 1594 
w Gimnazjum Akademickie w  
Toruniu, jedną z najważniej-
szych szkół średnich ówczesnej 
Rzeczypospolitej. W 1855 szkoła 
została przeniesiona do obec-
nego budynku przy ul. Zaułek 
Prosowy. Od 1926 placówka nosi 
imię Mikołaja Kopernika.  

W okresie międzywojennym 
gimnazjum toruńskie uchodziło 
za jedną z najlepszych szkół w  
kraju. II wojna światowa przy-
niosła dramatyczne straty – po-
nad 200 nauczycieli i wycho-
wanków szkoły straciło życie. 
W 1968 r. w auli liceum odsło-
nięto tablicę upamiętniającą po-
ległych i zamordowanych. 

W historii szkoły zapisało się 
wielu wybitnych absolwentów, 
między innymi językoznawca 
Samuel Bogumił Linde, pisarz 
Stanisław Przybyszewski, lekarz 
i anatom Samuel Thomas von 
Sömmerring oraz rysownik i sa-
tyryk Zbigniew Lengren. 
ą

Katarzyna Kucharczyk
katarzyna.kucharczyk@polskapress.pl

10 kwietnia, społeczność 
I Liceum Ogólnokształcące-
go im. Mikołaja Kopernika 
w Toruniu obchodziła do-
roczne Święto Szkoły.

Najstarsze liceum, z tradycjami z XVI wieku, świętowało

Na tych gruzach powstał cmentarz oraz kolejne budowle 
zniszczone później podczas potopu
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O tym, że są to ściany 
wewnętrzne świadczą 
na przykład nisze, 
w których stawiano 
oświetlające świece 
bądź kaganki. 

W piątek społeczność I Liceum Ogólnokształcącego im. 
Mikołaja Kopernika w Toruniu obchodziła Święto Szkoły
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Konkursy dotyczą w sumie 
dwunastu placówek w mie-
ście: dwóch przedszkoli, sze-
ściu podstawówek, dwóch ze-
społów szkół, jednego liceum 
i jednej miejskiej placówki kul-
tury. Postępowania zostały 
ogłoszone, bo dotychczaso-
wym dyrektorom kończą się 
kadencje, albo odchodzą oni 
z pracy. 

Ogłoszone przez miasto 
konkursy dotyczą następują-
cych placówek: 
a Przedszkola Miejskiego nr 14 
w Toruniu przy ul. Inowro-
cławskiej 44, 
a Przedszkola Miejskiego nr 16 
w Toruniu przy ul. Suchar-
skiego 2, 
a Szkoły Podstawowej nr 5 
w Toruniu przy ul. Żwirki i Wi-
gury 1, 
a Szkoły Podstawowej nr 7 
w Toruniu przy ul. Bema 66, 
a Szkoły Podstawowej nr 11 
w Toruniu przy ul. Gagarina 
36, 
a Szkoły Podstawowej nr 13 
w Toruniu przy ul. Krasiń-
skiego 45/47, 
a Szkoły Podstawowej nr 14 
w Toruniu przy ul. Hallera 79, 
a Szkoły Podstawowej nr 31 
w Toruniu przy ul. Dziewul-
skiego 41b, 
a Zespołu Szkół nr 19 w Toru-
niu przy ul. Dziewulskiego 41c, 
a Zespołu Szkół Gastrono-
miczno-Hotelarskich w Toru-
niu przy ul. Osikowej 15, 
a X Liceum Ogólnokształcą-
cego w Toruniu przy Placu św. 
Katarzyny 9, 
a Młodzieżowego Domu Kul-
tury w Toruniu przy ul. Prze-
dzamcze 11/15. 

W takiej rekrutacji nie 
może wystartować każdy. 
Trzeba spełnić ściśle okre-
ślone warunki. Kandydat 
na dyrektora musi być osobą 
zdrową i niekaraną, posiadać 
tytuł nauczyciela mianowa-
nego bądź dyplomowanego, 
wyższe wykształcenie magi-
sterskie i uprawnieniami do  
kierowania oświatą. Ponadto 
wymagane jest co najmniej 5-
letnie doświadczenie w pracy 
przy tablicy i pozytywna 
ocena dorobku zawodowego. 
Bardzo ważna jest też autor-
ska koncepcja pracy pla-
cówki, którą kandydat chce 
kierować. Co ważne, przy  
ogłaszaniu swojego pomysłu 
na daną placówkę kandy - 
dat ma prawo wykorzystać 
na przy kład prezentację mul-
timedialną. 

Kto wybierze dyrektorów? 
Tak jak nakazuje prawo, będą 
to specjalnie powołane komi-
sje konkursowe powołane 
przez prezydenta Torunia 
Pawła Gulewskiego. 

Do 6 maja dokumenty moż-
na składać można ubiegając 
się o stanowisko dyrektora 
w PM nr 14, PM nr 16, SP nr 7, 
SP na 11, SP nr 14 i SP nr 31. 
Do 13 maja natomiast czas 
mają osoby zainteresowane 
szefowaniem SP nr 5, SP nr 13, 
ZS Gastronomiczno-Hotelar-
skich, ZS nr 19, X LO i MDK. 

Warto podkreślić, że ogło-
szenie konkursu wcale nie 
musi oznaczać zmiany na sta-
nowisku dyrektora danej pla-
cówki. Często bywa tak, że do-
tychczasowy szef szkoły czy 
przedszkola ponownie zgłasza 
swoją kandydaturę i wygrywa. 
Od września więc w niektó-
rych placówkach oświatowych 
mo-gą rządzić nowi „starzy” 
dyrektorzy. 

Nowi dyrektorzy dwunastu 
toruńskich placówek obejmą 
swoje stanowiska od 1 wrze-
śnia 2026 roku. 
ą 

Justyna Wojciechowska-Narloch
justyna.wojciechowska-narloch@polskapress.pl

Do 6 i 13 maja składać można 
oferty w konkursach ogło-
szonych przez Urząd Miasta 
Torunia. Chodzi o kandyda-
tów na dyrektorów placó-
wek oświatowych. 

Miasto Toruń szuka 
dyrektorów szkół

Zgodnie z art. 35 ust. 1 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. o gospodarce 
nieruchomościami (Dz.U. z 2026 poz. 399)

PREZYDENT GRUDZIĄDZA
podaje do publicznej wiadomości informację, że zostały sporządzone wykazy 
nieruchomości stanowiących własność gminy-miasto Grudziądz, przeznaczonych do 
zbycia, na których umieszczono nieruchomości położone w Grudziądzu:

1)  przy ul. Skowronkowej, oznaczoną jako działki nr 8/6 i nr 8/9 w obr. 122 
- w drodze przetargu nieograniczonego, 

2)  przy ul. Oliwskiej, oznaczoną jako działka nr 36/5 o pow. 0.1281 ha w obr. 15, wraz 
z udziałem wynoszącym ½ część w drodze dojazdowej oznaczonej jako działki 
nr 34/18 o pow. 0.0057 ha, nr 34/20 o pow. 0.0004 ha, nr 35/5 o pow. 0.0065 ha 
i nr 36/9 o pow. 0.0018 ha - w drodze przetargu ustnego nieograniczonego.

Wykazy zostały podane do publicznej wiadomości poprzez wywieszenie ich na 
okres 21 dni na tablicach ogłoszeń w siedzibie Urzędu Miejskiego w Grudziądzu 
przy ul. Ratuszowej 1 oraz zamieszczenie ich na stronie internetowej Biuletynu 
Informacji Publicznej www.bip.grudziadz.pl w zakładce „informacje” —> 
„gospodarka nieruchomościami” oraz na stronie internetowej Grudziądza 
www.grudziadz.pl w zakładce „dla inwestorów” —> „gospodarka nieruchomościami” 
—> „wykaz nieruchomości – sprzedaż”.
Szczegółowych informacji można uzyskać w Urzędzie Miejskim w Grudziądzu 
- Wydział Geodezji i Gospodarki Nieruchomościami, tel. 56 45 10 274.

REKLAMA 0011508526

eprasa.pl b142bf4b28
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Od ponad dziewięciu lat zabyt-
kowy budynek aresztu śled-
czego w centrum Chełmna był 
własnością Starostwa Powiato-
wego w Chełmnie. Pomysłu 
i pieniędzy na zagospodarowa-
nie obiektu nie było, więc pró-
bowano go sprzedać, ale bez 
skutku. Starosta Zdzisław Ga-
mański nie ukrywał, że koszty 
generowane przez obiekt ob-
ciążają budżet powiatu. 

W październiku ubiegłego 
roku oficjalnie ogłoszono, że 
jest pomysł na zagospodarowa-
nie zabytkowego obiektu: przej-
mie go Sąd Rejonowy w Cheł-
mnie, który znajduje się po są-
siedzku, a potrzebuje dodatko-
wych pomieszczeń. Zapowie-
dział to wówczas Arkadiusz My-
rcha, wiceminister sprawiedli-
wości. 

To co zapowiadano pół roku 
temu, dokonało się pod koniec 
ubiegłego tygodnia. Starosta 
Zdzisław Gamański klucze do  
obiektu przekazał Agnieszce 
Knade-Plaskacz, prezes Sądu 
Rejonowego w Chełmnie. 

- Jesteśmy teraz na etapie 
planowania i projektowania  
- mówiła prezes Agnieszka 
Knade-Plaskacz, podkreślając, 

że budynek jest obiektem za-
bytkowym, co ogranicza moż-
liwości. Zapewniała: - Mamy 
kilka pomysłów. 

- Pomieszczenia w tzw. 
beczce, gdzie kiedyś przeby-
wały osoby aresztowane, mo-
żemy przerobić na pomiesz-
czenia biurowe czy sale kon-
ferencyjne. Być może będzie 
też jakieś niewielkie pomiesz-

czenie muzealne, być może 
będziemy mieli tam jakieś ar-
chiwa sądowe. Potrzeb sąd ma 
dużo - mówiła Agnieszka Kna-
de-Plaskacz, prezes sądu rejo-
nowego w Chełmnie. 

Rozważane jest też utworze-
nie miejsc parkingowych czy 
przystanku autobusowego, aby 
mieszkańcy mieli łatwiejszy 
dojazd do sądu. 

- Przede wszystkim to ma 
być dla ludzi. Ma służyć mie-
szkańcom. Sądy, które i tak 
bardzo często wywołują stre-
sujące emocje - co jest zupeł-
nie naturalne z uwagi na po-
wagę spraw, które tutaj roz-
strzygamy - tym bardziej po-
winny się cechować bardzo 
przyjazną infrastrukturą - mó-
wił Arkadiusz Myrcha, wice-
minister sprawiedliwości, któ-
ry przyjechał na uroczystość 
przekazania obiektu. 

Budynek dawnego aresztu 
w Chełmnie ma ok. 800 m 
kwadratowych powierzchni 
użytkowej, a działka, na któ-
rej się znajduje, ma ponad 
2100 m kwadratowych po-
wierzchni.  
ą

Daniel Dreyer 
daniel.dreyer@polskapress.pl

Starostwo powiatowe prze-
kazało Sądowi Rejonowemu 
w Chełmnie budynek daw-
nego aresztu śledczego. Są-
dowi dodatkowe pomiesz-
czenia bardzo się przydadzą.

Starostwo ma problem z głowy, 
a sąd nowe możliwości 

Starosta Zdzisław Gamański klucze do obiektu przekazał 
Agnieszce Knade-Plaskacz, prezes sądu w Chełmnie
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WĄBRZEŹNO 
Od początku roku w mieście 
i powiecie zmarły dwie osoby, 
a jedna została ranna w wy-
padkach, do których doszło 
przy pracy  

  
a Tragiczne zdarzenie 
w szkole w gminie Ryńsk 

Do jednego z najbardziej 
dramatycznych zdarzeń do-
szło 20 stycznia. Około go-
dziny 16.15 w toalecie jednej 
ze szkół w gminie Ryńsk od-
naleziono pracownicę pla-
cówki bez oznak życia.  

Na miejscu natychmiast 
podjęto czynności ratunkowe 
oraz wezwano zespół ratow-
nictwa medycznego. Niestety, 
mimo szybkiej reakcji, kobiety 
nie udało się uratować. 
a Groźny upadek z wysokości 
w Dębowej Łące 

Kolejny poważny wypadek 
miał miejsce 3 lutego w firmie 
zajmującej się izolacjami wo-
dochronnymi i przeciwwilgo-
ciowymi z miejscowości Dę-
bowa Łąka. Około godziny 
14:20 pracownik, wykonując 
obowiązki magazynowe, 
wszedł na widły wózka widło-
wego, na których znajdowała 
się rolka materiału.  

Został on podniesiony 
na wysokość około trzech me-
trów w celu odłożenia mate-
riału na regał. W trakcie tej 

czynności spadł na posadzkę. 
W wyniku upadku doznał po-
ważnych obrażeń, w tym zła-
mania mostka oraz wieloodła-
mowego złamania kości pisz-
czelowej. 
a Nagła śmierć pracownika 
budowlanego 

Do kolejnej tragedii doszło 
19 marca w miejscowości Zie-
leń, a zgłoszenie wpłynęło 
dzień później. Około godziny 
12:30 pracownik zakładu bu-
dowlanego, po zakończonej 
przerwie, udał się w kierunku 
stanowiska pracy. W pewnym 
momencie nagle usiadł, 
po czym stracił przytomność. 

Współpracownicy natych-
miast przystąpili do udziela-
nia pierwszej pomocy i we-
zwali służby ratunkowe. Męż-
czyzna został przetransporto-
wany do szpitala, jednak 
mimo podjętej hospitalizacji 
zmarł. Jako prawdopodobną 
przyczynę zgonu wskazano 
zatorowość płucną. 

Choć przyczyny opisanych 
zdarzeń są różne - od nagłych 
problemów zdrowotnych 
po niebezpieczne zachowania 
przy pracy, to eksperci zwra-
cają uwagę na kilka kluczo-
wych aspektów:  przestrzega-
nie procedur BHP, odpowied-
nie szkolenie pracowników, 
unikanie ryzykownych prak-
tyk.  (ŁS)

I N F O R M A T O R

HOTELE

Bydgoszcz

Tanie noclegi dla firm, 601-919-805  00532

LEKARSKIE

Włocławek

Badania okresowe pracowników, kierowców, 

posiadających broń - lek. Wojciech Cader, 

Plac Wolności 17, pn. 10.15-13.00,  

wt. 8.00-11.00, śr. 14.00-19.00,  

czw. 8.00-11.00, pt.14.00-19.00,  

tel. 603-767-838, 54/231-43-54.  

Współpraca z LUXMED i MEDICOVER.   

 000074

Radziejów

Internista Mieczysław Wolański,  

przyjmuje codzienne od 9.00,  

Radziejów, ul. Łokietka 3, ekg, holter usg, labo-

ratorium. Tel. 607 402 122,  

54/285 22 40  Q701187897A

USŁUGI

Bydgoszcz

Śmieci – wywóz, kontenery, gruz „Corimp”  

52/320-81-85. 000288

Grudziądz:

STACJA demontażu pojazdów przyjmuje sa-

mochody do złomowania, Grudziądz,  

tel. 56/465–48–88

USŁUGI POGRZEBOWE

Bydgoszcz

Dylewscy Zakład Usług Pogrzebowych,  

Plac Piastowski 9, Bydgoszcz.  

Tel. Całodobowe  52/322-29-16,  

602-26-34-72, www.dylewscy.pl Biuro For-

don ul.Piwnika Ponurego 1D, 52/342-95-

16. Obsługujemy cmentarze w Bydgoszczy 

i okolicy, kompleksowe usługi krajowe i za-

graniczne, usługi kremacyjne w Bydgoszczy 

- duży wybór trumien i urn. Kredytowanie 

pogrzebów ZUS, KRUS, wojsko, policja  

 420114B01/A

Chojnice

Zakład Pogrzebowy Tadeusz Porożyński, 

Gdańska 3. Przechowywanie, przewóz zwłok 

Chojnice bezpłatnie całodobowo.  

52/397-20-47, 604-755-900.

Toruń

Sotor Usługi Pogrzebowe i Cmentarne, Toruń,  

tel. 56/655 33 50 całą dobę. Centrum Kamie-

niarskie tel. 512 601 120 www.sotor.pl  

 000028

Inowrocław

Credo -Najtańszy całodobowy Zakład Po-

grzebowy -św. Ducha 33, 88-100 Inowrocław. 

52/357-74-16, 509-946-759, trumny już  

od 349 zł, do każdej usługi baldachim 

 i winda nagrobna gratis, dostosowujemy się  

do możliwości finansowych każdego Klienta, 

wypłacamy zasiłki z ZUS i KRUS przed  

pogrzebem    http://www.pogrzeb.net 
282814B01

Najtańszy Całodobowy Zakład Pogrzebowy  

„IN LUCTU” Małgorzata Matuszak. Zarząd-

ca Domu Przedpogrzebowego w Kruszwicy, 

najtańsza chłodnia (własna), producent tru-

mien (również z witryną) – trumny już od 300 

zł, winda i baldachim gratis. Kruszwica, ul. Ko-

legiacka 12F, Inowrocław, ul. Św. Ducha 53, tel. 

52/357-16-04, 357-53-41,  

e-mail: inluctu1@interia.pl  

Załatwiamy wszelkie formalności.  

www.inluctu.pl  

139014B05

Waldemar Wójcik Zakład Pogrzebowy  

MEMORIA, ul. Marulewska 40, Inowrocław.  

Dyżur całodobowy – tel. 602-189-676,  

52/355-66-77. Załatwiamy wszystkie formalno-

ści w imieniu rodziny. Wypłacamy zasiłek  

pogrzebowy przed pogrzebem. Posiadamy 

profesjonalny baldachim pogrzebowy 

 oraz windę nagrobną. Świadczymy usługi na 

najwyższym poziomie. www.memoria.net.pl 

 408914B01

Barcin

Całodobowy Zakład Pogrzebowy Sławomir 

Makowski, Barcin, ul. Żnińska 25 (naprzeciw-

ko cmentarza)Tel. 52/383–64–09, 601–681–917. 

 000528

Pakość

„Konkordia” kompleksowe usługi pogrzebo-

we, Pakość, Inowrocławska 10, 52/35–18–766,  

500-697-316, całą dobę. Wypłacamy zasiłki po-

grzebowe KRUS i ZUS.  

8210983

Gniewkowo

Sotor – Usługi Pogrzebowe i Cmentarne  

Gniewkowo 56/655 33 50 całą dobę Centrum 

Kamieniarskie tel. 512 601 120 www.sotor.pl  

  000045

Janikowo

NAJTAŃSZY CAŁODOBOWY ZAKŁAD POGRZE-

BOWY ROBERT KURCZEWSKI

JANIKOWO, ul. Główna 18G

TEL. 507 364 717  

000502

Kruszwica

Najtańszy całodobowy Zakład Pogrzebowy 

 „In Luctu” Małgorzata Matuszak, zarządca 

Domu Przedpogrzebowego w Kruszwicy, naj-

tańsza chłodnia (własna), producent 

trumien (również z witryną) – trumny już  

od 300 zł, winda i baldachim gratis. Kruszwica, 

ul. Kolegiacka 12f, Inowrocław, ul. Św. Ducha 

53, tel. 52/357-16-04, 357-53-41, www.inluctu.pl 

e-mail: inluctu1@interia.pl. Załatwiamy wszel-

kie formalności.  000345

Całodobowy Zakład Pogrzebowy Żurawski  

ul. Kolegiacka 12E Kruszwica,  

tel. 666-999-917 8686162

Złotniki Kujawskie

Zakład Pogrzebowy – całodobowy  

Andrzej Pabjańczyk, Złotniki Kujawskie  

ul. Podgórna 13, tel. 52/351-71-03, 504-270-409, 

604-542-322  000281

Żnin

Całodobowe, kompleksowe usługi pogrzebo-

we „Chmielewscy”, ul. Górska 10, 52/302-14-67,  

502-314-898. Wypłacamy zasiłki ZUS i KRUS  

przed pogrzebem. 
 000417

Całodobowo-Usługi Pogrzebowe Firma Pie-

tras, Żnin, Pl. Wolności 15/4. Wypłacamy zasiłki 

ZUS i KRUS przed pogrzebem. 52/30-22-031,  

509-917-648 000416

Włocławek
TARTAR spopielarnia i dom pogrzebowy, Wło-

cławek ul. Bojańczyka 3/5, ul. Cmentarna 12, 

54/231-44-55, 54/413-15-93.  000074

Kowal
Całodobowa obsługa pogrzebów, Producent 

trumien. Lewandowski, 87-820 Kowal  

ul. Kościuszki 56. Tel. 603-998-321 000289

WETERYNARYJNE

Toruń
„Salus” Przychodnia Weterynaryjna,  

Lelewela 33 /teren Arpolu/8-22, 56/652-81-67. 

Interna, chirurgia, profilaktyka. RTG,USG. Cało-

dobowy dyżur 504-052-789.

000045

ZDROWIE I URODA

Toruń

Optyk Trejnowscy.  

Bezpłatne badanie wzroku.  

Okulary progresywne.

Zniżki: na NFZ. Karta dużej rodziny,  

karta seniora i osoby niepełnosprawne.

ul. Kościuszki 41/47 pawilon Herbowa  

(obok Biedronki) tel. 56/623-23 26

www.optyk-trejnowski.pl 

412314B01/A

REKLAMA 0011499931
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3,63
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4,25
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SZWAJCARSKI 
1 CHF

4,60
FUNT  

SZTERLING 
1 GBP

4,88
JEN 

100 JPY

2,27

– Istnieje ryzyko, że część pla-
cówek medycznych ograniczy 
współpracę w oparciu o kon-
trakty cywilnoprawne, co w  
warunkach deficytu lekarzy 
może skutkować przejściowy-
mi trudnościami kadrowymi, 
szczególnie w mniejszych szpi-
talach oraz w oddziałach wy-
magających zabezpieczenia dy-
żurowego – twierdzi dr Iwona 
Kania, p.o. kierownika działu 
komunikacji Naczelnej Izby Le-
karskiej. 

Uprawnienia inspektorów 
pracy będą szersze. Zgodnie 
z podpisaną już przez prezy-
denta ustawą reformującą Pań-
stwową Inspekcję Pracy, będą 
oni mogli zmieniać umowy cy-
wilnoprawne, w tym m.in. B2B, 
na umowy o pracę w drodze 
decyzji administracyjnej, i to 
niezależnie od woli stron.  

Będzie to możliwe, gdy wy-
stąpią do tego przesłanki – tzn. 
mówiąc najprościej, gdy ktoś 
wykonuje zadania jak na etacie 
i powinien mieć umowę o pra-
cę, a ma umowę cywilnopraw-
ną.  

Głównym założeniem no-
wych przepisów jest ukrócenie 
nieprawidłowości na rynku 
pracy i wyeliminowanie sytu-
acji wypychania niektórych 
pracowników na „śmieciowe 
zatrudnienie”.  

Założenia są więc szczytne. 
Pytanie, jak przepisy będą reali-
zowane w praktyce i jakie będą 
ich skutki w sektorach, które 
opierają się na umowach cywil-
noprawnych. 

– W sektorze ochrony zdro-
wia skutki reformy będą szcze-
gólnie odczuwalne, co wynika 
z unikalnej struktury zatrud-
nienia lekarzy oraz chronicz-
nych niedoborów kadrowych. 
Reforma nie jest zmianą prawa 
pracy, lecz zmianą jego egzeku-
cji. W sektorze medycznym, 
gdzie kontrakty są fundamen-
tem operacyjnym, oznacza to 
wysokie ryzyko lokalnych tur-

bulencji kadrowych, presji ko-
sztowej oraz konieczności prze-
budowy modeli zatrudnienia. 
Skala destabilizacji będzie jed-
nak zależna od intensywności 
działań kontrolnych oraz zdol-
ności szpitali do szybkiej ada-
ptacji organizacyjnej i finanso-
wej – mówi Sławomir Jagieła, 
ekspert BCC ds. systemu och-
rony zdrowia i rynku farmaceu-
tycznego. 

Dominującą formą 
wynagradzania  
lekarzy są kontrakty 
cywilnoprawne,  
które odpowiadają 
za ponad 70 proc. 
wartości świadczeń 
Z danych Agencji Oceny 

Technologii Medycznych i Ta-
ryfikacji wynika, że w przy-
padku lekarzy specjalistów do-
minującą formą wynagradzania 
są kontrakty cywilnoprawne, 
które odpowiadają za ponad 70 
proc. wartości świadczeń. 

– Oznacza to, że ewentualna 
rekwalifikacja tych relacji nie 
będzie marginalną korektą, lecz 
potencjalnie systemową zmia-
ną modelu funkcjonowania szpi-
tali. Wprowadzenie możliwości 
administracyjnego stwierdza-
nia stosunku pracy nie zmienia 

formalnych definicji prawa pra-
cy, jednak zasadniczo zmienia 
jego egzekucję. Tym samym ry-
zyko nie dotyczy samej normy 
prawnej, lecz skali jej zastoso-
wania. W praktyce oznacza to, 
że dotychczas tolerowane mo-
dele organizacyjne, w których 
kontrakt B2B funkcjonował de 
facto jako stosunek pracy, mogą 
zostać zakwestionowane – wy-
jaśnia Sławomir Jagieła. 

Część placówek  
- obawiając się 
konsekwencji 
prawnych  
- może ograniczyć 
współpracę z lekarzami 
w oparciu o kontrakty 
cywilnoprawne 
Kontrakty w ochronie zdro-

wia pełnią dziś funkcję bufora 
systemowego. Pozwalają na ela-
styczne zarządzanie czasem 
pracy, w tym obsadę dyżurów 
przekraczających standardowe 
normy etatowe.  

Analizy Najwyższej Izby Kon-
troli oraz orzecznictwo Sądu Naj-
wyższego pokazują, że bez tej 
elastyczności wiele oddziałów, 
szczególnie w obszarach takich 
jak SOR czy anestezjologia, mia-
łoby istotne trudności opera-
cyjne. 

– Podstawową formą za-
trudnienia lekarzy są umowy 
o pracę, które ze względu na  
normy czasu pracy są niechęt-
nie wybierane przez dyrekto-
rów. Lekarze są spychani na  
B2B, co w świetle tej reformy 
może spowodować problemy 
szpitali z obsadą oddziałów 
i dyżurów. Wprowadzenie no-
wych uprawnień dla inspekto-
rów pracy może w praktyce 
prowadzić do zwiększenia nie-
pewności organizacyjnej po  
stronie podmiotów leczni-
czych. Istnieje ryzyko, że część 
placówek – obawiając się kon-
sekwencji prawnych – ograni-
czy współpracę w oparciu o  
kontrakty cywilnoprawne, co 
w warunkach deficytu lekarzy 
może skutkować przejścio-
wymi trudnościami kadro-
wymi, szczególnie w mniej-
szych szpitalach oraz w od-
działach wymagających za-
bezpieczenia dyżurowego – 
twierdzi dr Iwona Kania, p.o. 
kierownika działu komunika-
cji NIL. 

Wielu lekarzy jednak świa-
domie wybiera formę działal-
ności gospodarczej, która 
umożliwia większą elastycz-
ność organizacji pracy, łącze-
nie zatrudnienia w kilku pod-

miotach oraz zapewnienie cią-
głości opieki nad pacjentami. 

– Ewentualne przekształca-
nie tych form zatrudnienia 
w stosunek pracy, bez uwzględ-
nienia specyfiki wykonywania 
zawodu lekarza, może ograni-
czyć dostępność świadczeń 
i utrudnić planowanie grafików 
dyżurowych. W obecnej sytu-
acji najważniejsze jest zapew-
nienie bezpieczeństwa pacjen-
tów i ciągłości udzielania świad-
czeń. Dlatego niezbędny będzie 
dialog pomiędzy regulatorami, 
Państwową Inspekcją Pracy, 
podmiotami leczniczymi oraz 
środowiskiem lekarskim w celu 
wypracowania praktyki stoso-
wania przepisów, która nie po-
głębi istniejących problemów 
kadrowych – dodaje dr Iwona 
Kania. 

Prawdopodobny  
jest wzrost kosztów 
funkcjonowania 
szpitali, co może 
wynikać z konieczności 
objęcia lekarzy  
pełnym reżimem 
pracowniczym 
Nowa regulacja w dłuższej 

perspektywie, jak twierdzi Sła-
womir Jagieła, może doprowa-
dzić do trzech zjawisk.  

Po pierwsze, do wzrostu 
kosztów funkcjonowania szpi-
tali, wynikającego z konieczno-
ści objęcia lekarzy pełnym reżi-
mem pracowniczym, w tym 
składkami, urlopami oraz ogra-
niczeniami czasu pracy. Po dru-
gie, do napięć kadrowych, po-
nieważ część lekarzy może nie 
być zainteresowana przejściem 
na mniej elastyczną formę za-
trudnienia. Po trzecie, do reor-
ganizacji systemu świadczeń, 
w tym ograniczania działalno-
ści oddziałów, które nie będą 
w stanie utrzymać obsady przy  
nowych warunkach. Kluczowe 
znaczenie będzie jednak miała 
praktyka stosowania nowych 
przepisów. Przypomnijmy, że 
ustawa przewiduje mechanizm 
etapowy, w którym decyzja ad-
ministracyjna poprzedzona bę-
dzie zaleceniem wprowadzenia 
zmiany. 

– Jeżeli mechanizm ten bę-
dzie stosowany w sposób selek-
tywny i oparty na analizie ry-
zyka, możliwe jest ogranicze-
nie turbulencji do wybranych 
obszarów. Jeżeli jednak egze-
kucja przyjmie charakter ma-

sowy, skutki mogą mieć cha-
rakter systemowy – mówi Sła-
womir Jagieła. 

Najbardziej narażone 
mogą być podmioty 
silnie uzależnione 
od kontraktów  
oraz działające 
w warunkach 
niedoboru personelu 
Natomiast w perspektywie 

krótkoterminowej należy spo-
dziewać się intensywnych re-
negocjacji umów, presji płaco-
wej oraz wzrostu niepewności 
na rynku pracy lekarzy. 

– Z kolei w perspektywie 
średnioterminowej pojawi się 
ryzyko zmiany struktury po-
daży pracy, w tym przesunięcia 
części lekarzy do sektora pry-
watnego lub ograniczenia ich 
aktywności zawodowej. Nowa 
ustawa realnie może wywołać 
turbulencje kadrowe w ochro-
nie zdrowia, jednak ich skala 
będzie zróżnicowana. Najbar-
dziej narażone będą podmioty 
silnie uzależnione od kontrak-
tów oraz działające w warun-
kach niedoboru personelu. Os-
tateczny efekt nie zależy wy-
łącznie od samej regulacji, lecz 
od jej implementacji oraz zdol-
ności systemu do absorpcji 
wzrostu kosztów i ograniczenia 
elastyczności pracy – mówi Sła-
womir Jagieła. 

Większość przepisów refor-
mujących PIP wejdzie w życie 3 
miesiące po ogłoszeniu w Dzie-
nniku Ustaw. Natomiast nie-
które przepisy dotyczące orga-
nizacji pracy PIP zaczną obo-
wiązywać od razu po publika-
cji, aby przygotować PIP do no-
wych uprawnień. Przypomnij-
my, prezydent podpisał ustawę 
2 kwietnia. Jednocześnie skie-
rował ją do Trybunału Konsty-
tucyjnego w ramach tzw. kon-
troli następczej. Jak wyjaśniał, 
nadal ma poważne wątpliwości 
co do części przepisów reformy. 
Skierowanie przepisów do TK , 
w ramach tej procedury, nie ha-
muje ich wdrożenia. 

Nowelizacja przewiduje też 
„abolicję” dla pracodawców. 
Unikną oni kary grzywny (mak-
symalnie nawet do 60 tys. zł), 
jeśli w ciągu roku doprowadzą 
stan faktyczny do zgodności 
z prawem, tj. zawrą umowy 
o pracę, jeśli są do tego prze-
słanki.  
ą

Szpitale szykują się na turbulencje kadrowe
WZROST KOSZTÓW I DŁUŻSZE KOLEJKI DO LEKARZYFIRMA

Nowe przepisy rozszerzające uprawnienia inspekcji pracy mogą zamieszać m.in. 
w szpitalach
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Agnieszka Kamińska
agnieszka.kaminska@polskapress.pl

Inspekcja pracy będzie mo-
gła zmieniać umowy cywil-
noprawne na umowy o pra-
cę, jeśli będzie to uzasadnio-
ne. Nowe przepisy mogą wy-
wołać turbulencje kadrowe 
w sektorach, które opierają 
się na zleceniach i B2B. 
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Nie dlatego, że wydarzyło się coś 
absolutnie wyjątkowego. Prze-
ciwnie - dlatego, że wszystko 
przebiega tu według schematu, 
który znamy aż za dobrze: obiet-
nica nowego świata, budowanie 
zaufania, a potem moment, w  
którym okazuje się, że „nowo-
czesność” oznacza przede wszy-
stkim brak odpowiedzialności. 

Lek na wszelkie zło 
Kryptowaluty miały być od-

powiedzią na patologie systemu 
finansowego. Miały zdecentrali-
zować władzę nad pieniądzem, 
uniezależnić użytkownika od in-
stytucji, oddać kontrolę w ręce 
jednostki.  

Tymczasem stworzyły rów-
noległy system, który w praktyce 
działa jak jego najgorsza karyka-
tura: prywatne platformy zarzą-
dzają pieniędzmi klientów bez 
realnego nadzoru, bez wymo-
gów kapitałowych i bez systemo-
wych gwarancji. Giełdy takie jak 
zondacrypto funkcjonują jak 
banki inwestycyjne, tyle że po-
zbawione całej infrastruktury 
bezpieczeństwa, którą trady-
cyjne finanse budowały przez 
dekady - często na gruzach kolej-
nych kryzysów. 

To, co w tej historii szczegól-
nie uderza, to rozdźwięk między 
językiem a rzeczywistością. 

Przez lata sektor kryptowalut 
komunikował się z użytkowni-
kami tak, jakby oferował usługę 
porównywalną z bankowością. 
Tymczasem środki klientów nie 
są objęte żadnym odpowiedni-
kiem systemu gwarancyjnego, 
jak choćby Bankowy Fundusz 
Gwarancyjny. W razie proble-
mów nie ma instytucji, która sta-
nie za pieniędzmi użytkowni-
ków. Nie ma „ostatniej instan-
cji”. Jest wyłącznie rynek – i ry-
zyko. 

W tym miejscu pojawia się ar-
gument, który branża powtarza 
jak mantrę: każdy inwestuje 
na własną odpowiedzialność. 
Tyle że ta odpowiedzialność jest 
w dużej mierze fikcją.  

Rynek kryptowalut opiera się 
na ogromnej asymetrii informa-
cji. Przeciętny użytkownik nie 
ma ani wiedzy, ani narzędzi, by 
ocenić realne ryzyko operacyjne 
platformy. Nie wie, jak zarzą-
dzane są środki, jakie są zabez-
pieczenia, gdzie faktycznie znaj-
dują się aktywa. Jest zdany na  
komunikaty firmy i własną wiarę 
w jej wiarygodność. 

Local first 
W przypadku zondacrypto ta 

wiara była dodatkowo wzmac-
niana przez narrację o „polskiej 
giełdzie”, lokalnym graczu, któ-
ry rzekomo działa bliżej standar-
dów tradycyjnych finansów. Pro-
blem w tym, że rzeczywistość 
prawna i właścicielska tej plat-
formy jest znacznie bardziej zło-
żona - i znacznie mniej komfor-
towa z punktu widzenia użyt-
kownika. Giełda ma formalną 
siedzibę w Estonii, a jej struktu-
ra właścicielska prowadzi do  
podmiotów zarejestrowanych 
w Szwajcarii. W praktyce ozna-

cza to, że użytkownik z Polski 
operuje w systemie, który w du-
żej mierze znajduje się poza bez-
pośrednim zasięgiem polskiego 
nadzoru i jurysdykcji. To nie jest 
detal techniczny. To fundament 
całego modelu - modelu, który 
pozwala korzystać z zaufania lo-
kalnych klientów, jednocześnie 
minimalizując lokalną odpowie-
dzialność. 

Na tym tle jeszcze bardziej 
niepokojąco brzmi wątek, który 
rzuca cień na całą historię tej 
firmy. Założyciel giełdy, Sylwe-
ster Suszek, zaginął w 2022 roku. 
Według nieoficjalnych ustaleń 
śledczych mógł zostać uprowa-
dzony. Do dziś nie wiadomo, 
gdzie przebywa i czy w ogóle 
żyje. 

Wierzchołek góry... 
Oczywiście, ktoś powie, że to 

odosobniony przypadek, że nie 
należy go łączyć z bieżącą działal-
nością platformy. Być może. Ale 

trudno ignorować fakt, że mó-
wimy o branży, w której przejrzy-
stość jest raczej wyjątkiem niż re-
gułą, a struktury własnościowe 
i jurysdykcyjne często są projek-
towane w taki sposób, by utrud-
nić egzekwowanie odpowie-
dzialności. W takim kontekście 
każda „mroczna historia” prze-
staje być ciekawostką, a zaczyna 
być symptomem głębszego pro-
blemu. 

Nie jest to zresztą pierwszy 
raz, gdy rynek kryptowalut po-
kazuje swoją ciemniejszą stronę. 
Upadki takich gigantów, jak FTX 
czy Mt. Gox, pokazały, jak kru-
che są fundamenty tego sys-
temu. Każdy z tych przypadków 
miał być wyjątkiem. Każdy był 
tłumaczony jako „wypadek przy  
pracy”. A jednak scenariusz za  
każdym razem wyglądał podob-
nie: dynamiczny rozwój, bu-
dowa zaufania, a następnie zała-
manie, które uderzało przede 
wszystkim w użytkowników. 

Dopiero dziś, wraz z wprowa-
dzaniem unijnych regulacji ta-
kich jak MiCA, pojawia się próba 
uporządkowania tego rynku. Ale 
to działanie spóźnione. Sektor 
zdążył urosnąć w warunkach, 
które trudno nazwać inaczej niż 
regulacyjną próżnią. Państwo 
przez lata tolerowało sytuację, 
w której prywatne platformy 
operowały pieniędzmi obywa-
teli bez realnych zabezpieczeń. 
Dziś próbuje nadrobić zaległości 
– pytanie tylko, ilu użytkowni-
ków zapłaci jeszcze za tę zwłokę. 

Historia zondacrypto nie jest 
więc historią jednej firmy. Zoba-
czymy, czy upadnie, czy też 
przetrwa, bo mamy do czynienia 
z klasycznym mechanizmem 
„bank run”, i wszystko wskazuje 
na to, że zarząd spółki nie tylko 
go nie zatrzymuje, ale wręcz po-
zwala mu się rozkręcić. W finan-
sach panika jest samospełniającą 
się przepowiednią: nie trzeba 
faktycznej niewypłacalności, 

wystarczy brak wiarygodnych 
dowodów, że środki istnieją. 
Każdy kolejny klient, który widzi 
opóźnienia wypłat i brak trans-
parentności, działa racjonalnie, 
próbując odzyskać pieniądze jak 
najszybciej , i tym samym do-
kłada cegłę do „runu”, którego 
prawie żadna instytucja nie jest 
w stanie wytrzymać operacyjnie. 

Prezes vs prezes 
To właśnie prezes Przemy-

sław Krall ma największy interes 
w natychmiastowym, twardym 
udowodnieniu wypłacalności  
– publikacji proof of reserves, ad-
resów portfeli, zaprezentowania 
audytów.  

Tymczasem jego deklaracja, 
że „nie będzie się bawił w udo-
wadnianie czegokolwiek”, dzia-
ła jak benzyna dolana do ognia. 
Co więcej, tworzy wygodną nar-
rację na przyszłość: jeśli firma nie 
przetrwa, zawsze będzie można 
powiedzieć, że to nie brak środ-
ków ją pogrążył, tylko „nagonka 
medialna” i irracjonalna panika 
klientów. Problem polega na  
tym, że w instytucjach finanso-
wych brak dowodów jest dowo-
dem samym w sobie – i to takim, 
który potrafi zatopić nawet tych, 
którzy jeszcze chwilę wcześniej 
mogli się utrzymać na powie-
rzchni. 

W finansach nie ma próżni: 
jest albo transparentność, albo 
panika. Jeśli spółka nie potrafi 
udowodnić, że pieniądze są 
na miejscu, rynek sam wyda wy-
rok. I zrobi to szybciej niż zdążą 
powstać kolejne tweety. Bo na  
końcu podobnych historii za-
wsze jest ten sam rachunek: ktoś 
zarobił na obietnicach, a ktoś 
inny zapłaci za ich brak pokrycia.  
ą

Zondacrypto jest tylko fragmentem większego problemu

Według najnowszego raportu 
Analiz Online ten rezultat prze-
wyższył nie tylko wskaźniki wa-
loryzacji kont i subkont w ZUS, 
ale również wyniki wybranych 
form funduszy i indeksów ryn-
kowych. Około 2 mld zł leży 
na tzw. martwych kontach. 

Analiza objęła okres od lu-
tego 2014 r. (momentu zmiany 
profilu inwestycyjnego OFE 
na akcyjny) do stycznia 2026 r. 
Ze względu na systematyczny 
charakter składek uiszczanych 
do OFE do oceny ich efektywno-
ści wykorzystano metodę we-
wnętrznej stopy zwrotu (IRR). 
Uwzględnia ona realny prze-

pływ kapitału w czasie (także 
wszystkie opłaty za zarządze-
nie), co oddaje faktyczną prak-
tykę inwestycyjną członków 
funduszy. 

Dane potwierdzają, że po 12 
latach od reformy OFE pozostają 
najskuteczniejszym długoter-
minowym wehikułem oszczęd-
nościowym w badanej grupie. 
Co istotne dla wyników, fundu-
sze te są obecnie jedną z najtań-
szych form zbiorowego inwesto-
wania na rynku akcji. 

Warto przy okazji wspo-
mnieć, że według danych Komi-
sji Nadzoru Finansowego na ko-
niec stycznia br. wartość akty-
wów OFE przekraczała 310 mld 
złotych (dla porównania, war-
tość aktywów netto PPK obniżyła 
się w marcu i wynosi 46,9 mld zł).  

– O sukcesie funduszy eme-
rytalnych zadecydowały wy-
soka alokacja w akcje notowane 
na GPW oraz niskie koszty zarzą-
dzania. Sukcesem wartym pod-
kreślenia jest to, że OFE udało 
się pokonać indeks WIG – tłuma-

czy Michał Duniec, prezes za-
rządu Analiz Online. 

Badanie wykazało, że zysk 
wypracowany przez OFE z zain-
westowanych 24 385 zł wyniósł 
25 001 zł. Dla porównania, 
w tym samym czasie inne formy 
oszczędzania odnotowały niż-
sze wyniki: fundusze akcji pol-
skich wypracowały 18 199 zł, 
fundusze akcji polskich MiŚ 
22 306 zł, a fundusze akcji glo-
balnych 13 521 zł. Odpowiednie 
wartości dla wskaźników gieł-
dowych, inflacji, depozytów, 
konta i subkonta ZUS także oka-
zały się niższe. 

– Skuteczne budowanie od-
powiedniego majątku na jesień 
życia składa się z kilku kluczo-
wych elementów. Długość inwe-
stycji, regularność wpłat oraz 
osiągane stopy zwrotu to czyn-
niki, które silnie na siebie od-
działują. Warto łącznie uwzględ-
nić je w swoich decyzjach i dzia-
łaniach emerytalnych, aby nie 
pominąć najbardziej efektyw-
nych rozwiązań. OFE, jako jeden 

z filarów zabezpieczenia emery-
talnego, łączą wszystkie wspo-
mniane walory. Beneficjentami 
oferowanych przez nie korzyści 
są członkowie funduszy – szcze-
gólnie ci, którzy nadal odprowa-
dzają do nich część swojej skład-
ki emerytalnej – wyjaśnia Mał-
gorzata Rusewicz, prezes Izby 
Gospodarczej Towarzystw Eme-
rytalnych (IGTE). 

Raport zawiera również pro-
gnozę dalszego przyrostu kapi-
tału w perspektywie 5, 10 i 15 lat. 
Symulacja ta zakłada dalsze  
inwestowanie zgromadzonych 
środków przy utrzymaniu do-
tychczasowej wewnętrznej sto-
py zwrotu (IRR), jednak przy za-
łożeniu braku kolejnych wpłat. 

Celem tych wyliczeń jest zi-
lustrowanie, jak istotną rolę 
w budowaniu oszczędności 
emerytalnych odgrywa hory-
zont czasowy oraz skuteczność 
inwestycyjna danej formy osz-
czędzania. Im dłużej oszczę-
dzamy, tym wyraźniejsze stają 
się różnice w końcowej wartości 

kapitału między poszczegól-
nymi rozwiązaniami. Analiza 
dowodzi, że w długim okre- 
sie nawet niewielkie różnice w  
rocznych stopach zwrotu gene-
rują znaczące, niekiedy kilku-
krotne dysproporcje w ostatecz-
nej kwocie zgromadzonych środ-
ków. Najefektywniejsze rozwią-
zanie pozwoliłoby zgromadzić 
308 739 zł, a najmniej efektywne 
42 461 zł. 

– Warto jednak pamiętać, że 
rynki mają swoje cykle oraz dy-
namikę. Choć na 2026 rok mo-
żemy patrzeć z ostrożną na-
dzieją, to jednak nie powinni-
śmy oczekiwać uzyskania po-
dobnie wysokich rezultatów  
– uważa Andrzej Sołdek, prze-
wodniczący Komisji Rewizyj-
nej IGTE, prezes zarządu PZU 
PTE. 

– Udział OFE w krajowych 
akcjach pozostających w wol-
nym obrocie na GPW mają cha-
rakter długoterminowy, stabili-
zujący rynek kapitałowy w Pol-
sce. Ich udział wynosił ponad 

42 procent, a ponad 46 procent 
stanowili inwesorzy z zagranicy 
– dodaje Małgorzata Rusewicz. 

Akcje spółek notowanych 
na giełdzie w posiadaniu OFE, 
według stanu na 30 stycznia 2026 
roku, miały wartość 283,1 mld zł. 
Akcje stanowią 91,54 proc. port-
feli OFE. 5,08 proc. w portfelach 
OFE to obligacje (15,7 mld zł), 1,87 
proc. depozyty bankowe, a inne 
lokaty stanowią 1,52 proc. portfeli. 

Udział OFE w krajowych ak-
cjach pozostających w wolnym 
obrocie na GPW wynosi 42,42 
proc. 

W podziale na makrosektory 
wg klasyfikacji GPW najwięcej 
środków OFE jest zaangażowa-
nych w finansach (45,69 proc.). 
Inne sektory z największym za-
angażowaniem funduszy eme-
rytalnych to: paliwa i energia 
(13,79 proc. aktywów), handel 
i usługi (10,22 proc.), dobra kon-
sumpcyjne (9,65 proc.), su-
rowce (8,5 proc.) oraz technolo-
gie (6,78 proc.).  
ą

OFE nie zostały docenione. Pomnażały oszczędności w rekordowym tempie
Marek Knitter
marek.knitter@polskapress.pl

W ciągu ostatnich 12 lat 
Otwarte Fundusze Emery-
talne (OFE) pomnażały kapi-
tał przyszłych emerytów ze 
średnioroczną stopą zwrotu 
(IRR) na poziomie 13 pro-
cent.

Michał Piękoś
michal.piekos@polskapress.pl

Jeżeli ktoś jeszcze wierzył, 
że kryptowalutowa „rewolu-
cja finansowa” jest w dużej 
mierze czymś więcej niż 
marketingowym mirażem, 
to historia zondacrypto po-
winna tę wiarę skutecznie 
wytrącić z rąk.

W przypadku zondacrypto wiarygodność była wzmacniana przez narrację  
o „polskiej giełdzie”, lokalnym graczu, który rzekomo działa bliżej standardów 
tradycyjnych finansów
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Rok 2026 ogłoszony został Ro-
kiem Kolei Polskiej. Co władza 
powinna zrobić dla sektora 
do 31 grudnia? 
Trzeba przeprowadzić audyt 
przepustowości tras. To jest bo-
lączka, z powodu której polska 
kolej dojdzie do ściany prędzej 
czy później. W zasadzie już do-
chodzi do ściany. Na najbar-
dziej krytycznych trasach 
mamy nie kłopot, ale w zasa-
dzie niemożność zrobienia cze-
gokolwiek, żeby poprawić roz-
kład jazdy. 

Które trasy można zaliczyć 
do krytycznych? 
Takie trasy jak między Trójmia-
stem a Tczewem. To jest chyba 
najbardziej krytyczny fragment 
sieci kolejowej w Polsce, bo tam 
wszystko się spotyka. Ruch da-
lekobieżny, aglomeracyjny, to-
warowy. Tu pociągi trasuje się 
w taki sposób, że jadą trzy po-
ciągi regionalne w odstępie 
kilku-kilkunastu minut i potem 
jest dziura pomiędzy pocią-
gami regionalnymi, sięgająca 
np. 30 czy nawet więcej minut. 
Dlaczego? Bo inaczej rozkładu 
nie da się ułożyć, bo potem 
trzeba puścić dwa lub trzy po-
ciągi Intercity. Pociągi towa-
rowe, które bez problemu prze-
jeżdżają przez całą Polskę, do-
jeżdżają w rejon Tczewa i stoją 
po kilkanaście godzin. Nie mają 
jak dotrzeć do oddalonego o 20 
km portu w Gdańsku. Między 
Trójmiastem a Tczewem nie-
długo będzie budowany 
czwarty tor, który – co za para-
doks – pewnie szybko przesta-
nie być wystarczający. Tego 
typu sytuacji jest więcej na sieci 
kolejowej w Polsce. Mamy 
świetne położenie geograficzne 
i gospodarcze do rozwoju ru-
chu towarowego, ale jeżeli nie 
rozwiążemy problemu prze-
pustowości, stracimy swoją 
szansę. Druga sprawa to kwe-
stia taboru. Coraz więcej osób 

jeździ pociągami. Mamy tłok. 
I to dotyczy zarówno Intercity, 
gdzie na kluczowych odcin-
kach nie można dostać biletów 
i w szczytach przewozowych, 
i coraz częściej również poza 
nimi, ale też najważniejszych 
przewoźników regionalnych, 
gdzie mimo dokonywanych za-
kupów, podaż nie nadąża za po-
pytem. 

Jak należy rozumieć stwier-
dzenie „niemożność zrobienia 
czegokolwiek”? I co zrobić, 
kiedy nawet czwarty tor to 
za mało? 
Istnieje coś takiego jak „Prawo 
Lewisa-Mogridge’a”. To jest 
termin, pochodzący od na-
zwisk dwóch brytyjskich eks-
pertów od transportu, mó-
wiący o tym, że inwestycje dro-
gowe nie rozwiązują problemu 
korków, bo nowe czy rozbudo-
wane drogi zachęcają kierow-
ców do częstszego korzystania 
z nich, więc w krótkim czasie 
korki wracają, tylko – mówiąc 
w uproszczeniu – stoimy w kor-
kach na większej liczbie pasów. 
Na kolei nie jest to dostrzegalne 
równie szybko co na drogach, 
ale ten problem też się pojawia, 
zwłaszcza jeśli dotyczy obsza-
rów, gdzie z jednej strony roz-
budowują się aglomeracje, 
z drugiej – trasami tymi mkną 
pociągi dalekobieżne, a z trze-
ciej – są to ważne trasy w ruchu 
towarowym. Jest to problem 
na dłuższą metę w zasadzie 
nierozwiązywalny. 

Nie ma wątpliwości, że wylicza 
pan fundamentalne sprawy. 
Rozwińmy zatem pierwszą 
kwestię. Kolejowe cargo rok 
do roku notuje spadki. Z czego 
to wynika? I czy da się to zmie-
nić? Jeżeli tak, jak? 
Stawki za dostęp do infrastruk-
tury są wysokie, ale moim zda-
niem nie jest to kluczowa 
sprawa. Pociągi towarowe 
wciąż notują duże spóźnienia. 
Niskie prędkości handlowe nie 
generują nowych zleceń. 
Koszty wzrastają również dla-
tego, że mimo postoju pociągu, 
maszynista jest w pracy. Ten 
maszynista siedzi zamiast pra-
cować. Po 8 godzinach przy-
chodzi jego zmiennik, który 
robi to samo. A płace maszyni-
stów są wysokie. Kolejnym pro-
blemem jest to, że maszyni-
stów brakuje. Ogromna rzesza 
maszynistów w Polsce jest 
w wieku przedemerytalnym. 
Zapotrzebowanie na nich jest 
większe niż roczniki, które 
wchodzą na rynek pracy. Poza 
tym przewozy towarowe w Pol-
sce ukierunkowane są cały czas 
na węgiel. To się zmienia, ale 
wolno. Brakuje np. terminali 
przeładunkowych. Holandia, 
która jest krajem kilkukrotnie 

mniejszym od nas, ma po-
dobną liczbę terminali przeła-
dunkowych co Polska. 

A PKP Cargo? Stanie na nogi? 
Restrukturyzacja trwa 
od dawna i końca nie widać. 
Myślę, że stanie na nogi, dla-
tego że to nie jest taka firma, 
która upada, tak jak stragan 
pani Zosi, której obok pod no-
sem wyrósł market. Politycznie 
nikt do tego nie dopuści, bo, 
po pierwsze, liczą się głosy 
na wyborach, a po drugie wia-
domo, że warto mieć dużego 
i w miarę stabilnego państwo-
wego przewoźnika towaro-
wego, przy wielkości sieci kole-
jowej i w ogóle struktury kolejo-
wej, jaka jest w Polsce. Nie 
zmienia to faktu, że mimo prób 
reformowania, jest to firma 
z trudnym bagażem doświad-
czeń, w dodatku w której za-
wsze dużo do powiedzenia 
miały związki zawodowe. A to 
nie pomaga w elastycznym re-
agowaniu na zmiany. Nato-
miast jeżeli chodzi o przewozy 
cargo, to doświadczenie ostat-
nich lat pokazuje, że tu w dużej 
mierze działa niewidzialna ręka 
rynku. Mamy wielu przewoźni-
ków prywatnych. Najważniej-
szym kryterium jest cena. Jeżeli 
PKP Cargo nie da tu rady, to 
znajdą się „prywaciarze”, któ-
rzy je zastąpią. 

A co jest ważniejsze? Reakty-
wowanie linii nieczynnych 
od dekad czy budowanie linii 
KDP? 
Ciężko jest to porównać ze 
sobą. 

Budżet jest jeden i to ograni-
czony do konkretnych kwot. 
Trzeba wybierać, na co wyda-
jemy pieniądze. 
Ale to są niewspółmierne pie-
niądze, dlatego, że budowa 
KDP to gigantyczne wydatki. 

Zgadza się. 
To tak jakby zastanawiać się czy 
budować autostradę, czy ob-
wodnicę miasta. To jest moim 
zdaniem nieporównywalna 
sprawa. Powiem inaczej: KDP 
nie budzi wątpliwości. Dobrze 

się stało, że zamiast tego księży-
cowego pomysłu rodem z po-
przedniej ekipy budowania linii 
szprychowych, powstał po-
mysł racjonalny: najpierw ro-
bimy to, potem robimy tamto, 
potem robimy jeszcze tamto 
i tak dalej. Więc to oczywiście 
jest jak najbardziej słuszne i lo-
giczne. Wiadomo, że będzie 
tak, jak w przypadku dróg, że 
będzie się państwo zadłużało. 
Natomiast nie porównywał-
bym KDP np. z reaktywacją 
sprzed paru miesięcy linii 
do Ciechocinka, gdzie stało się 
bardzo dobrze, że pociągi wró-
ciły. W PKP PLK w tym mo-
mencie mamy dobrą ekipę. Nie 
chcę wskazywać konkretnych 
osób, ale jest ekipa, która wie, 
jak sensownie wydawać pienią-
dze. W rozumieniu takim, że 
odchodzi się od inwestycji typu 
300-metrowe perony na lokal-
nych liniach z przejściami pod-
ziemnymi i z niepotrzebnym 
nikomu w takich lokalizacjach 
systemem dynamicznej infor-
macji pasażerskiej na rzecz 
tego, żeby na konkretnym, 2- 
czy 3-kilometrowym odcinku 
zrobić coś, co spowoduje, że 
przepustowość tego odcinka 
pięciokrotnie wzrośnie. Podam 
konkretny przykład. Jestem 
wręcz zachwycony informacją 
dotyczącą planowanej inwesty-
cji na terenie Jeleniej Góry zo-
stanie stworzona na ponad 3-
kilometrowym odcinku, prak-
tycznie zerowym kosztem, linia 
dwutorowa. O co dokładnie 
chodzi? Otóż obecnie z Jeleniej 
Góry w zachodnią stronę wy-
chodzą dwie linie kolejowe. 
Jedna do Szklarskiej Poręby, 
druga do Zgorzelca. Są to dwie 
osobne, biegnące równolegle, 
jednotorowe linie, niepowią-
zane ze sobą. Obecnie planuje 
się, że w miejscu rozwidlenia 
tych linii, ponad 3 kilometry 
od stacji Jelenia Góra, zostanie 
wykonane przejście, połącze-
nie tych linii rozjazdami, dzięki 
czemu powstanie trasa de facto 
dwutorowa i przepustowość 
zwiększy się. Tego typu celo-
wane inwestycje, często nie-
wiele kosztujące, dają duży 
efekt. Bardzo dobrze, że myśli 

się, i o wielkich inwestycjach 
KDP i właśnie o takich rze-
czach. 

Czyli należy realizować i jedno 
i drugie krok po kroku? Krótko 
mówiąc, w pana ocenie, to, co 
mamy teraz jest optymalnym 
rozwiązaniem? 
Tak, jest to optymalne rozwią-
zanie, ale zawsze chciałoby się 
więcej. Bo o kwestii przepusto-
wości mówi się od lat, ale cały 
czas więcej mówi się niż robi. 
Przepustowość poprawia się, 
idzie to w dobrym kierunku, ale 
za wolno. Na przykład w aglo-
meracji warszawskiej trwająca 
obecnie budowa nowych torów 
do Otwocka to zdecydowanie 
za mało. 

Mówimy o ruchu pasażerskim, 
towarowym, a czy nasza infra-
struktura kolejowa jest gotowa 
na mobilność wojskową? 
Gdyby coś złego zaczęło się 
dziać, to wiadomo, że cały ruch 
pasażerski, towarowy idzie 
w odstawkę i wyłączność ma 
wojsko. Popieram łączenie mo-
bilności wojskowej z koleją, że 
kiedy trzeba przewieźć czołgi to 
się przewozi, ale na co dzień 
tory służą ludziom, żeby mogli 
pojechać do pracy, szkoły, 
transportować towary. Niestety 
istnieje ryzyko, że wojsko bę-
dzie planowało tory „pod sie-
bie”. To, czy czołg będzie jechał 
linią, która biegnie w danym 
miejscu czy 5 km w tę czy 
w tamtą stronę, nie ma więk-
szego znaczenia, bo on i tak zo-
stanie gdzieś wyładowany i po-
tem już pojedzie dalej sam. Na-
tomiast konkretne położenie li-
nii ma duże znaczenie z punktu 
widzenia ruchu pasażerskiego 
i towarowego. Dobrze by było, 
żeby MON i środowisko odpo-
wiedzialne za obronność nie 
postawiły sprawy w ten spo-
sób, że teraz tylko obronność 
nas interesuje, a pasażerowie 
już nie. Tak, jak pani powie-
działa, jeżeli mamy ograni-
czone środki, to trzeba je racjo-
nalnie wydawać. 

Przejdźmy teraz do drugiej 
kwestii, którą uznaje pan 
za kluczową, czyli do taboru. 
Jak pan ocenia tempo odmła-
dzania taboru przez przewoź-
ników kolejowych? Czy powin-
niśmy stawiać wyłącznie na ta-
bor od polskich producentów? 
I najlepiej tylko na nowy? 
Wydaje mi się, że wszystko 
po trochu. Mamy dobre do-
świadczenia z budową taboru 
we własnych fabrykach. PESA 
i Newag są to bardzo porządne 
fabryki. Są też Stadler i Alstom, 
zagraniczny kapitał, ale fabryki 
w Polsce, polscy inżynierowie, 
polscy pracownicy. One sprze-
dają tabor w Polsce i do innych 

krajów. Mówiąc w ogromnym 
uproszczeniu: Polska sprze-
daje, Polska kupuje. Tak to 
działa w zglobalizowanym 
świecie. Teraz dużo – bezsen-
sownych zresztą – emocji jest 
wokół zakupu przez PKP Inter-
city niemieckich wagonów, ale 
przecież na przestrzeni lat pol-
scy przewoźnicy regionalni nie-
jednokrotnie kupowali już np. 
używane niemieckie szyno-
busy. Bardzo dobre, bardzo 
trwałe. Prywatny polski prze-
woźnik SKPL, będący m.in. 
podwykonawcą Intercity, kupił 
niemieckie szynobusy wypro-
dukowane dla Kolei Holender-
skich i je z dużym sukcesem 
wykorzystuje. Dobrze też, że są 
modernizacje. Mnóstwo taboru 
wyjęto „z krzaków”. Przeciętny 
pasażer nie rozróżni nowego 
wagonu Intercity od zmoderni-
zowanego 40-letniego wagonu, 
bo one wyglądają tak samo. Nie 
zmienia to jednak faktu, że 
w poprzednich latach za mało 
inwestowano w nowy tabor. 
Dopiero w ostatnich dwóch la-
tach to się zdynamizowało. 
Jednak efekt tego będziemy wi-
dzieli dopiero za jakiś czas, bo 
tabor dopiero się produkuje. 
Wracamy jednak do tego sa-
mego mianownika – podaż nie 
nadąża za popytem. Nie zdzi-
wię się, że jak PKP Intercity 
uzupełni tabor, to w krótkim 
czasie okaże się, że znowu jest 
go za mało. 

U nas może nie być miejsca 
w wagonach, ale na przykład 
Czesi je znajdą. Jak pan ocenia 
dotychczasową działalność Re-
gioJet i Leo Express w Polsce? 
Jesteśmy łakomym kąskiem, 
dużym państwem, które ma 
bardzo dobrze, chociaż nierów-
nomiernie, rozwiniętą sieć ko-
lejową. Mamy trochę takie po-
letko doświadczalne, bo ja są-
dzę, że takich RegioJetów i Le-
oExpressów będzie pojawiać 
się więcej. Chociaż oczywiście 
są problemy wynikające np. 
z bardzo czasochłonnego uzy-
skiwania tzw. „wolnego do-
stępu”, czyli uprawnienia 
do realizacji całkowicie komer-
cyjnych kolejowych przewo-
zów pasażerskich. RegioJet nie-
ładnie zaczął ekspansję na pol-
skim rynku, tak trochę z deli-
katnością słonia w składzie por-
celany. Ale to ich sprawa, taki, 
jak rozumiem, mają styl bizne-
sowy. Ich wpadki są wodą 
na młyn dla tych, którym nie 
podoba się ta ekspansja i którzy 
wolą zachowanie „status quo”. 
Ale ja bardzo się cieszę z wejścia 
konkurencji, bo to motywuje. 
Widać np., że PKP Intercity 
podjęło działania. Wprowadza 
promocje na trasach, na któ-
rych zaczęli z RogioJetem kon-
kurować. ą

Na kolei podaż nie nadąża za popytem
M OŻEMY STRACIĆ SWOJĄ ROZWOJOWĄ SZANSĘLOGISTYKA

Dorota Mariańska
dorota.marianska@polskapress.pl

Wzrosty liczby pasażerów 
na kolei, które oczywiście 
cieszą przewoźników, jesz-
cze bardziej zaogniły nie-
rozwiązane problemy.  
Paweł Rydzyński, prezes 
Stowarzyszenia Ekonomiki 
Transportu (SET), ocenia,  
że pod względem przepusto-
wości dochodzimy do ścia-
ny, a tabor, chociaż jest uzu-
pełniany, za moment może 
okazać się niewystarczający. 
Są jednak sposoby na to, że-
by rekordowe zainteresowa-
nie koleją nie zamieniło się 
w „klęskę urodzaju”. Klucz 
stanowią celowane inwesty-
cje, czasami niewiele kosz-
tujące.

Myślę, że stanie na nogi, dlatego że to nie jest taka 
firma, która upada, tak jak stragan pani Zosi, której 
obok pod nosem wyrósł market, ocenia Paweł 
Rydzyński, zapytany o PKP Cargo
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HOROSKOP
Wodnik (20.01 - 18.02)  
Poczujesz przypływ energii. 
Horoskop dzienny radzi wy-
korzystać ją na ważne zada-
nia i rozmowy z bliskimi. To 
się wszystkim opłaci.  
Ryby (19.02 - 20.03)  
Spokojna aura sprzyja reflek-
sji i planowaniu przyszłości. 
Horoskop na dziś radzi sku-
pić się na relacjach i drob-
nych przyjemnościach... 
Baran (21.03 - 19.04)  
Czeka cię dzień pełen roz-
mów i nowych pomysłów. 
Horoskop dzienny na wtorek 
radzi nie bać się podejmo-
wać ważnych decyzji. 

Byk (20.04 - 20.05)   
Emocje będą silniejsze niż 
zwykle. Horoskop dzienny to 
wskazówka, by znaleźć dzi-
siaj chwilę na odpoczynek 
i rozmowę z kimś zaufanym.  
Bliźnięta (21.05 - 21.06)  
Twoja pewność siebie przy-
ciągnie uwagę innych. Horo-
skop na dziś radzi wykorzy-
staj to w pracy, relacjach 
i działać odważnie. 
Rak (22.06 - 22.07)  
Dzień sprzyja porządkom 
i analizie spraw, które odkła-
dasz. Horoskop dzienny 
na wtorek to wskazówka,  
by  skupić się na detalach.  

Lew (23.07 - 22.08)  
Harmonia i równowaga będą 
kluczem do sukcesu. Horo-
skop dzienny radzi unikać 
konfliktów i postawić na  
dyplomację w relacjach.  
Panna (23.08 - 22.09)  
Intensywne emocje mogą 
wpłynąć na decyzje. Horo-
skop na dziś sugeruje zacho-
wać rozwagę i słuchać intu-
icji w ważnych sprawach.  
Waga (23.09 - 22.10)  
Przygoda czeka tuż za ro-
giem. Horoskop dzienny 
na wtorek radzi otworzyć się 
na nowe doświadczenia i nie 
bać się ryzyka w działaniu.  

Skorpion (23.10 - 21.11)  
Skup się na obowiązkach 
i konsekwencji. Horoskop 
dzienny zapowiada, że twoja 
wytrwałość przyniesie efekty 
szybciej niż myślisz.  
Strzelec (22.11 - 21.12)  
Kreatywność będzie twoją si-
łą. Horoskop na dziś to wska-
zówka, by wykorzystać ją 
w pracy i relacjach oraz dzie-
lić się swoimi pomysłami.  
Koziorożec (22.12 - 19.01) 
Intuicja poprowadzi cię  
właściwą drogą. Horoskop 
dzienny na środę radzi za-
ufać sobie oraz znaleźć czas 
na odpoczynek.

Z ŻYCIA GWIAZD

Kilka dni temu po raz pierwszy 
od rozwodu paparazzi uchwy-
cili aktora w towarzystwie no-
wej partnerki. Aktor i tajemni-
cza brunetka zostali zauważe-
ni podczas wspólnego wyj-
ścia na miasto. Zakochani naj-
pierw byli w restauracji, a póź-
niej robili zakupy. Gdy zorien-
towali się, że są obserwowani 
przez paparazzi, nie próbowali 
się ukrywać.

Marcin Mroczek  
wyszedł na miasto 

Nie potrzebuję feminatywów!  
Czuję się dostatecznie kobieco
Blanka Lipińska w podcaście „Z bliska”  Fot. Sylwia Dąbrowa 

Stołeczni paparazzi wypatrzyli 
celebrytkę podczas wypadu 
do restauracji. Tego dnia Rusin 
postawiła na wzorzyste jeansy, 
do których dopasowała biały 
sweterek i skórzaną kurtkę. 
W dłoni miała torebkę Gucci, 
wartą 7 tys. zł. Po skonsumo-
waniu posiłku, pomaszerowała 
do swojego Porsche, który jest 
warty 300 tys. zł.

Kinga Rusin  
lubi dobre marki

Piosenkarka po dziesięciu la-
tach wraca do projektu „Roma 
Symfonica” - widowiska, które 
łączy brzmienia symfoniczne 
z romską muzyką i dynamicz-
nym tańcem. Krytycznie od-
niosła się do niego w „Wyso-
kich Obcasach” dr Joanna  
Talewicz, prezeska fundacji 
W Stronę Dialogu, która po-
wiedziała: - To utrwalanie 
krzywdzących stereotypów. 
I to również rasizm. Steczkow-
ska od razu zareagowała na ten 
zarzut. - Nazywanie mnie rasist-
ką jest głęboko niesprawiedli-
we - powiedziała w „Vivie”.  
(GZL) Fot. Paweł Balejko

Justyna Steczkowska  
nie jest rasistką

W TELEWIZJI

Dorwać byłą
Polsat Film, 18:45
Były policjant, a teraz 
łowca nagród, otrzymuje 
zlecenie odnalezienia i 
doprowadzenia przed sąd 
swojej byłej żony. Nicole to 
dziennikarka, która weszła 
w konflikt z prawem. Pozor-
nie proste zadanie kompli-
kuje się, gdy wychodzi na 
jaw, że Nicole wpadła na 
trop afery korupcyjnej w 
policji. Byli małżonkowie 
muszą zjednoczyć siły.

Kochanica króla Jeanne 
du Barry
Ale Kino+ HD, 20:10
Historia Jeanne Vaubernier,
metresy króla Ludwika XV, 
młodej i ambitnej kobiety z 
nizin społecznych,  
która śmiało używa inteli-
gencji oraz urody,  
by wspinać się po szcze-
blach drabiny społecznej  
i trafić na dwór w Wersalu.

Zabójcza broń II
TVN 7, 21:00
Martin Riggs i Roger Mur-
taugh mają pilnować Leo 
Getza, świadka koronne-
go. Nieuczciwy księgowy 
prowadził interesy mafii 
narkotykowej, którą poli-
cjanci od dawna próbują 
rozpracować.

Znajdę cię
TVP 2, 23:25
Katolicka śpiewaczka 
operowa, Rachel Rubin, 
i żydowski wirtuoz skrzy-
piec, Robert Pułaski, marzą 
o wspólnym występie w 
słynnej sali koncertowej 
Carnegie Hall w Nowym 
Jorku. Ich plany niszczy 
inwazja Niemiec na Polskę.

 Poziomo:

 1) radiowy lub telewizyjny,

 6) polski generał, uczestnik 
  Wiosny Ludów,

 10) samica jelenia lub daniela,
 11) środek łagodzący podraż-
  nienia, krem,

 12) trójkątny żagiel na jachcie,
 13) Buster Keaton lub Charlie 
  Chaplin,
 14) owoc gruszki smaczliwki,
 17) kwiat z żołnierskiej piosenki,
 20) moździerz do rozbijania 
  ziarna na kaszę,
 23) kurier na szachownicy,
 25) narząd słuchu i równowagi,
 27) niedochowanie wierności,
 28) Polskie Stronnictwo Ludowe,
 30) czterej pancerni i pies 
  w „Rudym”,

 32) filmowa rola Michaela Kea-
  tona,

 33) zbyt często mylą,
 35) drzewo liściaste, … brekinia,
 36) chroniona roślina górska, 
  kupalnik,

 37) siarkowy w laboratorium

 38) pułapka zastawiona na nie-
  przyjaciela,
 39) kraj nad Zatoką Perską.
 Pionowo:

 1) nagły, rzęsisty deszcz,
 2) cenny kamień w pierścionku,
 3) prawnik zatrudniony w firmie,

 4) ma jeszcze mleko pod no-
  sem,

 5) myszka na skórze, piętno,
 6) choroba oczu, glaukoma,
 7) płonie w czasie Igrzysk 
  Olimpijskich,
 8) cząstka utworu muzycznego,

 9) składniki kompozycji zapa-
  chowych,
 15) instrument podobny do 

  skrzypiec,
 16) „… jednej nocy”, przebój 
  Alibabek,

 18) aromatyczna przyprawa ku-
  chenna,
 19) … Starr, perkusista The 
  Beatles,

 21) przodek bydła domowego,

 22) zasadnicza część rośliny,
 24) roślina ozdobna i lecznicza,
 26) podwórkowa gra dziecięca,
 28) młotek z dużym drewnia-
  nym obuchem,
 29) naczynie laboratoryjne do 
  destylacji cieczy,
 30) poranna w wojsku,

 31) kwadratowe kluski z kapustą,
 34) … Elżbieta, królowa czeska 
  i polska.
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Usługi

 PORZĄDKOWE 

 DYWANY,  tapicerki, okna. 
Czyszczenie "Kärcher" 697-628-925

 INNE 

  ZŁOM,  Żeliwo i Akumulatory, 
złomowanie piecy. Skupujemy 
w dobrej cenie, odbieramy własnym 
transportem. 602-726-894 

Rolnicze

 PŁODY ROLNE 

  KUPIĘ  ZBOŻA 602114212 

 ZWIERZĘTA HODOWLANE 

  KURKI,  kury, nioski odchowane, 
Zieleń, 509746597, 506405692. 

Usługi pogrzebowe

 "KONKORDIA",  kompleksowe usługi 
pogrzebowe Pakość ul. Inowrocławska 
10, 52/ 35-18-766, 500-697-316, całą 
dobę Wypłacamy zasiłki ZUS i KRUS 
przed pogrzebem. 

DYWANY, tapicerki, okna.
Czyszczenie "Kärcher" 697-628-925

  CREDO  - Najtańszy Całodobowy 

Zakład Pogrzebowy Inowrocław, św. 

Ducha 33. 52/357-74-16, 509-946-759. 

Baldachim, winda nagrobna gratis. 

Wypłacamy zasiłki z ZUS i KRUS przed 

pogrzebem, www.pogrzeb.net 

  NAJTAŃSZY  całodobowy Zakład 

Pogrzebowy M. Matuszak, Zarządca 

Domu Przedpogrzebowego 

w Kruszwicy, własna chłodnia, 

producent trumien - już od 300 zł, 

winda i baldachim gratis. Inowrocław 

Św. Ducha 53, Kruszwica Kolegiacka 

12F, tel. 511 405 902, 52/357 16 04. 

  WALDEMAR  Wójcik Zakład 

Pogrzebowy MEMORIA ul. 

Marulewska 40, Inowrocław. Dyżur 

całodobowy 602-189-676, 52/3556677 

Załatwiamy wszystkie formalności 

w imieniu rodziny. Wypłacamy zasiłek 

pogrzebowy przed pogrzebem. 

  ZAKŁ.  Usług Pog. "Dylewscy" Plac 

Piastowski 9 tel.24h 52/ 322- 29-16, 

biuro Fordon ul. Piwnika Ponurego 1 D 

tel. 52/ 342- 95-16 ZUS KRUS, wojsko, 

policja. Usługi krajowe i zagraniczne; 

www.dylewscy.pl 

Kondolencje i nekrologi w Twojej gazecie

przez Internetowe Biuro Ogłoszeń,

bez wychodzenia z domu

Tutaj zlecisz ogłoszenie

ibo.polskapress.pl

AUTOREKLAMA 

AUTOREKLAMA

Polecamy    

stronazdrowia.pl

Czytaj dla zdrowia

Eleganckie naszyjniki i bransoletki 
o wyjątkowym charakterze.

Subtelny styl i ponadczasowy design.

Idealne na prezent lub jako osobisty talizman.

Możliwość indywidualnego doboru 

zależnie od potrzeby.

Ochrona • Szczęście • Miłość • Pieniądze

 792 156 707
Pon.–Czw. 9:00–17:00

Biżuteria z kamieni naturalnych

REKLAMA 0011506955

0011508846

Z głębokim smutkiem przyjęliśmy wiadomość o�śmierci 

Ś t P

Danuty Barteckiej
pierwszego Skarbnika Powiatu Mogileńskiego 

w latach 1999-2002

Rodzinie i�Bliskim
wyrazy współczucia oraz słowa wsparcia i�otuchy 

składają

Starosta Mogileński 
wraz z�Zarządem Powiatu Mogileńskiego, 

Przewodniczący i�Radni Rady Powiatu Mogileńskiego 
oraz Pracownicy Starostwa Powiatowego w�Mogilnie

 0011508826

 Z głębokim żalem zawiadamiamy, 
że dnia 10 kwietnia 2026 roku 

odeszła od nas kochana Żona i Mama

śtp

Lucyna Dzióbkowska
z domu Dolegała

lat 62

Msza św. pogrzebowa zostanie odprawiona 
dnia 15 kwietnia 2026 roku  o godz. 11.30 

w kościele pw. Św. Józefa w Inowrocławiu.
Pogrzeb odbędzie się tego samego dnia po mszy św.  

na cmentarzu Św. Józefa przy ul. Libelta w Inowrocławiu. 
W smutku pogrążony 

Mąż z Synem Dawidem 

0011508195

Najukochańszy Mąż, Tata, Dziadek, Pradziadek ...

odszedł od nas, ale pozostanie z�nami na zawsze 
w naszych sercach i�naszej pamięci.

Jerzy REDMANN
lat 91

Msza św. żałobna odprawiona zostanie
dnia 14 kwietnia 2026 r. o�godz. 10:30 w�Kościele

Zmartwychwstania Pańskiego przy ul. Al. Kardynała
Stefana Wyszyńskiego 58

W smutku pogrążone
Żona, Syn, Synowa, Wnuki i�Prawnuki

0011509305

Z żalem zawiadamiamy, 
że w�dniu 10 kwietnia 2026 roku

odeszła przeżywszy 74 lata

Krystyna Stec

Msza święta odbędzie się
dnia 16 kwietnia 2026 roku o�godz. 10.00

w kościele pw. Św. Michała Archanioła w�Brudni,
po której nastąpi odprowadzenie 

na cmentarz w�Brudni.

O pogrzebie zawiadamia 
pogrążona w�smutku

Rodzina

 0011508910

Z głębokim smutkiem 
przyjęliśmy wiadomość o śmierci 

naszego wieloletniego, zasłużonego pracownika

Pana 

Jerzego Redmanna
Swoją wiedzą i doświadczeniem  

wspierał rozwój firmy od samego początku.

Wyrazy żalu i szczerego współczucia 

Rodzinie i Bliskim
składają

Zarząd i Pracownicy firm
Pol – Elektra Sp. z o.o. oraz Elektra Schalkau 

0011508831

Z żalem przyjęliśmy wiadomość o�śmierci
naszego Kolegi

Ś t P

Stefana Wasiewicza
lat 69

Msza św. żałobna odprawiona zostanie
dnia 15 kwietnia 2026 r. o�godz. 13.00 

w kościele parafii pw. Św. Antoniego w�Szymborzu.
Ceremonia pogrzebowa odbędzie się po mszy św.

na miejscowym cmentarzu parafialnym.

Rodzinie i�Bliskim
składamy serdeczne wyrazy współczucia

Emeryci i�Renciści
ENEA Rejon Energetyczny Inowrocław
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Druga runda play-off II ligi była niepomyślna dla zespołów z na-
szego regionu. Pogoń Mogilno przegrała z Ciepłomaxem Ple-
szew 81:88 (najwięcej punktów: Jakub Kondraciuk 25, Daniel Ko-
rólczyk 19, Damian Szczepanik 15), a Kamte Basket 2010 Kruszwi-
ca uległa Pogoni Prudnik 86:102 (Mateusz Stańczuk 23, Krystian 
Rosiński 18, Jan Fajfer i Piotr Robak po 14). Mecze rewanżowe - 18 
kwietnia, gra toczy się do dwóch zwycięstw. (szcz)

PIŁKA NOŻNA 
Pierwsze przegrane w 2. rundzie play-off 
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W ostatnim meczu 27. kolejki 
Betclic 2. Ligi prowadząca 
w rozgrywkach Unia Skiernie-
wicze zremisowała z Sandecją 
Nowy Sącz 2:2. Unia ma trzy 
punkty przewagi nad drugą 
w tabeli Olimpią Grudziądz.

Remis lidera
PIŁKA NOŻNA

W pierwszej rundzie PGE Ekstra-
ligi z większości torów wiało 
nudą. 64:26 Sparty Wrocław 
z Falubazem, 59:31 Unii Leszno 
z Włókniarzem Częstochowa 
i wreszcie 56:34 Motoru Lublin 
z Pres Toruń. To nie była dobra 
reklama żużla na start sezonu. 
Najbardziej emocjonujący był re-
mis Bayersystem GKM ze Stalą 
Gorzów w Grudziądzu, wyszar-
pany przez gospodarzy w ostat-
nim wyścigu.  

Ale w Grudziądzu radości nie 
było, bo taka wpadka na swoim 
torze nie powinna się zdarzyć. 
Zwłaszcza, że to GKM był fawo-
rytem spotkania.  

- Może i ten Gorzów był skre-
ślony przez wielu ekspertów i na  
papierze słabszy, ale oni  przyje-
chali tu powalczyć i pokazali pa-
zur na torze - komentował Kevin 
Małkiewicz, junior GKM. -  Nie 
ma co się tłumaczyć, mieliśmy 
słabszy dzień i tyle. Trzeba po-
pracować nad tym co nie zagrało. 
Ciężkie treningi przed  nami. 

- Nie pytajcie, bo za dużo po-
wiem - skwitował z kolei trener 
Robert Kościecha, na gorąco, tuż 
po spotkaniu. - Niby byliśmy fa-
worytami, ale mówiłem chłopa-
kom, że Stal zostawi serce na to-

rze. Wygrywali starty, w polu je-
chali bardzo mądrze. My z kolei 
mamy dużo do przemyślenia, 
ale na gorąco wolałbym za dużo 
nie komentować. Mecz nam nie 
wyszedł, nie jestem zadowolony 
z wyniku, ale cieszę się choćby 
z tego jednego punktu, bo przed  
ostatnim biegiem niewiele na to 
wskazywało - dodał, nawiązując 
do upadku i wykluczenia Jacka 
Holdera z 15. biegu. 

Kolejny sprawdzian żużlow-
ców Bayersystem GKM czeka 
w niedzielę - z Falubazem w Zie-
lonej Górze. Obie drużyny będą 
chciały zmazać plamę z pierw-
szej kolejki. - Łatwo nie będzie, 
bo jak podkreślałem wielokrot-
nie, czeka nas czternaście trud-
nych meczów w pierwszej czę-
ści sezonu - dodał Kościecha.   

Niepocieszeni z Lublina wró-
cili torunianie. Żużlowcy Anio-
łów z dużym wysiłkiem przekro-

czyli tam barierę 30 punktów, 
a na lubelskim torze wyglądali 
na mocno zagubionych. - Bę-
dziemy walczyć, będziemy tre-
nować... - krótko podsumował 
toruński klub. 

W Lublinie z kolei nie kryli sa-
tysfakcji z takiego otwarcia se-
zonu. - Zrobiliśmy to, co mieli-
śmy zrobić parę miesięcy temu - 
skomentował menedżer Motoru 
Jacek Ziółkowski, nawiązując do  
przegranego finału ligi z Pres To-
ruń. -  Wtedy mieliśmy zrobić 55 
punktów w rewanżu na naszym 
torze, nie udało się. Teraz zrobili-
śmy 56 i jestem bardzo zadowo-
lony z każdego z siedmiu moich 
zawodników. Każdy spełnił 
swoją rolę. Taki wynik z mi-
strzem Polski to bardzo dobra 
prognoza przed kolejnymi me-
czami - dodał. 

Początek sezonu i przegrana 
na terenie mocnego rywala to 

jeszcze nie powód do paniki, ale 
na pewno do szybkiego wycią-
gnięcia wniosków.  

A kolejny test torunianie 
przejdą u siebie - w niedzielę 
na Motoarenie zmierzą się z Unią 
Leszno.  

Po dwóch rundach Metalkas 
2. Ekstraligi liderem jest Abram-
czyk Polonia. Bydgoska drużyna 
spokojnie realizuje plan, ale 
przed zawodnikami wciąż dużo 
pracy. Swoje kłopoty w dwóch 
pierwszych meczach miał Wik-
tor Przyjemski, nerwowo i nie-
równo jeździł Tom Brennan, 
który czuje chyba na sobie presję 
walki o miejsce w składzie, poni-
żej oczekiwań startuje Kai Huc-
kenbeck. Po dość pewnym zwy-
cięstwie nad Wilkami w Byd-
goszczy, mecz w Rybniku wy-
magał już dużo więcej wysiłku.  

- Wyszarpaliśmy to zwycię-
stwo w Rybniku. Było dużo 
walki, dużo szukania ustawień. 
Bywało, że zawodnik w jednym 
biegu wygrywał, w kolejnym je-
chał z tyłu. Decydujący był głów-
nie start. Wiedzieliśmy, że 
w Rybniku nie będzie łatwo i to 
się potwierdziło.  Drużynę pocią-
gnął lider Krzysztof Buczkowski, 
pozostali dołożyli te punkty 
i mimo że było ciężko, wygrali-
śmy. Jako sztab szkoleniowy je-
steśmy zadowoleni, że dwa 
punkty zabieramy do Bydgosz-
czy i spokojnie szykujemy się 
do kolejnego spotkania - podsu-
mował trener juniorów Jacek 
Woźniak.   

W niedzielę Abramczyk Polo-
nia podejmie PSŻ Poznań.

Magdalena Zimna
magdalena.zimna@polskapress.pl

ŻUŻEL. Pres Toruń i Bayer-
system GKM Grudziądz nie 
najlepiej zaczęły nowy sezon 
PGE Ekstraligi. - Czeka nas du-
żo ciężkiej pracy - mówią 
w klubach. 

GKM Grudziądz i Pres Toruń zaliczyły 
falstart. Trener gryzł się w język

Uwaga kibiców będzie skiero-
wane na stadiony w Madrycie 
i Liverpoolu gdzie Atletico podej-
mie Barcelonę, a na Anfield Li-
verpool zmierzy się z Paris Saint-
Germain. 

Atletico niespodziewanie wy-
grało pierwszy mecz na Camp 
Nou 2:0 i jest w lepszej sytuacji 

przed rewanżem. To będzie już 
szóste spotkanie obu drużyn 
w tym sezonie i trzecie w ciągu 
10 dni. W La Liga dwa razy wy-
grała Barcelona 3:1 i 2:1, w Pucha-
rze Króla „Atleti” najpierw wy-
grali 4:0, by w rewanżu przegrać 
0:3, ale ostatecznie awansowali 
do finału Copa del Rey. Teraz 
mogą wyrzucić „Barcę” z Ligi Mi-
strzów. Diego Simeone, trener 
Atletico, w rywalizacji ligowej 
z Sevillą przegranej 1:2 oszczę-
dzał większość swoich podsta-
wowych graczy. Inaczej postąpił 
Hansi Flick, prowadzący Barce-
lonę, w derbach przeciwko Espa-

nyolowi wygranych 4:1 oszczę-
dził tylko Roberta Lewandow-
skiego. Polak z reguły dobrze spi-
sywał się przeciwko Atletico 
i na to liczy niemiecki trener 
„Dumy Katalonii”. Przypo-
mnijmy, że „Lewy” w ostatnim 
meczu ligowym tych drużyn za-
pewnił Barcelonie zwycięstwo. 

Liverpool będzie musiał 
na Anfield odrabiać stratę 0:2 
z Paryża. W tamtym meczu pod-
opieczni Arne Slota nie zaistnieli 
i powinni ponieść o wiele wyż-
szą porażkę. Jednak zawodnicy 
Luisa Enrique pudłowali na po-
tęgę na Parc des Princes.  

Liverpool wiele razy odrabiał 
straty przy swoich kibicach, któ-
rzy potrafią ponieść zespół. „The 
Reds” podejdą do meczu z PSG 
w dobrych nastrojach po wygra-
nej ligowej nad Fulham 2:0 i od-
robieniu części strat do czwartej 
Aston Villi. Z kolei paryżanie 
przystąpią do meczu wypoczęci, 
ponieważ ich mecz ligowy 
z Nantes został przełożony. 

Początek obu meczów o  
godz. 21. Transmisja w Ca-
nal+Extra 1 i 2, a Multiliga w Ca-
nal+ Extra 3.  

Dwa pozostałe rewanże w  
środę.  ą

Dariusz Knopik
dariusz.knopik@polskapress.pl

PIŁKA NOŻNA. We wtorkowy 
wieczór rozegrane zostaną 
dwa pierwsze mecze rewan-
żowe Ligi Mistrzów.

Rewanże w Madrycie i Liverpoolu będą pełne emocji

Upadek Jacka Holdera w 15. wyścigu pomógł 
grudziądzanom wyszarpać remis w meczu ze Stalą
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Bydgoszcz ma pięć punktów 
więcej niż drugi Wikęd Luzino, 
który ma jeden mecz rozegrany 
mniej. Nad trzecią Polonią Środa 
Wielkopolska niebiesko-czarni 
mają sześć „oczek” przewagi. 

Właśnie z tym rywalem byd-
goszczanie zmierzą się w najbliż-
szą sobotę o godz. 19. Będzie to 
spotkanie o przysłowiowe „sześć 
punktów”. Przed tym meczem 
zawiszanie wysłali do rywali ja-
sny sygnał: jesteśmy mocni! 

Strzelić siedem goli i to jesz-
cze na wyjeździe to wielki wy-
czyn. Nie ma większego znacze-
nia, że Wybrzeże Rewalskie to 
ostatni zespół w tabeli, który po-
woli godzi się z degradacją. Osta-
tecznie skończyło się 7:2. 

Tym meczem Zawisza koń-
czył morderczy maraton, w cza-
sie którego rozegrał siedem me-
czów w ciągu 21 dni. Kulminacją 
było spotkanie 1/2 finału STS Pu-
charu Polski z Górnikiem Zabrze 
przegrane 0:1. Niebiesko-czarni 
pokazali, że są w stanie pokazać 
się z dobrej strony na tle tak sil-
nego rywala z PKO BP Ekstra-
klasy. Przez długie fragmenty 
meczu nie było widać różnicy 
trzech klas rozgrywkowych, 

które dzielą obie drużyny. Mimo, 
że Zawisza odpadł, to wiele zy-
skał. Znowu stał się rozpozna-
walny na krajowym podwórku. 

W tym czasie bydgoszczanie 
zapewnili sobie awans do  
ćwierćfinału Pucharu Polski Ku-
jawsko-Pomorskiego Związku 
Piłki Nożnej, pokonując Noteć 
Gębic 3:0. Dodajmy, że bronią 
trofeum. 

Jeśli chodzi o mecze ligowe 
w tym czasie to wszystko zaczęło 
się od bezbramkowego remisu 
z Kluczevią Stargard, a potem 
były zwycięstwa z Unią Swa-
rzędz (1:0), Tłuchowią Tłuchowo 
(1:0), Pogonią Nowe Skalmie-
rzyce (1:0) i ostatnio pogrom 
ekipy z Rewala. 

Teraz zaczyna się decydujący 
okres w rywalizacji ligowej. 
Pierwszą odsłoną będzie spotka-
nie z Polonią, z którą zawiszanie 
jesienią przegrali 1:2. Ekipa ze 
Środy Wielkopolskiej ostatnio 
notuje słabsze wyniki, co skut-
kowało nie tylko utratą pozycji li-
dera, ale także spadek na trzecią 
pozycję. Przypominamy, że 
pierwsza lokata to jest bezpo-
średni awans, a druga pozycja to 
możliwość gry w dwustopnio-
wych barażach. 

Zawiszanie nie mają większej 
przerwy. Teraz między meczami 
to pięć dni. Potem w tydzień ro-
zegrają trzy spotkania. Do me-
czów ligowych z Polonią i wyjaz-
dowego z Błękitnymi Stargard 
dojdzie spotkanie w Puchar Pol-
ski K-PZPN z Pogonią Mogilno. 
Emocji nie zabraknie! ą

Dariusz Knopik
dariusz.knopik@polskapress.pl

PIŁKA NOŻNA. Osiem kolejek 
pozostało do zakończenia 
sezonu w Betclic 3. Lidze. 
Walka o awans wchodzi 
w decydującą fazę.

Niebiesko-czarni imponują 
formą przed najważniejszą 
częścią rundy wiosennej

Zawisza strzelił Wybrzeżu Rewalskiemu w dwumeczu  
aż 12 goli! To bardzo rzadko spotykany wyczyn
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Inowrocław  
Oto nasi laureaci 
plebiscytu 
Osobowość Roku  
str. 8

Wola Wapowska   
Młodzieżowa Drużyna 
Pożarnicza mistrzem 
Polski   
str. 9

Kruszwica  
Wybrano nowy zarząd 
Nadgoplańskiego 
PTTK   
str. 8FO
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Do kolizji z udziałem trzech samochodów osobowych doszło wczoraj około godz. 10.20 na ulicy 
Poznańskiej w Inowrocławiu, na wysokości skrzyżowania z ulicą Bagienną. Na miejsce natychmiast 
zadysponowano zastępy straży pożarnej, pogotowie ratunkowe oraz policję. Przyczyny zdarzenia 
wyjaśnia policja. Na zdjęciu jeden z uczestniczących w zdarzeniu pojazdów
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Piłka nożna. Zawisza imponuje formą. 
Jednak przed bydgoskim zespołem 
najważniejsze mecze w sezonie, które 
zdecydują o awansie do Betlic 2. Ligi str. 16

Węgrzy wybrali. Peter Magyar wielkim wygranym! 
Wynik Tiszy daje jej większość niezbędną do zmiany 

konstytucji i ustaw przyjętych przez rząd Orbana str. 7
                          FOT. EAST NEWS               

STREFA 
BIZNESU

Nowe przepisy mogą mieć wpływ na  
sytuację kadrową szpitali. Giełda zon-
dacrypto to tylko fragment proble-
mu. Co z naszymi kolejami? str. 11-13

W biurach paszportowych w: Bydgosz-
czy, Toruniu, Włocławku, Grudziądzu 
i Inowrocławiu obsługa odbywa się 
na bieżąco. Można wcześniej umówić 
wizytę online lub telefonicznie i wtedy 
mamy gwarancję, że zostaniemy ob-
służeni o określonej godzinie.  Rezer-

wacja uruchamia się na 14 dni 
do przodu, o godz. 8. Możliwa jest w:  
a Bydgoszczy – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_bydgoszcz_paszporty – tu 
w ciągu najbliższych dwóch tygodni 
wolne są terminy: 22, 23, 24 i 27 kwietnia;  
a Toruniu – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_torun/Reservation – 
do 30 kwietnia brak wolnych terminów,  
a Włocławku – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_wloclawek/Reserva-
tion – wolne terminy: 20, 21, 22, 23, 24 
i 27 kwietnia.   

Czytelniczka z Bydgoszczy w ubie-
gły czwartek złożyła wniosek o pasz-
port. – Miałam przez internet umó-

wioną wizytę na określoną godzinę, 
więc nie musiałam czekać. Wszystko 
poszło szybko, sprawnie. Na korytarzu 
nie było kolejki – mówi. 

Na Pomorzu i Kujawach coraz wię-
cej mieszkańców wnioskuje o pasz-
port. W 2020 roku  wniosków złożono 
30 432. W 2021 roku było ich 28 648, 
w 2022 roku – 38 959,  2023 roku – 86 
785, w 2024 roku – 92 706, w 2025 roku 
– 86 707.  W tym roku w regionie 
w styczniu złożono  7077 wniosków. 
W lutym było ich  8063, a w marcu –              
7734. Opłaty się nie zmieniły. Paszport 
bez ulgi kosztuje 140 zł.  
Więcej czytaj na stronie 3

Małgorzata Stempinska
malgorzata.stempinska@polskapress.pl

Kto musi wyrobić sobie paszport, le-
piej niech nie zwleka. Na razie  w żad-
nym z pięciu biur paszportowych 
w regionie  nie ma kolejek.  Opłaty 
za nowy dokument się nie zmieniły. 

Od października 
dotacje na rozwój 
małych masarni 
i serowarni str. 4

Przez dziurawy system 
kontroli trafia do nas 
podejrzana żywność
Podejrzana żywność trafia do Europy przez 
niedopracowany system kontroli. – Sytuację 
mogłoby poprawić połączenie inspekcji  
– uważa poseł Jan Krzysztof Ardanowski str. 4
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JEŚLI NIE MAMY ULGI, ZA DOKUMENT ZAPŁACIMY 140 ZŁDOKUMENTY

Po paszport jeszcze 
bez kolejki. Spiesz się!

Nr ISSN 0867-4965 Nr indeksu 350184

eprasa.pl b142bf4b28



7Gazeta Pomorska 
Wtorek, 14.04.2026

Wczorajsze wyniki Narodowe-
go Biura Wyborczego (NVI) dają 
TISZY 138 miejsc w 199-osobo-
wym parlamencie. Koalicja Fi-
desz-KDNP pod przewodnic-
twem premiera Viktora Orbana 
otrzymała w nich 55 mandatów. 
Do parlamentu wejdzie także 
skrajna prawica, Mi Hazank, 
która może liczyć na 6 miejsc. 

Wynik TISZY daje jej więk-
szość niezbędną do zmiany 
konstytucji oraz ustaw przyję-
tych przez rząd Orbana w ciągu 
ostatnich 16 lat jego nieprzer-
wanych rządów. 

W niedzielnych wyborach 
parlamentarnych odnotowano 
rekordową frekwencję – we-
dług najnowszych danych NVI 
zagłosowało w nich prawie 80  
procent wyborców, czyli nie-
mal 6 milionów osób. 

W przemówieniu do tysięcy 
zgromadzonych nad Dunajem 
zwolenników TISZY Magyar za-
znaczył, że „żadna inna partia 
nie otrzymała dotąd tak silnego 
mandatu, jak TISZA”. 

– Odzyskaliśmy nasze pań-
stwo, uwolniliśmy je. TISZA  
nie tylko wygrała, ale będzie 
mieć większość konstytucyjną 

dwóch trzecich. Mandat ten po-
zwoli nam przeprowadzić ła-
twą i pokojową transformację. 
Jesteśmy wdzięczni za wszyst-
kie oddane na nas głosy – po-
wiedział Magyar. 

Lider TISZY wezwał prezy-
denta Węgier i szefów instytu-
cji publicznych mianowanych 
przez parlament za rządów pre-
miera Orbana do opuszczenia 
stanowisk dobrowolnie. 

Odnosząc się do polityki za-
granicznej, Magyar podkreślił, 
że Węgry „ponownie będą sil-
nym i pewnym sojusznikiem 
Unii Europejskiej i NATO”. Po-
twierdził wcześniej zapowia-

dany zamiar udania się w pierw-
szą zagraniczną podróż w cha-
rakterze premiera do Warszawy, 
by „odbudować tysiącletnią 
przyjaźń polsko-węgierską”.  
– Potem udam się do Wiednia, 
a następnie do Brukseli, by przy-
wieźć unijne fundusze, które na-
leżą się Węgrom – oświadczył. 

Viktor Orban pogratulował 
już zwycięstwa swojemu rywa-
lowi. Gratulacje Magyarowi 
złożyli też m.in. prezydent Pol-
ski Dariusz Nawrocki, premier 
Polski Donald Tusk, kanclerz 
Niemiec Friedrich Merz, pre-
mier Portugalii Luis Montene-
gro, premier Wielkiej Brytanii 
Keir Starmer, premier Włoch 
Giorgia Meloni, premier Austra-
lii Anthony Albanese, prezy-
dent Ukrainy Wołodymyr Ze-
łenski i szefowa Komisji Euro-
pejskiej Ursula von der Leyen. 

Zwycięstwo opozycji świę-
towały na ulicach Budapesztu 
dziesiątki tysięcy osób. 

(KW, PAP)
redakcja@polskapress.pl

TISZA, ugrupowanie Petera 
Magyara – według wyników 
obliczonych na podstawie 
99 procent podliczonych  
głosów – może liczyć na  
138 mandatów w 199-oso-
bowym parlamencie.

Węgrzy wybrali. Peter Magyar 
zdeklasował Viktora Orbana

Takie informacje przekazała w  
poniedziałek agencja Reutera, 
powołując się na media z Iranu.  

Przedstawiciel armii zapo-
wiedział również, że Teheran 
wdroży „stały mechanizm” 
kontroli Cieśniny Ormuz w  
związku z groźbami USA doty-
czącymi zablokowania tego na-
turalnego przewężenia Zatoki 
Perskiej. 

Rzecznik dodał, że porty nad  
Zatoką muszą być dostępne 
albo dla wszystkich, albo dla ni-

kogo. Ostrzegł także, że żaden 
port – ani nad Zatoką Perską, ani 
nad Omańską – nie będzie bez-
pieczny, jeśli zagrożone będą 
porty irańskie. 

Wahid Ahmadi, deputo-
wany do irańskiego parlamentu 
i członek parlamentarnej komi-
sji bezpieczeństwa narodowe-
go, oświadczył zaś, że amery-
kański plan zablokowania irań-

skich portów jest dowodem 
na „brak właściwej i wykonal-
nej strategii”. Ocenił, że blo-
kada morska Republiki Islam-
skiej doprowadzi do poważ-
niejszego globalnego kryzysu 
energetycznego. – Pierwszym 
miejscem, które zaleje powódź, 
będzie gospodarka USA i Za-
chodu – oświadczył. 

Ahmadi wyraził przekona-
nie, że Stany Zjednoczone wie-
rzyły, iż przy stole negocjacyj-
nym uda im się osiągnąć przy-
najmniej część tego, czego nie 
udało im się osiągnąć w wojnie  
– przekazał emigracyjny, anty-
rządowy portal Iran Internatio-
nal. 

Zapowiedziana przez prezy-
denta Donalda Trumpa amery-
kańska blokada morska Cie-
śniny Ormuz miała rozpocząć 
się w poniedziałek o godz. 16. 
Centralne Dowództwo Sił 
Zbrojnych USA na Bliskim 

Wschodzie powiadomiło, że za-
blokowany zostanie ruch mor-
ski dla statków wpływających 
do portów irańskich i wypływa-
jących z nich – przypomniała 
agencja DPA. 

Wcześniej, w pierwszych 
dniach wojny rozpoczętej 28 lu-
tego amerykańsko-izraelskim 
atakiem na Iran, Teheran zablo-
kował ruch przez Cieśninę Or-
muz, którą eksportowane były 
ropa i gaz wydobywane w Za-
toce Perskiej. W rezultacie ceny 
tych surowców gwałtownie 
wzrosły. 

Cieśnina jest najwęższym 
punktem Zatoki Perskiej. Leży 
na wodach terytorialnych Iranu 
i Omanu. Zgodnie z prawem 
międzynarodowym jest trakto-
wana jako międzynarodowy 
szlak wodny, jednak Iran nie 
zgadza się z tą oceną i nigdy nie 
ratyfikował stosownych aktów 
prawnych.

(AM, PAP)
redakcja@polskapress.pl

– Amerykańskie ogranicze-
nia wobec Teheranu, doty-
czące statków poruszają-
cych się na wodach między-
narodowych, są nielegalne 
i stanowią akt piractwa  
– oświadczył wczoraj rzecz-
nik irańskich sił zbrojnych.

Irańskie siły zbrojne: amerykańska blokada  
morska jest nielegalna i stanowi akt piractwa

Objęcia urzędu premiera przez Petera Magyara należy oczekiwać najpóźniej w drugiej 
połowie maja - tak wynika z węgierskiej konstytucji i przepisów wyborczych
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Porty nad Zatoką Perską  
muszą być dostępne  
albo dla wszystkich, 
albo dla nikogo
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- Dziś się bawimy, a ju-
tro witamy nowe Wę-
gry, nasze Węgry - mó-
wili mieszkańcy Buda-
pesztu, którzy święto-
wali na ulicach stolicy.

Zgodnie z uzyskanymi danymi 
budowa aż siedmiu nowych wież 
dla systemów Pancyr rozpoczęła 
się tego samego dnia – 17 marca. 
Niektóre z nich są już wyposa-
żone w kompleksy rakietowe 
krótkiego zasięgu, zwykle mon-
towane na ciężarówkach Ural. 

Podobnie jak wieże z syste-
mami Pancyr wokół Moskwy, 
systemy obrony przeciwlotni-
czej w Wałdaju są rozmieszczo-
ne wokół rezydencji Putina 

w dwóch pierścieniach o dużej 
i małej średnicy. 

W rezydencji w Wałdaju, jak 
wcześniej ustalili dziennikarze 
projektu śledczego rosyjskiej 
sekcji Radio Swoboda „Sistema”, 
dużo czasu spędza Alina Kaba-
jewa z synami Putina, a dla sa-
mego prezydenta Rosji zbudo-
wano tam jedną z dokładnych 
kopii jego gabinetu w Kremlu. 

Kilka miesięcy temu Rosja 
oskarżyła Ukrainę o atak dro-
nami na rezydencję w Wałdaju, 
co szybko okazało się nieprawdą. 

Wcześniej Radio Swoboda od-
kryło również, że ponad 20 wież 
z karabinami maszynowymi du-
żego kalibru, a także kilka plat-
form z przeciwlotniczym kom-
pleksem rakietowym Pancyr zo-
stało zbudowanych na terenie 
i na obrzeżach specjalnej strefy 
ekonomicznej Ałabuga.

(GK, PAP)
redakcja@polskapress.pl

Wokół rezydencji prezyden-
ta Rosji Władimira Putina 
w Wałdaju wybudowano 
siedem nowych wież wypo-
sażonych w systemy obrony 
przeciwlotniczej Pancyr. 
Łącznie jest ich już aż 27.

Wokół rezydencji Putina 
zbudowano kolejne wieże 
z systemami rakietowymi

– Nie obawiam się administracji 
Trumpa – oświadczył Leon XIV.  
– Ja mówię o Ewangelii – podkre-
ślił papież. Dodał też, że będzie 
nadal głośno wypowiadał się 
przeciwko wojnie. 

Wyjaśnił też, odnosząc się 
do słów Trumpa, że nie zamierza 
wchodzić z nim w dyskusję. 

Prezydent USA ostro skryty-
kował w niedzielę głowę Ko-
ścioła katolickiego we wpisie 
na platformie Truth Social oraz 
podczas późniejszej rozmowy 
z dziennikarzami. 

„Papież Leon jest SŁABY 
w kwestii przestępczości i fatalny 
w polityce zagranicznej. Mówi 
o »strachu« przed administracją 
Trumpa, ale nie wspomina o  
STRACHU, który Kościół katolicki 
i wszystkie inne organizacje 
chrześcijańskie odczuwały pod-
czas pandemii Covid, kiedy 
aresztowano księży, duchow-
nych i wszystkich innych za od-
prawianie nabożeństw” – napisał 
Trump. 

„Nie chcę papieża, który 
uważa, że to w porządku, by Iran 
miał broń nuklearną. Nie chcę 
papieża, który uważa, że to 
straszne, że Ameryka zaatako-
wała Wenezuelę, kraj, który wy-
syłał ogromne ilości narkotyków 
do Stanów Zjednoczonych i, co 
gorsza, opróżniał więzienia, 
w tym morderców, handlarzy 
narkotyków i zabójców, wysyła-
jąc ich do naszego kraju” – napi-
sał prezydent USA. 

(AM, PAP)
redakcja@polskapress.pl

Papież Leon XIV powiedział 
w poniedziałek dziennika-
rzom w samolocie w czasie 
podróży do Algierii, że bę-
dzie dalej apelował o pokój 
i wypowiadał się przeciwko 
wojnie.

Papież: Ne obawiam się 
administracji Trumpa

Rezydencji Putina strzeże już blisko 30 wież 
z systemami rakietowymi Pancyr
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Plebiscyt, prowadzony przez re-
dakcje „Gazety Pomorskiej”, 
„Expressu Bydgoskiego” oraz 
„Nowości Dziennik Toruński”, 
od lat cieszy się ogromnym zain-
teresowaniem. W tej edycji czy-
telnicy oddali ponad 60 tysięcy 
głosów – to najlepszy dowód, jak 
ważne jest docenianie tych, któ-
rzy na co dzień zmieniają świat 
wokół siebie. 

Laureatów wybierano w pię-
ciu kategoriach, a zgłoszenia na-
pływały tysiącami. Po wielu ty-
godniach analiz, rozmów i pod-
liczeń przyszła wreszcie chwila 
na finałowe ogłoszenie wyni-
ków. 

Galę otworzył Marek Ciesiel-
ski, prezes Makroregionu Wiel-
kopolska Kujawsko-Pomorskie 
Polska Press, który w swoim wy-
stąpieniu zwrócił się bezpośred-
nio do laureatów: 

- Podczas takich plebiscytów 
zawsze mam jedną główną myśl. 
Gratuluję państwu przede wszy-
stkim odwagi, bo trzeba być od-
ważnym, aby działać na rzecz lo-
kalnych społeczności, ale też 
chcieć mówić o swojej pracy 
i swoich osiągnięciach. Życzę 
państwu jej jeszcze więcej. 

Słowa te spotkały się z gorą-
cym aplauzem zebranych – w  
końcu każda z nagrodzonych 
osób doskonale wie, że działanie 
na rzecz innych wymaga nie tyl-
ko serca, ale i determinacji. 

Podczas gali nie zabrakło po-
wodów do dumy dla mieszkań-
ców Inowrocławia i okolic. 

Tytuł „Osobowości Roku 
2025” trafił do Magdaleny Lazar 
z powiatu radziejowskiego. Wo-
kalistka zespołu Polifonika & 
Magda Lazar jest doskonale 
znana inowrocławskiej publicz-
ności. Została nominowana za  
swoją artystyczną działalnością, 
którą promuje Kujawy, region 
i całe województwo kujawsko 
-pomorskie.  

Za stworzenie wraz z zespo-
łem Polifonika pierwszej w Pol-
sce płyty musicalowej z utwo-

rami Gusa Edwardsa „Gus Ed-
wards Overview” została nagro-
dzona Nagrodą Marszałka Woje-
wództwa Kujawsko-Pomorskie-
go. Doceniono jej pracę nad dru-
gim albumem ASPRO – etnicz-
nym, słowiańskim projektem 
opartym na poezji Jana Kaspro-
wicza, który ponownie podkre-
śla piękno lokalnego dziedzic-
twa. Doceniono także działania 
na rzecz rozwoju kultury, m.in. 
bycie jurorem konkursów, 
wspieranie młodzieży w arty-
stycznych inicjatywach, prowa-
dzenie warsztatów i lekcji wokal-
nych.  

W finale wojewódzkim, w ka-
tegorii nauka, III miejsce zajął dr 
Bartosz Jakub Myśliwiec – dyrek-
tor Szpitala Wielospecjalistycz-
nego im. dr. Ludwika Błażka 
w Inowrocławiu.  

W kategorii kultura w powie-
cie inowrocławskim laureatką 
została Beata Kiersztan – dyrek-
tor Młodzieżowego Domu Kul-
tury im. Janusza Korczaka w Ino-
wrocławiu.  

Z kolei w kategorii działalność 
społeczna i charytatywna w po-
wiecie inowrocławskim zwycię-
żył Andrzej Drzewucki (znany 
również jako Andrzej Lata). Or-
ganizator imprezy Dron Show, 
ale przede wszystkim wielu ak-
cji charytatywnych w Inowrocła-
wiu i Kruszwicy.  

Po odebraniu statuetki An-
drzej Drzewucki nie krył wzru-
szenia i skierował do zebranych 
krótkie, ale jakże wymowne 
przesłanie: - Warto być sobą i ro-
bić swoje. Podziękowania dla 
tych, którzy oddali na mnie 
głosy. ą

Anna Grochowina
anna.grochowina@polskapress.pl

W zabytkowym Dworze Artu-
sa w Toruniu odbyła się uro-
czysta gala podsumowująca 
plebiscyt „Osobowość Roku” 
– jeden z najbardziej rozpo-
znawalnych organizowanych 
przez Polska Press Grupa.

Plebiscyt rozstrzygnięty. Oto 
nasze Osobowości Roku 2025 

Odbyło się walne zebranie spra-
wozdawczo-wyborcze podsu-
mowujące kadencję 2022-2026 
władz Nadgoplańskiego Od-
działu PTTK w Kruszwicy.  

Przeprowadzone zostały 
wybory, które wyłoniły skład 
nowego zarządu oraz komisji 
rewizyjnej 

I tak, funkcję prezesa Od-
działu Nadgoplańskiego PTTK 
w Kruszwicy delegaci powie-
rzyli ponownie Franciszkowi 
Borczakowi. Pierwszym wice-
prezesem została Ewelina Szku-
dlarek, drugim wiceprezesem -  
Anna Urbanek, sekretarzem - 
Jarosław Lisiecki, a skarbnikiem 
- Piotr Wajer.  

Komisję rewizyjną Nadgo-
plańskiego Oddziału PTTK 
tworzą: Andrzej Rymarkiewicz 
(przewodniczący), Krystyna 
Arent (wiceprzewodnicząca), 
Małgorzata Kubiak (sekretarz) 
oraz Helena Gąsiorowska i Ma-
rek Adelski (członkowie). 

Wybrano delegatów na Re-
gionalną Konferencję Oddzia-
łów PTTK  Województwa Ku-

jawsko-Pomorskiego - Jaro-
sława Lisieckiego i Franciszka 
Borczaka.  

Podczas walnego zebrania 
przyjęto też liczne wnioski. Do-
tyczą one m. in.: przeprowa-
dzenia szkolenia dla nowych 
przewodników turystycznych 
oraz zaktywizowania działal-
ności w zakresie turystyki pie-
szej. 

Przedstawiono też wnioski 
zawarte w sprawozdaniu zarzą-
du oddziału. Jeden z nich doty-
czy weryfikacji dotychczasowej 
działalności, w związku z zapo-
wiedziami zakończenia dzier-
żawy przez oddział Mysiej Wie-
ży i statku Rusałka.  

Wśród wniosków pojawia 
się zwiększenie liczby człon-
ków Nadgoplańskiego Oddzia-
łu PTTK, integracja lokalnego 
środowiska turystycznego, roz-
szerzenie oferty wycieczek, 
zwłaszcza wyjazdów tematycz-
nych i rodzinnych.  

Nadgoplański Oddział PTTK 
ma też, poza działalnością ro-
werową i pieszą, intensyfiko-
wać inne formy uprawiana tu-
rystyki, jak również wzmacniać 
współpracę z lokalnymi insty-
tucjami i szkołami, organizować 
cykliczne wydarzenia turysty-
czne o zasięgu regionalnym 
oraz zintensyfikować działania 
w kierunku pozyskiwania środ-
ków zewnętrznych. ą

(FI)
dominik.fijalkowski@polskapress.pl

W minioną sobotę wybrano 
nowy zarząd Oddziału Nadgo-
plańskiego PTTK w Kruszwi-
cy. Na jego czele ponownie 
stanął Franciszek Borczak.

Nadgoplański PTTK ma nowy zarząd i ambitne plany

Andrzej Drzewucki i Beata Kiersztan, laureaci plebiscytu Osobowość Roku 2025
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Nowy zarząd. Od lewej: Piotr Wajer, Ewelina Szkudlarek, 
Franciszek Borczak, Anna Urbanek i Jarosław Lisiecki
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Podczas akcji w miniony piątek 
skontrolowali 1762 kierowców. 

- Celem akcji pod nazwą 
„Trzeźwe popołudnie” było 

wyeliminowanie z ruchu dro-
gowego nietrzeźwych kierują-
cych - mówi asp. szt. Izabela 
Lewicka-Waszak, oficer pra-
sowy komendanta powiato-
wego policji w Inowrocławiu.  

Niestety, statyski policyjnej 
akcji „popsuł” jeden rowerzy-
sta, który kierował na „po-
dwójnym gazie”.  

Ponadto podczas działań 
zatrzymano dwa dowody reje-
stracyjne. 
ą

(FI)
dominik.fijalkowski@polskapress.pl

Inowrocławscy policjanci 
uczestniczyli w wojewódz-
kich działaniach wymierzo-
nych przeciwko nietrzeź-
wym uczestnikom ruchu 
drogowego. 

Rowerzysta „popsuł” 
statystyki akcji policji

Tym razem policyjna akcja sprawdzania trzeźwości 
prowadzona była nie z samego rana, tylko po południu
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Inowrocław

Skierowana jest ona do rodzi-
ców dzieci, które w ostatnim 
czasie przyszły na świat w Szpi-
talu Wielospecjalistycznym w  
Inowrocławiu. 

Kilka dni temu na skwerze 
przed lecznicą posadzonych zo-
stało kilka drzew upamiętniają-
cych narodziny małych miesz-
kańców Inowrocławia i po-
wiatu. Swoje drzewka mają tam 
więc: Matylda, Hania, Zoja, Ju-
lia, Gabriel i Karol. Natomiast ich 
rodzice, po uroczystości, otrzy-
mali imienne certyfikaty zasa-
dzenia drzewa dla swojego 
dziecka oraz prezenty - zabawki 
dla swoich pociech. 

Inicjatorką akcji „Nowe życie 
- nowe drzewo” jest starosta 
Wiesława Pawłowska. 

Jak informują służby pra-
sowe inowrocławskiego Staro-
stwa Powiatowego, drzewa jakie 
sadzą rodzice, by uczcić naro-
dziny dziecka dopasowane są  
do dziewczynek i chłopców. 
Drzewa żeńskie to klony, a mę-
skie - dęby.  

Przy okazji przypomnieć 
warto, że Oddział Położniczo-
Ginekologiczny inowrocław-
skiego szpitala jest jednym z naj-
większych w województwie ku-
jawsko-pomorskim. W ubie-
głym roku przyjęto w nim 821 
porodów, w 2024 – 779, a w 2023 
– 760. Jest więc jednym z nielicz-
nych, gdzie liczba porodów ro-
śnie. Należy jednak zauważyć, 
że jest ona znacznie niższa niż 
kilkanaście lat temu, np. w 2009 
r. porodów było 1498. ą

(FI)
dominik.fijalkowski@polskapress.pl

Powiat inowrocławski pro-
paguje akcję „Nowe życie - 
nowe drzewo”.

Dzieciaki mają swoje 
drzewa pod szpitalem

Biuro Ogłoszeń - tel. 52 357 76 14

eprasa.pl b142bf4b28
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Pieniądze te przeznaczone zo-
staną na realizację projektu 
„Rozbudowa drogi wojewódz-
kiej numer 251 w zakresie wy-
konania drogi dla pieszych i ro-
werów na odcinku Inowrocław 
– Cieślin”.  Łączna wartość tej 
inwestycji oszacowana została 

na  2 669 257 złotych. Jak infor-
muje gm. Inowrocław, projekt 
obejmuje budowę wydzielonej 
drogi dla pieszych i rowerów 
w miejscowości Cieślin. Po-
wstanie tam prawie półtora ki-
lometra infrastruktury rowero-
wej, która uzupełni i przedłuży 
istniejącą sieć tras na obszarze 
Miejskiego Obszaru Funkcjo-
nalnego Inowrocławia, realizo-
waną w ramach Zintegrowa-
nych Inwestycji Terytorialnych 
(ZIT).  

Dzięki realizacji inwestycji 
zwiększy się bezpieczeństwo 
pieszych i rowerzystów, od-

dzielając ruch niezmotoryzo-
wany od samochodowego, 
a tym samym powstanie wy-
godne połączenie rowerowe 
między gminą a miastem Ino-
wrocław.  

Wydzielona droga dla rowe-
rzystów przyczyni się do ogra-
niczenia ruchu samochodo-
wego i wpłynie na zmniejsze-
nie emisji gazów cieplarnia-
nych, a przede wszystkim 
wzmocni atrakcyjność trans-
portu rowerowego, jako co-
dziennej formy przemieszcza-
nia się.  
ą

(FI)
dominik.fijalkowski@polskapress.pl

Ponad 1,6 mln złotych dofi-
nansowania otrzyma gmina 
Inowrocław z  Europejskie-
go Funduszu Rozwoju Re-
gionalnego.

Z myślą o bezpieczeństwie rowerzystów

Ekipa chłopców z Woli Wapow-
skiej została zwycięzcą Ogólno-
polskich Halowych Młodzieżo-
wych Zawodów Sportowo-Po-
żarniczych w Kędzierzynie-
Koźlu.  

- To historyczny wynik 
w skali województwa kujaw-
sko-pomorskiego. Żadna z mło-
dzieżowych drużyn pożarni-
czych z tego terenu nigdy nie 
sięgnęła po mistrzowski tytuł - 
informuje Maria Pańka, tre-
nerka ekipy z Woli Wapowskiej.  

Warto jednak wspomnieć, że 
zwycięstwo MDP z Woli Wa-
powskiej nie jest przypadkowe. 
Ekipa ma na swoim koncie kilka 
tytułów mistrza województwa 
i wygranych w zawodach z  
udziałem drużyn z różnych za-
kątków Polski. Jest też brązo-
wym medalistą mistrzostw Pol-
ski.  

Podczas Ogólnopolskich Ha-
lowych Młodzieżowych Zawo-

dów Sportowo-Pożarniczych 
w Kędzierzynie-Koźlu do walki 
stanęły po 2 drużyny z każdego 
województwa (dziewczęta i  
chłopcy) oraz 2 drużyny z Ukra-
iny.  

Do pokonania był 60-me-
trowy tor przeszkód. Każdy 
z członków drużyny musiał m. 
in. na czas łączyć węże, podłą-
czyć rozdzielacz wody, wskazać 
odpowiednią armaturę i wiązać 
węzły strażackie.  

- Aby wygrać, każdy z za-
wodników musiał wykonać za-
danie w czasie około 21 sekund. 
I to się nam udało - dodaje Ma-
ria Pańka.  

Młodzieżową Drużynę Po-
żarniczą w Woli Wapowskiej 
tworzą dzieci i młodzież w wie-
ku od 10 do 16 lat. W większości 
są to uczniowie i absolwenci 
miejscowej podstawówki.  

- Choć udaje się nam to 
od kilku lat, to jednak zbudo-
wanie dobrej drużyny MDP nie 
jest łatwą sprawą. Dzieci jest co-
raz mniej. Na dodatek muszą 
być bardzo sprawne. Praca z ni-
mi wymaga czasu. W naszym 
przypadku spotykamy się na  
treningach dwa razy w tygo-
dniu. Każdy trening trwa dwie 
godziny - zdradza trenerka.  

Mistrzostwo Polski zdobyte 
przez chłopaków MDP z Woli 
Wapowskiej odbija się szero-
kim echem. Gratulacje przeka-
zało m. in. kierownictwo Ko-
mendy Powiatowej Państwo-
wej Straży Pożarnej w Inowro-
cławiu.  

- To niezwykłe osiągnięcie 
jest efektem ciężkiej pracy, sys-
tematycznych treningów oraz 
ogromnego zaangażowania 
młodych druhen i druhów. 
Szczególne gratulacje kieru-
jemy do trenerów - Marii Pańki 
oraz Krzysztofa Wiśniewskie-
go, których wsparcie, wiedza 
i zaangażowanie miały ogrom-
ny wpływ na ten sukces. Wasza 
determinacja, duch walki oraz  
współpraca są wzorem do na-
śladowania. Pokazaliście, że 
marzenia naprawdę się speł-
niają - podkreślają komendant 
powiatowy PSP st.bryg. Jakub 
Politowski i jego zastępca bryg. 
Ireneusz Taraszka.  

Sprawność druhów z MDP 
w Woli Wapowskiej będzie moż-
na podziwiać 30 listopada br., 
podczas otwartych zawodów, ja-
kie zorganizowane zostaną w  
ich miejscowości, z udziałem 
wielu drużyn z różnych zakąt-
ków Polski.

Dominik Fijałkowski
dominik.fijalkowski@polskapress.pl

Młodzieżowa Drużyna Po-
żarnicza z Woli Wapowskiej 
(gm. Kruszwica) wywalczy-
ła w minioną sobotę tytuł 
mistrza Polski. 

Młodzi druhowie z Woli 
z mistrzowskim tytułem

Mistrzowska drużyna z Woli Wapowskiej prezentuje zdobyte trofea
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WYCIĄG Z OGŁOSZENIA 

BURMISTRZ MIASTA I GMINY GĄSAWA

ogłasza

V PRZETARG USTNY NIEOGRANICZONY

na sprzedaż nieruchomości gruntowej zabudowanej

Położenie Nr działki Pow.w ha Księga wieczysta Cena wywoławcza Wadium
Termin wniesienia 

wadium
Nieruchomość położona 
w obrębie ewidencyjnym 

Rozalinowo-Piastowo

nr 13/1
nr 13/14

0.0709 BY1Z/00018329/9
280.000,00 zł 

Zwolniona z podatku VAT
28.000,00 zł 18.05.2026 r.

Budynek w Ostrówcach 5 
zaadaptowany z obiektu 
szkoły podstawowej na 

cele mieszkalne

Pow. zabudowy 
166,80 m2

Pow. użytkowa 317,70 m2 Kubatura 1700 m3

Przeznaczenie 
nieruchomości

Nieruchomość położona jest w terenie, dla którego nie obowiązuje miejscowy plan ogólny zagospodarowania 
przestrzennego gminy Gąsawa. W studium uwarunkowań i kierunków zagospodarowania przestrzennego gminy 

Gąsawa nieruchomość znajduje się w terenie zabudowy rekreacyjno-wypoczynkowej.

Przetarg odbędzie się w dniu 22.05.2026 r. o godz. 10 w siedzibie Urzędu Miasta i Gminy w Gąsawie, przy ul. Żnińskiej 8 (pokój nr 4 
na parterze). I przetarg ustny nieograniczony odbył się w dniu 3.06.2025 r. II przetarg ustny nieograniczony odbył się w dniu 22.08.2025 r. III przetarg 

ustny nieograniczony odbył się w dniu 31.10.2025 r. IV przetarg ustny nieograniczony odbył się w dniu 20.02.2026 r. Szczegółowe informacje dotyczące 

powyższej nieruchomości znajdują się na stronie internetowej Urzędu Miasta i Gminy w Gąsawie www.gasawa.bip.net.pl, a także na tablicy ogłoszeń 

Urzędu. Dodatkowe informacje można uzyskać w Urzędzie Miasta i Gminy w Gąsawie (pokój nr 7), tel. 52 30 36 239 i 604 447 263.

REKLAMA 0011508394

RPO.6721.3.2026.BU

OBWIESZCZENIE BURMISTRZA BARCINA

o wyłożeniu do publicznego wglądu projektu 
miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego 

nieruchomości oznaczonej według ewidencji gruntów nr 130/6 i 133/4, 
obręb ewidencyjny Sadłogoszcz, gmina Barcin,  
wraz z prognozą oddziaływania na środowisko

Na podstawie art. 17 pkt 9 i pkt 11 ustawy z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym  

(t.j. Dz. U. z 2024 r. poz. 1130 ze zm.) w związku z art. 67 ust. 3 ustawy z dnia 7 lipca 2023 r. o zmianie ustawy  

o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym oraz niektórych innych ustaw (Dz. U. z 2023 r., poz. 1688 ze 

zm.), art. 39 ust. 1 pkt 2 - pkt 5 oraz art. 40 i art. 41 w związku z art. 46 ust. 1 pkt 1 ustawy z dnia 3 października 

2008 r. o udostępnianiu informacji o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie środowiska oraz 

o ocenach oddziaływania na środowisko (t.j. Dz. U. z 2024 r., poz. 1112 ze zm.) oraz podjętej przez Radę Miejską w Barcinie 

uchwały nr XXXVI/367/2021 Rady Miejskiej w Barcinie z dnia 17 grudnia 2021 r. w sprawie przystąpienia do sporządzenia 

miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego nieruchomości oznaczonej według ewidencji gruntów nr 130/6 

i 133/4, obręb ewidencyjny Sadłogoszcz, gmina Barcin

zawiadamiam o wyłożeniu do publicznego wglądu projektu
miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego nieruchomości oznaczonej według ewidencji gruntów  
nr 130/6 i 133/4, obręb ewidencyjny Sadłogoszcz, gmina Barcin, wraz z prognozą oddziaływania na środowisko

w dniach od 23 kwietnia 2026 r. do 27 maja 2026 r.  

w Urzędzie Miejskim w Barcinie, ul. Artylerzystów 9, 88-190 Barcin, pok. 15, w godzinach pracy urzędu, 
tj. poniedziałek, środa, czwartek: 7:00-15:00; wtorek: 7:00-16:30; piątek: 7:00-13:30.

Jednocześnie informuję, iż projekt miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego oraz prognoza oddziaływania 

na środowisko dostępne będą również w ww. terminie w wersji elektronicznej na stronie Biuletynu Informacji Publicznej 

Gminy Barcin oraz stronie www.barcin.pl. 

Zgodnie z art. 18 ust. 1 ww. ustawy o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym, każdy, kto kwestionuje ustalenia 

przyjęte w projekcie planu miejscowego, może wnieść uwagi. Uwagi należy składać pisemnie do Burmistrza Barcina, 

z podaniem imienia i nazwiska lub nazwy jednostki organizacyjnej i adresu, oznaczenia nieruchomości, której uwaga 

dotyczy, w nieprzekraczalnym terminie do dnia 16 czerwca 2026 r. 

Zgodnie z art. 8c ustawy z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym (t.j. Dz. U. 

z 2024 r., poz. 1130 ze zm.) w związku z art. 67 ust. 3 pkt 4 ustawy z dnia 7 lipca 2023 r. o zmianie ustawy o planowaniu  

i zagospodarowaniu przestrzennym oraz niektórych innych ustaw (Dz. U. z 2023 r. poz. 1688), uwagi do  miejscowego 

planu zagospodarowania przestrzennego mogą być wnoszone również w formie elektronicznej, w tym za pomocą 

środków komunikacji elektronicznej, w szczególności poczty elektronicznej na adres: sekretariat@barcin.pl 
oraz platformy usług administracji publicznej ePUAP: /4jqy80sc35/skrytka lub za pomocą systemu e-Doręczeń: 
AE:PL-38950-64708-TSVDS-15. Wnoszący uwagi zobowiązany jest do podania swojego imienia i nazwiska oraz adresu 

zamieszkania lub nazwy oraz adresu siedziby. 

Uwagi składa się wyłącznie za pomocą formularza – zgodnie z Rozporządzeniem Ministra Rozwoju i Technologii  

z dnia 13 listopada 2023 r. w sprawie wzoru formularza pisma dotyczącego aktu planowania przestrzennego 

(Dz. U. z 2023 r., poz. 2509), który jest dostępny w siedzibie Urzędu Miejskiego w Barcinie oraz na stronie Biuletynu 

Informacji Publicznej Gminy Barcin: www.bip.barcin.pl w zakładce: Prawo lokalne – Zagospodarowanie przestrzenne oraz 

na stronie www.barcin.pl, a także na stronie internetowej Ministerstwa Rozwoju i Technologii.  

Dyskusja publiczna nad przyjętymi w projekcie planu miejscowego rozwiązaniami odbędzie się w dniu  
6 maja 2026 r. w Urzędzie Miejskim w Barcinie, ul. Artylerzystów 9, 88-190 Barcin, sala nr 6, godz. 11:00.

Jednocześnie informuję, że zgodnie z art. 21 ustawy z dnia 3 października 2008 r. o udostępnianiu informacji o środowisku 

i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie środowiska oraz o ocenach oddziaływania na środowisko (t.j. Dz. U. 

z 2024 r., poz. 1112 ze zm.) zwanej dalej „ustawą” – w publicznie dostępnym wykazie danych o dokumentach zawierających 

informacje o środowisku i jego ochronie, zamieszczono informacje o projekcie miejscowego planu zagospodarowania 

przestrzennego nieruchomości oznaczonej według ewidencji gruntów nr 130/6 i 133/4, obręb ewidencyjny Sadłogoszcz, 

gmina Barcin, oraz o prognozie oddziaływania na środowisko ww. planu miejscowego. 

Zgodnie z art. 46 ust. 1 pkt 1 oraz art. 54 ust. 2 ustawy, projekt miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego 

podlega strategicznej ocenie oddziaływania na środowisko z zapewnieniem możliwości udziału społeczeństwa w okresie 

jego wyłożenia do publicznego wglądu.  

Wnioski i uwagi w postępowaniu w sprawie strategicznej oceny oddziaływania na środowisko – stosownie 

do przepisu art. 54 ust. 3 ustawy należy wnosić na ww. zasadach przywoływanej ustawy o planowaniu i zagospodarowaniu 

przestrzennym, w nieprzekraczalnym terminie do dnia 16 czerwca 2026 r. 

INFORMACJA ADMINISTRATORA DANYCH
Administratorem danych osobowych jest Burmistrz Barcina. Klauzulę informacyjną RODO zamieszczono na stronie 

www.bip.barcin.pl oraz w siedzibie Urzędu Miejskiego w Barcinie, ul. Artylerzystów 9, 88-190 Barcin.  

REKLAMA 0011508927

eprasa.pl b142bf4b28
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Przypomnijmy, że m.in. po jed-
nej z naszych publikacji, gdy 
pisaliśmy - po informacji z LP-
KiW - że stok w tym roku nie 
zostanie uruchomiony, władze 
parku, po konsultacji z mia-
stem i pozyskaniu zewnętrz-
nego wsparcia, zmieniły jed-
nak zdanie. 

Błyskawicznie wykonano 
prace remontowe (m.in. wy-
mieniono instalację) i - wyko-
rzystując mroźną pogodą - na-
śnieżono stok. Choć tylko przez 
miesiąc, szalały na nim tłumy 
narciarzy i saneczkarzy. Nie-
wielka górka myślęcińska (ma 
107 m długości, a różnica pozio-
mów to 42 m) jest wystarcza-
jąca do nauki jazdy na nartach 

czy wprawek przed poważnym 
suszowaniem. 

Unilever i PepsiCo 
darczyńcami 
Jak zatem wypadło podsu-

mowanie sezonu zimowego? 
Do pytań radnego Pawła Siega 
odniósł się Marcin Heymann, 
prezes zarządu LPKiW Myślę-
cinek. 

Z jego odpowiedzi wynika, 
że przez 31 dni stok narciarski 
był otwarty we wszystkie dni 
tygodnia. W sumie sprzedano 
3977 biletów i karnetów na  
łączną kwotą blisko 124 ty-
sięcy złotych. Najwięcej sprze-
dano biletów na 1 wjazd (5 zł) - 
2027 sztuk, później karnetów 
godzinnych (50 zł) - 1181 sztuk, 
dwugodzinnych (80 zł) - 626 

sztuk i trzygodzinnych (100 zł) 
- 143 sztuki. 

Po stronie przychodów park 
podał też wpływ z umów spon-
sorskich. To niebagatelna kwota 
ponad 138 tysięcy złotych pozy-
skana od koncernu Unilever (do-
kładnie od jego spółki The Ma-
gnum Ice Cream Company) i  
koncernu PepsiCo (od jego spółki 
Frito Lay Poland sp. z o.o.). 

Warto jednak zaznaczyć, że 
te pieniądze zostały przezna-
czone na pokrycie napraw 
i awarii. Mowa głównie o wy-
mianie 30-letniej instalacji 
wodnej służącej do naśnieża-
nia. To koszt ponad 136 tysięcy 
złotych. Do tego doszła rekul-
tywacja terenu (2000 zł). 

Wpływy spore,  
ale wydatki większe 
Stok generował także inne 

koszty: energia elektryczna  
(w tym naśnieżanie i wyciąg) to 
ok. 43 tys. zł, wynagrodzenia 
obsługi, ratowników, techni-
ków - ok. 85 tys. zł,   ratrakowa-
nie (z serwisem, paliwem naj-
mem) - 4224 zł,   przeglądy i do-
puszczenia wyciągu - 1050 zł,   
materiały, serwis systemu na-
śnieżania oraz pozostałe usługi 
obce - 2520 zł. Łączne koszty 
uruchomienia i funkcjonowa-
nia stoku to ponad 135 tys. zł. 

Podsumowując finansowo 
sezon: przychód ze sprzedaży 
biletów i karnetów - 123.856,48 
zł + kwota od sponsorów  
- 138.466,00 zł oraz wydatki: 
koszty uruchomienia i funkcjo-
nowania stoku - 135.540,17 zł + 

koszty naprawy, wymiany rury 
- 136.466,00 zł + koszt rekulty-
wacji terenu - 2000 dały łącznie 
wynik ujemny, choć niewielki: 
-11.683,69 zł. 

Poszukają inwestora 
Radny Sieg zapytał także 

o koszty posezonowe i losy dal-
szej działalności stoku. Prezes 
Heymann poinformował, że 
po sezonie narciarskim drobnej 
rekultywacji wymaga jedynie 
fragment stoku saneczkowego, 
gdzie była wykonywana na-
prawa systemu rurociągu do-
starczającego wodę, a zakres 
prac (za wspomniane już 2000 
zł) to bronowanie i wysianie 
trawy (finansowane z pienię-
dzy sponsorów). 

Kluczowa informacja jest 
jednak taka, że LPKiW chce, 
aby stok dalej funkcjonował, co 
nie dziwi, biorąc pod uwagę 
skalę wykonanej pracy. W ko-
lejnym sezonie Leśny Park pla-
nuje wydzierżawić stok łącznie 
z infrastrukturą operatorowi 
zewnętrznemu - inwestorowi, 
po jego stronie będą również re-
monty i inwestycje - informuje 
Marcin Heymann. ą

Adam Szczęśniak
adam.szczesniak@polskapress.pl

Stok narciarski w Myślę- 
cinku w minionym sezonie 
zimowym działał tylko 31 
dni, ale nie mógł narzekać 
na brak zainteresowania 
Bydgoszczan. O wynik fi-
nansowy i przyszłość stoku 
zapytał jeden z bydgoskich 
radnych. 

Stok narciarski w bydgoskim Myślęcinku 
na małym minusie. Park poszuka dzierżawcy

Przez 31 dni stok narciarski był otwarty we wszystkie dni tygodnia. W sumie sprzedano 
3977 biletów i karnetów na łączną kwotą blisko 124 tysięcy złotych 
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Bydgoszcz

Tanie noclegi dla firm, 601-919-805  00532

LEKARSKIE

Włocławek

Badania okresowe pracowników, kierowców, 

posiadających broń - lek. Wojciech Cader, 

Plac Wolności 17, pn. 10.15-13.00,  

wt. 8.00-11.00, śr. 14.00-19.00,  

czw. 8.00-11.00, pt.14.00-19.00,  

tel. 603-767-838, 54/231-43-54.  

Współpraca z LUXMED i MEDICOVER.   

 000074

Radziejów

Internista Mieczysław Wolański,  

przyjmuje codzienne od 9.00,  

Radziejów, ul. Łokietka 3, ekg, holter usg, labo-

ratorium. Tel. 607 402 122,  

54/285 22 40  Q701187897A

USŁUGI

Bydgoszcz

Śmieci – wywóz, kontenery, gruz „Corimp”  

52/320-81-85. 000288

Grudziądz:

STACJA demontażu pojazdów przyjmuje sa-

mochody do złomowania, Grudziądz,  

tel. 56/465–48–88

USŁUGI POGRZEBOWE

Bydgoszcz

Dylewscy Zakład Usług Pogrzebowych,  

Plac Piastowski 9, Bydgoszcz.  

Tel. Całodobowe  52/322-29-16,  

602-26-34-72, www.dylewscy.pl Biuro For-

don ul.Piwnika Ponurego 1D, 52/342-95-

16. Obsługujemy cmentarze w Bydgoszczy 

i okolicy, kompleksowe usługi krajowe i za-

graniczne, usługi kremacyjne w Bydgoszczy 

- duży wybór trumien i urn. Kredytowanie 

pogrzebów ZUS, KRUS, wojsko, policja  

 420114B01/A

Chojnice

Zakład Pogrzebowy Tadeusz Porożyński, 

Gdańska 3. Przechowywanie, przewóz zwłok 

Chojnice bezpłatnie całodobowo.  

52/397-20-47, 604-755-900.

Toruń

Sotor Usługi Pogrzebowe i Cmentarne, Toruń,  

tel. 56/655 33 50 całą dobę. Centrum Kamie-

niarskie tel. 512 601 120 www.sotor.pl  

 000028

Inowrocław

Credo -Najtańszy całodobowy Zakład Po-

grzebowy -św. Ducha 33, 88-100 Inowrocław. 

52/357-74-16, 509-946-759, trumny już  

od 349 zł, do każdej usługi baldachim 

 i winda nagrobna gratis, dostosowujemy się  

do możliwości finansowych każdego Klienta, 

wypłacamy zasiłki z ZUS i KRUS przed  

pogrzebem    http://www.pogrzeb.net 
282814B01

Najtańszy Całodobowy Zakład Pogrzebowy  

„IN LUCTU” Małgorzata Matuszak. Zarząd-

ca Domu Przedpogrzebowego w Kruszwicy, 

najtańsza chłodnia (własna), producent tru-

mien (również z witryną) – trumny już od 300 

zł, winda i baldachim gratis. Kruszwica, ul. Ko-

legiacka 12F, Inowrocław, ul. Św. Ducha 53, tel. 

52/357-16-04, 357-53-41,  

e-mail: inluctu1@interia.pl  

Załatwiamy wszelkie formalności.  

www.inluctu.pl  

139014B05

Waldemar Wójcik Zakład Pogrzebowy  

MEMORIA, ul. Marulewska 40, Inowrocław.  

Dyżur całodobowy – tel. 602-189-676,  

52/355-66-77. Załatwiamy wszystkie formalno-

ści w imieniu rodziny. Wypłacamy zasiłek  

pogrzebowy przed pogrzebem. Posiadamy 

profesjonalny baldachim pogrzebowy 

 oraz windę nagrobną. Świadczymy usługi na 

najwyższym poziomie. www.memoria.net.pl 

 408914B01

Barcin

Całodobowy Zakład Pogrzebowy Sławomir 

Makowski, Barcin, ul. Żnińska 25 (naprzeciw-

ko cmentarza)Tel. 52/383–64–09, 601–681–917. 

 000528

Pakość

„Konkordia” kompleksowe usługi pogrzebo-

we, Pakość, Inowrocławska 10, 52/35–18–766,  

500-697-316, całą dobę. Wypłacamy zasiłki po-

grzebowe KRUS i ZUS.  

8210983

Gniewkowo

Sotor – Usługi Pogrzebowe i Cmentarne  

Gniewkowo 56/655 33 50 całą dobę Centrum 

Kamieniarskie tel. 512 601 120 www.sotor.pl  

  000045

Janikowo

NAJTAŃSZY CAŁODOBOWY ZAKŁAD POGRZE-

BOWY ROBERT KURCZEWSKI

JANIKOWO, ul. Główna 18G

TEL. 507 364 717  

000502

Kruszwica

Najtańszy całodobowy Zakład Pogrzebowy 

 „In Luctu” Małgorzata Matuszak, zarządca 

Domu Przedpogrzebowego w Kruszwicy, naj-

tańsza chłodnia (własna), producent 

trumien (również z witryną) – trumny już  

od 300 zł, winda i baldachim gratis. Kruszwica, 

ul. Kolegiacka 12f, Inowrocław, ul. Św. Ducha 

53, tel. 52/357-16-04, 357-53-41, www.inluctu.pl 

e-mail: inluctu1@interia.pl. Załatwiamy wszel-

kie formalności.  000345

Całodobowy Zakład Pogrzebowy Żurawski  

ul. Kolegiacka 12E Kruszwica,  

tel. 666-999-917 8686162

Złotniki Kujawskie

Zakład Pogrzebowy – całodobowy  

Andrzej Pabjańczyk, Złotniki Kujawskie  

ul. Podgórna 13, tel. 52/351-71-03, 504-270-409, 

604-542-322  000281

Żnin

Całodobowe, kompleksowe usługi pogrzebo-

we „Chmielewscy”, ul. Górska 10, 52/302-14-67,  

502-314-898. Wypłacamy zasiłki ZUS i KRUS  

przed pogrzebem. 
 000417

Całodobowo-Usługi Pogrzebowe Firma Pie-

tras, Żnin, Pl. Wolności 15/4. Wypłacamy zasiłki 

ZUS i KRUS przed pogrzebem. 52/30-22-031,  

509-917-648 000416

Włocławek
TARTAR spopielarnia i dom pogrzebowy, Wło-

cławek ul. Bojańczyka 3/5, ul. Cmentarna 12, 

54/231-44-55, 54/413-15-93.  000074

Kowal
Całodobowa obsługa pogrzebów, Producent 

trumien. Lewandowski, 87-820 Kowal  

ul. Kościuszki 56. Tel. 603-998-321 000289

WETERYNARYJNE

Toruń
„Salus” Przychodnia Weterynaryjna,  

Lelewela 33 /teren Arpolu/8-22, 56/652-81-67. 

Interna, chirurgia, profilaktyka. RTG,USG. Cało-

dobowy dyżur 504-052-789.

000045

ZDROWIE I URODA

Toruń

Optyk Trejnowscy.  

Bezpłatne badanie wzroku.  

Okulary progresywne.

Zniżki: na NFZ. Karta dużej rodziny,  

karta seniora i osoby niepełnosprawne.

ul. Kościuszki 41/47 pawilon Herbowa  

(obok Biedronki) tel. 56/623-23 26

www.optyk-trejnowski.pl 

412314B01/A
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Druga runda play-off II ligi była niepomyślna dla zespołów z na-
szego regionu. Pogoń Mogilno przegrała z Ciepłomaxem Ple-
szew 81:88 (najwięcej punktów: Jakub Kondraciuk 25, Daniel Ko-
rólczyk 19, Damian Szczepanik 15), a Kamte Basket 2010 Kruszwi-
ca uległa Pogoni Prudnik 86:102 (Mateusz Stańczuk 23, Krystian 
Rosiński 18, Jan Fajfer i Piotr Robak po 14). Mecze rewanżowe - 18 
kwietnia, gra toczy się do dwóch zwycięstw. (szcz)

PIŁKA NOŻNA 
Pierwsze przegrane w 2. rundzie play-off 

FO
T.

 P
PG

W ostatnim meczu 27. kolejki 
Betclic 2. Ligi prowadząca 
w rozgrywkach Unia Skiernie-
wicze zremisowała z Sandecją 
Nowy Sącz 2:2. Unia ma trzy 
punkty przewagi nad drugą 
w tabeli Olimpią Grudziądz.

Remis lidera
PIŁKA NOŻNA

W pierwszej rundzie PGE Ekstra-
ligi z większości torów wiało 
nudą. 64:26 Sparty Wrocław 
z Falubazem, 59:31 Unii Leszno 
z Włókniarzem Częstochowa 
i wreszcie 56:34 Motoru Lublin 
z Pres Toruń. To nie była dobra 
reklama żużla na start sezonu. 
Najbardziej emocjonujący był re-
mis Bayersystem GKM ze Stalą 
Gorzów w Grudziądzu, wyszar-
pany przez gospodarzy w ostat-
nim wyścigu.  

Ale w Grudziądzu radości nie 
było, bo taka wpadka na swoim 
torze nie powinna się zdarzyć. 
Zwłaszcza, że to GKM był fawo-
rytem spotkania.  

- Może i ten Gorzów był skre-
ślony przez wielu ekspertów i na  
papierze słabszy, ale oni  przyje-
chali tu powalczyć i pokazali pa-
zur na torze - komentował Kevin 
Małkiewicz, junior GKM. -  Nie 
ma co się tłumaczyć, mieliśmy 
słabszy dzień i tyle. Trzeba po-
pracować nad tym co nie zagrało. 
Ciężkie treningi przed  nami. 

- Nie pytajcie, bo za dużo po-
wiem - skwitował z kolei trener 
Robert Kościecha, na gorąco, tuż 
po spotkaniu. - Niby byliśmy fa-
worytami, ale mówiłem chłopa-
kom, że Stal zostawi serce na to-

rze. Wygrywali starty, w polu je-
chali bardzo mądrze. My z kolei 
mamy dużo do przemyślenia, 
ale na gorąco wolałbym za dużo 
nie komentować. Mecz nam nie 
wyszedł, nie jestem zadowolony 
z wyniku, ale cieszę się choćby 
z tego jednego punktu, bo przed  
ostatnim biegiem niewiele na to 
wskazywało - dodał, nawiązując 
do upadku i wykluczenia Jacka 
Holdera z 15. biegu. 

Kolejny sprawdzian żużlow-
ców Bayersystem GKM czeka 
w niedzielę - z Falubazem w Zie-
lonej Górze. Obie drużyny będą 
chciały zmazać plamę z pierw-
szej kolejki. - Łatwo nie będzie, 
bo jak podkreślałem wielokrot-
nie, czeka nas czternaście trud-
nych meczów w pierwszej czę-
ści sezonu - dodał Kościecha.   

Niepocieszeni z Lublina wró-
cili torunianie. Żużlowcy Anio-
łów z dużym wysiłkiem przekro-

czyli tam barierę 30 punktów, 
a na lubelskim torze wyglądali 
na mocno zagubionych. - Bę-
dziemy walczyć, będziemy tre-
nować... - krótko podsumował 
toruński klub. 

W Lublinie z kolei nie kryli sa-
tysfakcji z takiego otwarcia se-
zonu. - Zrobiliśmy to, co mieli-
śmy zrobić parę miesięcy temu - 
skomentował menedżer Motoru 
Jacek Ziółkowski, nawiązując do  
przegranego finału ligi z Pres To-
ruń. -  Wtedy mieliśmy zrobić 55 
punktów w rewanżu na naszym 
torze, nie udało się. Teraz zrobili-
śmy 56 i jestem bardzo zadowo-
lony z każdego z siedmiu moich 
zawodników. Każdy spełnił 
swoją rolę. Taki wynik z mi-
strzem Polski to bardzo dobra 
prognoza przed kolejnymi me-
czami - dodał. 

Początek sezonu i przegrana 
na terenie mocnego rywala to 

jeszcze nie powód do paniki, ale 
na pewno do szybkiego wycią-
gnięcia wniosków.  

A kolejny test torunianie 
przejdą u siebie - w niedzielę 
na Motoarenie zmierzą się z Unią 
Leszno.  

Po dwóch rundach Metalkas 
2. Ekstraligi liderem jest Abram-
czyk Polonia. Bydgoska drużyna 
spokojnie realizuje plan, ale 
przed zawodnikami wciąż dużo 
pracy. Swoje kłopoty w dwóch 
pierwszych meczach miał Wik-
tor Przyjemski, nerwowo i nie-
równo jeździł Tom Brennan, 
który czuje chyba na sobie presję 
walki o miejsce w składzie, poni-
żej oczekiwań startuje Kai Huc-
kenbeck. Po dość pewnym zwy-
cięstwie nad Wilkami w Byd-
goszczy, mecz w Rybniku wy-
magał już dużo więcej wysiłku.  

- Wyszarpaliśmy to zwycię-
stwo w Rybniku. Było dużo 
walki, dużo szukania ustawień. 
Bywało, że zawodnik w jednym 
biegu wygrywał, w kolejnym je-
chał z tyłu. Decydujący był głów-
nie start. Wiedzieliśmy, że 
w Rybniku nie będzie łatwo i to 
się potwierdziło.  Drużynę pocią-
gnął lider Krzysztof Buczkowski, 
pozostali dołożyli te punkty 
i mimo że było ciężko, wygrali-
śmy. Jako sztab szkoleniowy je-
steśmy zadowoleni, że dwa 
punkty zabieramy do Bydgosz-
czy i spokojnie szykujemy się 
do kolejnego spotkania - podsu-
mował trener juniorów Jacek 
Woźniak.   

W niedzielę Abramczyk Polo-
nia podejmie PSŻ Poznań.

Magdalena Zimna
magdalena.zimna@polskapress.pl

ŻUŻEL. Pres Toruń i Bayer-
system GKM Grudziądz nie 
najlepiej zaczęły nowy sezon 
PGE Ekstraligi. - Czeka nas du-
żo ciężkiej pracy - mówią 
w klubach. 

GKM Grudziądz i Pres Toruń zaliczyły 
falstart. Trener gryzł się w język

Uwaga kibiców będzie skiero-
wane na stadiony w Madrycie 
i Liverpoolu gdzie Atletico podej-
mie Barcelonę, a na Anfield Li-
verpool zmierzy się z Paris Saint-
Germain. 

Atletico niespodziewanie wy-
grało pierwszy mecz na Camp 
Nou 2:0 i jest w lepszej sytuacji 

przed rewanżem. To będzie już 
szóste spotkanie obu drużyn 
w tym sezonie i trzecie w ciągu 
10 dni. W La Liga dwa razy wy-
grała Barcelona 3:1 i 2:1, w Pucha-
rze Króla „Atleti” najpierw wy-
grali 4:0, by w rewanżu przegrać 
0:3, ale ostatecznie awansowali 
do finału Copa del Rey. Teraz 
mogą wyrzucić „Barcę” z Ligi Mi-
strzów. Diego Simeone, trener 
Atletico, w rywalizacji ligowej 
z Sevillą przegranej 1:2 oszczę-
dzał większość swoich podsta-
wowych graczy. Inaczej postąpił 
Hansi Flick, prowadzący Barce-
lonę, w derbach przeciwko Espa-

nyolowi wygranych 4:1 oszczę-
dził tylko Roberta Lewandow-
skiego. Polak z reguły dobrze spi-
sywał się przeciwko Atletico 
i na to liczy niemiecki trener 
„Dumy Katalonii”. Przypo-
mnijmy, że „Lewy” w ostatnim 
meczu ligowym tych drużyn za-
pewnił Barcelonie zwycięstwo. 

Liverpool będzie musiał 
na Anfield odrabiać stratę 0:2 
z Paryża. W tamtym meczu pod-
opieczni Arne Slota nie zaistnieli 
i powinni ponieść o wiele wyż-
szą porażkę. Jednak zawodnicy 
Luisa Enrique pudłowali na po-
tęgę na Parc des Princes.  

Liverpool wiele razy odrabiał 
straty przy swoich kibicach, któ-
rzy potrafią ponieść zespół. „The 
Reds” podejdą do meczu z PSG 
w dobrych nastrojach po wygra-
nej ligowej nad Fulham 2:0 i od-
robieniu części strat do czwartej 
Aston Villi. Z kolei paryżanie 
przystąpią do meczu wypoczęci, 
ponieważ ich mecz ligowy 
z Nantes został przełożony. 

Początek obu meczów o  
godz. 21. Transmisja w Ca-
nal+Extra 1 i 2, a Multiliga w Ca-
nal+ Extra 3.  

Dwa pozostałe rewanże w  
środę.  ą

Dariusz Knopik
dariusz.knopik@polskapress.pl

PIŁKA NOŻNA. We wtorkowy 
wieczór rozegrane zostaną 
dwa pierwsze mecze rewan-
żowe Ligi Mistrzów.

Rewanże w Madrycie i Liverpoolu będą pełne emocji

Upadek Jacka Holdera w 15. wyścigu pomógł 
grudziądzanom wyszarpać remis w meczu ze Stalą

FO
T.

 J
A

RO
SŁ

AW
 P

A
BI

JA
NLiderujący rozgrywkom Zawisza 

Bydgoszcz ma pięć punktów 
więcej niż drugi Wikęd Luzino, 
który ma jeden mecz rozegrany 
mniej. Nad trzecią Polonią Środa 
Wielkopolska niebiesko-czarni 
mają sześć „oczek” przewagi. 

Właśnie z tym rywalem byd-
goszczanie zmierzą się w najbliż-
szą sobotę o godz. 19. Będzie to 
spotkanie o przysłowiowe „sześć 
punktów”. Przed tym meczem 
zawiszanie wysłali do rywali ja-
sny sygnał: jesteśmy mocni! 

Strzelić siedem goli i to jesz-
cze na wyjeździe to wielki wy-
czyn. Nie ma większego znacze-
nia, że Wybrzeże Rewalskie to 
ostatni zespół w tabeli, który po-
woli godzi się z degradacją. Osta-
tecznie skończyło się 7:2. 

Tym meczem Zawisza koń-
czył morderczy maraton, w cza-
sie którego rozegrał siedem me-
czów w ciągu 21 dni. Kulminacją 
było spotkanie 1/2 finału STS Pu-
charu Polski z Górnikiem Zabrze 
przegrane 0:1. Niebiesko-czarni 
pokazali, że są w stanie pokazać 
się z dobrej strony na tle tak sil-
nego rywala z PKO BP Ekstra-
klasy. Przez długie fragmenty 
meczu nie było widać różnicy 
trzech klas rozgrywkowych, 

które dzielą obie drużyny. Mimo, 
że Zawisza odpadł, to wiele zy-
skał. Znowu stał się rozpozna-
walny na krajowym podwórku. 

W tym czasie bydgoszczanie 
zapewnili sobie awans do  
ćwierćfinału Pucharu Polski Ku-
jawsko-Pomorskiego Związku 
Piłki Nożnej, pokonując Noteć 
Gębic 3:0. Dodajmy, że bronią 
trofeum. 

Jeśli chodzi o mecze ligowe 
w tym czasie to wszystko zaczęło 
się od bezbramkowego remisu 
z Kluczevią Stargard, a potem 
były zwycięstwa z Unią Swa-
rzędz (1:0), Tłuchowią Tłuchowo 
(1:0), Pogonią Nowe Skalmie-
rzyce (1:0) i ostatnio pogrom 
ekipy z Rewala. 

Teraz zaczyna się decydujący 
okres w rywalizacji ligowej. 
Pierwszą odsłoną będzie spotka-
nie z Polonią, z którą zawiszanie 
jesienią przegrali 1:2. Ekipa ze 
Środy Wielkopolskiej ostatnio 
notuje słabsze wyniki, co skut-
kowało nie tylko utratą pozycji li-
dera, ale także spadek na trzecią 
pozycję. Przypominamy, że 
pierwsza lokata to jest bezpo-
średni awans, a druga pozycja to 
możliwość gry w dwustopnio-
wych barażach. 

Zawiszanie nie mają większej 
przerwy. Teraz między meczami 
to pięć dni. Potem w tydzień ro-
zegrają trzy spotkania. Do me-
czów ligowych z Polonią i wyjaz-
dowego z Błękitnymi Stargard 
dojdzie spotkanie w Puchar Pol-
ski K-PZPN z Pogonią Mogilno. 
Emocji nie zabraknie! ą

Dariusz Knopik
dariusz.knopik@polskapress.pl

PIŁKA NOŻNA. Osiem kolejek 
pozostało do zakończenia 
sezonu w Betclic 3. Lidze. 
Walka o awans wchodzi 
w decydującą fazę.

Niebiesko-czarni imponują 
formą przed najważniejszą 
częścią rundy wiosennej

Zawisza strzelił Wybrzeżu Rewalskiemu w dwumeczu  
aż 12 goli! To bardzo rzadko spotykany wyczyn
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Włocławek   
W „Samochodówce” 
będą klasy 
mistrzostwa 
sportowego str. 8

Region   
Lipnowski artysta 
z ważną nagrodą 
za obraz „Tryumf 
uległości” str. 9

Region  
Grand Prix Cztery 
Pory Roku 
w Ciechocinku 
str. 9FO
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Przy Szkole Podstawowej nr 12 przy ulicy Wiejskiej powstaje nowy obiekt sportowy. Na niezagospo-
darowanym terenie powstaną: boisko piłkarskie oraz bieżnia lekkoatletyczna w linii prostej z 60-metro-
wym odcinkiem do sprintu, o nawierzchni poliuretanowej. Będą też specjalnie wyznaczone miejsca 
do wykonywania takich konkurencji, jak: skok w dal, pchnięcie kulą, rzut oszczepem
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Przy „Dwunastce” powstaje boisko
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Piłka nożna. Zawisza imponuje formą. 
Jednak przed bydgoskim zespołem 
najważniejsze mecze w sezonie, które 
zdecydują o awansie do Betlic 2. Ligi str. 16

Węgrzy wybrali. Peter Magyar wielkim wygranym! 
Wynik Tiszy daje jej większość niezbędną do zmiany 

konstytucji i ustaw przyjętych przez rząd Orbana str. 7
                          FOT. EAST NEWS               

STREFA 
BIZNESU

Nowe przepisy mogą mieć wpływ na  
sytuację kadrową szpitali. Giełda zon-
dacrypto to tylko fragment proble-
mu. Co z naszymi kolejami? str. 11-13

W biurach paszportowych w: Bydgosz-
czy, Toruniu, Włocławku, Grudziądzu 
i Inowrocławiu obsługa odbywa się 
na bieżąco. Można wcześniej umówić 
wizytę online lub telefonicznie i wtedy 
mamy gwarancję, że zostaniemy ob-
służeni o określonej godzinie.  Rezer-

wacja uruchamia się na 14 dni 
do przodu, o godz. 8. Możliwa jest w:  
a Bydgoszczy – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_bydgoszcz_paszporty – tu 
w ciągu najbliższych dwóch tygodni 
wolne są terminy: 22, 23, 24 i 27 kwietnia;  
a Toruniu – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_torun/Reservation – 
do 30 kwietnia brak wolnych terminów,  
a Włocławku – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_wloclawek/Reserva-
tion – wolne terminy: 20, 21, 22, 23, 24 
i 27 kwietnia.   

Czytelniczka z Bydgoszczy w ubie-
gły czwartek złożyła wniosek o pasz-
port. – Miałam przez internet umó-

wioną wizytę na określoną godzinę, 
więc nie musiałam czekać. Wszystko 
poszło szybko, sprawnie. Na korytarzu 
nie było kolejki – mówi. 

Na Pomorzu i Kujawach coraz wię-
cej mieszkańców wnioskuje o pasz-
port. W 2020 roku  wniosków złożono 
30 432. W 2021 roku było ich 28 648, 
w 2022 roku – 38 959,  2023 roku – 86 
785, w 2024 roku – 92 706, w 2025 roku 
– 86 707.  W tym roku w regionie 
w styczniu złożono  7077 wniosków. 
W lutym było ich  8063, a w marcu –              
7734. Opłaty się nie zmieniły. Paszport 
bez ulgi kosztuje 140 zł.  
Więcej czytaj na stronie 3

Małgorzata Stempinska
malgorzata.stempinska@polskapress.pl

Kto musi wyrobić sobie paszport, le-
piej niech nie zwleka. Na razie  w żad-
nym z pięciu biur paszportowych 
w regionie  nie ma kolejek.  Opłaty 
za nowy dokument się nie zmieniły. 

Od października 
dotacje na rozwój 
małych masarni 
i serowarni str. 4

Przez dziurawy system 
kontroli trafia do nas 
podejrzana żywność
Podejrzana żywność trafia do Europy przez 
niedopracowany system kontroli. – Sytuację 
mogłoby poprawić połączenie inspekcji  
– uważa poseł Jan Krzysztof Ardanowski str. 4
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JEŚLI NIE MAMY ULGI, ZA DOKUMENT ZAPŁACIMY 140 ZŁDOKUMENTY

Po paszport jeszcze 
bez kolejki. Spiesz się!
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Wczorajsze wyniki Narodowe-
go Biura Wyborczego (NVI) dają 
TISZY 138 miejsc w 199-osobo-
wym parlamencie. Koalicja Fi-
desz-KDNP pod przewodnic-
twem premiera Viktora Orbana 
otrzymała w nich 55 mandatów. 
Do parlamentu wejdzie także 
skrajna prawica, Mi Hazank, 
która może liczyć na 6 miejsc. 

Wynik TISZY daje jej więk-
szość niezbędną do zmiany 
konstytucji oraz ustaw przyję-
tych przez rząd Orbana w ciągu 
ostatnich 16 lat jego nieprzer-
wanych rządów. 

W niedzielnych wyborach 
parlamentarnych odnotowano 
rekordową frekwencję – we-
dług najnowszych danych NVI 
zagłosowało w nich prawie 80  
procent wyborców, czyli nie-
mal 6 milionów osób. 

W przemówieniu do tysięcy 
zgromadzonych nad Dunajem 
zwolenników TISZY Magyar za-
znaczył, że „żadna inna partia 
nie otrzymała dotąd tak silnego 
mandatu, jak TISZA”. 

– Odzyskaliśmy nasze pań-
stwo, uwolniliśmy je. TISZA  
nie tylko wygrała, ale będzie 
mieć większość konstytucyjną 

dwóch trzecich. Mandat ten po-
zwoli nam przeprowadzić ła-
twą i pokojową transformację. 
Jesteśmy wdzięczni za wszyst-
kie oddane na nas głosy – po-
wiedział Magyar. 

Lider TISZY wezwał prezy-
denta Węgier i szefów instytu-
cji publicznych mianowanych 
przez parlament za rządów pre-
miera Orbana do opuszczenia 
stanowisk dobrowolnie. 

Odnosząc się do polityki za-
granicznej, Magyar podkreślił, 
że Węgry „ponownie będą sil-
nym i pewnym sojusznikiem 
Unii Europejskiej i NATO”. Po-
twierdził wcześniej zapowia-

dany zamiar udania się w pierw-
szą zagraniczną podróż w cha-
rakterze premiera do Warszawy, 
by „odbudować tysiącletnią 
przyjaźń polsko-węgierską”.  
– Potem udam się do Wiednia, 
a następnie do Brukseli, by przy-
wieźć unijne fundusze, które na-
leżą się Węgrom – oświadczył. 

Viktor Orban pogratulował 
już zwycięstwa swojemu rywa-
lowi. Gratulacje Magyarowi 
złożyli też m.in. prezydent Pol-
ski Dariusz Nawrocki, premier 
Polski Donald Tusk, kanclerz 
Niemiec Friedrich Merz, pre-
mier Portugalii Luis Montene-
gro, premier Wielkiej Brytanii 
Keir Starmer, premier Włoch 
Giorgia Meloni, premier Austra-
lii Anthony Albanese, prezy-
dent Ukrainy Wołodymyr Ze-
łenski i szefowa Komisji Euro-
pejskiej Ursula von der Leyen. 

Zwycięstwo opozycji świę-
towały na ulicach Budapesztu 
dziesiątki tysięcy osób. 

(KW, PAP)
redakcja@polskapress.pl

TISZA, ugrupowanie Petera 
Magyara – według wyników 
obliczonych na podstawie 
99 procent podliczonych  
głosów – może liczyć na  
138 mandatów w 199-oso-
bowym parlamencie.

Węgrzy wybrali. Peter Magyar 
zdeklasował Viktora Orbana

Takie informacje przekazała w  
poniedziałek agencja Reutera, 
powołując się na media z Iranu.  

Przedstawiciel armii zapo-
wiedział również, że Teheran 
wdroży „stały mechanizm” 
kontroli Cieśniny Ormuz w  
związku z groźbami USA doty-
czącymi zablokowania tego na-
turalnego przewężenia Zatoki 
Perskiej. 

Rzecznik dodał, że porty nad  
Zatoką muszą być dostępne 
albo dla wszystkich, albo dla ni-

kogo. Ostrzegł także, że żaden 
port – ani nad Zatoką Perską, ani 
nad Omańską – nie będzie bez-
pieczny, jeśli zagrożone będą 
porty irańskie. 

Wahid Ahmadi, deputo-
wany do irańskiego parlamentu 
i członek parlamentarnej komi-
sji bezpieczeństwa narodowe-
go, oświadczył zaś, że amery-
kański plan zablokowania irań-

skich portów jest dowodem 
na „brak właściwej i wykonal-
nej strategii”. Ocenił, że blo-
kada morska Republiki Islam-
skiej doprowadzi do poważ-
niejszego globalnego kryzysu 
energetycznego. – Pierwszym 
miejscem, które zaleje powódź, 
będzie gospodarka USA i Za-
chodu – oświadczył. 

Ahmadi wyraził przekona-
nie, że Stany Zjednoczone wie-
rzyły, iż przy stole negocjacyj-
nym uda im się osiągnąć przy-
najmniej część tego, czego nie 
udało im się osiągnąć w wojnie  
– przekazał emigracyjny, anty-
rządowy portal Iran Internatio-
nal. 

Zapowiedziana przez prezy-
denta Donalda Trumpa amery-
kańska blokada morska Cie-
śniny Ormuz miała rozpocząć 
się w poniedziałek o godz. 16. 
Centralne Dowództwo Sił 
Zbrojnych USA na Bliskim 

Wschodzie powiadomiło, że za-
blokowany zostanie ruch mor-
ski dla statków wpływających 
do portów irańskich i wypływa-
jących z nich – przypomniała 
agencja DPA. 

Wcześniej, w pierwszych 
dniach wojny rozpoczętej 28 lu-
tego amerykańsko-izraelskim 
atakiem na Iran, Teheran zablo-
kował ruch przez Cieśninę Or-
muz, którą eksportowane były 
ropa i gaz wydobywane w Za-
toce Perskiej. W rezultacie ceny 
tych surowców gwałtownie 
wzrosły. 

Cieśnina jest najwęższym 
punktem Zatoki Perskiej. Leży 
na wodach terytorialnych Iranu 
i Omanu. Zgodnie z prawem 
międzynarodowym jest trakto-
wana jako międzynarodowy 
szlak wodny, jednak Iran nie 
zgadza się z tą oceną i nigdy nie 
ratyfikował stosownych aktów 
prawnych.

(AM, PAP)
redakcja@polskapress.pl

– Amerykańskie ogranicze-
nia wobec Teheranu, doty-
czące statków poruszają-
cych się na wodach między-
narodowych, są nielegalne 
i stanowią akt piractwa  
– oświadczył wczoraj rzecz-
nik irańskich sił zbrojnych.

Irańskie siły zbrojne: amerykańska blokada  
morska jest nielegalna i stanowi akt piractwa

Objęcia urzędu premiera przez Petera Magyara należy oczekiwać najpóźniej w drugiej 
połowie maja - tak wynika z węgierskiej konstytucji i przepisów wyborczych
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Porty nad Zatoką Perską  
muszą być dostępne  
albo dla wszystkich, 
albo dla nikogo
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- Dziś się bawimy, a ju-
tro witamy nowe Wę-
gry, nasze Węgry - mó-
wili mieszkańcy Buda-
pesztu, którzy święto-
wali na ulicach stolicy.

Zgodnie z uzyskanymi danymi 
budowa aż siedmiu nowych wież 
dla systemów Pancyr rozpoczęła 
się tego samego dnia – 17 marca. 
Niektóre z nich są już wyposa-
żone w kompleksy rakietowe 
krótkiego zasięgu, zwykle mon-
towane na ciężarówkach Ural. 

Podobnie jak wieże z syste-
mami Pancyr wokół Moskwy, 
systemy obrony przeciwlotni-
czej w Wałdaju są rozmieszczo-
ne wokół rezydencji Putina 

w dwóch pierścieniach o dużej 
i małej średnicy. 

W rezydencji w Wałdaju, jak 
wcześniej ustalili dziennikarze 
projektu śledczego rosyjskiej 
sekcji Radio Swoboda „Sistema”, 
dużo czasu spędza Alina Kaba-
jewa z synami Putina, a dla sa-
mego prezydenta Rosji zbudo-
wano tam jedną z dokładnych 
kopii jego gabinetu w Kremlu. 

Kilka miesięcy temu Rosja 
oskarżyła Ukrainę o atak dro-
nami na rezydencję w Wałdaju, 
co szybko okazało się nieprawdą. 

Wcześniej Radio Swoboda od-
kryło również, że ponad 20 wież 
z karabinami maszynowymi du-
żego kalibru, a także kilka plat-
form z przeciwlotniczym kom-
pleksem rakietowym Pancyr zo-
stało zbudowanych na terenie 
i na obrzeżach specjalnej strefy 
ekonomicznej Ałabuga.

(GK, PAP)
redakcja@polskapress.pl

Wokół rezydencji prezyden-
ta Rosji Władimira Putina 
w Wałdaju wybudowano 
siedem nowych wież wypo-
sażonych w systemy obrony 
przeciwlotniczej Pancyr. 
Łącznie jest ich już aż 27.

Wokół rezydencji Putina 
zbudowano kolejne wieże 
z systemami rakietowymi

– Nie obawiam się administracji 
Trumpa – oświadczył Leon XIV.  
– Ja mówię o Ewangelii – podkre-
ślił papież. Dodał też, że będzie 
nadal głośno wypowiadał się 
przeciwko wojnie. 

Wyjaśnił też, odnosząc się 
do słów Trumpa, że nie zamierza 
wchodzić z nim w dyskusję. 

Prezydent USA ostro skryty-
kował w niedzielę głowę Ko-
ścioła katolickiego we wpisie 
na platformie Truth Social oraz 
podczas późniejszej rozmowy 
z dziennikarzami. 

„Papież Leon jest SŁABY 
w kwestii przestępczości i fatalny 
w polityce zagranicznej. Mówi 
o »strachu« przed administracją 
Trumpa, ale nie wspomina o  
STRACHU, który Kościół katolicki 
i wszystkie inne organizacje 
chrześcijańskie odczuwały pod-
czas pandemii Covid, kiedy 
aresztowano księży, duchow-
nych i wszystkich innych za od-
prawianie nabożeństw” – napisał 
Trump. 

„Nie chcę papieża, który 
uważa, że to w porządku, by Iran 
miał broń nuklearną. Nie chcę 
papieża, który uważa, że to 
straszne, że Ameryka zaatako-
wała Wenezuelę, kraj, który wy-
syłał ogromne ilości narkotyków 
do Stanów Zjednoczonych i, co 
gorsza, opróżniał więzienia, 
w tym morderców, handlarzy 
narkotyków i zabójców, wysyła-
jąc ich do naszego kraju” – napi-
sał prezydent USA. 

(AM, PAP)
redakcja@polskapress.pl

Papież Leon XIV powiedział 
w poniedziałek dziennika-
rzom w samolocie w czasie 
podróży do Algierii, że bę-
dzie dalej apelował o pokój 
i wypowiadał się przeciwko 
wojnie.

Papież: Ne obawiam się 
administracji Trumpa

Rezydencji Putina strzeże już blisko 30 wież 
z systemami rakietowymi Pancyr
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Włocławek

Od 1 września w V Liceum Ogól-
nokształcącym we Włocławku, 
będącym częścią Zespołu Szkół 
Samochodowych, rozpoczną 
funkcjonowanie oddziały mi-
strzostwa sportowego na pozio-
mie klasy pierwszej. 

Taką decyzję podjęli radni 
podczas sesji 31 marca. Uchwała 
w sprawie wyrażenia woli pod-
jęcia działań zmierzających 
do utworzenia Szkoły Mistrzo-
stwa Sportowego we Wło-
cławku, została przyjęta jedno-
głośnie. - Dostrzegamy korzyści 
wynikające z utworzenia i funk-
cjonowania Szkoły Mistrzostwa 
Sportowego we Włocławku. (...) 
Wychodząc naprzeciw oczeki-
waniom uczniów, rodziców 
i środowiska sportowego, za-
sadnym jest poszerzenie oferty 
edukacyjnej miasta i kształce-
nie w zakresie szkolenia sporto-
wego na bardzo wysokim po-
ziomie, wpływającego na roz-
wój fizyczny i psychiczny mło-
dego pokolenia – mówił Marek 
Wódecki, dyrektor Wydziału 
Edukacji, Zdrowia i polityki 
Społecznej. 

Dodał, że kluby sportowe 
wyraziły chęć, by ich zawod-
nicy uczestniczyli w struktu-
rach takiej szkoły. Zaznaczył 
też, że istotna jest konieczność 
uatrakcyjnienia oferty placó-
wek oświatowych w powiąza-
niu z rosnącą potrzebą kształce-
nia wykwalifikowanej kadry 
sportowej. Ma przyczynić się też 
do popularyzacji zdrowego 
stylu życia i promocji miasta po-
przez sportowe sukcesy ucz-

niów na różnych szczeblach: lo-
kalnym, krajowym i międzyna-
rodowym. 

Szkolenie sportowe, dzięki 
współpracy z działającymi w  
mieście klubami sportowymi, 
ma być dostosowane do indy-
widualnych potrzeb zawodni-
ków. Od września planowane 
jest utworzenie pierwszej klasy 
mistrzostwa sportowego w: 
piłce nożnej chłopców, piłce 
ręcznej dziewcząt, sportach 
walki, lekkiej atletyce. 

- Wszystko we współpracy 
i z umowami, porozumieniami, 
pomiędzy klubami sportowy-
mi, które wyraziły wolę współ-
uczestniczenia w tym przedsię-
wzięciu m. in. poprzez dostar-
czenie nam wysoko wykwalifi-
kowanej kadry – dodał Marek 
Wódecki. 

W dyskusji poprzedzającej 
głosowanie nad projektem 
uchwały, głos zabrał radny Szy-
mon Szewczyk, zaznaczając że 
nie chce tym razem mówić jako 
urzędnik, lecz ktoś, kto wiele lat 
związany był ze sportem. 

- Sport to nie tylko punkty, 
medale i statystyki. Sport to rów-
nież szkoła życia. To są porażki, 

kiedy się nie chce, a i tak wsta-
jesz. To są porażki, które uczą 
więcej, niż wygrana. To jest dru-
żyna, odpowiedzialność i cha-
rakter. Czy my, jako miasto, 
chcemy dać to naszym dzie-
ciom? Włocławek ma klimat, 
mamy ludzi, mamy pasje, infra-
strukturę, w którą inwestujemy 
coraz więcej (…). Dziś możemy 
zrobić coś więcej, możemy stwo-
rzyć miejsce, gdzie młody talent 
nie będzie przypadkiem, tylko 
systemem. Szkoła Mistrzostwa 
Sportowego to nie fanaberia, to 
konkretna droga dla dzieciaków, 
które mają marzenia większe, 
niż ich osiedla. Powiem wprost – 
albo my stworzymy im tutaj wa-
runki, albo wyjadą gdzieś, a ja 
chcę, żeby zostali i grali dla Wło-
cławka, rywalizowali w barwach 
Włocławka, wracali tu jako lu-
dzie z charakterem, bo sport bu-
duje nie tylko zawodników, bu-
duje ludzi, a silni ludzie, to silne 
miasto – powiedział radny Szy-
mon Szewczyk. 

Radny Andrzej Gołębieski 
zapytał m. in. jak będzie wyglą-
dała współpraca między szkołą 
i klubami, a także o to, czy mia-
sto zabezpieczyło środki finan-

sowe dla kadry trenerskiej, 
która – jak zaznaczył – często 
posiada stawki rynkowe, a nie 
nauczycielskie. 

W odpowiedzi Marek Wó-
decki zaznaczył, że przeprowa-
dzono badania. - W Szkole Mi-
strzostwa Sportowego jest 16 
godzin wychowania fizycz-
nego: 3 godziny realizowane są 
z podstawy programowej, a po-
zostałe będzie realizowała wy-
kwalifikowana kadra trenerska 
wywodząca się z klubów, z któ-
rymi dyrektor Zespołu Szkół Sa-
mochodowych, będący praco-
dawcą, podpisze umowę. Kadra 
ta będzie pobierała uposażenie 
wynikające z przepisów prawa 
oświatowego – przekazał Marek 
Wódecki, jednocześnie zazna-
czając, że jest zapewnienie klu-
bów sportowych, które chcą 
bardzo, by szkoła rozpoczęła 
działalność. 

Przypomnijmy też, że szcze-
gólnym miejscem dla uczniów 
klas mistrzostwa sportowego 
ma stać się Park Grzywno. Wię-
cej na ten temat pisaliśmy w jed-
nym z poprzednich wydań, a  
także na stronie wloclawek.na-
szemiasto.pl ą

Joanna Maciejewska
joanna.maciejewska@polskapress.pl

Od września we Włocławku 
działać będą klasy mistrzo-
stwa sportowego na pozio-
mie szkoły średniej. Ucznio-
wie będą mogli trenować 
piłkę nożną, piłkę ręczną, 
sztuki walki i lekką atletykę.

Wykształcą sportowców - w nowych 
klasach mistrzostwa sportowego!

Od roku szkolnego 2026/2027 we Włocławku będą klasy mistrzostwa sportowego. 
Powstaną w V LO, które działa w ZS Samochodowych
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Ostatni weekend był pracowity 
dla włocławskich policjantów. 
Mundurowi odnotowali 10 zda-
rzeń drogowych, które zakwa-
lifikowano jako kolizje dro-
gowe.  

Mundurowi  z Włocławka 
kontrolowali też trzeźwość kie-
rujących.  W piątek wspólnie 
z funkcjonariuszami Oddziału 
Prewencji Policji w Bydgoszczy 
prowadzili wojewódzkie dzia-
łania „Trzeźwe popołudnie”. 
Przeprowadzili blisko dwa ty-
siące dwieście kontroli stanu 
trzeźwości kierujących.  

- Celem działań było elimi-
nowanie z ruchu drogowego 
osób znajdujących się pod  
wpływem alkoholu, co skutko-
wało ujawnieniem dwóch kie-
rujących w stanie nietrzeźwo-
ści. Za popełnione przestęp-
stwa odpowiedzą przed sądem. 
Może im grozić do 3 lat pozba-
wienia wolności i wysoka 
grzywna - informuje  asp. Re-
nata Wróblewska-Czaplicka  
z Komendy Miejskiej Policji we 
Włocławku.  

Policja dodaje, że przepro-
wadzone badanie wykazało 
u 45-latka, kierującego citro-
enem ponad 3,2 promila alko-
holu w organizmie. Mężczyzna 
w takim stanie jechał drogą 
DK91. - Drugim niechlubnym 
uczestnikiem ruchu była ko-
bieta w wieku 26 lat, która jadąc 
samochodem marki BMW 
na terenie Włocławka miała 
w organizmie 1,9 promila alko-
holu - informuje asp. Renata 
Wróblewska-Czaplicka. 

Policjanci w ostatni week-
end ujawnili też  123 wykrocze-
nia. Głównymi błędami kie-
rowców w 85 przypadkach było 
przekroczenie dozwolonej 
prędkości. Dwa prawa jazdy za-
trzymane zostały za przekro-
czenie prędkości poza obsza-
rem zabudowanym, jedno 
na terenie obszaru zabudowa-
nego. 

Kolejny już raz funkcjona-
riusze apelują o odpowie-
dzialną jazdę oraz przestrzega-
nie obowiązujących przepisów. 

Dodajmy również, że w cza-
sie ostatniego weekendu poli-
cjanci dbali nie tylko o bezpie-
czeństwo bezpośrednio na dro-
dze, ale czuwali także nad  
uczestnikami imprez sporto-
wych, aby mogli w bezpieczny 
sposób cieszyć się sportowymi 
wydarzeniami.  
ą

Joanna Maciejewska
joanna.maciejewska@polskapress.pl

Kolizje, nietrzeźwi kierowcy 
i ponad sto wykroczeń - tak 
wyglądał drugi weekend 
kwietnia na drogach Wło-
cławka i powiatu. 

Policyjne działania 
na drogach regionu

Adres e-mail: redakcja.wloclawek@polskapress.pl

PCHLI TARG HANDEL 
Na Pchlim Targu można  
znaleźć niemal wszystko! 

W niedzielę na Pchlim 
Targu we Włocławku znów 
były tłumy. Odwiedzających 
powitało słońce. Ci, którzy 
przyjechali na „pchełkę”, by 
poszukać czegoś dla siebie, 
nie mogli być rozczarowani  
- oferowano mnóstwo drobia-
zgów i staroci. Na niedzielnym 
Pchlim Targu oferowano także 
chemię gospodarczą, meble, 
odzież, także ochronną, pły-
ty, kasety, sprzęt RTV oraz 
dużo bibelotów. Nie brako-
wało także roślin. To nie cała 
oferta! Więcej zdjęć na naszej 
stronie internetowej wlocla-
wek.naszemiasto.pl  (WA)FO
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WYDARZENIAA

Podczas piątkowej akcji mundurowi z Włocławka 
skontrolowali trzeźwość ponad 2 tysięcy kierowców
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SZKOLENIE 
„Środy z KSeF” - kolejne  
szkolenie już jutro 

W kwietniu Urząd Skar-
bowy we Włocławku konty-
nuuje cykl szkoleń „Środy 
z KSeF”. W środę 15 kwietnia 

zaplanowano szkolenie  pn. 
„KSeF w pigułce”. US zapra-
sza na nie przedsiębiorców 
i biura rachunkowe. Szkolenie 
jest bezpłatne. Rozpocznie się 
o godzinie 10 w sali szkolenio-
wej 306. (JM)

KRÓTKO
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Krzysztof Wiśniewski jest arty-
stą plastykiem związanym z Lip-
nem. Miał siedemnaście lat, gdy 
postanowił zająć się malarstwem 
na poważnie. Był wtedy 
uczniem ówczesnego Techni-
kum Mechanicznego w Lipnie. 
W czasie zafascynowania woj-
skowością z rozmachem rysował 
samoloty i czołgi. Dbałość 
o każdy detal budzi podziw. Lu-
bował się w pejzażach zimo-

wych, a słabość do odcieni nie-
bieskiego została mu do dziś. 
Z wielką wprawą oddawał różne 
odcienie śniegu z iskrzącymi się 
w nim promieniami słońca. Jed-
nak szczególnym sentymentem 
darzy pejzaż z pleneru malar-
skiego w okolicach Tczewa. Było 
to wyjątkowe miejsce z fascynu-
jącą historią pałacu z wieżyczką. 
W swoich zbiorach ma wiele ry-
sunków z lipnowską architek-
turą. Niektóre budynki przestały 
już istnieć, a u niego się zacho-
wały. Był też czas, kiedy pasjami 
malował wybrane elementy ar-
chitektoniczne. Mogły to być 
okna lub drzwi. 

Od połowy lat dziewięćdzie-
siątych zaczął iść w kierunku re-
alizmu magicznego. Wtedy na-
malował pierwsze dzwony po-
zawieszane w przestrzeni. Po-

tem były balony, kostki do gry, 
karty, figury szachowe. I tak 
wchodził coraz głębiej w świat 
metafor i symboli, co przyniosło 
mu wiele prestiżowych nagród 
i wystaw. Jego obrazy intrygują, 
a zarazem budzą niepokój. Są 
połączeniem marzeń sennych ze 
światem realnym. Gdyby od-

nieść je do poezji, to są w klima-
cie wierszy Norwida, Słowac-
kiego i Goethego. Na przestrzeni 
lat zmieniały się jego artystyczne 
wizje. Od lat wystawia w zagra-
nicą. 

- Od paru lat należę do mię-
dzynarodowej grupy artystów 
malarzy, skupionych w stowa-

rzyszeniu Art. PAIR International 
we Francji – opowiada Krzysztof 
Wiśniewski. – Wspólnie wysta-
wiamy swoje obrazy. W lipcu 
ubiegłego roku jako gość hono-
rowy brałem udział w 38. Salo-
nie Malarstwa i Rzeźby w Pałacu 
Kongresu w Vittel we Francji. 
Od dwóch lat biorę udział w naj-
większej światowej wystawie ar-
tystycznej COMPARAISONS 
w Grand Palais w Paryżu. Wraz 
z siedemnastoma artystami z ca-
łej Europy tworzymy grupę „Re-
alistów wizjonerów”. 

Właśnie udział w tegorocz-
nym Salonie COMPARAISONS 
przyniósł mu tę prestiżową na-
grodę za obraz „Tryumf uległo-
ści”. Odbierze ją w Paryżu pod-
czas uroczystej gali w czerwcu 
br. - Nagroda jest dla mnie 
ogromnym zaskoczeniem – 

zdradza Krzysztof Wiśniewski. – 
Cieszę się, że zostałem dostrze-
żony wśród tylu wystawiających 
artystów. Jestem drugim Pola-
kiem, któremu Fundacja Taylora 
ją przyznała. Przede mną był 
Wojciech Siudmak, który tworzy 
we Francji. 

 Fundatorem nagrody jest pa-
ryska Fundacja Taylora (Fonda-
tion TAYLOR association des ar-
tistes), znana ze wspierania 
sztuki od 200 lat.   

W Polsce Krzysztof Wiśniew-
ski współpracuje z Bator Art. Ga-
lery, z którą bierze udział w kolej-
nej VIII Edycji Magicznego Reali-
zmu. Wystawa odwiedziła już 
kilka miast w kraju i w Austrii, 
a niebawem zawita do Toruniu. 
Z kolei na październik br. zapla-
nował swój artystyczny benefis. 
ą

Małgorzata Chojnicka
malgorzata.chojnicka@polskapress.pl

Artysta plastyk Krzysztof Wi-
śniewski z Lipna otrzymał 
prestiżową nagrodę podczas 
Salonu COMPARAISONS 
w Grand Palais w Paryżu. Ten 
ogromny sukces przyniósł 
mu obraz „Tryumf uległości”. 

Lipnowski artysta Krzysztof Wiśniewski 
z ważną nagrodą za obraz „Tryumf uległości”!

W sobotę, 11 kwietnia, Ciecho-
cinek stał się areną drugiego 
biegu z cyklu Grand Prix Cztery 
Pory Roku 2026. Wiosenna od-
słona wydarzenia przyciągnęła 

120 uczestników – dokładnie 
tylu, dla ilu przygotowano uni-
katowe medale. Po zimowej 
edycji, w której na medalach 
pojawiły się słynne ciechociń-

skie tężnie, tym razem posta-
wiono na kolejny charaktery-
styczny symbol miasta – fon-
tannę „Jaś i Małgosia”. Spor-
towe emocje połączono z jubi-

leuszem 110-lecia nadania praw 
miejskich Ciechocinkowi oraz 
190-lecia istnienia uzdrowiska. 
Edycja Lato odbędzie się 4 lipca 
a jesienna 26 września. (EF)

Grand Prix Cztery 
Pory Roku za nami

Wydarzenie, organizowane przez OSiR, nie wymagało szerokiej promocji – zainteresowanie było duże
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Silna grupa nordic walking z Kikoła na Grand Prix 
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Ponad 120 biegaczy i osób z kijkami w Ciechocinku
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Malownicza trasa wokół tężni liczyła ponad 5 km
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Najlepsi w 4. kategoriach otrzymali dyplomy 
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WYDARZENIA A

Krzysztof Wiśniewski w swojej pracowni 
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Plebiscyt „Osobowość Roku”, 
organizowany przez Polska 
Press Grupa, od lat wyróżnia 
osoby, które swoją działalno-
ścią wpływają na rozwój lokal-
nych społeczności, inspirują in-
nych i przyczyniają się do pro-
mocji regionów. W gronie lau-
reatów znajdują się ludzie kul-
tury, nauki, biznesu oraz dzia-
łalności społecznej. 

Głosujący w plebiscycie do-
cenili Magdalenę Lazar przede 
wszystkim za jej wszech-
stronną działalność artystyczną 
i edukacyjną. Wokalistka, zwią-
zana z zespołem Polifonika & 
Magda Lazar, od lat aktywnie 
promuje Kujawy i całe woje-
wództwo kujawsko-pomorskie 
poprzez swoją twórczość mu-
zyczną. 

Jednym z najważniejszych 
osiągnięć artystki jest stworze-
nie – wraz z zespołem Polifo-
nika – pierwszej w Polsce płyty 
musicalowej z utworami Gusa 
Edwardsa „Gus Edwards 
Overview”. Projekt ten został 
uhonorowany Nagrodą Mar-
szałka Województwa Kujaw-
sko-Pomorskiego za szcze-
gólne zasługi w promocji re-
gionu. 

To jednak nie koniec jej dzia-
łań. Magdalena Lazar pracuje 
również nad drugim albumem 
zatytułowanym „ASPRO”. To 
etniczny, słowiański projekt 
muzyczny inspirowany poezją 
Jana Kasprowicza, który ma 
podkreślać bogactwo lokalnego 
dziedzictwa kulturowego. Pre-
mierowy koncert projektu był 
11 grudnia 2025 roku i spotkał 
się z dużym zainteresowaniem 
publiczności. 

Artystka angażuje się także 
w rozwój młodych talentów. 
Pełni rolę jurorki w konkursach, 
prowadzi warsztaty oraz lekcje 
wokalne, wspierając młodzież 
w pierwszych krokach na sce-
nie. Jej działalność edukacyjna 
i społeczna sprawia, że staje się 

nie tylko twórczynią, ale i men-
torką dla kolejnych pokoleń. 

Dodajmy, że kategorii Dzia-
łalność społeczna i charyta-
tywna III miejsce zdobył Robert 
Damski z powiatu lipnow-
skiego. Na IV miejscu w tej sa-
mej kategorii znalazł się Łukasz 
Głowacki z Włocławka, właści-
ciel firmy Asura. 

Także w innych kategoriach 
osobny z naszego regionu, 

w etapie wojewódzkim, zajęły 
wysokie noty. W kategorii Poli-
tyka, samorządność i społecz-
ność lokalna, na IV pozycji zna-
lazła się Joanna Dryżałowska, 
zastępca burmistrza Ciecho-
cinka. W kategorii Innowacje 
i nowe technologie, IV miejsce 
w województwie należy do Ma-
rzeny Szczotkowskiej-Topić 
z Włocławka, wspólnik w RE-
NEX. ą

opr. MG
redakcja.wloclawek@polskapress.pl

Wielki sukces artystyczny 
i prestiżowe wyróżnienie 
dla radziejowianki. Magda-
lena Lazar została laureatką 
tytułu Osobowość Roku 
2025 w kategorii Kultura 
w Kujawsko-Pomorskiem.

Sukces Magdaleny Lazar - artystki 
z Radziejowa. W kategorii kultura

Galę finałową plebiscytu Osobowość Roku 2025 
w Kujawsko-Pomorskiem, zorganizowano 9 kwietnia. 
W kategorii kultura, zwyciężyła Magdalena Lazar
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EDUKACJA 
W Lipnie rozmawiali o świa-
domości autyzmu 

W Publicznej Szkole Mu-
zycznej I stopnia w Lipnie od-
była się konferencja eduka-
cyjno-społeczna pn. „Powia-
towe Forum Świadomości Au-
tyzmu – Autyzm i integracja 
sensoryczna w praktyce 

wsparcia”. Zorganizował ją Ze-
spół Szkół Specjalnych w Lip-
nie pod patronatem starosty 
lipnowskiego Krzysztofa Bara-
nowskiego. Miała na celu po-
głębienie wiedzy, budowanie 
wspólnego języka wsparcia 
między szkołą, specjalistami 
i rodziną, a przede wszystkim 
wymianę doświadczeń. (MC)
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WYDARZENIA/INFORMATORA

I N F O R M A T O R

HOTELE

Bydgoszcz

Tanie noclegi dla firm, 601-919-805  00532

LEKARSKIE

Włocławek

Badania okresowe pracowników, kierowców, 

posiadających broń - lek. Wojciech Cader, 

Plac Wolności 17, pn. 10.15-13.00,  

wt. 8.00-11.00, śr. 14.00-19.00,  

czw. 8.00-11.00, pt.14.00-19.00,  

tel. 603-767-838, 54/231-43-54.  

Współpraca z LUXMED i MEDICOVER.   

 000074

Radziejów

Internista Mieczysław Wolański,  

przyjmuje codzienne od 9.00,  

Radziejów, ul. Łokietka 3, ekg, holter usg, labo-

ratorium. Tel. 607 402 122,  

54/285 22 40  Q701187897A

USŁUGI

Bydgoszcz

Śmieci – wywóz, kontenery, gruz „Corimp”  

52/320-81-85. 000288

Grudziądz:

STACJA demontażu pojazdów przyjmuje sa-

mochody do złomowania, Grudziądz,  

tel. 56/465–48–88

USŁUGI POGRZEBOWE

Bydgoszcz

Dylewscy Zakład Usług Pogrzebowych,  

Plac Piastowski 9, Bydgoszcz.  

Tel. Całodobowe  52/322-29-16,  

602-26-34-72, www.dylewscy.pl Biuro For-

don ul.Piwnika Ponurego 1D, 52/342-95-

16. Obsługujemy cmentarze w Bydgoszczy 

i okolicy, kompleksowe usługi krajowe i za-

graniczne, usługi kremacyjne w Bydgoszczy 

- duży wybór trumien i urn. Kredytowanie 

pogrzebów ZUS, KRUS, wojsko, policja  

 420114B01/A

Chojnice

Zakład Pogrzebowy Tadeusz Porożyński, 

Gdańska 3. Przechowywanie, przewóz zwłok 

Chojnice bezpłatnie całodobowo.  

52/397-20-47, 604-755-900.

Toruń

Sotor Usługi Pogrzebowe i Cmentarne, Toruń,  

tel. 56/655 33 50 całą dobę. Centrum Kamie-

niarskie tel. 512 601 120 www.sotor.pl  

 000028

Inowrocław

Credo -Najtańszy całodobowy Zakład Po-

grzebowy -św. Ducha 33, 88-100 Inowrocław. 

52/357-74-16, 509-946-759, trumny już  

od 349 zł, do każdej usługi baldachim 

 i winda nagrobna gratis, dostosowujemy się  

do możliwości finansowych każdego Klienta, 

wypłacamy zasiłki z ZUS i KRUS przed  

pogrzebem    http://www.pogrzeb.net 
282814B01

Najtańszy Całodobowy Zakład Pogrzebowy  

„IN LUCTU” Małgorzata Matuszak. Zarząd-

ca Domu Przedpogrzebowego w Kruszwicy, 

najtańsza chłodnia (własna), producent tru-

mien (również z witryną) – trumny już od 300 

zł, winda i baldachim gratis. Kruszwica, ul. Ko-

legiacka 12F, Inowrocław, ul. Św. Ducha 53, tel. 

52/357-16-04, 357-53-41,  

e-mail: inluctu1@interia.pl  

Załatwiamy wszelkie formalności.  

www.inluctu.pl  

139014B05

Waldemar Wójcik Zakład Pogrzebowy  

MEMORIA, ul. Marulewska 40, Inowrocław.  

Dyżur całodobowy – tel. 602-189-676,  

52/355-66-77. Załatwiamy wszystkie formalno-

ści w imieniu rodziny. Wypłacamy zasiłek  

pogrzebowy przed pogrzebem. Posiadamy 

profesjonalny baldachim pogrzebowy 

 oraz windę nagrobną. Świadczymy usługi na 

najwyższym poziomie. www.memoria.net.pl 

 408914B01

Barcin

Całodobowy Zakład Pogrzebowy Sławomir 

Makowski, Barcin, ul. Żnińska 25 (naprzeciw-

ko cmentarza)Tel. 52/383–64–09, 601–681–917. 

 000528

Pakość

„Konkordia” kompleksowe usługi pogrzebo-

we, Pakość, Inowrocławska 10, 52/35–18–766,  

500-697-316, całą dobę. Wypłacamy zasiłki po-

grzebowe KRUS i ZUS.  

8210983

Gniewkowo

Sotor – Usługi Pogrzebowe i Cmentarne  

Gniewkowo 56/655 33 50 całą dobę Centrum 

Kamieniarskie tel. 512 601 120 www.sotor.pl  

  000045

Janikowo

NAJTAŃSZY CAŁODOBOWY ZAKŁAD POGRZE-

BOWY ROBERT KURCZEWSKI

JANIKOWO, ul. Główna 18G

TEL. 507 364 717  

000502

Kruszwica

Najtańszy całodobowy Zakład Pogrzebowy 

 „In Luctu” Małgorzata Matuszak, zarządca 

Domu Przedpogrzebowego w Kruszwicy, naj-

tańsza chłodnia (własna), producent 

trumien (również z witryną) – trumny już  

od 300 zł, winda i baldachim gratis. Kruszwica, 

ul. Kolegiacka 12f, Inowrocław, ul. Św. Ducha 

53, tel. 52/357-16-04, 357-53-41, www.inluctu.pl 

e-mail: inluctu1@interia.pl. Załatwiamy wszel-

kie formalności.  000345

Całodobowy Zakład Pogrzebowy Żurawski  

ul. Kolegiacka 12E Kruszwica,  

tel. 666-999-917 8686162

Złotniki Kujawskie

Zakład Pogrzebowy – całodobowy  

Andrzej Pabjańczyk, Złotniki Kujawskie  

ul. Podgórna 13, tel. 52/351-71-03, 504-270-409, 

604-542-322  000281

Żnin

Całodobowe, kompleksowe usługi pogrzebo-

we „Chmielewscy”, ul. Górska 10, 52/302-14-67,  

502-314-898. Wypłacamy zasiłki ZUS i KRUS  

przed pogrzebem. 
 000417

Całodobowo-Usługi Pogrzebowe Firma Pie-

tras, Żnin, Pl. Wolności 15/4. Wypłacamy zasiłki 

ZUS i KRUS przed pogrzebem. 52/30-22-031,  

509-917-648 000416

Włocławek
TARTAR spopielarnia i dom pogrzebowy, Wło-

cławek ul. Bojańczyka 3/5, ul. Cmentarna 12, 

54/231-44-55, 54/413-15-93.  000074

Kowal
Całodobowa obsługa pogrzebów, Producent 

trumien. Lewandowski, 87-820 Kowal  

ul. Kościuszki 56. Tel. 603-998-321 000289

WETERYNARYJNE

Toruń
„Salus” Przychodnia Weterynaryjna,  

Lelewela 33 /teren Arpolu/8-22, 56/652-81-67. 

Interna, chirurgia, profilaktyka. RTG,USG. Cało-

dobowy dyżur 504-052-789.

000045

ZDROWIE I URODA

Toruń

Optyk Trejnowscy.  

Bezpłatne badanie wzroku.  

Okulary progresywne.

Zniżki: na NFZ. Karta dużej rodziny,  

karta seniora i osoby niepełnosprawne.

ul. Kościuszki 41/47 pawilon Herbowa  

(obok Biedronki) tel. 56/623-23 26

www.optyk-trejnowski.pl 

412314B01/A

REKLAMA 0011499931
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SPORT
www.sportowy24.pl

Druga runda play-off II ligi była niepomyślna dla zespołów z na-
szego regionu. Pogoń Mogilno przegrała z Ciepłomaxem Ple-
szew 81:88 (najwięcej punktów: Jakub Kondraciuk 25, Daniel Ko-
rólczyk 19, Damian Szczepanik 15), a Kamte Basket 2010 Kruszwi-
ca uległa Pogoni Prudnik 86:102 (Mateusz Stańczuk 23, Krystian 
Rosiński 18, Jan Fajfer i Piotr Robak po 14). Mecze rewanżowe - 18 
kwietnia, gra toczy się do dwóch zwycięstw. (szcz)

PIŁKA NOŻNA 
Pierwsze przegrane w 2. rundzie play-off 
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W ostatnim meczu 27. kolejki 
Betclic 2. Ligi prowadząca 
w rozgrywkach Unia Skiernie-
wicze zremisowała z Sandecją 
Nowy Sącz 2:2. Unia ma trzy 
punkty przewagi nad drugą 
w tabeli Olimpią Grudziądz.

Remis lidera
PIŁKA NOŻNA

W pierwszej rundzie PGE Ekstra-
ligi z większości torów wiało 
nudą. 64:26 Sparty Wrocław 
z Falubazem, 59:31 Unii Leszno 
z Włókniarzem Częstochowa 
i wreszcie 56:34 Motoru Lublin 
z Pres Toruń. To nie była dobra 
reklama żużla na start sezonu. 
Najbardziej emocjonujący był re-
mis Bayersystem GKM ze Stalą 
Gorzów w Grudziądzu, wyszar-
pany przez gospodarzy w ostat-
nim wyścigu.  

Ale w Grudziądzu radości nie 
było, bo taka wpadka na swoim 
torze nie powinna się zdarzyć. 
Zwłaszcza, że to GKM był fawo-
rytem spotkania.  

- Może i ten Gorzów był skre-
ślony przez wielu ekspertów i na  
papierze słabszy, ale oni  przyje-
chali tu powalczyć i pokazali pa-
zur na torze - komentował Kevin 
Małkiewicz, junior GKM. -  Nie 
ma co się tłumaczyć, mieliśmy 
słabszy dzień i tyle. Trzeba po-
pracować nad tym co nie zagrało. 
Ciężkie treningi przed  nami. 

- Nie pytajcie, bo za dużo po-
wiem - skwitował z kolei trener 
Robert Kościecha, na gorąco, tuż 
po spotkaniu. - Niby byliśmy fa-
worytami, ale mówiłem chłopa-
kom, że Stal zostawi serce na to-

rze. Wygrywali starty, w polu je-
chali bardzo mądrze. My z kolei 
mamy dużo do przemyślenia, 
ale na gorąco wolałbym za dużo 
nie komentować. Mecz nam nie 
wyszedł, nie jestem zadowolony 
z wyniku, ale cieszę się choćby 
z tego jednego punktu, bo przed  
ostatnim biegiem niewiele na to 
wskazywało - dodał, nawiązując 
do upadku i wykluczenia Jacka 
Holdera z 15. biegu. 

Kolejny sprawdzian żużlow-
ców Bayersystem GKM czeka 
w niedzielę - z Falubazem w Zie-
lonej Górze. Obie drużyny będą 
chciały zmazać plamę z pierw-
szej kolejki. - Łatwo nie będzie, 
bo jak podkreślałem wielokrot-
nie, czeka nas czternaście trud-
nych meczów w pierwszej czę-
ści sezonu - dodał Kościecha.   

Niepocieszeni z Lublina wró-
cili torunianie. Żużlowcy Anio-
łów z dużym wysiłkiem przekro-

czyli tam barierę 30 punktów, 
a na lubelskim torze wyglądali 
na mocno zagubionych. - Bę-
dziemy walczyć, będziemy tre-
nować... - krótko podsumował 
toruński klub. 

W Lublinie z kolei nie kryli sa-
tysfakcji z takiego otwarcia se-
zonu. - Zrobiliśmy to, co mieli-
śmy zrobić parę miesięcy temu - 
skomentował menedżer Motoru 
Jacek Ziółkowski, nawiązując do  
przegranego finału ligi z Pres To-
ruń. -  Wtedy mieliśmy zrobić 55 
punktów w rewanżu na naszym 
torze, nie udało się. Teraz zrobili-
śmy 56 i jestem bardzo zadowo-
lony z każdego z siedmiu moich 
zawodników. Każdy spełnił 
swoją rolę. Taki wynik z mi-
strzem Polski to bardzo dobra 
prognoza przed kolejnymi me-
czami - dodał. 

Początek sezonu i przegrana 
na terenie mocnego rywala to 

jeszcze nie powód do paniki, ale 
na pewno do szybkiego wycią-
gnięcia wniosków.  

A kolejny test torunianie 
przejdą u siebie - w niedzielę 
na Motoarenie zmierzą się z Unią 
Leszno.  

Po dwóch rundach Metalkas 
2. Ekstraligi liderem jest Abram-
czyk Polonia. Bydgoska drużyna 
spokojnie realizuje plan, ale 
przed zawodnikami wciąż dużo 
pracy. Swoje kłopoty w dwóch 
pierwszych meczach miał Wik-
tor Przyjemski, nerwowo i nie-
równo jeździł Tom Brennan, 
który czuje chyba na sobie presję 
walki o miejsce w składzie, poni-
żej oczekiwań startuje Kai Huc-
kenbeck. Po dość pewnym zwy-
cięstwie nad Wilkami w Byd-
goszczy, mecz w Rybniku wy-
magał już dużo więcej wysiłku.  

- Wyszarpaliśmy to zwycię-
stwo w Rybniku. Było dużo 
walki, dużo szukania ustawień. 
Bywało, że zawodnik w jednym 
biegu wygrywał, w kolejnym je-
chał z tyłu. Decydujący był głów-
nie start. Wiedzieliśmy, że 
w Rybniku nie będzie łatwo i to 
się potwierdziło.  Drużynę pocią-
gnął lider Krzysztof Buczkowski, 
pozostali dołożyli te punkty 
i mimo że było ciężko, wygrali-
śmy. Jako sztab szkoleniowy je-
steśmy zadowoleni, że dwa 
punkty zabieramy do Bydgosz-
czy i spokojnie szykujemy się 
do kolejnego spotkania - podsu-
mował trener juniorów Jacek 
Woźniak.   

W niedzielę Abramczyk Polo-
nia podejmie PSŻ Poznań.

Magdalena Zimna
magdalena.zimna@polskapress.pl

ŻUŻEL. Pres Toruń i Bayer-
system GKM Grudziądz nie 
najlepiej zaczęły nowy sezon 
PGE Ekstraligi. - Czeka nas du-
żo ciężkiej pracy - mówią 
w klubach. 

GKM Grudziądz i Pres Toruń zaliczyły 
falstart. Trener gryzł się w język

Uwaga kibiców będzie skiero-
wane na stadiony w Madrycie 
i Liverpoolu gdzie Atletico podej-
mie Barcelonę, a na Anfield Li-
verpool zmierzy się z Paris Saint-
Germain. 

Atletico niespodziewanie wy-
grało pierwszy mecz na Camp 
Nou 2:0 i jest w lepszej sytuacji 

przed rewanżem. To będzie już 
szóste spotkanie obu drużyn 
w tym sezonie i trzecie w ciągu 
10 dni. W La Liga dwa razy wy-
grała Barcelona 3:1 i 2:1, w Pucha-
rze Króla „Atleti” najpierw wy-
grali 4:0, by w rewanżu przegrać 
0:3, ale ostatecznie awansowali 
do finału Copa del Rey. Teraz 
mogą wyrzucić „Barcę” z Ligi Mi-
strzów. Diego Simeone, trener 
Atletico, w rywalizacji ligowej 
z Sevillą przegranej 1:2 oszczę-
dzał większość swoich podsta-
wowych graczy. Inaczej postąpił 
Hansi Flick, prowadzący Barce-
lonę, w derbach przeciwko Espa-

nyolowi wygranych 4:1 oszczę-
dził tylko Roberta Lewandow-
skiego. Polak z reguły dobrze spi-
sywał się przeciwko Atletico 
i na to liczy niemiecki trener 
„Dumy Katalonii”. Przypo-
mnijmy, że „Lewy” w ostatnim 
meczu ligowym tych drużyn za-
pewnił Barcelonie zwycięstwo. 

Liverpool będzie musiał 
na Anfield odrabiać stratę 0:2 
z Paryża. W tamtym meczu pod-
opieczni Arne Slota nie zaistnieli 
i powinni ponieść o wiele wyż-
szą porażkę. Jednak zawodnicy 
Luisa Enrique pudłowali na po-
tęgę na Parc des Princes.  

Liverpool wiele razy odrabiał 
straty przy swoich kibicach, któ-
rzy potrafią ponieść zespół. „The 
Reds” podejdą do meczu z PSG 
w dobrych nastrojach po wygra-
nej ligowej nad Fulham 2:0 i od-
robieniu części strat do czwartej 
Aston Villi. Z kolei paryżanie 
przystąpią do meczu wypoczęci, 
ponieważ ich mecz ligowy 
z Nantes został przełożony. 

Początek obu meczów o  
godz. 21. Transmisja w Ca-
nal+Extra 1 i 2, a Multiliga w Ca-
nal+ Extra 3.  

Dwa pozostałe rewanże w  
środę.  ą

Dariusz Knopik
dariusz.knopik@polskapress.pl

PIŁKA NOŻNA. We wtorkowy 
wieczór rozegrane zostaną 
dwa pierwsze mecze rewan-
żowe Ligi Mistrzów.

Rewanże w Madrycie i Liverpoolu będą pełne emocji

Upadek Jacka Holdera w 15. wyścigu pomógł 
grudziądzanom wyszarpać remis w meczu ze Stalą
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Bydgoszcz ma pięć punktów 
więcej niż drugi Wikęd Luzino, 
który ma jeden mecz rozegrany 
mniej. Nad trzecią Polonią Środa 
Wielkopolska niebiesko-czarni 
mają sześć „oczek” przewagi. 

Właśnie z tym rywalem byd-
goszczanie zmierzą się w najbliż-
szą sobotę o godz. 19. Będzie to 
spotkanie o przysłowiowe „sześć 
punktów”. Przed tym meczem 
zawiszanie wysłali do rywali ja-
sny sygnał: jesteśmy mocni! 

Strzelić siedem goli i to jesz-
cze na wyjeździe to wielki wy-
czyn. Nie ma większego znacze-
nia, że Wybrzeże Rewalskie to 
ostatni zespół w tabeli, który po-
woli godzi się z degradacją. Osta-
tecznie skończyło się 7:2. 

Tym meczem Zawisza koń-
czył morderczy maraton, w cza-
sie którego rozegrał siedem me-
czów w ciągu 21 dni. Kulminacją 
było spotkanie 1/2 finału STS Pu-
charu Polski z Górnikiem Zabrze 
przegrane 0:1. Niebiesko-czarni 
pokazali, że są w stanie pokazać 
się z dobrej strony na tle tak sil-
nego rywala z PKO BP Ekstra-
klasy. Przez długie fragmenty 
meczu nie było widać różnicy 
trzech klas rozgrywkowych, 

które dzielą obie drużyny. Mimo, 
że Zawisza odpadł, to wiele zy-
skał. Znowu stał się rozpozna-
walny na krajowym podwórku. 

W tym czasie bydgoszczanie 
zapewnili sobie awans do  
ćwierćfinału Pucharu Polski Ku-
jawsko-Pomorskiego Związku 
Piłki Nożnej, pokonując Noteć 
Gębic 3:0. Dodajmy, że bronią 
trofeum. 

Jeśli chodzi o mecze ligowe 
w tym czasie to wszystko zaczęło 
się od bezbramkowego remisu 
z Kluczevią Stargard, a potem 
były zwycięstwa z Unią Swa-
rzędz (1:0), Tłuchowią Tłuchowo 
(1:0), Pogonią Nowe Skalmie-
rzyce (1:0) i ostatnio pogrom 
ekipy z Rewala. 

Teraz zaczyna się decydujący 
okres w rywalizacji ligowej. 
Pierwszą odsłoną będzie spotka-
nie z Polonią, z którą zawiszanie 
jesienią przegrali 1:2. Ekipa ze 
Środy Wielkopolskiej ostatnio 
notuje słabsze wyniki, co skut-
kowało nie tylko utratą pozycji li-
dera, ale także spadek na trzecią 
pozycję. Przypominamy, że 
pierwsza lokata to jest bezpo-
średni awans, a druga pozycja to 
możliwość gry w dwustopnio-
wych barażach. 

Zawiszanie nie mają większej 
przerwy. Teraz między meczami 
to pięć dni. Potem w tydzień ro-
zegrają trzy spotkania. Do me-
czów ligowych z Polonią i wyjaz-
dowego z Błękitnymi Stargard 
dojdzie spotkanie w Puchar Pol-
ski K-PZPN z Pogonią Mogilno. 
Emocji nie zabraknie! ą

Dariusz Knopik
dariusz.knopik@polskapress.pl

PIŁKA NOŻNA. Osiem kolejek 
pozostało do zakończenia 
sezonu w Betclic 3. Lidze. 
Walka o awans wchodzi 
w decydującą fazę.

Niebiesko-czarni imponują 
formą przed najważniejszą 
częścią rundy wiosennej

Zawisza strzelił Wybrzeżu Rewalskiemu w dwumeczu  
aż 12 goli! To bardzo rzadko spotykany wyczyn
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Inowrocław  
Oto nasi laureaci 
plebiscytu 
Osobowość Roku  
str. 8

Wola Wapowska   
Młodzieżowa Drużyna 
Pożarnicza mistrzem 
Polski   
str. 9

Kruszwica  
Wybrano nowy zarząd 
Nadgoplańskiego 
PTTK   
str. 8FO
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Do kolizji z udziałem trzech samochodów osobowych doszło wczoraj około godz. 10.20 na ulicy 
Poznańskiej w Inowrocławiu, na wysokości skrzyżowania z ulicą Bagienną. Na miejsce natychmiast 
zadysponowano zastępy straży pożarnej, pogotowie ratunkowe oraz policję. Przyczyny zdarzenia 
wyjaśnia policja. Na zdjęciu jeden z uczestniczących w zdarzeniu pojazdów
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SPORT 

Piłka nożna. Zawisza imponuje formą. 
Jednak przed bydgoskim zespołem 
najważniejsze mecze w sezonie, które 
zdecydują o awansie do Betlic 2. Ligi str. 16

Węgrzy wybrali. Peter Magyar wielkim wygranym! 
Wynik Tiszy daje jej większość niezbędną do zmiany 

konstytucji i ustaw przyjętych przez rząd Orbana str. 7
                          FOT. EAST NEWS               

STREFA 
BIZNESU

Nowe przepisy mogą mieć wpływ na  
sytuację kadrową szpitali. Giełda zon-
dacrypto to tylko fragment proble-
mu. Co z naszymi kolejami? str. 11-13

W biurach paszportowych w: Bydgosz-
czy, Toruniu, Włocławku, Grudziądzu 
i Inowrocławiu obsługa odbywa się 
na bieżąco. Można wcześniej umówić 
wizytę online lub telefonicznie i wtedy 
mamy gwarancję, że zostaniemy ob-
służeni o określonej godzinie.  Rezer-

wacja uruchamia się na 14 dni 
do przodu, o godz. 8. Możliwa jest w:  
a Bydgoszczy – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_bydgoszcz_paszporty – tu 
w ciągu najbliższych dwóch tygodni 
wolne są terminy: 22, 23, 24 i 27 kwietnia;  
a Toruniu – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_torun/Reservation – 
do 30 kwietnia brak wolnych terminów,  
a Włocławku – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_wloclawek/Reserva-
tion – wolne terminy: 20, 21, 22, 23, 24 
i 27 kwietnia.   

Czytelniczka z Bydgoszczy w ubie-
gły czwartek złożyła wniosek o pasz-
port. – Miałam przez internet umó-

wioną wizytę na określoną godzinę, 
więc nie musiałam czekać. Wszystko 
poszło szybko, sprawnie. Na korytarzu 
nie było kolejki – mówi. 

Na Pomorzu i Kujawach coraz wię-
cej mieszkańców wnioskuje o pasz-
port. W 2020 roku  wniosków złożono 
30 432. W 2021 roku było ich 28 648, 
w 2022 roku – 38 959,  2023 roku – 86 
785, w 2024 roku – 92 706, w 2025 roku 
– 86 707.  W tym roku w regionie 
w styczniu złożono  7077 wniosków. 
W lutym było ich  8063, a w marcu –              
7734. Opłaty się nie zmieniły. Paszport 
bez ulgi kosztuje 140 zł.  
Więcej czytaj na stronie 3

Małgorzata Stempinska
malgorzata.stempinska@polskapress.pl

Kto musi wyrobić sobie paszport, le-
piej niech nie zwleka. Na razie  w żad-
nym z pięciu biur paszportowych 
w regionie  nie ma kolejek.  Opłaty 
za nowy dokument się nie zmieniły. 

Od października 
dotacje na rozwój 
małych masarni 
i serowarni str. 4

Przez dziurawy system 
kontroli trafia do nas 
podejrzana żywność
Podejrzana żywność trafia do Europy przez 
niedopracowany system kontroli. – Sytuację 
mogłoby poprawić połączenie inspekcji  
– uważa poseł Jan Krzysztof Ardanowski str. 4
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JEŚLI NIE MAMY ULGI, ZA DOKUMENT ZAPŁACIMY 140 ZŁDOKUMENTY

Po paszport jeszcze 
bez kolejki. Spiesz się!
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Wczorajsze wyniki Narodowe-
go Biura Wyborczego (NVI) dają 
TISZY 138 miejsc w 199-osobo-
wym parlamencie. Koalicja Fi-
desz-KDNP pod przewodnic-
twem premiera Viktora Orbana 
otrzymała w nich 55 mandatów. 
Do parlamentu wejdzie także 
skrajna prawica, Mi Hazank, 
która może liczyć na 6 miejsc. 

Wynik TISZY daje jej więk-
szość niezbędną do zmiany 
konstytucji oraz ustaw przyję-
tych przez rząd Orbana w ciągu 
ostatnich 16 lat jego nieprzer-
wanych rządów. 

W niedzielnych wyborach 
parlamentarnych odnotowano 
rekordową frekwencję – we-
dług najnowszych danych NVI 
zagłosowało w nich prawie 80  
procent wyborców, czyli nie-
mal 6 milionów osób. 

W przemówieniu do tysięcy 
zgromadzonych nad Dunajem 
zwolenników TISZY Magyar za-
znaczył, że „żadna inna partia 
nie otrzymała dotąd tak silnego 
mandatu, jak TISZA”. 

– Odzyskaliśmy nasze pań-
stwo, uwolniliśmy je. TISZA  
nie tylko wygrała, ale będzie 
mieć większość konstytucyjną 

dwóch trzecich. Mandat ten po-
zwoli nam przeprowadzić ła-
twą i pokojową transformację. 
Jesteśmy wdzięczni za wszyst-
kie oddane na nas głosy – po-
wiedział Magyar. 

Lider TISZY wezwał prezy-
denta Węgier i szefów instytu-
cji publicznych mianowanych 
przez parlament za rządów pre-
miera Orbana do opuszczenia 
stanowisk dobrowolnie. 

Odnosząc się do polityki za-
granicznej, Magyar podkreślił, 
że Węgry „ponownie będą sil-
nym i pewnym sojusznikiem 
Unii Europejskiej i NATO”. Po-
twierdził wcześniej zapowia-

dany zamiar udania się w pierw-
szą zagraniczną podróż w cha-
rakterze premiera do Warszawy, 
by „odbudować tysiącletnią 
przyjaźń polsko-węgierską”.  
– Potem udam się do Wiednia, 
a następnie do Brukseli, by przy-
wieźć unijne fundusze, które na-
leżą się Węgrom – oświadczył. 

Viktor Orban pogratulował 
już zwycięstwa swojemu rywa-
lowi. Gratulacje Magyarowi 
złożyli też m.in. prezydent Pol-
ski Dariusz Nawrocki, premier 
Polski Donald Tusk, kanclerz 
Niemiec Friedrich Merz, pre-
mier Portugalii Luis Montene-
gro, premier Wielkiej Brytanii 
Keir Starmer, premier Włoch 
Giorgia Meloni, premier Austra-
lii Anthony Albanese, prezy-
dent Ukrainy Wołodymyr Ze-
łenski i szefowa Komisji Euro-
pejskiej Ursula von der Leyen. 

Zwycięstwo opozycji świę-
towały na ulicach Budapesztu 
dziesiątki tysięcy osób. 

(KW, PAP)
redakcja@polskapress.pl

TISZA, ugrupowanie Petera 
Magyara – według wyników 
obliczonych na podstawie 
99 procent podliczonych  
głosów – może liczyć na  
138 mandatów w 199-oso-
bowym parlamencie.

Węgrzy wybrali. Peter Magyar 
zdeklasował Viktora Orbana

Takie informacje przekazała w  
poniedziałek agencja Reutera, 
powołując się na media z Iranu.  

Przedstawiciel armii zapo-
wiedział również, że Teheran 
wdroży „stały mechanizm” 
kontroli Cieśniny Ormuz w  
związku z groźbami USA doty-
czącymi zablokowania tego na-
turalnego przewężenia Zatoki 
Perskiej. 

Rzecznik dodał, że porty nad  
Zatoką muszą być dostępne 
albo dla wszystkich, albo dla ni-

kogo. Ostrzegł także, że żaden 
port – ani nad Zatoką Perską, ani 
nad Omańską – nie będzie bez-
pieczny, jeśli zagrożone będą 
porty irańskie. 

Wahid Ahmadi, deputo-
wany do irańskiego parlamentu 
i członek parlamentarnej komi-
sji bezpieczeństwa narodowe-
go, oświadczył zaś, że amery-
kański plan zablokowania irań-

skich portów jest dowodem 
na „brak właściwej i wykonal-
nej strategii”. Ocenił, że blo-
kada morska Republiki Islam-
skiej doprowadzi do poważ-
niejszego globalnego kryzysu 
energetycznego. – Pierwszym 
miejscem, które zaleje powódź, 
będzie gospodarka USA i Za-
chodu – oświadczył. 

Ahmadi wyraził przekona-
nie, że Stany Zjednoczone wie-
rzyły, iż przy stole negocjacyj-
nym uda im się osiągnąć przy-
najmniej część tego, czego nie 
udało im się osiągnąć w wojnie  
– przekazał emigracyjny, anty-
rządowy portal Iran Internatio-
nal. 

Zapowiedziana przez prezy-
denta Donalda Trumpa amery-
kańska blokada morska Cie-
śniny Ormuz miała rozpocząć 
się w poniedziałek o godz. 16. 
Centralne Dowództwo Sił 
Zbrojnych USA na Bliskim 

Wschodzie powiadomiło, że za-
blokowany zostanie ruch mor-
ski dla statków wpływających 
do portów irańskich i wypływa-
jących z nich – przypomniała 
agencja DPA. 

Wcześniej, w pierwszych 
dniach wojny rozpoczętej 28 lu-
tego amerykańsko-izraelskim 
atakiem na Iran, Teheran zablo-
kował ruch przez Cieśninę Or-
muz, którą eksportowane były 
ropa i gaz wydobywane w Za-
toce Perskiej. W rezultacie ceny 
tych surowców gwałtownie 
wzrosły. 

Cieśnina jest najwęższym 
punktem Zatoki Perskiej. Leży 
na wodach terytorialnych Iranu 
i Omanu. Zgodnie z prawem 
międzynarodowym jest trakto-
wana jako międzynarodowy 
szlak wodny, jednak Iran nie 
zgadza się z tą oceną i nigdy nie 
ratyfikował stosownych aktów 
prawnych.

(AM, PAP)
redakcja@polskapress.pl

– Amerykańskie ogranicze-
nia wobec Teheranu, doty-
czące statków poruszają-
cych się na wodach między-
narodowych, są nielegalne 
i stanowią akt piractwa  
– oświadczył wczoraj rzecz-
nik irańskich sił zbrojnych.

Irańskie siły zbrojne: amerykańska blokada  
morska jest nielegalna i stanowi akt piractwa

Objęcia urzędu premiera przez Petera Magyara należy oczekiwać najpóźniej w drugiej 
połowie maja - tak wynika z węgierskiej konstytucji i przepisów wyborczych
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Porty nad Zatoką Perską  
muszą być dostępne  
albo dla wszystkich, 
albo dla nikogo

FO
T.

 E
AS

T 
N

EW
S

- Dziś się bawimy, a ju-
tro witamy nowe Wę-
gry, nasze Węgry - mó-
wili mieszkańcy Buda-
pesztu, którzy święto-
wali na ulicach stolicy.

Zgodnie z uzyskanymi danymi 
budowa aż siedmiu nowych wież 
dla systemów Pancyr rozpoczęła 
się tego samego dnia – 17 marca. 
Niektóre z nich są już wyposa-
żone w kompleksy rakietowe 
krótkiego zasięgu, zwykle mon-
towane na ciężarówkach Ural. 

Podobnie jak wieże z syste-
mami Pancyr wokół Moskwy, 
systemy obrony przeciwlotni-
czej w Wałdaju są rozmieszczo-
ne wokół rezydencji Putina 

w dwóch pierścieniach o dużej 
i małej średnicy. 

W rezydencji w Wałdaju, jak 
wcześniej ustalili dziennikarze 
projektu śledczego rosyjskiej 
sekcji Radio Swoboda „Sistema”, 
dużo czasu spędza Alina Kaba-
jewa z synami Putina, a dla sa-
mego prezydenta Rosji zbudo-
wano tam jedną z dokładnych 
kopii jego gabinetu w Kremlu. 

Kilka miesięcy temu Rosja 
oskarżyła Ukrainę o atak dro-
nami na rezydencję w Wałdaju, 
co szybko okazało się nieprawdą. 

Wcześniej Radio Swoboda od-
kryło również, że ponad 20 wież 
z karabinami maszynowymi du-
żego kalibru, a także kilka plat-
form z przeciwlotniczym kom-
pleksem rakietowym Pancyr zo-
stało zbudowanych na terenie 
i na obrzeżach specjalnej strefy 
ekonomicznej Ałabuga.

(GK, PAP)
redakcja@polskapress.pl

Wokół rezydencji prezyden-
ta Rosji Władimira Putina 
w Wałdaju wybudowano 
siedem nowych wież wypo-
sażonych w systemy obrony 
przeciwlotniczej Pancyr. 
Łącznie jest ich już aż 27.

Wokół rezydencji Putina 
zbudowano kolejne wieże 
z systemami rakietowymi

– Nie obawiam się administracji 
Trumpa – oświadczył Leon XIV.  
– Ja mówię o Ewangelii – podkre-
ślił papież. Dodał też, że będzie 
nadal głośno wypowiadał się 
przeciwko wojnie. 

Wyjaśnił też, odnosząc się 
do słów Trumpa, że nie zamierza 
wchodzić z nim w dyskusję. 

Prezydent USA ostro skryty-
kował w niedzielę głowę Ko-
ścioła katolickiego we wpisie 
na platformie Truth Social oraz 
podczas późniejszej rozmowy 
z dziennikarzami. 

„Papież Leon jest SŁABY 
w kwestii przestępczości i fatalny 
w polityce zagranicznej. Mówi 
o »strachu« przed administracją 
Trumpa, ale nie wspomina o  
STRACHU, który Kościół katolicki 
i wszystkie inne organizacje 
chrześcijańskie odczuwały pod-
czas pandemii Covid, kiedy 
aresztowano księży, duchow-
nych i wszystkich innych za od-
prawianie nabożeństw” – napisał 
Trump. 

„Nie chcę papieża, który 
uważa, że to w porządku, by Iran 
miał broń nuklearną. Nie chcę 
papieża, który uważa, że to 
straszne, że Ameryka zaatako-
wała Wenezuelę, kraj, który wy-
syłał ogromne ilości narkotyków 
do Stanów Zjednoczonych i, co 
gorsza, opróżniał więzienia, 
w tym morderców, handlarzy 
narkotyków i zabójców, wysyła-
jąc ich do naszego kraju” – napi-
sał prezydent USA. 

(AM, PAP)
redakcja@polskapress.pl

Papież Leon XIV powiedział 
w poniedziałek dziennika-
rzom w samolocie w czasie 
podróży do Algierii, że bę-
dzie dalej apelował o pokój 
i wypowiadał się przeciwko 
wojnie.

Papież: Ne obawiam się 
administracji Trumpa

Rezydencji Putina strzeże już blisko 30 wież 
z systemami rakietowymi Pancyr
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Plebiscyt, prowadzony przez re-
dakcje „Gazety Pomorskiej”, 
„Expressu Bydgoskiego” oraz 
„Nowości Dziennik Toruński”, 
od lat cieszy się ogromnym zain-
teresowaniem. W tej edycji czy-
telnicy oddali ponad 60 tysięcy 
głosów – to najlepszy dowód, jak 
ważne jest docenianie tych, któ-
rzy na co dzień zmieniają świat 
wokół siebie. 

Laureatów wybierano w pię-
ciu kategoriach, a zgłoszenia na-
pływały tysiącami. Po wielu ty-
godniach analiz, rozmów i pod-
liczeń przyszła wreszcie chwila 
na finałowe ogłoszenie wyni-
ków. 

Galę otworzył Marek Ciesiel-
ski, prezes Makroregionu Wiel-
kopolska Kujawsko-Pomorskie 
Polska Press, który w swoim wy-
stąpieniu zwrócił się bezpośred-
nio do laureatów: 

- Podczas takich plebiscytów 
zawsze mam jedną główną myśl. 
Gratuluję państwu przede wszy-
stkim odwagi, bo trzeba być od-
ważnym, aby działać na rzecz lo-
kalnych społeczności, ale też 
chcieć mówić o swojej pracy 
i swoich osiągnięciach. Życzę 
państwu jej jeszcze więcej. 

Słowa te spotkały się z gorą-
cym aplauzem zebranych – w  
końcu każda z nagrodzonych 
osób doskonale wie, że działanie 
na rzecz innych wymaga nie tyl-
ko serca, ale i determinacji. 

Podczas gali nie zabrakło po-
wodów do dumy dla mieszkań-
ców Inowrocławia i okolic. 

Tytuł „Osobowości Roku 
2025” trafił do Magdaleny Lazar 
z powiatu radziejowskiego. Wo-
kalistka zespołu Polifonika & 
Magda Lazar jest doskonale 
znana inowrocławskiej publicz-
ności. Została nominowana za  
swoją artystyczną działalnością, 
którą promuje Kujawy, region 
i całe województwo kujawsko 
-pomorskie.  

Za stworzenie wraz z zespo-
łem Polifonika pierwszej w Pol-
sce płyty musicalowej z utwo-

rami Gusa Edwardsa „Gus Ed-
wards Overview” została nagro-
dzona Nagrodą Marszałka Woje-
wództwa Kujawsko-Pomorskie-
go. Doceniono jej pracę nad dru-
gim albumem ASPRO – etnicz-
nym, słowiańskim projektem 
opartym na poezji Jana Kaspro-
wicza, który ponownie podkre-
śla piękno lokalnego dziedzic-
twa. Doceniono także działania 
na rzecz rozwoju kultury, m.in. 
bycie jurorem konkursów, 
wspieranie młodzieży w arty-
stycznych inicjatywach, prowa-
dzenie warsztatów i lekcji wokal-
nych.  

W finale wojewódzkim, w ka-
tegorii nauka, III miejsce zajął dr 
Bartosz Jakub Myśliwiec – dyrek-
tor Szpitala Wielospecjalistycz-
nego im. dr. Ludwika Błażka 
w Inowrocławiu.  

W kategorii kultura w powie-
cie inowrocławskim laureatką 
została Beata Kiersztan – dyrek-
tor Młodzieżowego Domu Kul-
tury im. Janusza Korczaka w Ino-
wrocławiu.  

Z kolei w kategorii działalność 
społeczna i charytatywna w po-
wiecie inowrocławskim zwycię-
żył Andrzej Drzewucki (znany 
również jako Andrzej Lata). Or-
ganizator imprezy Dron Show, 
ale przede wszystkim wielu ak-
cji charytatywnych w Inowrocła-
wiu i Kruszwicy.  

Po odebraniu statuetki An-
drzej Drzewucki nie krył wzru-
szenia i skierował do zebranych 
krótkie, ale jakże wymowne 
przesłanie: - Warto być sobą i ro-
bić swoje. Podziękowania dla 
tych, którzy oddali na mnie 
głosy. ą

Anna Grochowina
anna.grochowina@polskapress.pl

W zabytkowym Dworze Artu-
sa w Toruniu odbyła się uro-
czysta gala podsumowująca 
plebiscyt „Osobowość Roku” 
– jeden z najbardziej rozpo-
znawalnych organizowanych 
przez Polska Press Grupa.

Plebiscyt rozstrzygnięty. Oto 
nasze Osobowości Roku 2025 

Odbyło się walne zebranie spra-
wozdawczo-wyborcze podsu-
mowujące kadencję 2022-2026 
władz Nadgoplańskiego Od-
działu PTTK w Kruszwicy.  

Przeprowadzone zostały 
wybory, które wyłoniły skład 
nowego zarządu oraz komisji 
rewizyjnej 

I tak, funkcję prezesa Od-
działu Nadgoplańskiego PTTK 
w Kruszwicy delegaci powie-
rzyli ponownie Franciszkowi 
Borczakowi. Pierwszym wice-
prezesem została Ewelina Szku-
dlarek, drugim wiceprezesem -  
Anna Urbanek, sekretarzem - 
Jarosław Lisiecki, a skarbnikiem 
- Piotr Wajer.  

Komisję rewizyjną Nadgo-
plańskiego Oddziału PTTK 
tworzą: Andrzej Rymarkiewicz 
(przewodniczący), Krystyna 
Arent (wiceprzewodnicząca), 
Małgorzata Kubiak (sekretarz) 
oraz Helena Gąsiorowska i Ma-
rek Adelski (członkowie). 

Wybrano delegatów na Re-
gionalną Konferencję Oddzia-
łów PTTK  Województwa Ku-

jawsko-Pomorskiego - Jaro-
sława Lisieckiego i Franciszka 
Borczaka.  

Podczas walnego zebrania 
przyjęto też liczne wnioski. Do-
tyczą one m. in.: przeprowa-
dzenia szkolenia dla nowych 
przewodników turystycznych 
oraz zaktywizowania działal-
ności w zakresie turystyki pie-
szej. 

Przedstawiono też wnioski 
zawarte w sprawozdaniu zarzą-
du oddziału. Jeden z nich doty-
czy weryfikacji dotychczasowej 
działalności, w związku z zapo-
wiedziami zakończenia dzier-
żawy przez oddział Mysiej Wie-
ży i statku Rusałka.  

Wśród wniosków pojawia 
się zwiększenie liczby człon-
ków Nadgoplańskiego Oddzia-
łu PTTK, integracja lokalnego 
środowiska turystycznego, roz-
szerzenie oferty wycieczek, 
zwłaszcza wyjazdów tematycz-
nych i rodzinnych.  

Nadgoplański Oddział PTTK 
ma też, poza działalnością ro-
werową i pieszą, intensyfiko-
wać inne formy uprawiana tu-
rystyki, jak również wzmacniać 
współpracę z lokalnymi insty-
tucjami i szkołami, organizować 
cykliczne wydarzenia turysty-
czne o zasięgu regionalnym 
oraz zintensyfikować działania 
w kierunku pozyskiwania środ-
ków zewnętrznych. ą

(FI)
dominik.fijalkowski@polskapress.pl

W minioną sobotę wybrano 
nowy zarząd Oddziału Nadgo-
plańskiego PTTK w Kruszwi-
cy. Na jego czele ponownie 
stanął Franciszek Borczak.

Nadgoplański PTTK ma nowy zarząd i ambitne plany

Andrzej Drzewucki i Beata Kiersztan, laureaci plebiscytu Osobowość Roku 2025
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Nowy zarząd. Od lewej: Piotr Wajer, Ewelina Szkudlarek, 
Franciszek Borczak, Anna Urbanek i Jarosław Lisiecki
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Podczas akcji w miniony piątek 
skontrolowali 1762 kierowców. 

- Celem akcji pod nazwą 
„Trzeźwe popołudnie” było 

wyeliminowanie z ruchu dro-
gowego nietrzeźwych kierują-
cych - mówi asp. szt. Izabela 
Lewicka-Waszak, oficer pra-
sowy komendanta powiato-
wego policji w Inowrocławiu.  

Niestety, statyski policyjnej 
akcji „popsuł” jeden rowerzy-
sta, który kierował na „po-
dwójnym gazie”.  

Ponadto podczas działań 
zatrzymano dwa dowody reje-
stracyjne. 
ą

(FI)
dominik.fijalkowski@polskapress.pl

Inowrocławscy policjanci 
uczestniczyli w wojewódz-
kich działaniach wymierzo-
nych przeciwko nietrzeź-
wym uczestnikom ruchu 
drogowego. 

Rowerzysta „popsuł” 
statystyki akcji policji

Tym razem policyjna akcja sprawdzania trzeźwości 
prowadzona była nie z samego rana, tylko po południu
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Inowrocław

Skierowana jest ona do rodzi-
ców dzieci, które w ostatnim 
czasie przyszły na świat w Szpi-
talu Wielospecjalistycznym w  
Inowrocławiu. 

Kilka dni temu na skwerze 
przed lecznicą posadzonych zo-
stało kilka drzew upamiętniają-
cych narodziny małych miesz-
kańców Inowrocławia i po-
wiatu. Swoje drzewka mają tam 
więc: Matylda, Hania, Zoja, Ju-
lia, Gabriel i Karol. Natomiast ich 
rodzice, po uroczystości, otrzy-
mali imienne certyfikaty zasa-
dzenia drzewa dla swojego 
dziecka oraz prezenty - zabawki 
dla swoich pociech. 

Inicjatorką akcji „Nowe życie 
- nowe drzewo” jest starosta 
Wiesława Pawłowska. 

Jak informują służby pra-
sowe inowrocławskiego Staro-
stwa Powiatowego, drzewa jakie 
sadzą rodzice, by uczcić naro-
dziny dziecka dopasowane są  
do dziewczynek i chłopców. 
Drzewa żeńskie to klony, a mę-
skie - dęby.  

Przy okazji przypomnieć 
warto, że Oddział Położniczo-
Ginekologiczny inowrocław-
skiego szpitala jest jednym z naj-
większych w województwie ku-
jawsko-pomorskim. W ubie-
głym roku przyjęto w nim 821 
porodów, w 2024 – 779, a w 2023 
– 760. Jest więc jednym z nielicz-
nych, gdzie liczba porodów ro-
śnie. Należy jednak zauważyć, 
że jest ona znacznie niższa niż 
kilkanaście lat temu, np. w 2009 
r. porodów było 1498. ą

(FI)
dominik.fijalkowski@polskapress.pl

Powiat inowrocławski pro-
paguje akcję „Nowe życie - 
nowe drzewo”.

Dzieciaki mają swoje 
drzewa pod szpitalem

Biuro Ogłoszeń - tel. 52 357 76 14

eprasa.pl b142bf4b28
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Pieniądze te przeznaczone zo-
staną na realizację projektu 
„Rozbudowa drogi wojewódz-
kiej numer 251 w zakresie wy-
konania drogi dla pieszych i ro-
werów na odcinku Inowrocław 
– Cieślin”.  Łączna wartość tej 
inwestycji oszacowana została 

na  2 669 257 złotych. Jak infor-
muje gm. Inowrocław, projekt 
obejmuje budowę wydzielonej 
drogi dla pieszych i rowerów 
w miejscowości Cieślin. Po-
wstanie tam prawie półtora ki-
lometra infrastruktury rowero-
wej, która uzupełni i przedłuży 
istniejącą sieć tras na obszarze 
Miejskiego Obszaru Funkcjo-
nalnego Inowrocławia, realizo-
waną w ramach Zintegrowa-
nych Inwestycji Terytorialnych 
(ZIT).  

Dzięki realizacji inwestycji 
zwiększy się bezpieczeństwo 
pieszych i rowerzystów, od-

dzielając ruch niezmotoryzo-
wany od samochodowego, 
a tym samym powstanie wy-
godne połączenie rowerowe 
między gminą a miastem Ino-
wrocław.  

Wydzielona droga dla rowe-
rzystów przyczyni się do ogra-
niczenia ruchu samochodo-
wego i wpłynie na zmniejsze-
nie emisji gazów cieplarnia-
nych, a przede wszystkim 
wzmocni atrakcyjność trans-
portu rowerowego, jako co-
dziennej formy przemieszcza-
nia się.  
ą

(FI)
dominik.fijalkowski@polskapress.pl

Ponad 1,6 mln złotych dofi-
nansowania otrzyma gmina 
Inowrocław z  Europejskie-
go Funduszu Rozwoju Re-
gionalnego.

Z myślą o bezpieczeństwie rowerzystów

Ekipa chłopców z Woli Wapow-
skiej została zwycięzcą Ogólno-
polskich Halowych Młodzieżo-
wych Zawodów Sportowo-Po-
żarniczych w Kędzierzynie-
Koźlu.  

- To historyczny wynik 
w skali województwa kujaw-
sko-pomorskiego. Żadna z mło-
dzieżowych drużyn pożarni-
czych z tego terenu nigdy nie 
sięgnęła po mistrzowski tytuł - 
informuje Maria Pańka, tre-
nerka ekipy z Woli Wapowskiej.  

Warto jednak wspomnieć, że 
zwycięstwo MDP z Woli Wa-
powskiej nie jest przypadkowe. 
Ekipa ma na swoim koncie kilka 
tytułów mistrza województwa 
i wygranych w zawodach z  
udziałem drużyn z różnych za-
kątków Polski. Jest też brązo-
wym medalistą mistrzostw Pol-
ski.  

Podczas Ogólnopolskich Ha-
lowych Młodzieżowych Zawo-

dów Sportowo-Pożarniczych 
w Kędzierzynie-Koźlu do walki 
stanęły po 2 drużyny z każdego 
województwa (dziewczęta i  
chłopcy) oraz 2 drużyny z Ukra-
iny.  

Do pokonania był 60-me-
trowy tor przeszkód. Każdy 
z członków drużyny musiał m. 
in. na czas łączyć węże, podłą-
czyć rozdzielacz wody, wskazać 
odpowiednią armaturę i wiązać 
węzły strażackie.  

- Aby wygrać, każdy z za-
wodników musiał wykonać za-
danie w czasie około 21 sekund. 
I to się nam udało - dodaje Ma-
ria Pańka.  

Młodzieżową Drużynę Po-
żarniczą w Woli Wapowskiej 
tworzą dzieci i młodzież w wie-
ku od 10 do 16 lat. W większości 
są to uczniowie i absolwenci 
miejscowej podstawówki.  

- Choć udaje się nam to 
od kilku lat, to jednak zbudo-
wanie dobrej drużyny MDP nie 
jest łatwą sprawą. Dzieci jest co-
raz mniej. Na dodatek muszą 
być bardzo sprawne. Praca z ni-
mi wymaga czasu. W naszym 
przypadku spotykamy się na  
treningach dwa razy w tygo-
dniu. Każdy trening trwa dwie 
godziny - zdradza trenerka.  

Mistrzostwo Polski zdobyte 
przez chłopaków MDP z Woli 
Wapowskiej odbija się szero-
kim echem. Gratulacje przeka-
zało m. in. kierownictwo Ko-
mendy Powiatowej Państwo-
wej Straży Pożarnej w Inowro-
cławiu.  

- To niezwykłe osiągnięcie 
jest efektem ciężkiej pracy, sys-
tematycznych treningów oraz 
ogromnego zaangażowania 
młodych druhen i druhów. 
Szczególne gratulacje kieru-
jemy do trenerów - Marii Pańki 
oraz Krzysztofa Wiśniewskie-
go, których wsparcie, wiedza 
i zaangażowanie miały ogrom-
ny wpływ na ten sukces. Wasza 
determinacja, duch walki oraz  
współpraca są wzorem do na-
śladowania. Pokazaliście, że 
marzenia naprawdę się speł-
niają - podkreślają komendant 
powiatowy PSP st.bryg. Jakub 
Politowski i jego zastępca bryg. 
Ireneusz Taraszka.  

Sprawność druhów z MDP 
w Woli Wapowskiej będzie moż-
na podziwiać 30 listopada br., 
podczas otwartych zawodów, ja-
kie zorganizowane zostaną w  
ich miejscowości, z udziałem 
wielu drużyn z różnych zakąt-
ków Polski.

Dominik Fijałkowski
dominik.fijalkowski@polskapress.pl

Młodzieżowa Drużyna Po-
żarnicza z Woli Wapowskiej 
(gm. Kruszwica) wywalczy-
ła w minioną sobotę tytuł 
mistrza Polski. 

Młodzi druhowie z Woli 
z mistrzowskim tytułem

Mistrzowska drużyna z Woli Wapowskiej prezentuje zdobyte trofea
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WYCIĄG Z OGŁOSZENIA 

BURMISTRZ MIASTA I GMINY GĄSAWA

ogłasza

V PRZETARG USTNY NIEOGRANICZONY

na sprzedaż nieruchomości gruntowej zabudowanej

Położenie Nr działki Pow.w ha Księga wieczysta Cena wywoławcza Wadium
Termin wniesienia 

wadium
Nieruchomość położona 
w obrębie ewidencyjnym 

Rozalinowo-Piastowo

nr 13/1
nr 13/14

0.0709 BY1Z/00018329/9
280.000,00 zł 

Zwolniona z podatku VAT
28.000,00 zł 18.05.2026 r.

Budynek w Ostrówcach 5 
zaadaptowany z obiektu 
szkoły podstawowej na 

cele mieszkalne

Pow. zabudowy 
166,80 m2

Pow. użytkowa 317,70 m2 Kubatura 1700 m3

Przeznaczenie 
nieruchomości

Nieruchomość położona jest w terenie, dla którego nie obowiązuje miejscowy plan ogólny zagospodarowania 
przestrzennego gminy Gąsawa. W studium uwarunkowań i kierunków zagospodarowania przestrzennego gminy 

Gąsawa nieruchomość znajduje się w terenie zabudowy rekreacyjno-wypoczynkowej.

Przetarg odbędzie się w dniu 22.05.2026 r. o godz. 10 w siedzibie Urzędu Miasta i Gminy w Gąsawie, przy ul. Żnińskiej 8 (pokój nr 4 
na parterze). I przetarg ustny nieograniczony odbył się w dniu 3.06.2025 r. II przetarg ustny nieograniczony odbył się w dniu 22.08.2025 r. III przetarg 

ustny nieograniczony odbył się w dniu 31.10.2025 r. IV przetarg ustny nieograniczony odbył się w dniu 20.02.2026 r. Szczegółowe informacje dotyczące 

powyższej nieruchomości znajdują się na stronie internetowej Urzędu Miasta i Gminy w Gąsawie www.gasawa.bip.net.pl, a także na tablicy ogłoszeń 

Urzędu. Dodatkowe informacje można uzyskać w Urzędzie Miasta i Gminy w Gąsawie (pokój nr 7), tel. 52 30 36 239 i 604 447 263.

REKLAMA 0011508394

RPO.6721.3.2026.BU

OBWIESZCZENIE BURMISTRZA BARCINA

o wyłożeniu do publicznego wglądu projektu 
miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego 

nieruchomości oznaczonej według ewidencji gruntów nr 130/6 i 133/4, 
obręb ewidencyjny Sadłogoszcz, gmina Barcin,  
wraz z prognozą oddziaływania na środowisko

Na podstawie art. 17 pkt 9 i pkt 11 ustawy z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym  

(t.j. Dz. U. z 2024 r. poz. 1130 ze zm.) w związku z art. 67 ust. 3 ustawy z dnia 7 lipca 2023 r. o zmianie ustawy  

o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym oraz niektórych innych ustaw (Dz. U. z 2023 r., poz. 1688 ze 

zm.), art. 39 ust. 1 pkt 2 - pkt 5 oraz art. 40 i art. 41 w związku z art. 46 ust. 1 pkt 1 ustawy z dnia 3 października 

2008 r. o udostępnianiu informacji o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie środowiska oraz 

o ocenach oddziaływania na środowisko (t.j. Dz. U. z 2024 r., poz. 1112 ze zm.) oraz podjętej przez Radę Miejską w Barcinie 

uchwały nr XXXVI/367/2021 Rady Miejskiej w Barcinie z dnia 17 grudnia 2021 r. w sprawie przystąpienia do sporządzenia 

miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego nieruchomości oznaczonej według ewidencji gruntów nr 130/6 

i 133/4, obręb ewidencyjny Sadłogoszcz, gmina Barcin

zawiadamiam o wyłożeniu do publicznego wglądu projektu
miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego nieruchomości oznaczonej według ewidencji gruntów  
nr 130/6 i 133/4, obręb ewidencyjny Sadłogoszcz, gmina Barcin, wraz z prognozą oddziaływania na środowisko

w dniach od 23 kwietnia 2026 r. do 27 maja 2026 r.  

w Urzędzie Miejskim w Barcinie, ul. Artylerzystów 9, 88-190 Barcin, pok. 15, w godzinach pracy urzędu, 
tj. poniedziałek, środa, czwartek: 7:00-15:00; wtorek: 7:00-16:30; piątek: 7:00-13:30.

Jednocześnie informuję, iż projekt miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego oraz prognoza oddziaływania 

na środowisko dostępne będą również w ww. terminie w wersji elektronicznej na stronie Biuletynu Informacji Publicznej 

Gminy Barcin oraz stronie www.barcin.pl. 

Zgodnie z art. 18 ust. 1 ww. ustawy o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym, każdy, kto kwestionuje ustalenia 

przyjęte w projekcie planu miejscowego, może wnieść uwagi. Uwagi należy składać pisemnie do Burmistrza Barcina, 

z podaniem imienia i nazwiska lub nazwy jednostki organizacyjnej i adresu, oznaczenia nieruchomości, której uwaga 

dotyczy, w nieprzekraczalnym terminie do dnia 16 czerwca 2026 r. 

Zgodnie z art. 8c ustawy z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym (t.j. Dz. U. 

z 2024 r., poz. 1130 ze zm.) w związku z art. 67 ust. 3 pkt 4 ustawy z dnia 7 lipca 2023 r. o zmianie ustawy o planowaniu  

i zagospodarowaniu przestrzennym oraz niektórych innych ustaw (Dz. U. z 2023 r. poz. 1688), uwagi do  miejscowego 

planu zagospodarowania przestrzennego mogą być wnoszone również w formie elektronicznej, w tym za pomocą 

środków komunikacji elektronicznej, w szczególności poczty elektronicznej na adres: sekretariat@barcin.pl 
oraz platformy usług administracji publicznej ePUAP: /4jqy80sc35/skrytka lub za pomocą systemu e-Doręczeń: 
AE:PL-38950-64708-TSVDS-15. Wnoszący uwagi zobowiązany jest do podania swojego imienia i nazwiska oraz adresu 

zamieszkania lub nazwy oraz adresu siedziby. 

Uwagi składa się wyłącznie za pomocą formularza – zgodnie z Rozporządzeniem Ministra Rozwoju i Technologii  

z dnia 13 listopada 2023 r. w sprawie wzoru formularza pisma dotyczącego aktu planowania przestrzennego 

(Dz. U. z 2023 r., poz. 2509), który jest dostępny w siedzibie Urzędu Miejskiego w Barcinie oraz na stronie Biuletynu 

Informacji Publicznej Gminy Barcin: www.bip.barcin.pl w zakładce: Prawo lokalne – Zagospodarowanie przestrzenne oraz 

na stronie www.barcin.pl, a także na stronie internetowej Ministerstwa Rozwoju i Technologii.  

Dyskusja publiczna nad przyjętymi w projekcie planu miejscowego rozwiązaniami odbędzie się w dniu  
6 maja 2026 r. w Urzędzie Miejskim w Barcinie, ul. Artylerzystów 9, 88-190 Barcin, sala nr 6, godz. 11:00.

Jednocześnie informuję, że zgodnie z art. 21 ustawy z dnia 3 października 2008 r. o udostępnianiu informacji o środowisku 

i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie środowiska oraz o ocenach oddziaływania na środowisko (t.j. Dz. U. 

z 2024 r., poz. 1112 ze zm.) zwanej dalej „ustawą” – w publicznie dostępnym wykazie danych o dokumentach zawierających 

informacje o środowisku i jego ochronie, zamieszczono informacje o projekcie miejscowego planu zagospodarowania 

przestrzennego nieruchomości oznaczonej według ewidencji gruntów nr 130/6 i 133/4, obręb ewidencyjny Sadłogoszcz, 

gmina Barcin, oraz o prognozie oddziaływania na środowisko ww. planu miejscowego. 

Zgodnie z art. 46 ust. 1 pkt 1 oraz art. 54 ust. 2 ustawy, projekt miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego 

podlega strategicznej ocenie oddziaływania na środowisko z zapewnieniem możliwości udziału społeczeństwa w okresie 

jego wyłożenia do publicznego wglądu.  

Wnioski i uwagi w postępowaniu w sprawie strategicznej oceny oddziaływania na środowisko – stosownie 

do przepisu art. 54 ust. 3 ustawy należy wnosić na ww. zasadach przywoływanej ustawy o planowaniu i zagospodarowaniu 

przestrzennym, w nieprzekraczalnym terminie do dnia 16 czerwca 2026 r. 

INFORMACJA ADMINISTRATORA DANYCH
Administratorem danych osobowych jest Burmistrz Barcina. Klauzulę informacyjną RODO zamieszczono na stronie 

www.bip.barcin.pl oraz w siedzibie Urzędu Miejskiego w Barcinie, ul. Artylerzystów 9, 88-190 Barcin.  

REKLAMA 0011508927
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Przypomnijmy, że m.in. po jed-
nej z naszych publikacji, gdy 
pisaliśmy - po informacji z LP-
KiW - że stok w tym roku nie 
zostanie uruchomiony, władze 
parku, po konsultacji z mia-
stem i pozyskaniu zewnętrz-
nego wsparcia, zmieniły jed-
nak zdanie. 

Błyskawicznie wykonano 
prace remontowe (m.in. wy-
mieniono instalację) i - wyko-
rzystując mroźną pogodą - na-
śnieżono stok. Choć tylko przez 
miesiąc, szalały na nim tłumy 
narciarzy i saneczkarzy. Nie-
wielka górka myślęcińska (ma 
107 m długości, a różnica pozio-
mów to 42 m) jest wystarcza-
jąca do nauki jazdy na nartach 

czy wprawek przed poważnym 
suszowaniem. 

Unilever i PepsiCo 
darczyńcami 
Jak zatem wypadło podsu-

mowanie sezonu zimowego? 
Do pytań radnego Pawła Siega 
odniósł się Marcin Heymann, 
prezes zarządu LPKiW Myślę-
cinek. 

Z jego odpowiedzi wynika, 
że przez 31 dni stok narciarski 
był otwarty we wszystkie dni 
tygodnia. W sumie sprzedano 
3977 biletów i karnetów na  
łączną kwotą blisko 124 ty-
sięcy złotych. Najwięcej sprze-
dano biletów na 1 wjazd (5 zł) - 
2027 sztuk, później karnetów 
godzinnych (50 zł) - 1181 sztuk, 
dwugodzinnych (80 zł) - 626 

sztuk i trzygodzinnych (100 zł) 
- 143 sztuki. 

Po stronie przychodów park 
podał też wpływ z umów spon-
sorskich. To niebagatelna kwota 
ponad 138 tysięcy złotych pozy-
skana od koncernu Unilever (do-
kładnie od jego spółki The Ma-
gnum Ice Cream Company) i  
koncernu PepsiCo (od jego spółki 
Frito Lay Poland sp. z o.o.). 

Warto jednak zaznaczyć, że 
te pieniądze zostały przezna-
czone na pokrycie napraw 
i awarii. Mowa głównie o wy-
mianie 30-letniej instalacji 
wodnej służącej do naśnieża-
nia. To koszt ponad 136 tysięcy 
złotych. Do tego doszła rekul-
tywacja terenu (2000 zł). 

Wpływy spore,  
ale wydatki większe 
Stok generował także inne 

koszty: energia elektryczna  
(w tym naśnieżanie i wyciąg) to 
ok. 43 tys. zł, wynagrodzenia 
obsługi, ratowników, techni-
ków - ok. 85 tys. zł,   ratrakowa-
nie (z serwisem, paliwem naj-
mem) - 4224 zł,   przeglądy i do-
puszczenia wyciągu - 1050 zł,   
materiały, serwis systemu na-
śnieżania oraz pozostałe usługi 
obce - 2520 zł. Łączne koszty 
uruchomienia i funkcjonowa-
nia stoku to ponad 135 tys. zł. 

Podsumowując finansowo 
sezon: przychód ze sprzedaży 
biletów i karnetów - 123.856,48 
zł + kwota od sponsorów  
- 138.466,00 zł oraz wydatki: 
koszty uruchomienia i funkcjo-
nowania stoku - 135.540,17 zł + 

koszty naprawy, wymiany rury 
- 136.466,00 zł + koszt rekulty-
wacji terenu - 2000 dały łącznie 
wynik ujemny, choć niewielki: 
-11.683,69 zł. 

Poszukają inwestora 
Radny Sieg zapytał także 

o koszty posezonowe i losy dal-
szej działalności stoku. Prezes 
Heymann poinformował, że 
po sezonie narciarskim drobnej 
rekultywacji wymaga jedynie 
fragment stoku saneczkowego, 
gdzie była wykonywana na-
prawa systemu rurociągu do-
starczającego wodę, a zakres 
prac (za wspomniane już 2000 
zł) to bronowanie i wysianie 
trawy (finansowane z pienię-
dzy sponsorów). 

Kluczowa informacja jest 
jednak taka, że LPKiW chce, 
aby stok dalej funkcjonował, co 
nie dziwi, biorąc pod uwagę 
skalę wykonanej pracy. W ko-
lejnym sezonie Leśny Park pla-
nuje wydzierżawić stok łącznie 
z infrastrukturą operatorowi 
zewnętrznemu - inwestorowi, 
po jego stronie będą również re-
monty i inwestycje - informuje 
Marcin Heymann. ą

Adam Szczęśniak
adam.szczesniak@polskapress.pl

Stok narciarski w Myślę- 
cinku w minionym sezonie 
zimowym działał tylko 31 
dni, ale nie mógł narzekać 
na brak zainteresowania 
Bydgoszczan. O wynik fi-
nansowy i przyszłość stoku 
zapytał jeden z bydgoskich 
radnych. 

Stok narciarski w bydgoskim Myślęcinku 
na małym minusie. Park poszuka dzierżawcy

Przez 31 dni stok narciarski był otwarty we wszystkie dni tygodnia. W sumie sprzedano 
3977 biletów i karnetów na łączną kwotą blisko 124 tysięcy złotych 
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Bydgoszcz

Tanie noclegi dla firm, 601-919-805  00532

LEKARSKIE

Włocławek

Badania okresowe pracowników, kierowców, 

posiadających broń - lek. Wojciech Cader, 

Plac Wolności 17, pn. 10.15-13.00,  

wt. 8.00-11.00, śr. 14.00-19.00,  

czw. 8.00-11.00, pt.14.00-19.00,  

tel. 603-767-838, 54/231-43-54.  

Współpraca z LUXMED i MEDICOVER.   

 000074

Radziejów

Internista Mieczysław Wolański,  

przyjmuje codzienne od 9.00,  

Radziejów, ul. Łokietka 3, ekg, holter usg, labo-

ratorium. Tel. 607 402 122,  

54/285 22 40  Q701187897A

USŁUGI

Bydgoszcz

Śmieci – wywóz, kontenery, gruz „Corimp”  

52/320-81-85. 000288

Grudziądz:

STACJA demontażu pojazdów przyjmuje sa-

mochody do złomowania, Grudziądz,  

tel. 56/465–48–88

USŁUGI POGRZEBOWE

Bydgoszcz

Dylewscy Zakład Usług Pogrzebowych,  

Plac Piastowski 9, Bydgoszcz.  

Tel. Całodobowe  52/322-29-16,  

602-26-34-72, www.dylewscy.pl Biuro For-

don ul.Piwnika Ponurego 1D, 52/342-95-

16. Obsługujemy cmentarze w Bydgoszczy 

i okolicy, kompleksowe usługi krajowe i za-

graniczne, usługi kremacyjne w Bydgoszczy 

- duży wybór trumien i urn. Kredytowanie 

pogrzebów ZUS, KRUS, wojsko, policja  

 420114B01/A

Chojnice

Zakład Pogrzebowy Tadeusz Porożyński, 

Gdańska 3. Przechowywanie, przewóz zwłok 

Chojnice bezpłatnie całodobowo.  

52/397-20-47, 604-755-900.

Toruń

Sotor Usługi Pogrzebowe i Cmentarne, Toruń,  

tel. 56/655 33 50 całą dobę. Centrum Kamie-

niarskie tel. 512 601 120 www.sotor.pl  

 000028

Inowrocław

Credo -Najtańszy całodobowy Zakład Po-

grzebowy -św. Ducha 33, 88-100 Inowrocław. 

52/357-74-16, 509-946-759, trumny już  

od 349 zł, do każdej usługi baldachim 

 i winda nagrobna gratis, dostosowujemy się  

do możliwości finansowych każdego Klienta, 

wypłacamy zasiłki z ZUS i KRUS przed  

pogrzebem    http://www.pogrzeb.net 
282814B01

Najtańszy Całodobowy Zakład Pogrzebowy  

„IN LUCTU” Małgorzata Matuszak. Zarząd-

ca Domu Przedpogrzebowego w Kruszwicy, 

najtańsza chłodnia (własna), producent tru-

mien (również z witryną) – trumny już od 300 

zł, winda i baldachim gratis. Kruszwica, ul. Ko-

legiacka 12F, Inowrocław, ul. Św. Ducha 53, tel. 

52/357-16-04, 357-53-41,  

e-mail: inluctu1@interia.pl  

Załatwiamy wszelkie formalności.  

www.inluctu.pl  

139014B05

Waldemar Wójcik Zakład Pogrzebowy  

MEMORIA, ul. Marulewska 40, Inowrocław.  

Dyżur całodobowy – tel. 602-189-676,  

52/355-66-77. Załatwiamy wszystkie formalno-

ści w imieniu rodziny. Wypłacamy zasiłek  

pogrzebowy przed pogrzebem. Posiadamy 

profesjonalny baldachim pogrzebowy 

 oraz windę nagrobną. Świadczymy usługi na 

najwyższym poziomie. www.memoria.net.pl 

 408914B01

Barcin

Całodobowy Zakład Pogrzebowy Sławomir 

Makowski, Barcin, ul. Żnińska 25 (naprzeciw-

ko cmentarza)Tel. 52/383–64–09, 601–681–917. 

 000528

Pakość

„Konkordia” kompleksowe usługi pogrzebo-

we, Pakość, Inowrocławska 10, 52/35–18–766,  

500-697-316, całą dobę. Wypłacamy zasiłki po-

grzebowe KRUS i ZUS.  

8210983

Gniewkowo

Sotor – Usługi Pogrzebowe i Cmentarne  

Gniewkowo 56/655 33 50 całą dobę Centrum 

Kamieniarskie tel. 512 601 120 www.sotor.pl  

  000045

Janikowo

NAJTAŃSZY CAŁODOBOWY ZAKŁAD POGRZE-

BOWY ROBERT KURCZEWSKI

JANIKOWO, ul. Główna 18G

TEL. 507 364 717  

000502

Kruszwica

Najtańszy całodobowy Zakład Pogrzebowy 

 „In Luctu” Małgorzata Matuszak, zarządca 

Domu Przedpogrzebowego w Kruszwicy, naj-

tańsza chłodnia (własna), producent 

trumien (również z witryną) – trumny już  

od 300 zł, winda i baldachim gratis. Kruszwica, 

ul. Kolegiacka 12f, Inowrocław, ul. Św. Ducha 

53, tel. 52/357-16-04, 357-53-41, www.inluctu.pl 

e-mail: inluctu1@interia.pl. Załatwiamy wszel-

kie formalności.  000345

Całodobowy Zakład Pogrzebowy Żurawski  

ul. Kolegiacka 12E Kruszwica,  

tel. 666-999-917 8686162

Złotniki Kujawskie

Zakład Pogrzebowy – całodobowy  

Andrzej Pabjańczyk, Złotniki Kujawskie  

ul. Podgórna 13, tel. 52/351-71-03, 504-270-409, 

604-542-322  000281

Żnin

Całodobowe, kompleksowe usługi pogrzebo-

we „Chmielewscy”, ul. Górska 10, 52/302-14-67,  

502-314-898. Wypłacamy zasiłki ZUS i KRUS  

przed pogrzebem. 
 000417

Całodobowo-Usługi Pogrzebowe Firma Pie-

tras, Żnin, Pl. Wolności 15/4. Wypłacamy zasiłki 

ZUS i KRUS przed pogrzebem. 52/30-22-031,  

509-917-648 000416

Włocławek
TARTAR spopielarnia i dom pogrzebowy, Wło-

cławek ul. Bojańczyka 3/5, ul. Cmentarna 12, 

54/231-44-55, 54/413-15-93.  000074

Kowal
Całodobowa obsługa pogrzebów, Producent 

trumien. Lewandowski, 87-820 Kowal  

ul. Kościuszki 56. Tel. 603-998-321 000289

WETERYNARYJNE

Toruń
„Salus” Przychodnia Weterynaryjna,  

Lelewela 33 /teren Arpolu/8-22, 56/652-81-67. 

Interna, chirurgia, profilaktyka. RTG,USG. Cało-

dobowy dyżur 504-052-789.

000045

ZDROWIE I URODA

Toruń

Optyk Trejnowscy.  

Bezpłatne badanie wzroku.  

Okulary progresywne.

Zniżki: na NFZ. Karta dużej rodziny,  

karta seniora i osoby niepełnosprawne.

ul. Kościuszki 41/47 pawilon Herbowa  
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Druga runda play-off II ligi była niepomyślna dla zespołów z na-
szego regionu. Pogoń Mogilno przegrała z Ciepłomaxem Ple-
szew 81:88 (najwięcej punktów: Jakub Kondraciuk 25, Daniel Ko-
rólczyk 19, Damian Szczepanik 15), a Kamte Basket 2010 Kruszwi-
ca uległa Pogoni Prudnik 86:102 (Mateusz Stańczuk 23, Krystian 
Rosiński 18, Jan Fajfer i Piotr Robak po 14). Mecze rewanżowe - 18 
kwietnia, gra toczy się do dwóch zwycięstw. (szcz)

PIŁKA NOŻNA 
Pierwsze przegrane w 2. rundzie play-off 
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W ostatnim meczu 27. kolejki 
Betclic 2. Ligi prowadząca 
w rozgrywkach Unia Skiernie-
wicze zremisowała z Sandecją 
Nowy Sącz 2:2. Unia ma trzy 
punkty przewagi nad drugą 
w tabeli Olimpią Grudziądz.

Remis lidera
PIŁKA NOŻNA

W pierwszej rundzie PGE Ekstra-
ligi z większości torów wiało 
nudą. 64:26 Sparty Wrocław 
z Falubazem, 59:31 Unii Leszno 
z Włókniarzem Częstochowa 
i wreszcie 56:34 Motoru Lublin 
z Pres Toruń. To nie była dobra 
reklama żużla na start sezonu. 
Najbardziej emocjonujący był re-
mis Bayersystem GKM ze Stalą 
Gorzów w Grudziądzu, wyszar-
pany przez gospodarzy w ostat-
nim wyścigu.  

Ale w Grudziądzu radości nie 
było, bo taka wpadka na swoim 
torze nie powinna się zdarzyć. 
Zwłaszcza, że to GKM był fawo-
rytem spotkania.  

- Może i ten Gorzów był skre-
ślony przez wielu ekspertów i na  
papierze słabszy, ale oni  przyje-
chali tu powalczyć i pokazali pa-
zur na torze - komentował Kevin 
Małkiewicz, junior GKM. -  Nie 
ma co się tłumaczyć, mieliśmy 
słabszy dzień i tyle. Trzeba po-
pracować nad tym co nie zagrało. 
Ciężkie treningi przed  nami. 

- Nie pytajcie, bo za dużo po-
wiem - skwitował z kolei trener 
Robert Kościecha, na gorąco, tuż 
po spotkaniu. - Niby byliśmy fa-
worytami, ale mówiłem chłopa-
kom, że Stal zostawi serce na to-

rze. Wygrywali starty, w polu je-
chali bardzo mądrze. My z kolei 
mamy dużo do przemyślenia, 
ale na gorąco wolałbym za dużo 
nie komentować. Mecz nam nie 
wyszedł, nie jestem zadowolony 
z wyniku, ale cieszę się choćby 
z tego jednego punktu, bo przed  
ostatnim biegiem niewiele na to 
wskazywało - dodał, nawiązując 
do upadku i wykluczenia Jacka 
Holdera z 15. biegu. 

Kolejny sprawdzian żużlow-
ców Bayersystem GKM czeka 
w niedzielę - z Falubazem w Zie-
lonej Górze. Obie drużyny będą 
chciały zmazać plamę z pierw-
szej kolejki. - Łatwo nie będzie, 
bo jak podkreślałem wielokrot-
nie, czeka nas czternaście trud-
nych meczów w pierwszej czę-
ści sezonu - dodał Kościecha.   

Niepocieszeni z Lublina wró-
cili torunianie. Żużlowcy Anio-
łów z dużym wysiłkiem przekro-

czyli tam barierę 30 punktów, 
a na lubelskim torze wyglądali 
na mocno zagubionych. - Bę-
dziemy walczyć, będziemy tre-
nować... - krótko podsumował 
toruński klub. 

W Lublinie z kolei nie kryli sa-
tysfakcji z takiego otwarcia se-
zonu. - Zrobiliśmy to, co mieli-
śmy zrobić parę miesięcy temu - 
skomentował menedżer Motoru 
Jacek Ziółkowski, nawiązując do  
przegranego finału ligi z Pres To-
ruń. -  Wtedy mieliśmy zrobić 55 
punktów w rewanżu na naszym 
torze, nie udało się. Teraz zrobili-
śmy 56 i jestem bardzo zadowo-
lony z każdego z siedmiu moich 
zawodników. Każdy spełnił 
swoją rolę. Taki wynik z mi-
strzem Polski to bardzo dobra 
prognoza przed kolejnymi me-
czami - dodał. 

Początek sezonu i przegrana 
na terenie mocnego rywala to 

jeszcze nie powód do paniki, ale 
na pewno do szybkiego wycią-
gnięcia wniosków.  

A kolejny test torunianie 
przejdą u siebie - w niedzielę 
na Motoarenie zmierzą się z Unią 
Leszno.  

Po dwóch rundach Metalkas 
2. Ekstraligi liderem jest Abram-
czyk Polonia. Bydgoska drużyna 
spokojnie realizuje plan, ale 
przed zawodnikami wciąż dużo 
pracy. Swoje kłopoty w dwóch 
pierwszych meczach miał Wik-
tor Przyjemski, nerwowo i nie-
równo jeździł Tom Brennan, 
który czuje chyba na sobie presję 
walki o miejsce w składzie, poni-
żej oczekiwań startuje Kai Huc-
kenbeck. Po dość pewnym zwy-
cięstwie nad Wilkami w Byd-
goszczy, mecz w Rybniku wy-
magał już dużo więcej wysiłku.  

- Wyszarpaliśmy to zwycię-
stwo w Rybniku. Było dużo 
walki, dużo szukania ustawień. 
Bywało, że zawodnik w jednym 
biegu wygrywał, w kolejnym je-
chał z tyłu. Decydujący był głów-
nie start. Wiedzieliśmy, że 
w Rybniku nie będzie łatwo i to 
się potwierdziło.  Drużynę pocią-
gnął lider Krzysztof Buczkowski, 
pozostali dołożyli te punkty 
i mimo że było ciężko, wygrali-
śmy. Jako sztab szkoleniowy je-
steśmy zadowoleni, że dwa 
punkty zabieramy do Bydgosz-
czy i spokojnie szykujemy się 
do kolejnego spotkania - podsu-
mował trener juniorów Jacek 
Woźniak.   

W niedzielę Abramczyk Polo-
nia podejmie PSŻ Poznań.

Magdalena Zimna
magdalena.zimna@polskapress.pl

ŻUŻEL. Pres Toruń i Bayer-
system GKM Grudziądz nie 
najlepiej zaczęły nowy sezon 
PGE Ekstraligi. - Czeka nas du-
żo ciężkiej pracy - mówią 
w klubach. 

GKM Grudziądz i Pres Toruń zaliczyły 
falstart. Trener gryzł się w język

Uwaga kibiców będzie skiero-
wane na stadiony w Madrycie 
i Liverpoolu gdzie Atletico podej-
mie Barcelonę, a na Anfield Li-
verpool zmierzy się z Paris Saint-
Germain. 

Atletico niespodziewanie wy-
grało pierwszy mecz na Camp 
Nou 2:0 i jest w lepszej sytuacji 

przed rewanżem. To będzie już 
szóste spotkanie obu drużyn 
w tym sezonie i trzecie w ciągu 
10 dni. W La Liga dwa razy wy-
grała Barcelona 3:1 i 2:1, w Pucha-
rze Króla „Atleti” najpierw wy-
grali 4:0, by w rewanżu przegrać 
0:3, ale ostatecznie awansowali 
do finału Copa del Rey. Teraz 
mogą wyrzucić „Barcę” z Ligi Mi-
strzów. Diego Simeone, trener 
Atletico, w rywalizacji ligowej 
z Sevillą przegranej 1:2 oszczę-
dzał większość swoich podsta-
wowych graczy. Inaczej postąpił 
Hansi Flick, prowadzący Barce-
lonę, w derbach przeciwko Espa-

nyolowi wygranych 4:1 oszczę-
dził tylko Roberta Lewandow-
skiego. Polak z reguły dobrze spi-
sywał się przeciwko Atletico 
i na to liczy niemiecki trener 
„Dumy Katalonii”. Przypo-
mnijmy, że „Lewy” w ostatnim 
meczu ligowym tych drużyn za-
pewnił Barcelonie zwycięstwo. 

Liverpool będzie musiał 
na Anfield odrabiać stratę 0:2 
z Paryża. W tamtym meczu pod-
opieczni Arne Slota nie zaistnieli 
i powinni ponieść o wiele wyż-
szą porażkę. Jednak zawodnicy 
Luisa Enrique pudłowali na po-
tęgę na Parc des Princes.  

Liverpool wiele razy odrabiał 
straty przy swoich kibicach, któ-
rzy potrafią ponieść zespół. „The 
Reds” podejdą do meczu z PSG 
w dobrych nastrojach po wygra-
nej ligowej nad Fulham 2:0 i od-
robieniu części strat do czwartej 
Aston Villi. Z kolei paryżanie 
przystąpią do meczu wypoczęci, 
ponieważ ich mecz ligowy 
z Nantes został przełożony. 

Początek obu meczów o  
godz. 21. Transmisja w Ca-
nal+Extra 1 i 2, a Multiliga w Ca-
nal+ Extra 3.  

Dwa pozostałe rewanże w  
środę.  ą

Dariusz Knopik
dariusz.knopik@polskapress.pl

PIŁKA NOŻNA. We wtorkowy 
wieczór rozegrane zostaną 
dwa pierwsze mecze rewan-
żowe Ligi Mistrzów.

Rewanże w Madrycie i Liverpoolu będą pełne emocji

Upadek Jacka Holdera w 15. wyścigu pomógł 
grudziądzanom wyszarpać remis w meczu ze Stalą
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Bydgoszcz ma pięć punktów 
więcej niż drugi Wikęd Luzino, 
który ma jeden mecz rozegrany 
mniej. Nad trzecią Polonią Środa 
Wielkopolska niebiesko-czarni 
mają sześć „oczek” przewagi. 

Właśnie z tym rywalem byd-
goszczanie zmierzą się w najbliż-
szą sobotę o godz. 19. Będzie to 
spotkanie o przysłowiowe „sześć 
punktów”. Przed tym meczem 
zawiszanie wysłali do rywali ja-
sny sygnał: jesteśmy mocni! 

Strzelić siedem goli i to jesz-
cze na wyjeździe to wielki wy-
czyn. Nie ma większego znacze-
nia, że Wybrzeże Rewalskie to 
ostatni zespół w tabeli, który po-
woli godzi się z degradacją. Osta-
tecznie skończyło się 7:2. 

Tym meczem Zawisza koń-
czył morderczy maraton, w cza-
sie którego rozegrał siedem me-
czów w ciągu 21 dni. Kulminacją 
było spotkanie 1/2 finału STS Pu-
charu Polski z Górnikiem Zabrze 
przegrane 0:1. Niebiesko-czarni 
pokazali, że są w stanie pokazać 
się z dobrej strony na tle tak sil-
nego rywala z PKO BP Ekstra-
klasy. Przez długie fragmenty 
meczu nie było widać różnicy 
trzech klas rozgrywkowych, 

które dzielą obie drużyny. Mimo, 
że Zawisza odpadł, to wiele zy-
skał. Znowu stał się rozpozna-
walny na krajowym podwórku. 

W tym czasie bydgoszczanie 
zapewnili sobie awans do  
ćwierćfinału Pucharu Polski Ku-
jawsko-Pomorskiego Związku 
Piłki Nożnej, pokonując Noteć 
Gębic 3:0. Dodajmy, że bronią 
trofeum. 

Jeśli chodzi o mecze ligowe 
w tym czasie to wszystko zaczęło 
się od bezbramkowego remisu 
z Kluczevią Stargard, a potem 
były zwycięstwa z Unią Swa-
rzędz (1:0), Tłuchowią Tłuchowo 
(1:0), Pogonią Nowe Skalmie-
rzyce (1:0) i ostatnio pogrom 
ekipy z Rewala. 

Teraz zaczyna się decydujący 
okres w rywalizacji ligowej. 
Pierwszą odsłoną będzie spotka-
nie z Polonią, z którą zawiszanie 
jesienią przegrali 1:2. Ekipa ze 
Środy Wielkopolskiej ostatnio 
notuje słabsze wyniki, co skut-
kowało nie tylko utratą pozycji li-
dera, ale także spadek na trzecią 
pozycję. Przypominamy, że 
pierwsza lokata to jest bezpo-
średni awans, a druga pozycja to 
możliwość gry w dwustopnio-
wych barażach. 

Zawiszanie nie mają większej 
przerwy. Teraz między meczami 
to pięć dni. Potem w tydzień ro-
zegrają trzy spotkania. Do me-
czów ligowych z Polonią i wyjaz-
dowego z Błękitnymi Stargard 
dojdzie spotkanie w Puchar Pol-
ski K-PZPN z Pogonią Mogilno. 
Emocji nie zabraknie! ą

Dariusz Knopik
dariusz.knopik@polskapress.pl

PIŁKA NOŻNA. Osiem kolejek 
pozostało do zakończenia 
sezonu w Betclic 3. Lidze. 
Walka o awans wchodzi 
w decydującą fazę.

Niebiesko-czarni imponują 
formą przed najważniejszą 
częścią rundy wiosennej

Zawisza strzelił Wybrzeżu Rewalskiemu w dwumeczu  
aż 12 goli! To bardzo rzadko spotykany wyczyn
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Włocławek   
W „Samochodówce” 
będą klasy 
mistrzostwa 
sportowego str. 8

Region   
Lipnowski artysta 
z ważną nagrodą 
za obraz „Tryumf 
uległości” str. 9

Region  
Grand Prix Cztery 
Pory Roku 
w Ciechocinku 
str. 9FO
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Przy Szkole Podstawowej nr 12 przy ulicy Wiejskiej powstaje nowy obiekt sportowy. Na niezagospo-
darowanym terenie powstaną: boisko piłkarskie oraz bieżnia lekkoatletyczna w linii prostej z 60-metro-
wym odcinkiem do sprintu, o nawierzchni poliuretanowej. Będą też specjalnie wyznaczone miejsca 
do wykonywania takich konkurencji, jak: skok w dal, pchnięcie kulą, rzut oszczepem
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Przy „Dwunastce” powstaje boisko
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Piłka nożna. Zawisza imponuje formą. 
Jednak przed bydgoskim zespołem 
najważniejsze mecze w sezonie, które 
zdecydują o awansie do Betlic 2. Ligi str. 16

Węgrzy wybrali. Peter Magyar wielkim wygranym! 
Wynik Tiszy daje jej większość niezbędną do zmiany 

konstytucji i ustaw przyjętych przez rząd Orbana str. 7
                          FOT. EAST NEWS               

STREFA 
BIZNESU

Nowe przepisy mogą mieć wpływ na  
sytuację kadrową szpitali. Giełda zon-
dacrypto to tylko fragment proble-
mu. Co z naszymi kolejami? str. 11-13

W biurach paszportowych w: Bydgosz-
czy, Toruniu, Włocławku, Grudziądzu 
i Inowrocławiu obsługa odbywa się 
na bieżąco. Można wcześniej umówić 
wizytę online lub telefonicznie i wtedy 
mamy gwarancję, że zostaniemy ob-
służeni o określonej godzinie.  Rezer-

wacja uruchamia się na 14 dni 
do przodu, o godz. 8. Możliwa jest w:  
a Bydgoszczy – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_bydgoszcz_paszporty – tu 
w ciągu najbliższych dwóch tygodni 
wolne są terminy: 22, 23, 24 i 27 kwietnia;  
a Toruniu – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_torun/Reservation – 
do 30 kwietnia brak wolnych terminów,  
a Włocławku – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_wloclawek/Reserva-
tion – wolne terminy: 20, 21, 22, 23, 24 
i 27 kwietnia.   

Czytelniczka z Bydgoszczy w ubie-
gły czwartek złożyła wniosek o pasz-
port. – Miałam przez internet umó-

wioną wizytę na określoną godzinę, 
więc nie musiałam czekać. Wszystko 
poszło szybko, sprawnie. Na korytarzu 
nie było kolejki – mówi. 

Na Pomorzu i Kujawach coraz wię-
cej mieszkańców wnioskuje o pasz-
port. W 2020 roku  wniosków złożono 
30 432. W 2021 roku było ich 28 648, 
w 2022 roku – 38 959,  2023 roku – 86 
785, w 2024 roku – 92 706, w 2025 roku 
– 86 707.  W tym roku w regionie 
w styczniu złożono  7077 wniosków. 
W lutym było ich  8063, a w marcu –              
7734. Opłaty się nie zmieniły. Paszport 
bez ulgi kosztuje 140 zł.  
Więcej czytaj na stronie 3

Małgorzata Stempinska
malgorzata.stempinska@polskapress.pl

Kto musi wyrobić sobie paszport, le-
piej niech nie zwleka. Na razie  w żad-
nym z pięciu biur paszportowych 
w regionie  nie ma kolejek.  Opłaty 
za nowy dokument się nie zmieniły. 

Od października 
dotacje na rozwój 
małych masarni 
i serowarni str. 4

Przez dziurawy system 
kontroli trafia do nas 
podejrzana żywność
Podejrzana żywność trafia do Europy przez 
niedopracowany system kontroli. – Sytuację 
mogłoby poprawić połączenie inspekcji  
– uważa poseł Jan Krzysztof Ardanowski str. 4
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JEŚLI NIE MAMY ULGI, ZA DOKUMENT ZAPŁACIMY 140 ZŁDOKUMENTY

Po paszport jeszcze 
bez kolejki. Spiesz się!
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Wczorajsze wyniki Narodowe-
go Biura Wyborczego (NVI) dają 
TISZY 138 miejsc w 199-osobo-
wym parlamencie. Koalicja Fi-
desz-KDNP pod przewodnic-
twem premiera Viktora Orbana 
otrzymała w nich 55 mandatów. 
Do parlamentu wejdzie także 
skrajna prawica, Mi Hazank, 
która może liczyć na 6 miejsc. 

Wynik TISZY daje jej więk-
szość niezbędną do zmiany 
konstytucji oraz ustaw przyję-
tych przez rząd Orbana w ciągu 
ostatnich 16 lat jego nieprzer-
wanych rządów. 

W niedzielnych wyborach 
parlamentarnych odnotowano 
rekordową frekwencję – we-
dług najnowszych danych NVI 
zagłosowało w nich prawie 80  
procent wyborców, czyli nie-
mal 6 milionów osób. 

W przemówieniu do tysięcy 
zgromadzonych nad Dunajem 
zwolenników TISZY Magyar za-
znaczył, że „żadna inna partia 
nie otrzymała dotąd tak silnego 
mandatu, jak TISZA”. 

– Odzyskaliśmy nasze pań-
stwo, uwolniliśmy je. TISZA  
nie tylko wygrała, ale będzie 
mieć większość konstytucyjną 

dwóch trzecich. Mandat ten po-
zwoli nam przeprowadzić ła-
twą i pokojową transformację. 
Jesteśmy wdzięczni za wszyst-
kie oddane na nas głosy – po-
wiedział Magyar. 

Lider TISZY wezwał prezy-
denta Węgier i szefów instytu-
cji publicznych mianowanych 
przez parlament za rządów pre-
miera Orbana do opuszczenia 
stanowisk dobrowolnie. 

Odnosząc się do polityki za-
granicznej, Magyar podkreślił, 
że Węgry „ponownie będą sil-
nym i pewnym sojusznikiem 
Unii Europejskiej i NATO”. Po-
twierdził wcześniej zapowia-

dany zamiar udania się w pierw-
szą zagraniczną podróż w cha-
rakterze premiera do Warszawy, 
by „odbudować tysiącletnią 
przyjaźń polsko-węgierską”.  
– Potem udam się do Wiednia, 
a następnie do Brukseli, by przy-
wieźć unijne fundusze, które na-
leżą się Węgrom – oświadczył. 

Viktor Orban pogratulował 
już zwycięstwa swojemu rywa-
lowi. Gratulacje Magyarowi 
złożyli też m.in. prezydent Pol-
ski Dariusz Nawrocki, premier 
Polski Donald Tusk, kanclerz 
Niemiec Friedrich Merz, pre-
mier Portugalii Luis Montene-
gro, premier Wielkiej Brytanii 
Keir Starmer, premier Włoch 
Giorgia Meloni, premier Austra-
lii Anthony Albanese, prezy-
dent Ukrainy Wołodymyr Ze-
łenski i szefowa Komisji Euro-
pejskiej Ursula von der Leyen. 

Zwycięstwo opozycji świę-
towały na ulicach Budapesztu 
dziesiątki tysięcy osób. 

(KW, PAP)
redakcja@polskapress.pl

TISZA, ugrupowanie Petera 
Magyara – według wyników 
obliczonych na podstawie 
99 procent podliczonych  
głosów – może liczyć na  
138 mandatów w 199-oso-
bowym parlamencie.

Węgrzy wybrali. Peter Magyar 
zdeklasował Viktora Orbana

Takie informacje przekazała w  
poniedziałek agencja Reutera, 
powołując się na media z Iranu.  

Przedstawiciel armii zapo-
wiedział również, że Teheran 
wdroży „stały mechanizm” 
kontroli Cieśniny Ormuz w  
związku z groźbami USA doty-
czącymi zablokowania tego na-
turalnego przewężenia Zatoki 
Perskiej. 

Rzecznik dodał, że porty nad  
Zatoką muszą być dostępne 
albo dla wszystkich, albo dla ni-

kogo. Ostrzegł także, że żaden 
port – ani nad Zatoką Perską, ani 
nad Omańską – nie będzie bez-
pieczny, jeśli zagrożone będą 
porty irańskie. 

Wahid Ahmadi, deputo-
wany do irańskiego parlamentu 
i członek parlamentarnej komi-
sji bezpieczeństwa narodowe-
go, oświadczył zaś, że amery-
kański plan zablokowania irań-

skich portów jest dowodem 
na „brak właściwej i wykonal-
nej strategii”. Ocenił, że blo-
kada morska Republiki Islam-
skiej doprowadzi do poważ-
niejszego globalnego kryzysu 
energetycznego. – Pierwszym 
miejscem, które zaleje powódź, 
będzie gospodarka USA i Za-
chodu – oświadczył. 

Ahmadi wyraził przekona-
nie, że Stany Zjednoczone wie-
rzyły, iż przy stole negocjacyj-
nym uda im się osiągnąć przy-
najmniej część tego, czego nie 
udało im się osiągnąć w wojnie  
– przekazał emigracyjny, anty-
rządowy portal Iran Internatio-
nal. 

Zapowiedziana przez prezy-
denta Donalda Trumpa amery-
kańska blokada morska Cie-
śniny Ormuz miała rozpocząć 
się w poniedziałek o godz. 16. 
Centralne Dowództwo Sił 
Zbrojnych USA na Bliskim 

Wschodzie powiadomiło, że za-
blokowany zostanie ruch mor-
ski dla statków wpływających 
do portów irańskich i wypływa-
jących z nich – przypomniała 
agencja DPA. 

Wcześniej, w pierwszych 
dniach wojny rozpoczętej 28 lu-
tego amerykańsko-izraelskim 
atakiem na Iran, Teheran zablo-
kował ruch przez Cieśninę Or-
muz, którą eksportowane były 
ropa i gaz wydobywane w Za-
toce Perskiej. W rezultacie ceny 
tych surowców gwałtownie 
wzrosły. 

Cieśnina jest najwęższym 
punktem Zatoki Perskiej. Leży 
na wodach terytorialnych Iranu 
i Omanu. Zgodnie z prawem 
międzynarodowym jest trakto-
wana jako międzynarodowy 
szlak wodny, jednak Iran nie 
zgadza się z tą oceną i nigdy nie 
ratyfikował stosownych aktów 
prawnych.

(AM, PAP)
redakcja@polskapress.pl

– Amerykańskie ogranicze-
nia wobec Teheranu, doty-
czące statków poruszają-
cych się na wodach między-
narodowych, są nielegalne 
i stanowią akt piractwa  
– oświadczył wczoraj rzecz-
nik irańskich sił zbrojnych.

Irańskie siły zbrojne: amerykańska blokada  
morska jest nielegalna i stanowi akt piractwa

Objęcia urzędu premiera przez Petera Magyara należy oczekiwać najpóźniej w drugiej 
połowie maja - tak wynika z węgierskiej konstytucji i przepisów wyborczych
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Porty nad Zatoką Perską  
muszą być dostępne  
albo dla wszystkich, 
albo dla nikogo
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- Dziś się bawimy, a ju-
tro witamy nowe Wę-
gry, nasze Węgry - mó-
wili mieszkańcy Buda-
pesztu, którzy święto-
wali na ulicach stolicy.

Zgodnie z uzyskanymi danymi 
budowa aż siedmiu nowych wież 
dla systemów Pancyr rozpoczęła 
się tego samego dnia – 17 marca. 
Niektóre z nich są już wyposa-
żone w kompleksy rakietowe 
krótkiego zasięgu, zwykle mon-
towane na ciężarówkach Ural. 

Podobnie jak wieże z syste-
mami Pancyr wokół Moskwy, 
systemy obrony przeciwlotni-
czej w Wałdaju są rozmieszczo-
ne wokół rezydencji Putina 

w dwóch pierścieniach o dużej 
i małej średnicy. 

W rezydencji w Wałdaju, jak 
wcześniej ustalili dziennikarze 
projektu śledczego rosyjskiej 
sekcji Radio Swoboda „Sistema”, 
dużo czasu spędza Alina Kaba-
jewa z synami Putina, a dla sa-
mego prezydenta Rosji zbudo-
wano tam jedną z dokładnych 
kopii jego gabinetu w Kremlu. 

Kilka miesięcy temu Rosja 
oskarżyła Ukrainę o atak dro-
nami na rezydencję w Wałdaju, 
co szybko okazało się nieprawdą. 

Wcześniej Radio Swoboda od-
kryło również, że ponad 20 wież 
z karabinami maszynowymi du-
żego kalibru, a także kilka plat-
form z przeciwlotniczym kom-
pleksem rakietowym Pancyr zo-
stało zbudowanych na terenie 
i na obrzeżach specjalnej strefy 
ekonomicznej Ałabuga.

(GK, PAP)
redakcja@polskapress.pl

Wokół rezydencji prezyden-
ta Rosji Władimira Putina 
w Wałdaju wybudowano 
siedem nowych wież wypo-
sażonych w systemy obrony 
przeciwlotniczej Pancyr. 
Łącznie jest ich już aż 27.

Wokół rezydencji Putina 
zbudowano kolejne wieże 
z systemami rakietowymi

– Nie obawiam się administracji 
Trumpa – oświadczył Leon XIV.  
– Ja mówię o Ewangelii – podkre-
ślił papież. Dodał też, że będzie 
nadal głośno wypowiadał się 
przeciwko wojnie. 

Wyjaśnił też, odnosząc się 
do słów Trumpa, że nie zamierza 
wchodzić z nim w dyskusję. 

Prezydent USA ostro skryty-
kował w niedzielę głowę Ko-
ścioła katolickiego we wpisie 
na platformie Truth Social oraz 
podczas późniejszej rozmowy 
z dziennikarzami. 

„Papież Leon jest SŁABY 
w kwestii przestępczości i fatalny 
w polityce zagranicznej. Mówi 
o »strachu« przed administracją 
Trumpa, ale nie wspomina o  
STRACHU, który Kościół katolicki 
i wszystkie inne organizacje 
chrześcijańskie odczuwały pod-
czas pandemii Covid, kiedy 
aresztowano księży, duchow-
nych i wszystkich innych za od-
prawianie nabożeństw” – napisał 
Trump. 

„Nie chcę papieża, który 
uważa, że to w porządku, by Iran 
miał broń nuklearną. Nie chcę 
papieża, który uważa, że to 
straszne, że Ameryka zaatako-
wała Wenezuelę, kraj, który wy-
syłał ogromne ilości narkotyków 
do Stanów Zjednoczonych i, co 
gorsza, opróżniał więzienia, 
w tym morderców, handlarzy 
narkotyków i zabójców, wysyła-
jąc ich do naszego kraju” – napi-
sał prezydent USA. 

(AM, PAP)
redakcja@polskapress.pl

Papież Leon XIV powiedział 
w poniedziałek dziennika-
rzom w samolocie w czasie 
podróży do Algierii, że bę-
dzie dalej apelował o pokój 
i wypowiadał się przeciwko 
wojnie.

Papież: Ne obawiam się 
administracji Trumpa

Rezydencji Putina strzeże już blisko 30 wież 
z systemami rakietowymi Pancyr
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Włocławek

Od 1 września w V Liceum Ogól-
nokształcącym we Włocławku, 
będącym częścią Zespołu Szkół 
Samochodowych, rozpoczną 
funkcjonowanie oddziały mi-
strzostwa sportowego na pozio-
mie klasy pierwszej. 

Taką decyzję podjęli radni 
podczas sesji 31 marca. Uchwała 
w sprawie wyrażenia woli pod-
jęcia działań zmierzających 
do utworzenia Szkoły Mistrzo-
stwa Sportowego we Wło-
cławku, została przyjęta jedno-
głośnie. - Dostrzegamy korzyści 
wynikające z utworzenia i funk-
cjonowania Szkoły Mistrzostwa 
Sportowego we Włocławku. (...) 
Wychodząc naprzeciw oczeki-
waniom uczniów, rodziców 
i środowiska sportowego, za-
sadnym jest poszerzenie oferty 
edukacyjnej miasta i kształce-
nie w zakresie szkolenia sporto-
wego na bardzo wysokim po-
ziomie, wpływającego na roz-
wój fizyczny i psychiczny mło-
dego pokolenia – mówił Marek 
Wódecki, dyrektor Wydziału 
Edukacji, Zdrowia i polityki 
Społecznej. 

Dodał, że kluby sportowe 
wyraziły chęć, by ich zawod-
nicy uczestniczyli w struktu-
rach takiej szkoły. Zaznaczył 
też, że istotna jest konieczność 
uatrakcyjnienia oferty placó-
wek oświatowych w powiąza-
niu z rosnącą potrzebą kształce-
nia wykwalifikowanej kadry 
sportowej. Ma przyczynić się też 
do popularyzacji zdrowego 
stylu życia i promocji miasta po-
przez sportowe sukcesy ucz-

niów na różnych szczeblach: lo-
kalnym, krajowym i międzyna-
rodowym. 

Szkolenie sportowe, dzięki 
współpracy z działającymi w  
mieście klubami sportowymi, 
ma być dostosowane do indy-
widualnych potrzeb zawodni-
ków. Od września planowane 
jest utworzenie pierwszej klasy 
mistrzostwa sportowego w: 
piłce nożnej chłopców, piłce 
ręcznej dziewcząt, sportach 
walki, lekkiej atletyce. 

- Wszystko we współpracy 
i z umowami, porozumieniami, 
pomiędzy klubami sportowy-
mi, które wyraziły wolę współ-
uczestniczenia w tym przedsię-
wzięciu m. in. poprzez dostar-
czenie nam wysoko wykwalifi-
kowanej kadry – dodał Marek 
Wódecki. 

W dyskusji poprzedzającej 
głosowanie nad projektem 
uchwały, głos zabrał radny Szy-
mon Szewczyk, zaznaczając że 
nie chce tym razem mówić jako 
urzędnik, lecz ktoś, kto wiele lat 
związany był ze sportem. 

- Sport to nie tylko punkty, 
medale i statystyki. Sport to rów-
nież szkoła życia. To są porażki, 

kiedy się nie chce, a i tak wsta-
jesz. To są porażki, które uczą 
więcej, niż wygrana. To jest dru-
żyna, odpowiedzialność i cha-
rakter. Czy my, jako miasto, 
chcemy dać to naszym dzie-
ciom? Włocławek ma klimat, 
mamy ludzi, mamy pasje, infra-
strukturę, w którą inwestujemy 
coraz więcej (…). Dziś możemy 
zrobić coś więcej, możemy stwo-
rzyć miejsce, gdzie młody talent 
nie będzie przypadkiem, tylko 
systemem. Szkoła Mistrzostwa 
Sportowego to nie fanaberia, to 
konkretna droga dla dzieciaków, 
które mają marzenia większe, 
niż ich osiedla. Powiem wprost – 
albo my stworzymy im tutaj wa-
runki, albo wyjadą gdzieś, a ja 
chcę, żeby zostali i grali dla Wło-
cławka, rywalizowali w barwach 
Włocławka, wracali tu jako lu-
dzie z charakterem, bo sport bu-
duje nie tylko zawodników, bu-
duje ludzi, a silni ludzie, to silne 
miasto – powiedział radny Szy-
mon Szewczyk. 

Radny Andrzej Gołębieski 
zapytał m. in. jak będzie wyglą-
dała współpraca między szkołą 
i klubami, a także o to, czy mia-
sto zabezpieczyło środki finan-

sowe dla kadry trenerskiej, 
która – jak zaznaczył – często 
posiada stawki rynkowe, a nie 
nauczycielskie. 

W odpowiedzi Marek Wó-
decki zaznaczył, że przeprowa-
dzono badania. - W Szkole Mi-
strzostwa Sportowego jest 16 
godzin wychowania fizycz-
nego: 3 godziny realizowane są 
z podstawy programowej, a po-
zostałe będzie realizowała wy-
kwalifikowana kadra trenerska 
wywodząca się z klubów, z któ-
rymi dyrektor Zespołu Szkół Sa-
mochodowych, będący praco-
dawcą, podpisze umowę. Kadra 
ta będzie pobierała uposażenie 
wynikające z przepisów prawa 
oświatowego – przekazał Marek 
Wódecki, jednocześnie zazna-
czając, że jest zapewnienie klu-
bów sportowych, które chcą 
bardzo, by szkoła rozpoczęła 
działalność. 

Przypomnijmy też, że szcze-
gólnym miejscem dla uczniów 
klas mistrzostwa sportowego 
ma stać się Park Grzywno. Wię-
cej na ten temat pisaliśmy w jed-
nym z poprzednich wydań, a  
także na stronie wloclawek.na-
szemiasto.pl ą

Joanna Maciejewska
joanna.maciejewska@polskapress.pl

Od września we Włocławku 
działać będą klasy mistrzo-
stwa sportowego na pozio-
mie szkoły średniej. Ucznio-
wie będą mogli trenować 
piłkę nożną, piłkę ręczną, 
sztuki walki i lekką atletykę.

Wykształcą sportowców - w nowych 
klasach mistrzostwa sportowego!

Od roku szkolnego 2026/2027 we Włocławku będą klasy mistrzostwa sportowego. 
Powstaną w V LO, które działa w ZS Samochodowych
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Ostatni weekend był pracowity 
dla włocławskich policjantów. 
Mundurowi odnotowali 10 zda-
rzeń drogowych, które zakwa-
lifikowano jako kolizje dro-
gowe.  

Mundurowi  z Włocławka 
kontrolowali też trzeźwość kie-
rujących.  W piątek wspólnie 
z funkcjonariuszami Oddziału 
Prewencji Policji w Bydgoszczy 
prowadzili wojewódzkie dzia-
łania „Trzeźwe popołudnie”. 
Przeprowadzili blisko dwa ty-
siące dwieście kontroli stanu 
trzeźwości kierujących.  

- Celem działań było elimi-
nowanie z ruchu drogowego 
osób znajdujących się pod  
wpływem alkoholu, co skutko-
wało ujawnieniem dwóch kie-
rujących w stanie nietrzeźwo-
ści. Za popełnione przestęp-
stwa odpowiedzą przed sądem. 
Może im grozić do 3 lat pozba-
wienia wolności i wysoka 
grzywna - informuje  asp. Re-
nata Wróblewska-Czaplicka  
z Komendy Miejskiej Policji we 
Włocławku.  

Policja dodaje, że przepro-
wadzone badanie wykazało 
u 45-latka, kierującego citro-
enem ponad 3,2 promila alko-
holu w organizmie. Mężczyzna 
w takim stanie jechał drogą 
DK91. - Drugim niechlubnym 
uczestnikiem ruchu była ko-
bieta w wieku 26 lat, która jadąc 
samochodem marki BMW 
na terenie Włocławka miała 
w organizmie 1,9 promila alko-
holu - informuje asp. Renata 
Wróblewska-Czaplicka. 

Policjanci w ostatni week-
end ujawnili też  123 wykrocze-
nia. Głównymi błędami kie-
rowców w 85 przypadkach było 
przekroczenie dozwolonej 
prędkości. Dwa prawa jazdy za-
trzymane zostały za przekro-
czenie prędkości poza obsza-
rem zabudowanym, jedno 
na terenie obszaru zabudowa-
nego. 

Kolejny już raz funkcjona-
riusze apelują o odpowie-
dzialną jazdę oraz przestrzega-
nie obowiązujących przepisów. 

Dodajmy również, że w cza-
sie ostatniego weekendu poli-
cjanci dbali nie tylko o bezpie-
czeństwo bezpośrednio na dro-
dze, ale czuwali także nad  
uczestnikami imprez sporto-
wych, aby mogli w bezpieczny 
sposób cieszyć się sportowymi 
wydarzeniami.  
ą

Joanna Maciejewska
joanna.maciejewska@polskapress.pl

Kolizje, nietrzeźwi kierowcy 
i ponad sto wykroczeń - tak 
wyglądał drugi weekend 
kwietnia na drogach Wło-
cławka i powiatu. 

Policyjne działania 
na drogach regionu

Adres e-mail: redakcja.wloclawek@polskapress.pl

PCHLI TARG HANDEL 
Na Pchlim Targu można  
znaleźć niemal wszystko! 

W niedzielę na Pchlim 
Targu we Włocławku znów 
były tłumy. Odwiedzających 
powitało słońce. Ci, którzy 
przyjechali na „pchełkę”, by 
poszukać czegoś dla siebie, 
nie mogli być rozczarowani  
- oferowano mnóstwo drobia-
zgów i staroci. Na niedzielnym 
Pchlim Targu oferowano także 
chemię gospodarczą, meble, 
odzież, także ochronną, pły-
ty, kasety, sprzęt RTV oraz 
dużo bibelotów. Nie brako-
wało także roślin. To nie cała 
oferta! Więcej zdjęć na naszej 
stronie internetowej wlocla-
wek.naszemiasto.pl  (WA)FO
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WYDARZENIAA

Podczas piątkowej akcji mundurowi z Włocławka 
skontrolowali trzeźwość ponad 2 tysięcy kierowców
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SZKOLENIE 
„Środy z KSeF” - kolejne  
szkolenie już jutro 

W kwietniu Urząd Skar-
bowy we Włocławku konty-
nuuje cykl szkoleń „Środy 
z KSeF”. W środę 15 kwietnia 

zaplanowano szkolenie  pn. 
„KSeF w pigułce”. US zapra-
sza na nie przedsiębiorców 
i biura rachunkowe. Szkolenie 
jest bezpłatne. Rozpocznie się 
o godzinie 10 w sali szkolenio-
wej 306. (JM)

KRÓTKO
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Krzysztof Wiśniewski jest arty-
stą plastykiem związanym z Lip-
nem. Miał siedemnaście lat, gdy 
postanowił zająć się malarstwem 
na poważnie. Był wtedy 
uczniem ówczesnego Techni-
kum Mechanicznego w Lipnie. 
W czasie zafascynowania woj-
skowością z rozmachem rysował 
samoloty i czołgi. Dbałość 
o każdy detal budzi podziw. Lu-
bował się w pejzażach zimo-

wych, a słabość do odcieni nie-
bieskiego została mu do dziś. 
Z wielką wprawą oddawał różne 
odcienie śniegu z iskrzącymi się 
w nim promieniami słońca. Jed-
nak szczególnym sentymentem 
darzy pejzaż z pleneru malar-
skiego w okolicach Tczewa. Było 
to wyjątkowe miejsce z fascynu-
jącą historią pałacu z wieżyczką. 
W swoich zbiorach ma wiele ry-
sunków z lipnowską architek-
turą. Niektóre budynki przestały 
już istnieć, a u niego się zacho-
wały. Był też czas, kiedy pasjami 
malował wybrane elementy ar-
chitektoniczne. Mogły to być 
okna lub drzwi. 

Od połowy lat dziewięćdzie-
siątych zaczął iść w kierunku re-
alizmu magicznego. Wtedy na-
malował pierwsze dzwony po-
zawieszane w przestrzeni. Po-

tem były balony, kostki do gry, 
karty, figury szachowe. I tak 
wchodził coraz głębiej w świat 
metafor i symboli, co przyniosło 
mu wiele prestiżowych nagród 
i wystaw. Jego obrazy intrygują, 
a zarazem budzą niepokój. Są 
połączeniem marzeń sennych ze 
światem realnym. Gdyby od-

nieść je do poezji, to są w klima-
cie wierszy Norwida, Słowac-
kiego i Goethego. Na przestrzeni 
lat zmieniały się jego artystyczne 
wizje. Od lat wystawia w zagra-
nicą. 

- Od paru lat należę do mię-
dzynarodowej grupy artystów 
malarzy, skupionych w stowa-

rzyszeniu Art. PAIR International 
we Francji – opowiada Krzysztof 
Wiśniewski. – Wspólnie wysta-
wiamy swoje obrazy. W lipcu 
ubiegłego roku jako gość hono-
rowy brałem udział w 38. Salo-
nie Malarstwa i Rzeźby w Pałacu 
Kongresu w Vittel we Francji. 
Od dwóch lat biorę udział w naj-
większej światowej wystawie ar-
tystycznej COMPARAISONS 
w Grand Palais w Paryżu. Wraz 
z siedemnastoma artystami z ca-
łej Europy tworzymy grupę „Re-
alistów wizjonerów”. 

Właśnie udział w tegorocz-
nym Salonie COMPARAISONS 
przyniósł mu tę prestiżową na-
grodę za obraz „Tryumf uległo-
ści”. Odbierze ją w Paryżu pod-
czas uroczystej gali w czerwcu 
br. - Nagroda jest dla mnie 
ogromnym zaskoczeniem – 

zdradza Krzysztof Wiśniewski. – 
Cieszę się, że zostałem dostrze-
żony wśród tylu wystawiających 
artystów. Jestem drugim Pola-
kiem, któremu Fundacja Taylora 
ją przyznała. Przede mną był 
Wojciech Siudmak, który tworzy 
we Francji. 

 Fundatorem nagrody jest pa-
ryska Fundacja Taylora (Fonda-
tion TAYLOR association des ar-
tistes), znana ze wspierania 
sztuki od 200 lat.   

W Polsce Krzysztof Wiśniew-
ski współpracuje z Bator Art. Ga-
lery, z którą bierze udział w kolej-
nej VIII Edycji Magicznego Reali-
zmu. Wystawa odwiedziła już 
kilka miast w kraju i w Austrii, 
a niebawem zawita do Toruniu. 
Z kolei na październik br. zapla-
nował swój artystyczny benefis. 
ą

Małgorzata Chojnicka
malgorzata.chojnicka@polskapress.pl

Artysta plastyk Krzysztof Wi-
śniewski z Lipna otrzymał 
prestiżową nagrodę podczas 
Salonu COMPARAISONS 
w Grand Palais w Paryżu. Ten 
ogromny sukces przyniósł 
mu obraz „Tryumf uległości”. 

Lipnowski artysta Krzysztof Wiśniewski 
z ważną nagrodą za obraz „Tryumf uległości”!

W sobotę, 11 kwietnia, Ciecho-
cinek stał się areną drugiego 
biegu z cyklu Grand Prix Cztery 
Pory Roku 2026. Wiosenna od-
słona wydarzenia przyciągnęła 

120 uczestników – dokładnie 
tylu, dla ilu przygotowano uni-
katowe medale. Po zimowej 
edycji, w której na medalach 
pojawiły się słynne ciechociń-

skie tężnie, tym razem posta-
wiono na kolejny charaktery-
styczny symbol miasta – fon-
tannę „Jaś i Małgosia”. Spor-
towe emocje połączono z jubi-

leuszem 110-lecia nadania praw 
miejskich Ciechocinkowi oraz 
190-lecia istnienia uzdrowiska. 
Edycja Lato odbędzie się 4 lipca 
a jesienna 26 września. (EF)

Grand Prix Cztery 
Pory Roku za nami

Wydarzenie, organizowane przez OSiR, nie wymagało szerokiej promocji – zainteresowanie było duże
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Silna grupa nordic walking z Kikoła na Grand Prix 
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Ponad 120 biegaczy i osób z kijkami w Ciechocinku
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Malownicza trasa wokół tężni liczyła ponad 5 km
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Najlepsi w 4. kategoriach otrzymali dyplomy 
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WYDARZENIA A

Krzysztof Wiśniewski w swojej pracowni 
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Plebiscyt „Osobowość Roku”, 
organizowany przez Polska 
Press Grupa, od lat wyróżnia 
osoby, które swoją działalno-
ścią wpływają na rozwój lokal-
nych społeczności, inspirują in-
nych i przyczyniają się do pro-
mocji regionów. W gronie lau-
reatów znajdują się ludzie kul-
tury, nauki, biznesu oraz dzia-
łalności społecznej. 

Głosujący w plebiscycie do-
cenili Magdalenę Lazar przede 
wszystkim za jej wszech-
stronną działalność artystyczną 
i edukacyjną. Wokalistka, zwią-
zana z zespołem Polifonika & 
Magda Lazar, od lat aktywnie 
promuje Kujawy i całe woje-
wództwo kujawsko-pomorskie 
poprzez swoją twórczość mu-
zyczną. 

Jednym z najważniejszych 
osiągnięć artystki jest stworze-
nie – wraz z zespołem Polifo-
nika – pierwszej w Polsce płyty 
musicalowej z utworami Gusa 
Edwardsa „Gus Edwards 
Overview”. Projekt ten został 
uhonorowany Nagrodą Mar-
szałka Województwa Kujaw-
sko-Pomorskiego za szcze-
gólne zasługi w promocji re-
gionu. 

To jednak nie koniec jej dzia-
łań. Magdalena Lazar pracuje 
również nad drugim albumem 
zatytułowanym „ASPRO”. To 
etniczny, słowiański projekt 
muzyczny inspirowany poezją 
Jana Kasprowicza, który ma 
podkreślać bogactwo lokalnego 
dziedzictwa kulturowego. Pre-
mierowy koncert projektu był 
11 grudnia 2025 roku i spotkał 
się z dużym zainteresowaniem 
publiczności. 

Artystka angażuje się także 
w rozwój młodych talentów. 
Pełni rolę jurorki w konkursach, 
prowadzi warsztaty oraz lekcje 
wokalne, wspierając młodzież 
w pierwszych krokach na sce-
nie. Jej działalność edukacyjna 
i społeczna sprawia, że staje się 

nie tylko twórczynią, ale i men-
torką dla kolejnych pokoleń. 

Dodajmy, że kategorii Dzia-
łalność społeczna i charyta-
tywna III miejsce zdobył Robert 
Damski z powiatu lipnow-
skiego. Na IV miejscu w tej sa-
mej kategorii znalazł się Łukasz 
Głowacki z Włocławka, właści-
ciel firmy Asura. 

Także w innych kategoriach 
osobny z naszego regionu, 

w etapie wojewódzkim, zajęły 
wysokie noty. W kategorii Poli-
tyka, samorządność i społecz-
ność lokalna, na IV pozycji zna-
lazła się Joanna Dryżałowska, 
zastępca burmistrza Ciecho-
cinka. W kategorii Innowacje 
i nowe technologie, IV miejsce 
w województwie należy do Ma-
rzeny Szczotkowskiej-Topić 
z Włocławka, wspólnik w RE-
NEX. ą

opr. MG
redakcja.wloclawek@polskapress.pl

Wielki sukces artystyczny 
i prestiżowe wyróżnienie 
dla radziejowianki. Magda-
lena Lazar została laureatką 
tytułu Osobowość Roku 
2025 w kategorii Kultura 
w Kujawsko-Pomorskiem.

Sukces Magdaleny Lazar - artystki 
z Radziejowa. W kategorii kultura

Galę finałową plebiscytu Osobowość Roku 2025 
w Kujawsko-Pomorskiem, zorganizowano 9 kwietnia. 
W kategorii kultura, zwyciężyła Magdalena Lazar

FO
T.

 S
ŁA

W
O

M
IR

 K
O

W
A

LS
KI

LIPNO

EDUKACJA 
W Lipnie rozmawiali o świa-
domości autyzmu 

W Publicznej Szkole Mu-
zycznej I stopnia w Lipnie od-
była się konferencja eduka-
cyjno-społeczna pn. „Powia-
towe Forum Świadomości Au-
tyzmu – Autyzm i integracja 
sensoryczna w praktyce 

wsparcia”. Zorganizował ją Ze-
spół Szkół Specjalnych w Lip-
nie pod patronatem starosty 
lipnowskiego Krzysztofa Bara-
nowskiego. Miała na celu po-
głębienie wiedzy, budowanie 
wspólnego języka wsparcia 
między szkołą, specjalistami 
i rodziną, a przede wszystkim 
wymianę doświadczeń. (MC)
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WYDARZENIA/INFORMATORA

I N F O R M A T O R

HOTELE

Bydgoszcz

Tanie noclegi dla firm, 601-919-805  00532

LEKARSKIE

Włocławek

Badania okresowe pracowników, kierowców, 

posiadających broń - lek. Wojciech Cader, 

Plac Wolności 17, pn. 10.15-13.00,  

wt. 8.00-11.00, śr. 14.00-19.00,  

czw. 8.00-11.00, pt.14.00-19.00,  

tel. 603-767-838, 54/231-43-54.  

Współpraca z LUXMED i MEDICOVER.   

 000074

Radziejów

Internista Mieczysław Wolański,  

przyjmuje codzienne od 9.00,  

Radziejów, ul. Łokietka 3, ekg, holter usg, labo-

ratorium. Tel. 607 402 122,  

54/285 22 40  Q701187897A

USŁUGI

Bydgoszcz

Śmieci – wywóz, kontenery, gruz „Corimp”  

52/320-81-85. 000288

Grudziądz:

STACJA demontażu pojazdów przyjmuje sa-

mochody do złomowania, Grudziądz,  

tel. 56/465–48–88

USŁUGI POGRZEBOWE

Bydgoszcz

Dylewscy Zakład Usług Pogrzebowych,  

Plac Piastowski 9, Bydgoszcz.  

Tel. Całodobowe  52/322-29-16,  

602-26-34-72, www.dylewscy.pl Biuro For-

don ul.Piwnika Ponurego 1D, 52/342-95-

16. Obsługujemy cmentarze w Bydgoszczy 

i okolicy, kompleksowe usługi krajowe i za-

graniczne, usługi kremacyjne w Bydgoszczy 

- duży wybór trumien i urn. Kredytowanie 

pogrzebów ZUS, KRUS, wojsko, policja  

 420114B01/A

Chojnice

Zakład Pogrzebowy Tadeusz Porożyński, 

Gdańska 3. Przechowywanie, przewóz zwłok 

Chojnice bezpłatnie całodobowo.  

52/397-20-47, 604-755-900.

Toruń

Sotor Usługi Pogrzebowe i Cmentarne, Toruń,  

tel. 56/655 33 50 całą dobę. Centrum Kamie-

niarskie tel. 512 601 120 www.sotor.pl  

 000028

Inowrocław

Credo -Najtańszy całodobowy Zakład Po-

grzebowy -św. Ducha 33, 88-100 Inowrocław. 

52/357-74-16, 509-946-759, trumny już  

od 349 zł, do każdej usługi baldachim 

 i winda nagrobna gratis, dostosowujemy się  

do możliwości finansowych każdego Klienta, 

wypłacamy zasiłki z ZUS i KRUS przed  

pogrzebem    http://www.pogrzeb.net 
282814B01

Najtańszy Całodobowy Zakład Pogrzebowy  

„IN LUCTU” Małgorzata Matuszak. Zarząd-

ca Domu Przedpogrzebowego w Kruszwicy, 

najtańsza chłodnia (własna), producent tru-

mien (również z witryną) – trumny już od 300 

zł, winda i baldachim gratis. Kruszwica, ul. Ko-

legiacka 12F, Inowrocław, ul. Św. Ducha 53, tel. 

52/357-16-04, 357-53-41,  

e-mail: inluctu1@interia.pl  

Załatwiamy wszelkie formalności.  

www.inluctu.pl  

139014B05

Waldemar Wójcik Zakład Pogrzebowy  

MEMORIA, ul. Marulewska 40, Inowrocław.  

Dyżur całodobowy – tel. 602-189-676,  

52/355-66-77. Załatwiamy wszystkie formalno-

ści w imieniu rodziny. Wypłacamy zasiłek  

pogrzebowy przed pogrzebem. Posiadamy 

profesjonalny baldachim pogrzebowy 

 oraz windę nagrobną. Świadczymy usługi na 

najwyższym poziomie. www.memoria.net.pl 

 408914B01

Barcin

Całodobowy Zakład Pogrzebowy Sławomir 

Makowski, Barcin, ul. Żnińska 25 (naprzeciw-

ko cmentarza)Tel. 52/383–64–09, 601–681–917. 

 000528

Pakość

„Konkordia” kompleksowe usługi pogrzebo-

we, Pakość, Inowrocławska 10, 52/35–18–766,  

500-697-316, całą dobę. Wypłacamy zasiłki po-

grzebowe KRUS i ZUS.  

8210983

Gniewkowo

Sotor – Usługi Pogrzebowe i Cmentarne  

Gniewkowo 56/655 33 50 całą dobę Centrum 

Kamieniarskie tel. 512 601 120 www.sotor.pl  

  000045

Janikowo

NAJTAŃSZY CAŁODOBOWY ZAKŁAD POGRZE-

BOWY ROBERT KURCZEWSKI

JANIKOWO, ul. Główna 18G

TEL. 507 364 717  

000502

Kruszwica

Najtańszy całodobowy Zakład Pogrzebowy 

 „In Luctu” Małgorzata Matuszak, zarządca 

Domu Przedpogrzebowego w Kruszwicy, naj-

tańsza chłodnia (własna), producent 

trumien (również z witryną) – trumny już  

od 300 zł, winda i baldachim gratis. Kruszwica, 

ul. Kolegiacka 12f, Inowrocław, ul. Św. Ducha 

53, tel. 52/357-16-04, 357-53-41, www.inluctu.pl 

e-mail: inluctu1@interia.pl. Załatwiamy wszel-

kie formalności.  000345

Całodobowy Zakład Pogrzebowy Żurawski  

ul. Kolegiacka 12E Kruszwica,  

tel. 666-999-917 8686162

Złotniki Kujawskie

Zakład Pogrzebowy – całodobowy  

Andrzej Pabjańczyk, Złotniki Kujawskie  

ul. Podgórna 13, tel. 52/351-71-03, 504-270-409, 

604-542-322  000281

Żnin

Całodobowe, kompleksowe usługi pogrzebo-

we „Chmielewscy”, ul. Górska 10, 52/302-14-67,  

502-314-898. Wypłacamy zasiłki ZUS i KRUS  

przed pogrzebem. 
 000417

Całodobowo-Usługi Pogrzebowe Firma Pie-

tras, Żnin, Pl. Wolności 15/4. Wypłacamy zasiłki 

ZUS i KRUS przed pogrzebem. 52/30-22-031,  

509-917-648 000416

Włocławek
TARTAR spopielarnia i dom pogrzebowy, Wło-

cławek ul. Bojańczyka 3/5, ul. Cmentarna 12, 

54/231-44-55, 54/413-15-93.  000074

Kowal
Całodobowa obsługa pogrzebów, Producent 

trumien. Lewandowski, 87-820 Kowal  

ul. Kościuszki 56. Tel. 603-998-321 000289

WETERYNARYJNE

Toruń
„Salus” Przychodnia Weterynaryjna,  

Lelewela 33 /teren Arpolu/8-22, 56/652-81-67. 

Interna, chirurgia, profilaktyka. RTG,USG. Cało-

dobowy dyżur 504-052-789.

000045

ZDROWIE I URODA

Toruń

Optyk Trejnowscy.  

Bezpłatne badanie wzroku.  

Okulary progresywne.

Zniżki: na NFZ. Karta dużej rodziny,  

karta seniora i osoby niepełnosprawne.

ul. Kościuszki 41/47 pawilon Herbowa  

(obok Biedronki) tel. 56/623-23 26

www.optyk-trejnowski.pl 

412314B01/A

REKLAMA 0011499931
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SPORT
www.sportowy24.pl

Druga runda play-off II ligi była niepomyślna dla zespołów z na-
szego regionu. Pogoń Mogilno przegrała z Ciepłomaxem Ple-
szew 81:88 (najwięcej punktów: Jakub Kondraciuk 25, Daniel Ko-
rólczyk 19, Damian Szczepanik 15), a Kamte Basket 2010 Kruszwi-
ca uległa Pogoni Prudnik 86:102 (Mateusz Stańczuk 23, Krystian 
Rosiński 18, Jan Fajfer i Piotr Robak po 14). Mecze rewanżowe - 18 
kwietnia, gra toczy się do dwóch zwycięstw. (szcz)

PIŁKA NOŻNA 
Pierwsze przegrane w 2. rundzie play-off 
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W ostatnim meczu 27. kolejki 
Betclic 2. Ligi prowadząca 
w rozgrywkach Unia Skiernie-
wicze zremisowała z Sandecją 
Nowy Sącz 2:2. Unia ma trzy 
punkty przewagi nad drugą 
w tabeli Olimpią Grudziądz.

Remis lidera
PIŁKA NOŻNA

W pierwszej rundzie PGE Ekstra-
ligi z większości torów wiało 
nudą. 64:26 Sparty Wrocław 
z Falubazem, 59:31 Unii Leszno 
z Włókniarzem Częstochowa 
i wreszcie 56:34 Motoru Lublin 
z Pres Toruń. To nie była dobra 
reklama żużla na start sezonu. 
Najbardziej emocjonujący był re-
mis Bayersystem GKM ze Stalą 
Gorzów w Grudziądzu, wyszar-
pany przez gospodarzy w ostat-
nim wyścigu.  

Ale w Grudziądzu radości nie 
było, bo taka wpadka na swoim 
torze nie powinna się zdarzyć. 
Zwłaszcza, że to GKM był fawo-
rytem spotkania.  

- Może i ten Gorzów był skre-
ślony przez wielu ekspertów i na  
papierze słabszy, ale oni  przyje-
chali tu powalczyć i pokazali pa-
zur na torze - komentował Kevin 
Małkiewicz, junior GKM. -  Nie 
ma co się tłumaczyć, mieliśmy 
słabszy dzień i tyle. Trzeba po-
pracować nad tym co nie zagrało. 
Ciężkie treningi przed  nami. 

- Nie pytajcie, bo za dużo po-
wiem - skwitował z kolei trener 
Robert Kościecha, na gorąco, tuż 
po spotkaniu. - Niby byliśmy fa-
worytami, ale mówiłem chłopa-
kom, że Stal zostawi serce na to-

rze. Wygrywali starty, w polu je-
chali bardzo mądrze. My z kolei 
mamy dużo do przemyślenia, 
ale na gorąco wolałbym za dużo 
nie komentować. Mecz nam nie 
wyszedł, nie jestem zadowolony 
z wyniku, ale cieszę się choćby 
z tego jednego punktu, bo przed  
ostatnim biegiem niewiele na to 
wskazywało - dodał, nawiązując 
do upadku i wykluczenia Jacka 
Holdera z 15. biegu. 

Kolejny sprawdzian żużlow-
ców Bayersystem GKM czeka 
w niedzielę - z Falubazem w Zie-
lonej Górze. Obie drużyny będą 
chciały zmazać plamę z pierw-
szej kolejki. - Łatwo nie będzie, 
bo jak podkreślałem wielokrot-
nie, czeka nas czternaście trud-
nych meczów w pierwszej czę-
ści sezonu - dodał Kościecha.   

Niepocieszeni z Lublina wró-
cili torunianie. Żużlowcy Anio-
łów z dużym wysiłkiem przekro-

czyli tam barierę 30 punktów, 
a na lubelskim torze wyglądali 
na mocno zagubionych. - Bę-
dziemy walczyć, będziemy tre-
nować... - krótko podsumował 
toruński klub. 

W Lublinie z kolei nie kryli sa-
tysfakcji z takiego otwarcia se-
zonu. - Zrobiliśmy to, co mieli-
śmy zrobić parę miesięcy temu - 
skomentował menedżer Motoru 
Jacek Ziółkowski, nawiązując do  
przegranego finału ligi z Pres To-
ruń. -  Wtedy mieliśmy zrobić 55 
punktów w rewanżu na naszym 
torze, nie udało się. Teraz zrobili-
śmy 56 i jestem bardzo zadowo-
lony z każdego z siedmiu moich 
zawodników. Każdy spełnił 
swoją rolę. Taki wynik z mi-
strzem Polski to bardzo dobra 
prognoza przed kolejnymi me-
czami - dodał. 

Początek sezonu i przegrana 
na terenie mocnego rywala to 

jeszcze nie powód do paniki, ale 
na pewno do szybkiego wycią-
gnięcia wniosków.  

A kolejny test torunianie 
przejdą u siebie - w niedzielę 
na Motoarenie zmierzą się z Unią 
Leszno.  

Po dwóch rundach Metalkas 
2. Ekstraligi liderem jest Abram-
czyk Polonia. Bydgoska drużyna 
spokojnie realizuje plan, ale 
przed zawodnikami wciąż dużo 
pracy. Swoje kłopoty w dwóch 
pierwszych meczach miał Wik-
tor Przyjemski, nerwowo i nie-
równo jeździł Tom Brennan, 
który czuje chyba na sobie presję 
walki o miejsce w składzie, poni-
żej oczekiwań startuje Kai Huc-
kenbeck. Po dość pewnym zwy-
cięstwie nad Wilkami w Byd-
goszczy, mecz w Rybniku wy-
magał już dużo więcej wysiłku.  

- Wyszarpaliśmy to zwycię-
stwo w Rybniku. Było dużo 
walki, dużo szukania ustawień. 
Bywało, że zawodnik w jednym 
biegu wygrywał, w kolejnym je-
chał z tyłu. Decydujący był głów-
nie start. Wiedzieliśmy, że 
w Rybniku nie będzie łatwo i to 
się potwierdziło.  Drużynę pocią-
gnął lider Krzysztof Buczkowski, 
pozostali dołożyli te punkty 
i mimo że było ciężko, wygrali-
śmy. Jako sztab szkoleniowy je-
steśmy zadowoleni, że dwa 
punkty zabieramy do Bydgosz-
czy i spokojnie szykujemy się 
do kolejnego spotkania - podsu-
mował trener juniorów Jacek 
Woźniak.   

W niedzielę Abramczyk Polo-
nia podejmie PSŻ Poznań.

Magdalena Zimna
magdalena.zimna@polskapress.pl

ŻUŻEL. Pres Toruń i Bayer-
system GKM Grudziądz nie 
najlepiej zaczęły nowy sezon 
PGE Ekstraligi. - Czeka nas du-
żo ciężkiej pracy - mówią 
w klubach. 

GKM Grudziądz i Pres Toruń zaliczyły 
falstart. Trener gryzł się w język

Uwaga kibiców będzie skiero-
wane na stadiony w Madrycie 
i Liverpoolu gdzie Atletico podej-
mie Barcelonę, a na Anfield Li-
verpool zmierzy się z Paris Saint-
Germain. 

Atletico niespodziewanie wy-
grało pierwszy mecz na Camp 
Nou 2:0 i jest w lepszej sytuacji 

przed rewanżem. To będzie już 
szóste spotkanie obu drużyn 
w tym sezonie i trzecie w ciągu 
10 dni. W La Liga dwa razy wy-
grała Barcelona 3:1 i 2:1, w Pucha-
rze Króla „Atleti” najpierw wy-
grali 4:0, by w rewanżu przegrać 
0:3, ale ostatecznie awansowali 
do finału Copa del Rey. Teraz 
mogą wyrzucić „Barcę” z Ligi Mi-
strzów. Diego Simeone, trener 
Atletico, w rywalizacji ligowej 
z Sevillą przegranej 1:2 oszczę-
dzał większość swoich podsta-
wowych graczy. Inaczej postąpił 
Hansi Flick, prowadzący Barce-
lonę, w derbach przeciwko Espa-

nyolowi wygranych 4:1 oszczę-
dził tylko Roberta Lewandow-
skiego. Polak z reguły dobrze spi-
sywał się przeciwko Atletico 
i na to liczy niemiecki trener 
„Dumy Katalonii”. Przypo-
mnijmy, że „Lewy” w ostatnim 
meczu ligowym tych drużyn za-
pewnił Barcelonie zwycięstwo. 

Liverpool będzie musiał 
na Anfield odrabiać stratę 0:2 
z Paryża. W tamtym meczu pod-
opieczni Arne Slota nie zaistnieli 
i powinni ponieść o wiele wyż-
szą porażkę. Jednak zawodnicy 
Luisa Enrique pudłowali na po-
tęgę na Parc des Princes.  

Liverpool wiele razy odrabiał 
straty przy swoich kibicach, któ-
rzy potrafią ponieść zespół. „The 
Reds” podejdą do meczu z PSG 
w dobrych nastrojach po wygra-
nej ligowej nad Fulham 2:0 i od-
robieniu części strat do czwartej 
Aston Villi. Z kolei paryżanie 
przystąpią do meczu wypoczęci, 
ponieważ ich mecz ligowy 
z Nantes został przełożony. 

Początek obu meczów o  
godz. 21. Transmisja w Ca-
nal+Extra 1 i 2, a Multiliga w Ca-
nal+ Extra 3.  

Dwa pozostałe rewanże w  
środę.  ą

Dariusz Knopik
dariusz.knopik@polskapress.pl

PIŁKA NOŻNA. We wtorkowy 
wieczór rozegrane zostaną 
dwa pierwsze mecze rewan-
żowe Ligi Mistrzów.

Rewanże w Madrycie i Liverpoolu będą pełne emocji

Upadek Jacka Holdera w 15. wyścigu pomógł 
grudziądzanom wyszarpać remis w meczu ze Stalą
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Bydgoszcz ma pięć punktów 
więcej niż drugi Wikęd Luzino, 
który ma jeden mecz rozegrany 
mniej. Nad trzecią Polonią Środa 
Wielkopolska niebiesko-czarni 
mają sześć „oczek” przewagi. 

Właśnie z tym rywalem byd-
goszczanie zmierzą się w najbliż-
szą sobotę o godz. 19. Będzie to 
spotkanie o przysłowiowe „sześć 
punktów”. Przed tym meczem 
zawiszanie wysłali do rywali ja-
sny sygnał: jesteśmy mocni! 

Strzelić siedem goli i to jesz-
cze na wyjeździe to wielki wy-
czyn. Nie ma większego znacze-
nia, że Wybrzeże Rewalskie to 
ostatni zespół w tabeli, który po-
woli godzi się z degradacją. Osta-
tecznie skończyło się 7:2. 

Tym meczem Zawisza koń-
czył morderczy maraton, w cza-
sie którego rozegrał siedem me-
czów w ciągu 21 dni. Kulminacją 
było spotkanie 1/2 finału STS Pu-
charu Polski z Górnikiem Zabrze 
przegrane 0:1. Niebiesko-czarni 
pokazali, że są w stanie pokazać 
się z dobrej strony na tle tak sil-
nego rywala z PKO BP Ekstra-
klasy. Przez długie fragmenty 
meczu nie było widać różnicy 
trzech klas rozgrywkowych, 

które dzielą obie drużyny. Mimo, 
że Zawisza odpadł, to wiele zy-
skał. Znowu stał się rozpozna-
walny na krajowym podwórku. 

W tym czasie bydgoszczanie 
zapewnili sobie awans do  
ćwierćfinału Pucharu Polski Ku-
jawsko-Pomorskiego Związku 
Piłki Nożnej, pokonując Noteć 
Gębic 3:0. Dodajmy, że bronią 
trofeum. 

Jeśli chodzi o mecze ligowe 
w tym czasie to wszystko zaczęło 
się od bezbramkowego remisu 
z Kluczevią Stargard, a potem 
były zwycięstwa z Unią Swa-
rzędz (1:0), Tłuchowią Tłuchowo 
(1:0), Pogonią Nowe Skalmie-
rzyce (1:0) i ostatnio pogrom 
ekipy z Rewala. 

Teraz zaczyna się decydujący 
okres w rywalizacji ligowej. 
Pierwszą odsłoną będzie spotka-
nie z Polonią, z którą zawiszanie 
jesienią przegrali 1:2. Ekipa ze 
Środy Wielkopolskiej ostatnio 
notuje słabsze wyniki, co skut-
kowało nie tylko utratą pozycji li-
dera, ale także spadek na trzecią 
pozycję. Przypominamy, że 
pierwsza lokata to jest bezpo-
średni awans, a druga pozycja to 
możliwość gry w dwustopnio-
wych barażach. 

Zawiszanie nie mają większej 
przerwy. Teraz między meczami 
to pięć dni. Potem w tydzień ro-
zegrają trzy spotkania. Do me-
czów ligowych z Polonią i wyjaz-
dowego z Błękitnymi Stargard 
dojdzie spotkanie w Puchar Pol-
ski K-PZPN z Pogonią Mogilno. 
Emocji nie zabraknie! ą

Dariusz Knopik
dariusz.knopik@polskapress.pl

PIŁKA NOŻNA. Osiem kolejek 
pozostało do zakończenia 
sezonu w Betclic 3. Lidze. 
Walka o awans wchodzi 
w decydującą fazę.

Niebiesko-czarni imponują 
formą przed najważniejszą 
częścią rundy wiosennej

Zawisza strzelił Wybrzeżu Rewalskiemu w dwumeczu  
aż 12 goli! To bardzo rzadko spotykany wyczyn
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Bez poważnych 
incydentów   
- policja podsumowała 
zachowania kibiców    
str. 8

Batalia o SP 
w Kołaczkowie 
wygrana przez rodziców. 
Likwidacja odroczona 
str. 10

Wymiana 
„kopciuchów”  
w Bydgoszczy idzie 
raczej mozolnie  
str. 9FO
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Wczoraj po godz. 12 służby ratunkowe otrzymały informację, że płonie dom jednorodzinny w Niemczu. - Doszło 
do pożaru poddasza ukrytego. Na miejscu pracowali strażacy z Bydgoszczy i powiatu. Na szczęście domownicy 
zdążyli ewakuować się z budynku jeszcze przed ich przyjazdem - informował  st. kpt. Karol Smarz, oficer 
prasowy KM PSP w Bydgoszczy. Prawdopodobna przyczyna wybuchu pożaru to awaria instalacji elektrycznej
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Płonął dom. Z ogniem walczyło kilkanaście zastępów strażaków!
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SPORT 

Piłka nożna. Zawisza imponuje formą. 
Jednak przed bydgoskim zespołem 
najważniejsze mecze w sezonie, które 
zdecydują o awansie do Betlic 2. Ligi str. 16

Węgrzy wybrali. Peter Magyar wielkim wygranym! 
Wynik Tiszy daje jej większość niezbędną do zmiany 

konstytucji i ustaw przyjętych przez rząd Orbana str. 7
                          FOT. EAST NEWS               

STREFA 
BIZNESU

Nowe przepisy mogą mieć wpływ na  
sytuację kadrową szpitali. Giełda zon-
dacrypto to tylko fragment proble-
mu. Co z naszymi kolejami? str. 11-13

W biurach paszportowych w: Bydgosz-
czy, Toruniu, Włocławku, Grudziądzu 
i Inowrocławiu obsługa odbywa się 
na bieżąco. Można wcześniej umówić 
wizytę online lub telefonicznie i wtedy 
mamy gwarancję, że zostaniemy ob-
służeni o określonej godzinie.  Rezer-

wacja uruchamia się na 14 dni 
do przodu, o godz. 8. Możliwa jest w:  
a Bydgoszczy – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_bydgoszcz_paszporty – tu 
w ciągu najbliższych dwóch tygodni 
wolne są terminy: 22, 23, 24 i 27 kwietnia;  
a Toruniu – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_torun/Reservation – 
do 30 kwietnia brak wolnych terminów,  
a Włocławku – https://uw.bezko-
lejki.eu/kpuw_wloclawek/Reserva-
tion – wolne terminy: 20, 21, 22, 23, 24 
i 27 kwietnia.   

Czytelniczka z Bydgoszczy w ubie-
gły czwartek złożyła wniosek o pasz-
port. – Miałam przez internet umó-

wioną wizytę na określoną godzinę, 
więc nie musiałam czekać. Wszystko 
poszło szybko, sprawnie. Na korytarzu 
nie było kolejki – mówi. 

Na Pomorzu i Kujawach coraz wię-
cej mieszkańców wnioskuje o pasz-
port. W 2020 roku  wniosków złożono 
30 432. W 2021 roku było ich 28 648, 
w 2022 roku – 38 959,  2023 roku – 86 
785, w 2024 roku – 92 706, w 2025 roku 
– 86 707.  W tym roku w regionie 
w styczniu złożono  7077 wniosków. 
W lutym było ich  8063, a w marcu –              
7734. Opłaty się nie zmieniły. Paszport 
bez ulgi kosztuje 140 zł.  
Więcej czytaj na stronie 3

Małgorzata Stempinska
malgorzata.stempinska@polskapress.pl

Kto musi wyrobić sobie paszport, le-
piej niech nie zwleka. Na razie  w żad-
nym z pięciu biur paszportowych 
w regionie  nie ma kolejek.  Opłaty 
za nowy dokument się nie zmieniły. 

Od października 
dotacje na rozwój 
małych masarni 
i serowarni str. 4

Przez dziurawy system 
kontroli trafia do nas 
podejrzana żywność
Podejrzana żywność trafia do Europy przez 
niedopracowany system kontroli. – Sytuację 
mogłoby poprawić połączenie inspekcji  
– uważa poseł Jan Krzysztof Ardanowski str. 4
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JEŚLI NIE MAMY ULGI, ZA DOKUMENT ZAPŁACIMY 140 ZŁDOKUMENTY

Po paszport jeszcze 
bez kolejki. Spiesz się!
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Wczorajsze wyniki Narodowe-
go Biura Wyborczego (NVI) dają 
TISZY 138 miejsc w 199-osobo-
wym parlamencie. Koalicja Fi-
desz-KDNP pod przewodnic-
twem premiera Viktora Orbana 
otrzymała w nich 55 mandatów. 
Do parlamentu wejdzie także 
skrajna prawica, Mi Hazank, 
która może liczyć na 6 miejsc. 

Wynik TISZY daje jej więk-
szość niezbędną do zmiany 
konstytucji oraz ustaw przyję-
tych przez rząd Orbana w ciągu 
ostatnich 16 lat jego nieprzer-
wanych rządów. 

W niedzielnych wyborach 
parlamentarnych odnotowano 
rekordową frekwencję – we-
dług najnowszych danych NVI 
zagłosowało w nich prawie 80  
procent wyborców, czyli nie-
mal 6 milionów osób. 

W przemówieniu do tysięcy 
zgromadzonych nad Dunajem 
zwolenników TISZY Magyar za-
znaczył, że „żadna inna partia 
nie otrzymała dotąd tak silnego 
mandatu, jak TISZA”. 

– Odzyskaliśmy nasze pań-
stwo, uwolniliśmy je. TISZA  
nie tylko wygrała, ale będzie 
mieć większość konstytucyjną 

dwóch trzecich. Mandat ten po-
zwoli nam przeprowadzić ła-
twą i pokojową transformację. 
Jesteśmy wdzięczni za wszyst-
kie oddane na nas głosy – po-
wiedział Magyar. 

Lider TISZY wezwał prezy-
denta Węgier i szefów instytu-
cji publicznych mianowanych 
przez parlament za rządów pre-
miera Orbana do opuszczenia 
stanowisk dobrowolnie. 

Odnosząc się do polityki za-
granicznej, Magyar podkreślił, 
że Węgry „ponownie będą sil-
nym i pewnym sojusznikiem 
Unii Europejskiej i NATO”. Po-
twierdził wcześniej zapowia-

dany zamiar udania się w pierw-
szą zagraniczną podróż w cha-
rakterze premiera do Warszawy, 
by „odbudować tysiącletnią 
przyjaźń polsko-węgierską”.  
– Potem udam się do Wiednia, 
a następnie do Brukseli, by przy-
wieźć unijne fundusze, które na-
leżą się Węgrom – oświadczył. 

Viktor Orban pogratulował 
już zwycięstwa swojemu rywa-
lowi. Gratulacje Magyarowi 
złożyli też m.in. prezydent Pol-
ski Dariusz Nawrocki, premier 
Polski Donald Tusk, kanclerz 
Niemiec Friedrich Merz, pre-
mier Portugalii Luis Montene-
gro, premier Wielkiej Brytanii 
Keir Starmer, premier Włoch 
Giorgia Meloni, premier Austra-
lii Anthony Albanese, prezy-
dent Ukrainy Wołodymyr Ze-
łenski i szefowa Komisji Euro-
pejskiej Ursula von der Leyen. 

Zwycięstwo opozycji świę-
towały na ulicach Budapesztu 
dziesiątki tysięcy osób. 

(KW, PAP)
redakcja@polskapress.pl

TISZA, ugrupowanie Petera 
Magyara – według wyników 
obliczonych na podstawie 
99 procent podliczonych  
głosów – może liczyć na  
138 mandatów w 199-oso-
bowym parlamencie.

Węgrzy wybrali. Peter Magyar 
zdeklasował Viktora Orbana

Takie informacje przekazała w  
poniedziałek agencja Reutera, 
powołując się na media z Iranu.  

Przedstawiciel armii zapo-
wiedział również, że Teheran 
wdroży „stały mechanizm” 
kontroli Cieśniny Ormuz w  
związku z groźbami USA doty-
czącymi zablokowania tego na-
turalnego przewężenia Zatoki 
Perskiej. 

Rzecznik dodał, że porty nad  
Zatoką muszą być dostępne 
albo dla wszystkich, albo dla ni-

kogo. Ostrzegł także, że żaden 
port – ani nad Zatoką Perską, ani 
nad Omańską – nie będzie bez-
pieczny, jeśli zagrożone będą 
porty irańskie. 

Wahid Ahmadi, deputo-
wany do irańskiego parlamentu 
i członek parlamentarnej komi-
sji bezpieczeństwa narodowe-
go, oświadczył zaś, że amery-
kański plan zablokowania irań-

skich portów jest dowodem 
na „brak właściwej i wykonal-
nej strategii”. Ocenił, że blo-
kada morska Republiki Islam-
skiej doprowadzi do poważ-
niejszego globalnego kryzysu 
energetycznego. – Pierwszym 
miejscem, które zaleje powódź, 
będzie gospodarka USA i Za-
chodu – oświadczył. 

Ahmadi wyraził przekona-
nie, że Stany Zjednoczone wie-
rzyły, iż przy stole negocjacyj-
nym uda im się osiągnąć przy-
najmniej część tego, czego nie 
udało im się osiągnąć w wojnie  
– przekazał emigracyjny, anty-
rządowy portal Iran Internatio-
nal. 

Zapowiedziana przez prezy-
denta Donalda Trumpa amery-
kańska blokada morska Cie-
śniny Ormuz miała rozpocząć 
się w poniedziałek o godz. 16. 
Centralne Dowództwo Sił 
Zbrojnych USA na Bliskim 

Wschodzie powiadomiło, że za-
blokowany zostanie ruch mor-
ski dla statków wpływających 
do portów irańskich i wypływa-
jących z nich – przypomniała 
agencja DPA. 

Wcześniej, w pierwszych 
dniach wojny rozpoczętej 28 lu-
tego amerykańsko-izraelskim 
atakiem na Iran, Teheran zablo-
kował ruch przez Cieśninę Or-
muz, którą eksportowane były 
ropa i gaz wydobywane w Za-
toce Perskiej. W rezultacie ceny 
tych surowców gwałtownie 
wzrosły. 

Cieśnina jest najwęższym 
punktem Zatoki Perskiej. Leży 
na wodach terytorialnych Iranu 
i Omanu. Zgodnie z prawem 
międzynarodowym jest trakto-
wana jako międzynarodowy 
szlak wodny, jednak Iran nie 
zgadza się z tą oceną i nigdy nie 
ratyfikował stosownych aktów 
prawnych.

(AM, PAP)
redakcja@polskapress.pl

– Amerykańskie ogranicze-
nia wobec Teheranu, doty-
czące statków poruszają-
cych się na wodach między-
narodowych, są nielegalne 
i stanowią akt piractwa  
– oświadczył wczoraj rzecz-
nik irańskich sił zbrojnych.

Irańskie siły zbrojne: amerykańska blokada  
morska jest nielegalna i stanowi akt piractwa

Objęcia urzędu premiera przez Petera Magyara należy oczekiwać najpóźniej w drugiej 
połowie maja - tak wynika z węgierskiej konstytucji i przepisów wyborczych
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Porty nad Zatoką Perską  
muszą być dostępne  
albo dla wszystkich, 
albo dla nikogo
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- Dziś się bawimy, a ju-
tro witamy nowe Wę-
gry, nasze Węgry - mó-
wili mieszkańcy Buda-
pesztu, którzy święto-
wali na ulicach stolicy.

Zgodnie z uzyskanymi danymi 
budowa aż siedmiu nowych wież 
dla systemów Pancyr rozpoczęła 
się tego samego dnia – 17 marca. 
Niektóre z nich są już wyposa-
żone w kompleksy rakietowe 
krótkiego zasięgu, zwykle mon-
towane na ciężarówkach Ural. 

Podobnie jak wieże z syste-
mami Pancyr wokół Moskwy, 
systemy obrony przeciwlotni-
czej w Wałdaju są rozmieszczo-
ne wokół rezydencji Putina 

w dwóch pierścieniach o dużej 
i małej średnicy. 

W rezydencji w Wałdaju, jak 
wcześniej ustalili dziennikarze 
projektu śledczego rosyjskiej 
sekcji Radio Swoboda „Sistema”, 
dużo czasu spędza Alina Kaba-
jewa z synami Putina, a dla sa-
mego prezydenta Rosji zbudo-
wano tam jedną z dokładnych 
kopii jego gabinetu w Kremlu. 

Kilka miesięcy temu Rosja 
oskarżyła Ukrainę o atak dro-
nami na rezydencję w Wałdaju, 
co szybko okazało się nieprawdą. 

Wcześniej Radio Swoboda od-
kryło również, że ponad 20 wież 
z karabinami maszynowymi du-
żego kalibru, a także kilka plat-
form z przeciwlotniczym kom-
pleksem rakietowym Pancyr zo-
stało zbudowanych na terenie 
i na obrzeżach specjalnej strefy 
ekonomicznej Ałabuga.

(GK, PAP)
redakcja@polskapress.pl

Wokół rezydencji prezyden-
ta Rosji Władimira Putina 
w Wałdaju wybudowano 
siedem nowych wież wypo-
sażonych w systemy obrony 
przeciwlotniczej Pancyr. 
Łącznie jest ich już aż 27.

Wokół rezydencji Putina 
zbudowano kolejne wieże 
z systemami rakietowymi

– Nie obawiam się administracji 
Trumpa – oświadczył Leon XIV.  
– Ja mówię o Ewangelii – podkre-
ślił papież. Dodał też, że będzie 
nadal głośno wypowiadał się 
przeciwko wojnie. 

Wyjaśnił też, odnosząc się 
do słów Trumpa, że nie zamierza 
wchodzić z nim w dyskusję. 

Prezydent USA ostro skryty-
kował w niedzielę głowę Ko-
ścioła katolickiego we wpisie 
na platformie Truth Social oraz 
podczas późniejszej rozmowy 
z dziennikarzami. 

„Papież Leon jest SŁABY 
w kwestii przestępczości i fatalny 
w polityce zagranicznej. Mówi 
o »strachu« przed administracją 
Trumpa, ale nie wspomina o  
STRACHU, który Kościół katolicki 
i wszystkie inne organizacje 
chrześcijańskie odczuwały pod-
czas pandemii Covid, kiedy 
aresztowano księży, duchow-
nych i wszystkich innych za od-
prawianie nabożeństw” – napisał 
Trump. 

„Nie chcę papieża, który 
uważa, że to w porządku, by Iran 
miał broń nuklearną. Nie chcę 
papieża, który uważa, że to 
straszne, że Ameryka zaatako-
wała Wenezuelę, kraj, który wy-
syłał ogromne ilości narkotyków 
do Stanów Zjednoczonych i, co 
gorsza, opróżniał więzienia, 
w tym morderców, handlarzy 
narkotyków i zabójców, wysyła-
jąc ich do naszego kraju” – napi-
sał prezydent USA. 

(AM, PAP)
redakcja@polskapress.pl

Papież Leon XIV powiedział 
w poniedziałek dziennika-
rzom w samolocie w czasie 
podróży do Algierii, że bę-
dzie dalej apelował o pokój 
i wypowiadał się przeciwko 
wojnie.

Papież: Ne obawiam się 
administracji Trumpa

Rezydencji Putina strzeże już blisko 30 wież 
z systemami rakietowymi Pancyr

   

ŚWIAT A
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W piątek, 10 kwietnia rozpoczął 
się kolejny etap prac na Pod-
miejskiej. Zamknięty dla ruchu 
został odcinek tej ulicy od wy-
sokości Kruszyńskiej do pose-
sji nr 11. Wymusza to wprowa-
dzenie zmian w funkcjonowa-
niu linii nr 77 i 35N. Od 10.04 zo-
stały one skierowane objazdem 
ulicami Kruszyńską - Krogulczą 
- Ołowianą - Stalową - Srebrną 
(w obu kierunkach). Przystanek 
Podmiejska/Kruszyńska został 
czasowo przeniesiony na Kro-
gulczą. 

Prace na Osowej Górze 
do końca roku 
Wcześniej, by zminimali-

zować utrudnienia i zapewnić 
dojazd do mieszczących się 
w tej części Osowej Góry firm, 
wytyczony został specjalny 
objazd. Na Ołowianej (od  
wysokości Stalowej do Kro-
gulczej) został tymczasowo 
wprowadzony ruch dwukie-
runkowy, dzięki czemu samo-
chody mogą ominąć za-
mknięty odcinek, poruszając 
się ulicami Kruszyńską i Kro-
gulczą do Ołowianej, następ-

nie Stalową lub Spiżową 
i Srebrną do Podmiejskiej. 

Podmiejska przechodzi kom -
pleksową przebudowę. Prace 
polegają na wymianie na-
wierzchni na odcinku od Srebr-
nej do Bażanciej (600 m). Prze-
budowany zostanie również 
wlot Kruszyńskiej w Podmiej-
ską, wydzielony zostanie ciąg 
pieszo-rowerowy, który zosta-
nie oddzielony pasem zieleni, 
pojawi się energooszczędne 
oświetlenie. 

Następnie rozpoczną się pra -
ce na odcinku Srebrnej od Pod-
miejskiej do Niklowej. Ulica zo-
stanie przebudowana, wydzie-
lona zostanie też ścieżka pie-
szo-rowerowa, który poprawi 
bezpieczeństwo. Nowe latarnie 
led zyskają ulice Bażancia, Kru-
szyńska, Niklowa, Skośna i Spi-
żowa. Na realizację tych trzech 

zadań za 11 mln zł wykonawca 
(spółka ONDE) ma czas do  
końca tego roku. 

Ścieżka rowerowa 
na Fordońskiej 
na finiszu 
Od poniedziałku, 13 kwiet-

nia rozpocznie się natomiast 
kolejny etap budowy ścieżki  
rowerowej na Fordońskiej. 
W związku z tym zamknięty 
dla ruchu zostanie odcinek 
ulicy Sochaczewskiej. 

Oznacza to, że nie będzie 
możliwości wjazdu z Fordoń-
skiej w Sochaczewską oraz 
wyjazdu z Sochaczewskiej 
w Fordońską. Zostanie wyty-
czony objazd przez ulice Ka-
pliczną oraz Żyrardowską. 
Piesi będą mogli poruszać się 
wyznaczonym ciągiem do  
przystanku. Przypomnijmy, że 

ruch pieszy na odcinku For-
dońskiej od Wiślanej do So-
chaczewskiej odbywa się ko-
munikacją publiczną, która 
jest darmowa. 

Powstająca droga pieszo-ro-
werowa będzie miała długość 
około 600 m i będzie się skła-
dać z dwóch odcinków. Pierw-
szy poprowadzony zostanie 
od Sochaczewskiej do istnieją-
cej drogi rowerowej za torami 
kolejowymi, drugi będzie prze-
biegał od końca istniejącej drogi 
rowerowej do Wiślanej. W ra-
mach zadania powstała też pie-
szo-rowerowa kładka, przebie-
gająca nad magistralą węglową. 
Aktualnie na konstrukcji trwa -
ją prace mostowe. Kontynu-
owana jest także budowa muru 
oporowego po zachodniej stro-
nie kładki. 

Warta ponad 10 mln zł inwe-
stycja obejmuje także: budowę 
przejścia dla pieszych i prze-
jazdu rowerowego przez So-
chaczewską, remont przejścia 
dla pieszych przez Fordońską, 
budowę obejścia drogi dla ro-
werów za peronem przystan-
kowym, budowę kanału tele-
technicznego i oświetlenia 
wzdłuż projektowanej ścieżki 
pieszo-rowerowej, budowę le-
woskrętu z Fordońskiej w So-
chaczewską. 

Inwestycja poprawi bezpie-
czeństwo pieszych i rowerzy-
stów poruszających się pomię-
dzy centrum miasta a Fordo-
nem. Planowo prace powinny 
zakończyć się do końca maja 
tego roku.

Opr. Adam Szczęśniak
adam.szczesniak@polskapress.pl

Przebudowa ul. Podmiej-
skiej na Osowej Górze i bu-
dowa drogi rowerowej 
wzdłuż ul. Fordońskiej wy-
muszają zmiany w organiza-
cji ruchu w Bydgoszczy, 
m.in. linii autobusowych 77 
i 35N. 

Inwestycje wymuszają zmiany 
w komunikacji miejskiej  

Kładka pieszo-rowerowa na Fordońskiej nad magistralą 
już jest gotowa. Trwają pozostałe prace, które powinny 
zakończyć się do końca maja

FO
T.

 Z
D

M
IK

P 
BY

D
G

O
SZ

C
Z 

Nad bezpieczeństwem miesz-
kańców Bydgoszczy i kibiców 
czuwali policjanci z Komendy 
Miejskiej Policji w Bydgoszczy 
oraz Oddziałów Prewencji Po-
licji z Bydgoszczy, Poznania 
i Łodzi, ale również funkcjona-
riusze z sąsiednich powiatów. 
W działania zaangażowani byli 
kryminalni, a także mundu-
rowi z pionu prewencji, ruchu 
drogowego oraz przewodnicy 
psów służbowych. 

Jak informują służby, w śro -
dę 8 kwietnia, kiedy na Stadio-
nie im. Zdzisława Krzyszko-

wiaka w Bydgoszczy rozegrano 
spotkanie w ramach 1/2 finału 
STS Pucharu Polski między Za-
wiszą Bydgoszcz a Górnikiem 
Zabrze, na trybunach zasiadło 
20 tysięcy kibiców. 

Policyjne działania ukie-
runkowane były na zapewnie-
nie bezpieczeństwa uczestni-
kom imprezy oraz mieszkań-
com miasta – zarówno 
przed rozpoczęciem meczu, 
w jego trakcie, jak i po zakoń-
czeniu spotkania. 

 - Zabezpieczenie przebiegło 
sprawnie, a samo spotkanie od-
było się spokojnie. Mundurowi 
nie odnotowali poważniejszych 
incydentów, wpływających 
na bezpieczeństwo uczestni-
ków imprezy - mówi sierż. 
sztab. Jakub Skrzypek z ze-
społu komunikacji społecznej 
Komendy Miejskiej Policji 
w Bydgoszczy. 

Jak dodaje, jedynym ujaw-
nionym naruszeniem było uży-
cie środków pirotechnicznych 

przez część kibiców. - W tej 
sprawie policjanci wszczęli po-
stępowanie - mówi sierż. sztab. 
Skrzypek. 

Mecz zakończył się przed  
godziną 20, a opuszczanie sta-
dionu oraz powroty fanów piłki 
nożnej do domów przebiegały 

- jak informuje policja - bez za-
kłóceń. 

„Dziękujemy zarówno miesz-
kańcom, jak i kibicom za wyro-
zumiałość w związku z utrud-
nieniami w ruchu, a przede 
wszystkim odpowiedzialne po-
dejście do kwestii bezpieczeń-

stwa” - przekazali bydgoscy po-
licjanci w oficjalnym komunika-
cie. 

Uwagi, nie do policji jednak, 
a do straży miejskiej, rankiem 9 
kwietnia kierowali za to miesz-
kańcy Osiedla Leśnego. 

- W dzień meczu oczywiście 
wyznaczono dodatkowe strefy 
parkingowe, ale i tak od samo-
chodów osób przyjezdnych, 
spoza Bydgoszczy aż się roiło. 
To zrozumiałe, w końcu było to 
wydarzenie sportowe, które 
wzbudzało duże zainteresowa-
nie fanów obu drużyn - mó -
wi jeden z mieszkańców osie-
dla. 

 Jak wyjaśnia jednak, zainte-
resowanie „najwyraźniej prze-
rosło” możliwości do parkowa-
nia, jakie stworzyło miasto, bo 
„auta zostawiane były dosłow-
nie na każdym możliwym 
skrawku” terenu. - Przy 11 Li-
stopada, Modrzewiowej - przy  
dawnym WBK - na uliczkach 
prostopadłych do Modrzewio-

wej - wymienia nasz Czytelnik. 
- Strażnicy miejscy nie wlepiali 
mandatów, byli wyrozumiali. 
Mieszkańcy osiedla, którzy 
tego dnia wrócili z pracy do do-
mów, nie mieli gdzie parkować, 
więc też zostawiali samochody 
w miejscach do tego nie prze-
znaczonych. 

- Gdy jednak w nocy kibice 
odjechali, to zaczęło się istne 
polowanie, wlepianie manda-
tów tutejszym, zakładanie blo-
kad. To naprawdę nie w po-
rządku - słyszmy. 

 - Nie było żadnego „polowa-
nia” na parkujących w miej-
scach niedozwolonych - odpo-
wiada Arkadiusz Bereszyński, 
rzecznik prasowy Straży Miej-
skiej w Bydgoszczy. - Była do-
słownie jedna interwencja, 
na ulicy Bukowej, gdzie samo-
chód był zaparkowany na  
skrzyżowaniu z uliczką-łączni-
kiem osiedlowym. Interwencja 
została podjęta na wezwanie 
jednego z mieszkańców. ą

Maciej Czerniak
maciej.czerniak@polskapress.pl

Na trybunach zasiadło 20 
tysięcy kibiców, a do zabez-
pieczenia meczu 1/2 finału 
Pucharu Polski zaangażo-
wani byli policjanci również 
z Poznania i Łodzi. Obyło się 
 bez poważniejszych incy-
dentów.

Policja podsumowała działania związane z półfinałem Pucharu Polski

Kibice Górnika Zabrze, którzy przyjechali oglądać mecz 
w Bydgoszczy, byli eskortowani w drodze na stadion

46th EPSA Annual Congress 
2026 odbywa się w dniach 13-19 
kwietnia na Collegium Medi-
cum im. Ludwika Rydgiera 
w Bydgoszczy. 

„Celem przedsięwzięcia 
jest wzmocnienie kompeten-
cji akademickich, zawodo-
wych i społecznych studentów 
farmacji poprzez pogłębienie 
wiedzy na temat roli farma-
ceuty w profilaktyce i edukacji 
zdrowotnej, rozwój umiejęt-
ności praktycznych i miękkich 
oraz stworzenie przestrzeni 
do dialogu między środowi-
skiem akademickim a intere-
sariuszami sektora ochrony 
zdrowia, która sprzyja inno-
wacyjności, współpracy mię-
dzynarodowej i przygotowa-

niu przyszłych specjalistów 
do wyzwań współczesnego 
systemu ochrony zdrowia” - 
informuje organizator EPSA 
Annual Congress, którym jest 
Polskie Towarzystwo Studen-
tów Farmacji. 

Tygodniowy program wy-
darzenia obejmie interaktywne 
warsztaty, sympozja, sesje 
szkoleniowe z zakresu kompe-
tencji miękkich, kampanię 
zdrowia publicznego, dzień na-
ukowy oraz targi partnerów - 
wszystko to zaprojektowane 
z myślą o rozwijaniu zarówno 
kompetencji akademickich, jak 
i umiejętności miękkich uczest-
ników oraz zapewnieniu im do-
świadczenia sprzyjającego roz-
wojowi zawodowemu i osobi-
stemu. 

Patronat honorowy nad wy-
darzeniem objął Wojewoda Ku-
jawsko-Pomorski. 

Polskie Towarzystwo Stu-
dentów Farmacji jest samo-
rządną i apolityczną organiza-
cją non-profit zrzeszającą stu-
dentów i absolwentów farma-
cji z całej Polski.ą
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Opr. Paweł Kaniak
pawel.kaniak@polskapress.pl

Polskie Towarzystwo Stu-
dentów Farmacji oraz Colle-
gium Medicum im. Ludwika 
Rydgiera w Bydgoszczy or-
ganizują 46th EPSA Annual 
Congress 2026. 

Kongres studentów 
farmacji w bydgoskim CM

Program wydarzenia obejmie interaktywne warsztaty, 
sympozja, sesje szkoleniowe z zakresu kompetencji miękkich
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Badanie „Pełną piersią? Polki 
i Polacy o smogu i jakości powie-
trza?” przeprowadzone przez 
Fundację More in Common Pol-
ska we współpracy z Polskim 
Alarmem Smogowym i agencją 
Profeina wskazuje, że 57 proc. 
Polaków ma świadomość, że 
najbardziej smogotwórcze jest 
spalanie węgla w domowych 
piecach. Ponadto, 22 proc. uwa-
ża, że negatywny wpływ na ja-
kość powietrza ma też spalanie 
drewna, a 18 proc. wskazuje 
na pellet. 

„Widać więc, że nasza świa-
domość pochodzenia zimo-
wego smogu jest bardzo dobra 
i zgodna zarówno z pomiarami, 
jak i oceną państwowych insty-
tucji” - oceniają autorzy. Jedno-
cześnie - jak zauważyli - ponad 
2,5 miliona gospodarstw domo-
wych wciąż korzysta ze starych 
pieców, głównie z powodu wy-
sokich kosztów ich wymiany. 

Według Anny Dworakow-
skiej z Polskiego Alarmu Smo-
gowego respondenci doceniają 
rolę dotychczasowego wspar-
cia państwa dla osób decydują-
cych się na taką zmianę. Jednak 
dalszy sukces tego procesu bę-
dzie w dużej mierze zależeć 
od tego, czy rząd zapewni przy-
jazne i łatwe w obsłudze pro-
gramy wspierające wymianę 
najbardziej kopcących kotłów. 
Jej zdaniem, ważne jest to, co 
w najbliższym czasie stanie się 
z programem „Czyste Powie-
trze”, który znalazł się ostatnio 
w bardzo głębokim kryzysie. 

Węgiel głównym 
paliwem grzewczym 
Zdaniem Zuzanna Szybisty 

z agencji Profeina, tylko dobry 
i skuteczny program dotujący 
wymianę starych kotłów za-
gwarantuje trwałą poprawę ja-
kości powietrza w Polsce. Z ba-
dania wynika, że prawie po-
łowa respondentów uważa, że 
dotacje powinny być dostępne 
dla wszystkich, niezależnie 
od dochodów, a nie tylko dla 
najuboższych. Takie podejście 
cieszy się poparciem 45 proc., 
podczas gdy 34 proc. uważa, że 
wsparcie powinno być skiero-
wane wyłącznie do osób 
w trudnej sytuacji materialnej. 

Jednym z wniosków, które 
płynie z badania, jest rosnące 
przekonanie społeczne, że wę-
giel jako surowiec grzewczy jest 
w odwrocie - 7 proc. respon-
dentów uważa, że węgiel bę-
dzie głównym paliwem grzew-

czym w przyszłości, a 40 proc. 
spodziewa się, że przyszłością 
ogrzewania domów w Polsce 
będą urządzenia na prąd, w  
tym 23 proc. wskazuje na pom-
py ciepła. „Co piąty z nas nie 
umie jednak powiedzieć, czym 
w przyszłości będziemy ogrze-
wać 

„Bydgoszcz posiada w swo-
ich zasobach olbrzymią liczbę 
ponad 5 tys. pozaklasowych 
urządzeń. Wszystkie z nich są 
nielegalne, a tempo ich wy-
miany wskazuje, że cały proces 
zajmie jeszcze 36 lat. Marnym 
pocieszeniem jest to, że tempo 
nieco przyspieszyło. Gdy dwa 
lata temu pytaliśmy miasto 
o kopciuchy, tych było prawie 
6 tysięcy a liczba wymienia-
nych urządzeń wskazywała, że 

pozaklasowe kotły znikną z  
Bydgoszczy dopiero za 52 lata” 
- to fragment raportu SmMo-
glab. 

Niskie tempo wymiany 
starych pieców 
Bydgoszcz charakteryzuje 

się niskim tempem wymiany 
urządzeń - analizują autorzy ra-
portu. W zasobach miejskich 
ma ona ponad 5 tys. takich pie-
ców (prywatnych - 24,2 tys.). 

W latach 2021-2024 Byd-
goszcz wymieniła średnio 137 
kopciuchów rocznie - wymiana 
wszystkich w tym tempie zaj-
mie 36 lat. 

Od 1 stycznia 2028 r. na-
stąpi zakaz eksploatacji kotłów 
grzewczych poniżej 5 klasy. 
SmogLab rekomenduje stwo-

rzenie programu wymiany ko-
pciuchów, podobnego jak „Czy-
ste Powietrze” skierowanego 
dla gmin i zasobów komunal-
nych. 

Wydział Ochrony Środowi-
ska Urzędu Miasta Bydgoszczy 
realizuje następujące programy 
dofinansowania do wymiany 
źródeł ogrzewania opalanego 
paliwem stałym na ekologiczne 
urządzenia grzewcze: 
a  Miejski program dotacji do li-
kwidacji pieców węglowych - 
zabudowa wielorodzinna; 
a  Program Priorytetowy „Czy-
ste Powietrze” – zabudowa jed-
norodzinna. 
Szczegóły programów są do-
stępne na stronie www.czysta-
bydgoszcz.pl. 
ą

Wojciech Mąka
wojciech.maka@polskapress.pl

Ponad 2,5 miliona gospo-
darstw domowych wciąż ko-
rzysta ze starych pieców, 
głównie z powodu wysokich 
kosztów ich wymiany - wy-
nika z badania przeprowa-
dzonego m.in. przez Polski 
Alarm Smogowy. Jednocze-
śnie 7 proc. badanych wska-
zuje, że węgiel będzie głów-
nym paliwem grzewczym 
w przyszłości. W Bydgosz-
czy wymiana starych pie-
ców idzie mozolnie.

Ponad 2,5 mln domów ma „kopciuchy”. 
Bydgoszcz eko-liderem nie jest

Wymiana starych pieców idzie w Bydgoszczy niemrawo
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KRÓTKO

KADRY 
Płk Krzysztof Klin kończy 
roczną służbę w roli dowódcy 
1. Pomorskiej Brygady Logi-
stycznej w Bydgoszczy i obej-
muje stanowisko zastępcy 
szefa Inspektoratu Wsparcia 
Sił Zbrojnych.  
Do czasu wyboru nowego  
dowódcy brygady jego obo-
wiązki będzie pełnił dotych-
czasowy zastępca, płk Alek-
sander Suchanowski.  

Płk Krzysztof Klin ukoń-
czył Wojskową Akademię 
Techniczną, bydgoską Aka-
demię Techniczno-Rolniczą 
(obecnie Politechnika Byd-
goska). W 2003 roku ukończył 
studia podyplomowe w Aka-
demii Obrony Narodowej 
(obecnie Akademia Sztuki 
Wojennej) w Warszawie. 
W 2017 roku ukończył Wyższy 
Kurs Operacyjno-Logistyczny 
w Akademii Sztuki Wojennej, 
a w 2024 roku – podyplomowe 
Studia Polityki Obronnej, rów-
nież w tej uczelni. 

W 1. Pomorskiej Brygadzie 
Logistycznej w Bydgoszczy 
służy ponad 2,5 tys. żołnierzy. 
Zabezpieczają wojska opera-
cyjne w kraju i polskie kontyn-
genty w różnych zakątkach 
świata.  (WM)

Zmiana kadrowa w 1. ByLog 
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Przypomnijmy, że m.in. po jed-
nej z naszych publikacji, gdy 
pisaliśmy - po informacji z LP-
KiW - że stok w tym roku nie 
zostanie uruchomiony, władze 
parku, po konsultacji z mia-
stem i pozyskaniu zewnętrz-
nego wsparcia, zmieniły jed-
nak zdanie. 

Błyskawicznie wykonano 
prace remontowe (m.in. wy-
mieniono instalację) i - wyko-
rzystując mroźną pogodą - na-
śnieżono stok. Choć tylko przez 
miesiąc, szalały na nim tłumy 
narciarzy i saneczkarzy. Nie-

wielka górka myślęcińska (ma 
107 m długości, a różnica pozio-
mów to 42 m) jest wystarcza-
jąca do nauki jazdy na nartach 
czy wprawek przed poważnym 
suszowaniem. 

Unilever i PepsiCo 
darczyńcami 
Jak zatem wypadło podsu-

mowanie sezonu zimowego? 
Do pytań radnego Pawła Siega 
odniósł się Marcin Heymann, 

prezes zarządu LPKiW Myślę-
cinek. 

Z jego odpowiedzi wynika, że 
przez 31 dni stok narciarski był 
otwarty we wszystkie dni tygo-
dnia. W sumie sprzedano 3977 
biletów i karnetów na łączną 
kwotą blisko 124 tysięcy złotych. 
Najwięcej sprzedano biletów na 1 
wjazd (5 zł) - 2027 sztuk, później 
karnetów godzinnych (50 zł) - 
1181 sztuk, dwugodzinnych (80 
zł) - 626 sztuk i trzygodzinnych 
(100 zł) - 143 sztuki. 

Po stronie przychodów park 
podał też wpływ z umów spon-
sorskich. To niebagatelna kwota 
ponad 138 tysięcy złotych pozy-
skana od koncernu Unilever (do-
kładnie od jego spółki The Ma-
gnum Ice Cream Company) i  
koncernu PepsiCo (od jego spółki 
Frito Lay Poland sp. z o.o.). 

Warto jednak zaznaczyć, że 
te pieniądze zostały przezna-
czone na pokrycie napraw 
i awarii. Mowa głównie o wy-
mianie 30-letniej instalacji 
wodnej służącej do naśnieża-

nia. To koszt ponad 136 tysięcy 
złotych. Do tego doszła rekul-
tywacja terenu (2000 zł). 

Wpływy spore, ale 
wydatki większe 
Stok generował także inne 

koszty: energia elektryczna  
(w tym naśnieżanie i wyciąg) to 
ok. 43 tys. zł, wynagrodzenia 
obsługi, ratowników, techni-
ków - ok. 85 tys. zł,   ratrakowa-
nie (z serwisem, paliwem naj-
mem) - 4224 zł,   przeglądy i do-
puszczenia wyciągu - 1050 zł,   
materiały, serwis systemu na-
śnieżania oraz pozostałe usługi 
obce - 2520 zł. Łączne koszty 
uruchomienia i funkcjonowa-
nia stoku to ponad 135 tys. zł. 

Podsumowując finansowo se-
zon: przychód ze sprzedaży bile-
tów i karnetów - 123.856,48 zł + 
kwota od sponsorów - 138.466,00 
zł oraz wydatki: koszty urucho-
mienia i funkcjonowania stoku  
- 135.540,17 zł + koszty naprawy, 
wymiany rury - 136.466,00 zł + 
koszt rekultywacji terenu - 2000 

dały łącznie wynik ujemny, choć 
niewielki: -11.683,69 zł. 

Poszukają inwestora 
Radny Sieg zapytał także o  

koszty posezonowe i losy dalszej 
działalności stoku. Prezes Hey-
mann poinformował, że po sezo-
nie narciarskim drobnej rekulty-
wacji wymaga jedynie fragment 
stoku saneczkowego, gdzie była 
wykonywana naprawa systemu 
rurociągu dostarczającego wodę, 
a zakres prac (za wspomniane 
już 2000 zł) to bronowanie i wy-
sianie trawy (finansowane z pie-
niędzy sponsorów). 

Kluczowa informacja jest 
jednak taka, że LPKiW chce, 
aby stok dalej funkcjonował, co 
nie dziwi, biorąc pod uwagę 
skalę wykonanej pracy. W ko-
lejnym sezonie Leśny Park pla-
nuje wydzierżawić stok łącznie 
z infrastrukturą operatorowi 
zewnętrznemu - inwestorowi, 
po jego stronie będą również re-
monty i inwestycje - informuje 
Marcin Heymann. ą

Adam Szczęśniak
adam.szczesniak@polskapress.pl

Stok narciarski w Myślęcin-
ku w minionym sezonie  
zimowym działał tylko 31 
dni, ale nie mógł narzekać 
na brak zainteresowania 
Bydgoszczan. O wynik fi-
nansowy i przyszłość stoku 
zapytał jeden z bydgoskich 
radnych. 

Stok narciarski w bydgoskim Myślęcinku na małym minusie. Park poszuka dzierżawcy

Przez 31 dni stok narciarski był otwarty we wszystkie 
dni tygodnia. W sumie sprzedano 3977 biletów 
i karnetów na łączną kwotą blisko 124 tysięcy złotych 
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Ostatnie dni były nerwowe dla 
mieszkańców Kołaczkowa. Jak 
grom z jasnego nieba spadła na  
nich informacja o braku naboru 
w miejscowej szkole dla 7- i 6-lat-
ków. Z powodu małej liczby dzie-
ci (do pierwszej klasy zapisano 
tylko 6, do zerówki 11) maluchy 
w roku szkolnym 2026/2027 za-
miast uczyć się w Kołaczkowie 
miały być dowożone do SP nr 1 
w Szubinie. 

Maciej Lisowski, dyrektor SP 
im. Andrzeja Grubby w Kołacz-
kowie otrzymał z ratusza dyspo-
zycję, by od 1 września nie ujmo-
wać najmłodszego oddziału w ar-
kuszu organizacyjnym placówki. 
I choć burmistrz Mariusz Piotr-
kowski uspokajał i zapewniał pu-
blicznie, że dzieci z Kołaczkowa 
zostaną w Szubinie otoczone 

opieką, wszystkie też znajdą się 
w jednej grupie - decyzja wywo-
łała we wsi ogólne poruszenie. 

 Zaniepokojeni byli nie tylko 
rodzice maluchów, ale cała lo-
kalna społeczność. Mieszkańcy 
obawiali się, że to początek końca 

szkoły, że placówka będzie po-
woli wygaszana, a likwidacja ze-
rówki to kamień, który wkrótce 
pociągnie za sobą lawinę. 

Postanowili walczyć o szkolę 
i dzieci. Zarządzono we wsi po-
spolite ruszenie. W planach była 

m.in. kilkugodzinna pikieta przed  
Urzędem Miejskim w Szubinie.  

- Zabierzcie ze sobą rodzinę, 
znajomych i transparenty - na-
woływali na portalach społecz-
nościowych organizatorzy ak-
cji. 

Zanim jednak mieszkańcy 
Kołaczkowa ruszyli z transparen-
tami na Szubin doszło do waż-
nych spotkań: władz Szubina z  
przedstawicielami kuratorium 
oświaty oraz burmistrza z dyrek-
cją szkoły w Kołaczkowie i miesz-
kańcami tej wsi. Ci ostatni do  
ostatniej chwili wahali się czy 
przyjąć zaproszenie dyr. Macieja 
Lisowskiego. Ostatecznie wzięli 
w rozmowach udział. Efekty są 
dla nich pomyślne. 

- Udało się - klasa pierwsza 
i zerówka zostają. Teraz czas za-
dbać o przyszłość naszej szkoły  
- obwieścili protestujący po spo-
tkaniu. 

Maluchy 1 września będą mo-
gli rozpocząć naukę w wiejskiej 
szkole w Kołaczkowie. Przy-
szłość placówki wciąż nie rysuje 
się jednak w jasnych barwach. 

- Zadaliśmy burmistrzowi bar-
dzo ważne pytania dotyczące 
przyszłości naszej szkoły - o re-
krutację w roku szkolnym 2027/ 
2028. Niestety nie usłyszeliśmy 
żadnych konkretnych deklaracji  
-  przyznają rodzice dzieci. - Nie 
padła jasna odpowiedź ani gwa-
rancje dotyczące kolejnego roku 
szkolnego. 

A jak komentuje sytuację Ma-
riusz Piotrkowski, burmistrz Szu-
bina? - Zarówno „zerówka” jak i  
klasa pierwsza zostaną utworzo-
ne. Moja decyzja oparta jest na  
nowych możliwościach wynika-
jących ze zmieniających się prze-
pisów prawa tzw. ustawie o ma-
łych szkołach, która zwiększy ela-
styczność organizacyjną gminy  
- czytamy w specjalnym komu-
nikacie wydanym przez urząd. 

- Zdaję sobie sprawę jak waż-
na jest stabilność i poczucie bez-
pieczeństwa, szczególnie w ob-
szarze edukacji najmłodszych. 
Dlatego zdecydowałem, że rok 
szkolny 2026/2027 przebiegnie 
na dotychczasowych zasadach  
- podkreślił włodarz gminy za-
znaczając jednak, że w związku 
z niżem demograficznym zmia-
ny w gminnym systemie oświaty 
w kolejnych latach są nieunik-
nione. 

Mieszkańcy Kołaczkowa osią-
gnęli cel, ale broni nie składają.  

- Był czas na walkę, teraz za-
czyna się czas merytorycznych 
rozmów i wspólnej pracy nad dal-
szą przyszłością naszej szkoły - za-
powiadają. - Pozostajemy czujni. 
ą

Maja Stankiewicz
maja.stankiewicz@polskapress.pl

Rodzice pierwszaków i malu-
chów z zerówki mogą odetch-
nąć z ulgą. Ich dzieci nie będą 
musiały dojeżdżać od 1 wrze-
śnia do SP nr 1 w Szubinie. Po-
zostaną w Kołaczkowie. Przy-
najmniej na razie.

Batalia o SP w Kołaczkowie wygrana przez rodziców. 
Pierwszaki pozostaną w szkole. Likwidacja odroczona

W tym roku Maciej Lisowski, dyrektor SP w Kołaczkowie może przeprowadzić nabór 
do pierwszej klasy i zerówki. Jak będzie w 2027 roku? Pewności nie ma
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Bydgoszcz

Tanie noclegi dla firm, 601-919-805  00532

LEKARSKIE

Włocławek

Badania okresowe pracowników, kierowców, 

posiadających broń - lek. Wojciech Cader, 

Plac Wolności 17, pn. 10.15-13.00,  

wt. 8.00-11.00, śr. 14.00-19.00,  

czw. 8.00-11.00, pt.14.00-19.00,  

tel. 603-767-838, 54/231-43-54.  

Współpraca z LUXMED i MEDICOVER.   

 000074

Radziejów

Internista Mieczysław Wolański,  

przyjmuje codzienne od 9.00,  

Radziejów, ul. Łokietka 3, ekg, holter usg, labo-

ratorium. Tel. 607 402 122,  

54/285 22 40  Q701187897A

USŁUGI

Bydgoszcz

Śmieci – wywóz, kontenery, gruz „Corimp”  

52/320-81-85. 000288

Grudziądz:

STACJA demontażu pojazdów przyjmuje sa-

mochody do złomowania, Grudziądz,  

tel. 56/465–48–88

USŁUGI POGRZEBOWE

Bydgoszcz

Dylewscy Zakład Usług Pogrzebowych,  

Plac Piastowski 9, Bydgoszcz.  

Tel. Całodobowe  52/322-29-16,  

602-26-34-72, www.dylewscy.pl Biuro For-

don ul.Piwnika Ponurego 1D, 52/342-95-

16. Obsługujemy cmentarze w Bydgoszczy 

i okolicy, kompleksowe usługi krajowe i za-

graniczne, usługi kremacyjne w Bydgoszczy 

- duży wybór trumien i urn. Kredytowanie 

pogrzebów ZUS, KRUS, wojsko, policja  

 420114B01/A

Chojnice

Zakład Pogrzebowy Tadeusz Porożyński, 

Gdańska 3. Przechowywanie, przewóz zwłok 

Chojnice bezpłatnie całodobowo.  

52/397-20-47, 604-755-900.

Toruń

Sotor Usługi Pogrzebowe i Cmentarne, Toruń,  

tel. 56/655 33 50 całą dobę. Centrum Kamie-

niarskie tel. 512 601 120 www.sotor.pl  

 000028

Inowrocław

Credo -Najtańszy całodobowy Zakład Po-

grzebowy -św. Ducha 33, 88-100 Inowrocław. 

52/357-74-16, 509-946-759, trumny już  

od 349 zł, do każdej usługi baldachim 

 i winda nagrobna gratis, dostosowujemy się  

do możliwości finansowych każdego Klienta, 

wypłacamy zasiłki z ZUS i KRUS przed  

pogrzebem    http://www.pogrzeb.net 
282814B01

Najtańszy Całodobowy Zakład Pogrzebowy  

„IN LUCTU” Małgorzata Matuszak. Zarząd-

ca Domu Przedpogrzebowego w Kruszwicy, 

najtańsza chłodnia (własna), producent tru-

mien (również z witryną) – trumny już od 300 

zł, winda i baldachim gratis. Kruszwica, ul. Ko-

legiacka 12F, Inowrocław, ul. Św. Ducha 53, tel. 

52/357-16-04, 357-53-41,  

e-mail: inluctu1@interia.pl  

Załatwiamy wszelkie formalności.  

www.inluctu.pl  

139014B05

Waldemar Wójcik Zakład Pogrzebowy  

MEMORIA, ul. Marulewska 40, Inowrocław.  

Dyżur całodobowy – tel. 602-189-676,  

52/355-66-77. Załatwiamy wszystkie formalno-

ści w imieniu rodziny. Wypłacamy zasiłek  

pogrzebowy przed pogrzebem. Posiadamy 

profesjonalny baldachim pogrzebowy 

 oraz windę nagrobną. Świadczymy usługi na 

najwyższym poziomie. www.memoria.net.pl 

 408914B01

Barcin

Całodobowy Zakład Pogrzebowy Sławomir 

Makowski, Barcin, ul. Żnińska 25 (naprzeciw-

ko cmentarza)Tel. 52/383–64–09, 601–681–917. 

 000528

Pakość

„Konkordia” kompleksowe usługi pogrzebo-

we, Pakość, Inowrocławska 10, 52/35–18–766,  

500-697-316, całą dobę. Wypłacamy zasiłki po-

grzebowe KRUS i ZUS.  

8210983

Gniewkowo

Sotor – Usługi Pogrzebowe i Cmentarne  

Gniewkowo 56/655 33 50 całą dobę Centrum 

Kamieniarskie tel. 512 601 120 www.sotor.pl  

  000045

Janikowo

NAJTAŃSZY CAŁODOBOWY ZAKŁAD POGRZE-

BOWY ROBERT KURCZEWSKI

JANIKOWO, ul. Główna 18G

TEL. 507 364 717  

000502

Kruszwica

Najtańszy całodobowy Zakład Pogrzebowy 

 „In Luctu” Małgorzata Matuszak, zarządca 

Domu Przedpogrzebowego w Kruszwicy, naj-

tańsza chłodnia (własna), producent 

trumien (również z witryną) – trumny już  

od 300 zł, winda i baldachim gratis. Kruszwica, 

ul. Kolegiacka 12f, Inowrocław, ul. Św. Ducha 

53, tel. 52/357-16-04, 357-53-41, www.inluctu.pl 

e-mail: inluctu1@interia.pl. Załatwiamy wszel-

kie formalności.  000345

Całodobowy Zakład Pogrzebowy Żurawski  

ul. Kolegiacka 12E Kruszwica,  

tel. 666-999-917 8686162

Złotniki Kujawskie

Zakład Pogrzebowy – całodobowy  

Andrzej Pabjańczyk, Złotniki Kujawskie  

ul. Podgórna 13, tel. 52/351-71-03, 504-270-409, 

604-542-322  000281

Żnin

Całodobowe, kompleksowe usługi pogrzebo-

we „Chmielewscy”, ul. Górska 10, 52/302-14-67,  

502-314-898. Wypłacamy zasiłki ZUS i KRUS  

przed pogrzebem. 
 000417

Całodobowo-Usługi Pogrzebowe Firma Pie-

tras, Żnin, Pl. Wolności 15/4. Wypłacamy zasiłki 

ZUS i KRUS przed pogrzebem. 52/30-22-031,  

509-917-648 000416

Włocławek
TARTAR spopielarnia i dom pogrzebowy, Wło-

cławek ul. Bojańczyka 3/5, ul. Cmentarna 12, 

54/231-44-55, 54/413-15-93.  000074

Kowal
Całodobowa obsługa pogrzebów, Producent 

trumien. Lewandowski, 87-820 Kowal  

ul. Kościuszki 56. Tel. 603-998-321 000289

WETERYNARYJNE

Toruń
„Salus” Przychodnia Weterynaryjna,  

Lelewela 33 /teren Arpolu/8-22, 56/652-81-67. 

Interna, chirurgia, profilaktyka. RTG,USG. Cało-

dobowy dyżur 504-052-789.

000045

ZDROWIE I URODA

Toruń

Optyk Trejnowscy.  

Bezpłatne badanie wzroku.  

Okulary progresywne.

Zniżki: na NFZ. Karta dużej rodziny,  

karta seniora i osoby niepełnosprawne.

ul. Kościuszki 41/47 pawilon Herbowa  

(obok Biedronki) tel. 56/623-23 26

www.optyk-trejnowski.pl 

412314B01/A

REKLAMA 0011499931
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SPORT
www.sportowy24.pl

Druga runda play-off II ligi była niepomyślna dla zespołów z na-
szego regionu. Pogoń Mogilno przegrała z Ciepłomaxem Ple-
szew 81:88 (najwięcej punktów: Jakub Kondraciuk 25, Daniel Ko-
rólczyk 19, Damian Szczepanik 15), a Kamte Basket 2010 Kruszwi-
ca uległa Pogoni Prudnik 86:102 (Mateusz Stańczuk 23, Krystian 
Rosiński 18, Jan Fajfer i Piotr Robak po 14). Mecze rewanżowe - 18 
kwietnia, gra toczy się do dwóch zwycięstw. (szcz)

PIŁKA NOŻNA 
Pierwsze przegrane w 2. rundzie play-off 

FO
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W ostatnim meczu 27. kolejki 
Betclic 2. Ligi prowadząca 
w rozgrywkach Unia Skiernie-
wicze zremisowała z Sandecją 
Nowy Sącz 2:2. Unia ma trzy 
punkty przewagi nad drugą 
w tabeli Olimpią Grudziądz.

Remis lidera
PIŁKA NOŻNA

W pierwszej rundzie PGE Ekstra-
ligi z większości torów wiało 
nudą. 64:26 Sparty Wrocław 
z Falubazem, 59:31 Unii Leszno 
z Włókniarzem Częstochowa 
i wreszcie 56:34 Motoru Lublin 
z Pres Toruń. To nie była dobra 
reklama żużla na start sezonu. 
Najbardziej emocjonujący był re-
mis Bayersystem GKM ze Stalą 
Gorzów w Grudziądzu, wyszar-
pany przez gospodarzy w ostat-
nim wyścigu.  

Ale w Grudziądzu radości nie 
było, bo taka wpadka na swoim 
torze nie powinna się zdarzyć. 
Zwłaszcza, że to GKM był fawo-
rytem spotkania.  

- Może i ten Gorzów był skre-
ślony przez wielu ekspertów i na  
papierze słabszy, ale oni  przyje-
chali tu powalczyć i pokazali pa-
zur na torze - komentował Kevin 
Małkiewicz, junior GKM. -  Nie 
ma co się tłumaczyć, mieliśmy 
słabszy dzień i tyle. Trzeba po-
pracować nad tym co nie zagrało. 
Ciężkie treningi przed  nami. 

- Nie pytajcie, bo za dużo po-
wiem - skwitował z kolei trener 
Robert Kościecha, na gorąco, tuż 
po spotkaniu. - Niby byliśmy fa-
worytami, ale mówiłem chłopa-
kom, że Stal zostawi serce na to-

rze. Wygrywali starty, w polu je-
chali bardzo mądrze. My z kolei 
mamy dużo do przemyślenia, 
ale na gorąco wolałbym za dużo 
nie komentować. Mecz nam nie 
wyszedł, nie jestem zadowolony 
z wyniku, ale cieszę się choćby 
z tego jednego punktu, bo przed  
ostatnim biegiem niewiele na to 
wskazywało - dodał, nawiązując 
do upadku i wykluczenia Jacka 
Holdera z 15. biegu. 

Kolejny sprawdzian żużlow-
ców Bayersystem GKM czeka 
w niedzielę - z Falubazem w Zie-
lonej Górze. Obie drużyny będą 
chciały zmazać plamę z pierw-
szej kolejki. - Łatwo nie będzie, 
bo jak podkreślałem wielokrot-
nie, czeka nas czternaście trud-
nych meczów w pierwszej czę-
ści sezonu - dodał Kościecha.   

Niepocieszeni z Lublina wró-
cili torunianie. Żużlowcy Anio-
łów z dużym wysiłkiem przekro-

czyli tam barierę 30 punktów, 
a na lubelskim torze wyglądali 
na mocno zagubionych. - Bę-
dziemy walczyć, będziemy tre-
nować... - krótko podsumował 
toruński klub. 

W Lublinie z kolei nie kryli sa-
tysfakcji z takiego otwarcia se-
zonu. - Zrobiliśmy to, co mieli-
śmy zrobić parę miesięcy temu - 
skomentował menedżer Motoru 
Jacek Ziółkowski, nawiązując do  
przegranego finału ligi z Pres To-
ruń. -  Wtedy mieliśmy zrobić 55 
punktów w rewanżu na naszym 
torze, nie udało się. Teraz zrobili-
śmy 56 i jestem bardzo zadowo-
lony z każdego z siedmiu moich 
zawodników. Każdy spełnił 
swoją rolę. Taki wynik z mi-
strzem Polski to bardzo dobra 
prognoza przed kolejnymi me-
czami - dodał. 

Początek sezonu i przegrana 
na terenie mocnego rywala to 

jeszcze nie powód do paniki, ale 
na pewno do szybkiego wycią-
gnięcia wniosków.  

A kolejny test torunianie 
przejdą u siebie - w niedzielę 
na Motoarenie zmierzą się z Unią 
Leszno.  

Po dwóch rundach Metalkas 
2. Ekstraligi liderem jest Abram-
czyk Polonia. Bydgoska drużyna 
spokojnie realizuje plan, ale 
przed zawodnikami wciąż dużo 
pracy. Swoje kłopoty w dwóch 
pierwszych meczach miał Wik-
tor Przyjemski, nerwowo i nie-
równo jeździł Tom Brennan, 
który czuje chyba na sobie presję 
walki o miejsce w składzie, poni-
żej oczekiwań startuje Kai Huc-
kenbeck. Po dość pewnym zwy-
cięstwie nad Wilkami w Byd-
goszczy, mecz w Rybniku wy-
magał już dużo więcej wysiłku.  

- Wyszarpaliśmy to zwycię-
stwo w Rybniku. Było dużo 
walki, dużo szukania ustawień. 
Bywało, że zawodnik w jednym 
biegu wygrywał, w kolejnym je-
chał z tyłu. Decydujący był głów-
nie start. Wiedzieliśmy, że 
w Rybniku nie będzie łatwo i to 
się potwierdziło.  Drużynę pocią-
gnął lider Krzysztof Buczkowski, 
pozostali dołożyli te punkty 
i mimo że było ciężko, wygrali-
śmy. Jako sztab szkoleniowy je-
steśmy zadowoleni, że dwa 
punkty zabieramy do Bydgosz-
czy i spokojnie szykujemy się 
do kolejnego spotkania - podsu-
mował trener juniorów Jacek 
Woźniak.   

W niedzielę Abramczyk Polo-
nia podejmie PSŻ Poznań.

Magdalena Zimna
magdalena.zimna@polskapress.pl

ŻUŻEL. Pres Toruń i Bayer-
system GKM Grudziądz nie 
najlepiej zaczęły nowy sezon 
PGE Ekstraligi. - Czeka nas du-
żo ciężkiej pracy - mówią 
w klubach. 

GKM Grudziądz i Pres Toruń zaliczyły 
falstart. Trener gryzł się w język

Uwaga kibiców będzie skiero-
wane na stadiony w Madrycie 
i Liverpoolu gdzie Atletico podej-
mie Barcelonę, a na Anfield Li-
verpool zmierzy się z Paris Saint-
Germain. 

Atletico niespodziewanie wy-
grało pierwszy mecz na Camp 
Nou 2:0 i jest w lepszej sytuacji 

przed rewanżem. To będzie już 
szóste spotkanie obu drużyn 
w tym sezonie i trzecie w ciągu 
10 dni. W La Liga dwa razy wy-
grała Barcelona 3:1 i 2:1, w Pucha-
rze Króla „Atleti” najpierw wy-
grali 4:0, by w rewanżu przegrać 
0:3, ale ostatecznie awansowali 
do finału Copa del Rey. Teraz 
mogą wyrzucić „Barcę” z Ligi Mi-
strzów. Diego Simeone, trener 
Atletico, w rywalizacji ligowej 
z Sevillą przegranej 1:2 oszczę-
dzał większość swoich podsta-
wowych graczy. Inaczej postąpił 
Hansi Flick, prowadzący Barce-
lonę, w derbach przeciwko Espa-

nyolowi wygranych 4:1 oszczę-
dził tylko Roberta Lewandow-
skiego. Polak z reguły dobrze spi-
sywał się przeciwko Atletico 
i na to liczy niemiecki trener 
„Dumy Katalonii”. Przypo-
mnijmy, że „Lewy” w ostatnim 
meczu ligowym tych drużyn za-
pewnił Barcelonie zwycięstwo. 

Liverpool będzie musiał 
na Anfield odrabiać stratę 0:2 
z Paryża. W tamtym meczu pod-
opieczni Arne Slota nie zaistnieli 
i powinni ponieść o wiele wyż-
szą porażkę. Jednak zawodnicy 
Luisa Enrique pudłowali na po-
tęgę na Parc des Princes.  

Liverpool wiele razy odrabiał 
straty przy swoich kibicach, któ-
rzy potrafią ponieść zespół. „The 
Reds” podejdą do meczu z PSG 
w dobrych nastrojach po wygra-
nej ligowej nad Fulham 2:0 i od-
robieniu części strat do czwartej 
Aston Villi. Z kolei paryżanie 
przystąpią do meczu wypoczęci, 
ponieważ ich mecz ligowy 
z Nantes został przełożony. 

Początek obu meczów o  
godz. 21. Transmisja w Ca-
nal+Extra 1 i 2, a Multiliga w Ca-
nal+ Extra 3.  

Dwa pozostałe rewanże w  
środę.  ą

Dariusz Knopik
dariusz.knopik@polskapress.pl

PIŁKA NOŻNA. We wtorkowy 
wieczór rozegrane zostaną 
dwa pierwsze mecze rewan-
żowe Ligi Mistrzów.

Rewanże w Madrycie i Liverpoolu będą pełne emocji

Upadek Jacka Holdera w 15. wyścigu pomógł 
grudziądzanom wyszarpać remis w meczu ze Stalą
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Bydgoszcz ma pięć punktów 
więcej niż drugi Wikęd Luzino, 
który ma jeden mecz rozegrany 
mniej. Nad trzecią Polonią Środa 
Wielkopolska niebiesko-czarni 
mają sześć „oczek” przewagi. 

Właśnie z tym rywalem byd-
goszczanie zmierzą się w najbliż-
szą sobotę o godz. 19. Będzie to 
spotkanie o przysłowiowe „sześć 
punktów”. Przed tym meczem 
zawiszanie wysłali do rywali ja-
sny sygnał: jesteśmy mocni! 

Strzelić siedem goli i to jesz-
cze na wyjeździe to wielki wy-
czyn. Nie ma większego znacze-
nia, że Wybrzeże Rewalskie to 
ostatni zespół w tabeli, który po-
woli godzi się z degradacją. Osta-
tecznie skończyło się 7:2. 

Tym meczem Zawisza koń-
czył morderczy maraton, w cza-
sie którego rozegrał siedem me-
czów w ciągu 21 dni. Kulminacją 
było spotkanie 1/2 finału STS Pu-
charu Polski z Górnikiem Zabrze 
przegrane 0:1. Niebiesko-czarni 
pokazali, że są w stanie pokazać 
się z dobrej strony na tle tak sil-
nego rywala z PKO BP Ekstra-
klasy. Przez długie fragmenty 
meczu nie było widać różnicy 
trzech klas rozgrywkowych, 

które dzielą obie drużyny. Mimo, 
że Zawisza odpadł, to wiele zy-
skał. Znowu stał się rozpozna-
walny na krajowym podwórku. 

W tym czasie bydgoszczanie 
zapewnili sobie awans do  
ćwierćfinału Pucharu Polski Ku-
jawsko-Pomorskiego Związku 
Piłki Nożnej, pokonując Noteć 
Gębic 3:0. Dodajmy, że bronią 
trofeum. 

Jeśli chodzi o mecze ligowe 
w tym czasie to wszystko zaczęło 
się od bezbramkowego remisu 
z Kluczevią Stargard, a potem 
były zwycięstwa z Unią Swa-
rzędz (1:0), Tłuchowią Tłuchowo 
(1:0), Pogonią Nowe Skalmie-
rzyce (1:0) i ostatnio pogrom 
ekipy z Rewala. 

Teraz zaczyna się decydujący 
okres w rywalizacji ligowej. 
Pierwszą odsłoną będzie spotka-
nie z Polonią, z którą zawiszanie 
jesienią przegrali 1:2. Ekipa ze 
Środy Wielkopolskiej ostatnio 
notuje słabsze wyniki, co skut-
kowało nie tylko utratą pozycji li-
dera, ale także spadek na trzecią 
pozycję. Przypominamy, że 
pierwsza lokata to jest bezpo-
średni awans, a druga pozycja to 
możliwość gry w dwustopnio-
wych barażach. 

Zawiszanie nie mają większej 
przerwy. Teraz między meczami 
to pięć dni. Potem w tydzień ro-
zegrają trzy spotkania. Do me-
czów ligowych z Polonią i wyjaz-
dowego z Błękitnymi Stargard 
dojdzie spotkanie w Puchar Pol-
ski K-PZPN z Pogonią Mogilno. 
Emocji nie zabraknie! ą

Dariusz Knopik
dariusz.knopik@polskapress.pl

PIŁKA NOŻNA. Osiem kolejek 
pozostało do zakończenia 
sezonu w Betclic 3. Lidze. 
Walka o awans wchodzi 
w decydującą fazę.

Niebiesko-czarni imponują 
formą przed najważniejszą 
częścią rundy wiosennej

Zawisza strzelił Wybrzeżu Rewalskiemu w dwumeczu  
aż 12 goli! To bardzo rzadko spotykany wyczyn
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